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Ponieważ w ostatecznym układzie objętość II-go tomu «Ram 
Zycia w Polsce» okazała się znacznie mniejsza niż przewidy­
waliśmY' początkowo - zmniejszamy cenę niniejszego tomu z 
800 frs. na 500 frs. (zamiast 16 sh. - lOsh .• zamiast dol. 2,30 
- dol. 1,50 i odpowiednio w krajach o innych walutach). 

Subskrybenci, :którzy wpłacili na I1-gi tom początkowo usta­

loną cenę, zostaną poinformowani bezpośrednio o sposobie zali­

czenia im nadpłaconej sumy. 

Pragniemy na tym miejscu podziękować subskrybentom, któ­
rych znaczna jak na stosunki emigracyjne ilość umożliwia nam 

nie tylko wydanie niniejszego' tomu, ale równocześnie oddanie 

do druku III Zeszytu Krajowego «Kultury» pt.: «Sowietyzacja 
życia w Polsce», który ukaże się w sprzedaży jeszcze w bieżą.­

cym roku. 
Redaktor. 

• 
Subskrybenci otrzymają eg:emplarze numerowane uJ kolej­

ności zgłoszeń. 

Projekt nowej Konstytucji 

. Wprowadzenie 

Wychodzę z założenia, że czytelnik tej charakterystyki pro­
jektu nowej Konstytucji zna essay'e Dr Antoniego Nowaka, 
'Opublikowane w I-ym tomie prac zawartych w serii pt. "Ra­
my życia W' Polsce" 1) . 

W stosunku do istniejącego obecnie ustroju Polski, scharak­
teryzowanego przez Dr A. Nowaka, zmiany, jakie wprowadza 
projekt nowej Konstytucji są w gruncie rzeczy bardzo niewiel­
kie. Projekt raczej kodyfikuje rozrzucone po różnych ustawach 
przepisy ustroj owe niż wprowadza przepisy istotnie nowe. Po­
nadto, autorzy projektu starali się dodać splendoru werbalnego 
określeniom już istniejących instytucji Polski "ludowej". 

Wśród autorów, którzy na z-achodzie analizowali stalinow­
ską konstytucję Związku Sowieckiego, powtarza się opinia, że 
wypracowana w niej struktura państwa byłaby bardzo mgła­
wicowa i nie mogła'by zapewnić wystarczających ram życiu 
państwowemu, gdyby za tą strukturą nie było siły motorycznej 
partii komunistycznej, zdyscyplinowanej i podporząd'kowanej 
centralnej i autorytatywnej dyspozycji. Innymi słowami, za­
równo Konstytucja stalinowska, jak i- bardzo do niej podob­
na - nowa Konstytucja polska, nie dawałyby 'WYstarczających 
podstaw i ram rozwiązywania problemów życia państwowego, 
gdyby społeczeństwo było wolne od przymusu i nie musiało sto­
sować się ściśle do z góry narzuconych recept postępowania. 
Istnienie nowej Konstytucji byłoby równoznaczne z brakiem 
konstytucji w ogóle, gdyby Związek Sowiecki i partia Ikomuni­
styczna straciły władzę w Polsce. Konstytucja ta byłaby zupeł­
nie nieefektywna z punktu widzenia rozwiązywania problemów, 
narastaj ących w wolnym społeczeństwie w wYTIiku procesów 
spon tanicznych. 
Pragnę zaznaczyć, że Charakterystykę tę piszę w połowie 

kwietnia 1952 r., tj. w okresie, gdy ogólnokraj'C'W~ dyskusja 

1) Antoni Nowak. Wprowadzenie do analizy instytucji politycznych 
w Polsce. " Kultura" , Numer Specjalny, Paryż, marZfC 1952. 

Antoni Nowak. Najwyższe organy władzy. - Tamże. 
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nad projektem nowej Konstytucji jest jeszcze w toku. Za pod­
stawę charakterystyki przyjmuję projekt, uchwalony przez Ko­
misj ę Konstytucyjną dn. 23 stycznia 1952 r. 2). 

Nie jest wyłączone, że ogÓlnOkrajowa dYSkusja wysunie po­
prawki, które następnie zostaną przyjęte przez Komisję Kon­
stytucyjną lub Sejm. Jest również prawdopodobne, że pewne 
zmiany zostały z góry zastrzeżone dla "inicjatywy terenowej ". 
DYSkusja ogólnokrajowa jest wyraźnie kierowana i nie ma 
obawy, by mogła ona przynieść niepożądaną inicjatywę. Z dru­
giej strony, pewne dowody liczenia się z rzekomym głosem spo­
łeczeństwa posiadają duże znaczenie propagandowe. 

Niniejsza seria prac byłaby pełniejsza, gdY'by znalazło się 
w niej omówienie Konstytucji już UChwalonej. Z uwagi jednak 
na termin, w którym prace tej serii muszą być zakończone, 
musimy poprzestać na charakterystyce projektu. Niewątpli­
wie, da ona pewien pogląd! na treść przyszłej Konstytucji i dla­
tego jest celowa. 

Podziałwłą.dz 

Projekt Konstytucji POlskiej Rzeczypospolitej Ludowej - tak 
brzmi obecnie konstytucyjna nazwa Państwa Polskiego - roz­
różniru naczelne organy władzy państwowej '00 naczelnych or­
ganów administracji państwowej. Do naczelnych organów wła­
dzy państwowej należy Sejm i Rada Państwa; naczelnym orga­
nem administracji państwowej jest Rząd, którym jest Rada Mi­
nistrów. 

Ponadto istnieją terenowe organy władzy państwowej, tj. ra­
dy narodowe na szczeblu gminy, dzielnicy miasta (w większych 
miastach), miasta, powiatu i województwa. Rady narodowe nie~ 
słusznie zostały nazwane 'organami władzy, ponieważ w dzia­
łalności ich dominuje element administracyjno-wykonawczy. W 
art. 44 projektu Konstytucji cżytamy: 

"1) Rada narodowa uchyla uchwałę rady niższego stopnia 
lub jej prezydium, jeśli uchtW1ała jest sprzeczna z pra­
wem lub niezgodna z zasadniczą linią polityki państwa 
(moje podkreślenie). 

2) Prezydium rady narodowej może zawiesić wykonanie 
UChwały rady narodowej niższego stopnia i przedstawić 
sprawę do rozstrzygnięcia na naj bliższym posiedzeniu 
swojej rady narodowej ". 

Należy zazn,aczyć, że nici dyspozycji w sprawie postępowania 
rad narodowych zbiegają się w rękach Rady Państwa, która 
sprawuje nadzór nad ich działalnością (art. 27). System ten 
- będący wynalazkiem sowieckim - nazywa się "centraliz­
mem demokratycznym". 

2) Konstytucja Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, projekt uchwalo­
ny dnia 23 stycznia 1952 r. przez Komisję Konstytucyjną. "Państwo i 
Prawo " Zesz. 2 (72), Warszawa, 1952, str. 185-203. 
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S e j m 

Sejm jest nazwany "najwyższym organem władzy państwo­
wej" (art. 15). Na 60.000 wyborców przypada. jeden poseł do 
Sejmu (art. 16). Wybory są powszechne, równe, bezpośrednie 
i tajne (art. 80). Nie są jednak proporcjonalne, tzn. posłami 
zostają tylko przedstawiciele większości. 

Czynne prawo wyborcze pOSiadają osoby, które ukończyły 18 
lat (art. 81), bierne - które ukończyły 21 lat (art. 82). Woj­
skowi korzystają z tych samych praw WYborczych, co OSOby cy­
wilne (aort. 84). Kandydatów na posłów zgłaszają organizacje 
polityczne i społeczne (art. 86J. Ponieważ organizacje niezależ­
ne od dyspozycji komunistycznej nie istnieją, kandydatami mo­
gą być tylko osoby ~lbo należące do odpowiedniej organizaCji 
komunistycznej albo co najmniej podporządkowanej dyspozycji 
komunistycznej. Jest rzeczą charakterystyczną, że poseł do Sej­
mu może być odwołany przez swoich wyborców (art. 2) w trak­
cie kadencji, któfru trwa cztery lata (art. 23). 

Do kompetencji Sejmu należy uchwalanie narodowych pla­
nów gospodarczych na okresy kilkuletnie (art. 19). Z tego wy­
nika, że nawet konstytucyjne uprawnienia Sejmu do kontroli 
gospodarki planowej będą bardzo skromne. Rozpatrywanie pla­
nów gospodarczych tylko kilkuletnich, a więc na przykład pię­
cio"" lub sześcioletnich, a nie również rocznych, daje moźność 
tylko bardzo powierzchownej kontroli gospOdarki planowej. 
Nie należy również zapominać, że jeśli Sejm nawet posiada 
kompetencje uchwalania planów rocznych, a więc bardziej 
szczegółowych, to nie rozporządza dostatecznymi środkami 
teChnicznymi, nawet jeśli jest przygotowany pod względem fa­
chowości do tego, aby móc sprawdzić i ocenić materiał przed­
stawiony przez biurokrację aparatu wykonawczego. 

Sejm uchwala corooznie budżet państwa. (art. 19) i - na 
równi z Rządem i Radą Państwa - posiada inicjatywę ustawo­
dawczą (art. 20) . . 

Sesje sejmowe zwoływane są przez Radę Państwa dIWa razy do 
r oku (art. 17). Nie jest powiedziane, kto ustalru czas ich trwa­
nia. Jak wyk,a!Zała dotychczasowa praktyka, sesje Sejmu trwa­
ły bardzo krótko i odbywały się niemal bez dyskusji posłów na 
temat spraw, będąCYCh na porządku dziennym. Prawdopodob­
nie praktyka ta zostanie utrzymana nadal, co sprowadzi się do 
tego, że Rada Państwa będzie faktycznym wykonawcą konsty­
tucyjnych uprawnień Sejmu. Zwłaszcza pOWOływanie i od'W'oły-' 
wanie Rządu oraz kontrola jego działalności będ~ie zapewne w 
praktyce należała do Rady Państwa. Według projektu Konsty­
tuoji, funkcje te mają zasadniczo przysługiwać Sejmowi, jed­
nak w przerwach w obradach sejmOWYCh - a taki stan rze­
czy będzie przeważał - pełnić je będzie Rada Państwa. (art. 29 
i 30). W okresie długich przerw pomiędzy krótkimi sesjami 
Sejmu Rada Państwa wydaje dekrety z mocą (zastępujące) 
ustawy (art. 26). Zarówno decyzje w sprawie powołania czy 
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I 

odwołania Rządu, jak i wyd'ane dekrety Rada Państwa przed­
stawia Sejmowi do późniejszego zatwierdzenia. Ewentualność 
dezaprobaty praktycznie nie może wchodzić w grę. Zapewne z 
tego powodu projekt Konstytucji nie zajmuje się wypadkami 
skutków dezaprobaty Sejmu. Na przykład, co ma "nastapić -
w świetle postanowień konstytucyjnych - jeśli odwołanie Rzą­
du przez Radę Państwa nie zostanie zatwierdzone przez Sejm? 
Czy może dawny Rząd wraca do władzy? 

Rada Państwa. 

Rada Państwa jest czymś w rodzaju "kolegialnego" Prezy­
denta. W myśl projektu Konstytucji "Rada Państwa działa na 
zasadzie kolegialności" (art. 25, pkt. 3). Z projektu Konstytucji 
nie wynika, aby Przewodniczący Rady Państwa posiadał jakieś 
uprawnienia indywidualne. Przewodniczący lub jego zastępca 
reprezentują Radę Państwa; reprezentują decyzje, które zosta­
ły uchwalone kolegialnie. 

Sejm na pierwszym swym posiedzeniu wybiera Radę Pań· 
stwa: a więc: przewodniczącego, jego zastępcę, sekretarza i je­
denastu członków. Marszałek i wicemarszałkowie Sejmu mogą 
być wybrani do Rady Państwa, jako zastępcy przewodniczącego 
lub członkowie. Kadencja Rady Państwa trwa tyle, ile kaden­
cja Sejmu plus okres pomiędzy końcem kadencji jednego Sej~ 
mu a pierwszym posiedzeniem nowego, czyli cztery lata i oko­
ło trzech miesięcy (art. 24). 

Kompetencje Rady Państwa są dość rozległe. Niektóre z nich 
już wymieniłem. oto ważniejsze z pozostałych: 

1) ustalanie powszechnie obowiązującej wykładni ustawa); 
2) mianowanie i odwoływanie pełnomocnych przedstawi­

cieli Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej w innych pań­
stwach; 

3) przyjmowanie listów uwierzytelniających i odlWQłujących 
akredytowanych przy Radzie Państwa (mpje podkreśle­
nie) dyplomatycznych przedstawicieli innych państw; 

4) ra,tyfikacja i wypowiadanie umów międzynarodowych; 
5) obsadzanie stanowisk cywilnych i wojskowych; 
6) nadawanie orderów, odZnaczeń i tytułóW honorowych; 
7) prawo łaski; 
8) ogłaszanie stanu wojennego; 
9) ogłaszanie mobilizacji. 
Deklaracja wojny należy zasadniczo do kompetencji Sejmu, 

lecz Rada Państwa korzysta z tych kompetencji w okresie 
przerw w obradach Sejmu (art. 25 i 28). 

3) Przypominam analizę tej niezwykłej kompetencji, przeprowadzoną 
przez Dr A. Nowaka w jego pracy pt. "Najwyższe organy władzy " . 
"Kultura" Numer Specjalny, marzec 1952, Paryż. 
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Rząd 

W porównaniu do konstytucji państw demokratycznych Za­
chodu albo do zachodnich, utrwalonych tradycją, niepisanyc'J. 
zwyczajów parlamentarnych (na przykład w Wielkiej Brytanii) 
przepisy omawianego projektu Konstytucji, dotyczące powoły­
wania Rządu są prawdziwym curiosum. Po prostu, projekt Kon­
stytucji traktuje tę sprawę tak, jakby nie nasuwała onru żad­
nych praktycznych wątpliwości. Rzeczywiście, wątpliwości te nie 
istnieją w państwie dyktatury komunistycznej, ponieważ decy­
zja w sprawie powołania i odwołania Rządu faktycznie zapa­
da poza Sejmem i Radą Państwa, w biurze politycznym PZPR, 
lub nawet jeszcze gdzie indziej, na przykład - w odpowiednim 
ośrodku dyspozycji w Moskwie. Ale, gdybyśmy nawet wzięli na 
serio przepis konstytucyjny, że Sejm, względnie - w przer­
wach pomiędzy jego obradami - Rada Państwa pOWOłuje i od .. 
wołuje Rząd, to powstaje pytanie, kiedy i w jakim trybie mo­
że to nastąpić. Projekt Konstytucji zagadnienie to pomija mil­
czeniem. Można by powiedzieć, że ograniczenie się do podania 
nazw instytucji, które pOWOłują i odlW1Ołują Rząd, jest albo bez 
znaczenia albo wprost niebezpieczne, jeŚli nie jest powiedziane 
w jakiCh warunkach i w jakim trybie może to nastąpić. ściślej 
mówiąc, to przemilczenie byłOby niebezpieczne, gdyby wytwo­
rzyły się warunki, w których Sejm zechciałby i mógł potrakto­
wać na serio swoje uprawnienia konstytucyjne w sprawie po­
wOływanrru i odwoływania Rządu. Rząd nie powstałby lub nie 
ustąpił do czasu uchwalenia przez Sejm procedury jego powoły­
wania lub oowoływania. 

Konsekwentnie, nie jest również uregulowany prOblem par- -
lamentarnej i konstytucyjnej odpOWiedzialności Rządu. Decyzja 
oskarżenia zapada w biurze politycznym PZPR albo w odpo­
wiednim ośrodku dyspozycyjnym w Moskwie, a powód oskarże­
nia jest zawsze elastyczny. Z tego punktu widzenia rzeczywiście 
,byłoby nonsensem precyzowanie warunków i trybu pociągania 
Rządu lub poszczególnych ministrów do odpowiedzialności pa.r­
lamentarnej lub konstytucyjnej. 

Rada Państwa powołuj e ministrów na wniosek Prezesa Ra­
dy Ministrów. Nie wiadomo jednak, czy 'W wypadku powołania 
Rządu przez Sejm Prezes Rady Ministrów powoł:ywany jest od­
dzielnie i czy ma głos w sprawie doboru swoich przyszłych 
współpracowników. Należy raczej przypuszczać, że Sejm powo­
łuje cały Rząd odrazu. Ponieważ skład Rządu jest ustalany 'VI' 
ośrodkach dyspozycyjnych systemu komunistycznego, a więc 
poza Sejmem, Sejm przyjmuje decyzję w tej sprawie bez żad­
nej dyskusji. Projekt Konstytucji nie wprowadza tu nawet po­
zorów. 

Do Rządu, 'oprócz Prezesa Rady Ministrów, wiceprezesów i mi­
nistrów, wchodzą "przewodniczący określonych w ustawie ko­
misji i komitetów, sprawujących funkcje naczelnych organów 
administracji państwowej" (art. 31). 
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Do kompetencji Rady Ministrów należy: 

1) koordynowanie działalności ministerstw i innych pOdleg­
łych jej organów oraz nadawanie kierunku ich pracom; 

2 ) uchwalanie i przedstawianie Sejmowi do zatwierdzenia 
budżetów rocznych i planów gospodarczych na okresy kil­
kuletnie; 

3) uchwalanie rocznych planów gospodarczych; 
4 ) zapewnianie wykonania usta.w; 
5 ) czuwanie nad wykonaniem budżetu i narodowego planu go­

spodarczego; 
6) zapewnienie ochrony porządku publicznego, interesów pań­

stwa i praw obywateli; 
7) wydawanie zarządzeń na po!;lstawie upoważnienia ustaw i 

rozporządzeń wykonawczych (w tym samym punkcie powie­
dziane jest, że "podejmuje uchwały i czuwa nad ich wyko-
naniem"); . 

8) sprawowanie ogólnego kierownictwa w dziedzinie stosunków 
z innymi państwami; 

9 ) sprawowanie ogólnego kierownictwa "w dziedzinie obron­
ności kraju i organizacji sił zbrojnych Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej ", oraz coroczne określ~ie. kont~­
gentu obywateli, pOWOływanych do czynnej słuzby wOJ­
skowej; 

10) kierowanie pracą prezydiów rad narodowych (art. 32). 

Jest rzeczą Charakterystyczną, że w pierwszym z wymienio­
nych powyżej punktów jest mowa o koordynacji działalności 
ministerstw. Ministerstwa występują tu ca~kiem nieoczekiwa­
nie. W projekcie Konstytucji nigdzie nie jest powiedziane, że 
ministerstwa są czymś więcej niż aparatem wykonawczym 
ministrów-członków Rządu. Dlaczego więc jest mowa o koor­
dynacji działalności ministerstw anie ministrów? Czy Rada 
Ministrów może koordynować działalność ministerstw (co, in­
nych słowami, oznacza wprowadzanie zmian dOI działalności 
poszczególnych ministerstw) ponad głowami zainteresowanych 
w danym wypadku ministrów? Tendencj a do ograniczenia 
swobody ministrów 'Występuje w przepisie, według którego: 
"Rada Ministrów może UChyliĆ rozporządzenie lub zarządzenie, 
wydane przez ministra" (art. 33', pkt. 3). 

Przepis ten należy rozumieć w ten sposób, że może być uchy­
lone rozporządzenie lub zarządzenie ministra, wydane w gra­
n lcach jego kompetencji, określonych ustawowo. 

Rady narodowe 

Rady narodowe wybierane są na przeciąg trzech lat (art. 
34, pkt. 2.). Czynne i bierne prawo 'WYborcze posiadają osoby, 
które ukończyły 18 lat (art. 81 i 82). Kandydatów do rad naro­
dowych mogą wysuwać tylko organiza.cj e polityczne i społecz­
ne (art. 86), a więc reżim komunistyczny ma całkowitą kon­
trolę nad doborem członków rad. Członek rad'Y narodowej może 
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być odwołany przez wyborców w trakcie jego kadencji (art. 2). 
postanowienia w sprawie zadań i kompetenCji rad naJ:odo­

wych są jednym z bardziej jaskrawych przykładów frazeologii, 
której jest pelno w projekcie Konstytucji. Co Więcej, zadania te 
i kompetencje są określone w ten sposób, że każda rada w 
każdej chwili może być postawiona; w stan oskarżenia bądź za 
przekroczenie swych kompetencj i, bądź też za niewykonywanie 
SWych konstytucyjnych obowiązków. Na przykład: 

"Rady narodowe wyrażają wolę ludu pra cującego oraz roz­
wijają jego inicjatywę twórczą i aktywność w celu pomnoże­
nia sił dobrobytu i kultury narodu" (art. 35). 

"Rady narodowe kierują w swoim zaJkresie działalnością go­
spodarczą, społeczną i kulturalną, wiążąc potrzeby terenu z za­
daniami ogólnopaństwowymi" ('art. 37) . 

"Rady narodowe wykorzystują wszelkie zasoby i możliwości 
terenu dla jego wszechstronnego rozwoju gospodarczego i kul­
turalnego, dla coraz lepszego zaspOkojenia potrzeb ludności w 
zakresie zaopatrzenia i usług oraz dla rozbudowy instytucji i 
urządzeń komunalnych, oświatowych, kulturalnych, sanitar­
nych i sportOWYCh" (art. 40). 

Do ściślej sprecyzowanych funkcji rad narodowych należy 
uchwalanie terenowych planów gospodarczych i budżetów te­
renowych (art. 41). Należy przypuszczać (do czego daje pod­
stawę art. 45) , że dokładniejsze określenie zadań i funkcji rad 
narodOWYCh n'astąpi w ustawach szczegółowych. Lecz pomimo 
tego, trzeba podkreślić dość oryginalną technikę normowania 
organizacji, zakresu działania itp. głównych organów admini­
stracji życiem państwowym. W ustawie zasadniczej, jaką jest 
Konstytucja, roztacza się b'ardzo szerokie, ale równocześnie 
niezmiernie mgliste, perspektywy przed radami narOdowymi, a 
całe uregulowanie tego zasadniczego prolblemu odsyła się do 
ustaw. Dlatego też projekt KonstytUCji posiada charakter ra­
czej projektu jakiejś deklaracji niż rzeczywistej konstytucji. 
Tego rodzaju technika jest zrozumiała: z jednej strony, nie 
jest zadaniem tej właśnie konstytUCji kanalizowanie sponta­
nicznego życia społeczeństwa, z drugiej zaś, ustawa jest bar­
dziej elastycznym narzędziem kształtowania życia społeczeń­
stwa. 

Ustrój społeczno-gospodarczy 

"Polska Rzeczypospolita Ludowa, opierając się na uspołecz­
nionych środkach produkcji, wymiany, komunikaCji i kredytu 
rozwija życie gospodarcze i kulturalne kraju na podstawie na~ 
rodowego planu gospod'arczego, w szczególności przez rozbu­
dowę państwowego przemysłu socjalistycznego, rozstrzygające­
go czynnika w przekształcaniu st osunków społeczno-gospodar­
czych" (art . 7, pkt. 1). 

Powyższy ustęp nie wyj aśnia, jaki jes,t zakres upaństwowienia 
(że użyj ę tego wyrażenia) dóbr materialnych. 
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W. na~tępnrm p.unkci~ cytowanego artykułu (art. 7, pkt. 2) 
powIedzIane Jest, ze panstwo "posiada monopol handlu zagra­
nicznego". 

W innym artykule jest mowa o tym, że: 

"P.olska Rzeczypospolita Ludowa uznaje i ochrania na pod­
st~Wle Obowiązujących ustaw indywidualną własność i prawo 
dZledziczeni'a: ziemi, bUdynków i innych środków produkcji 
chłopów, rzemieślników i chałupników" (art. 12). 

~ożemy :vi~c wnioskować, że prawo prywatnej własności bę­
dZIe przy:wlleJ em stanowym, ograniczonym do chłopów rze­
n:ieślników i. cl,lałupników. Lecz wbrew wszelkim pozorom: prze­
pIS ten choclaz znajdzie się w Konstytucji nie daje 'konstytu­
cyjnej gwarancji Chłopom, rzemieślnikom i chałupnikom ich 
prywatnej własności, bowiem uznanie i ochrona ich prywatnej 
własności będzie się opierać "na podstawie Obowiązujących 
usta.w". Czyż nie nasuwa się wniosek, że nie istnieją przeszko­
dy. konstytucyjne, aby uchwalone - a ;w1 konsekwenCji obowią­
zUJące - ustawy redukowały prawo własności prywatnej chło­
pów, rzemieślników i chałupników aż do jego zupełnego unice­
stwienia. 

Ustęp pierwszy art. 10 brzmi n'astępująco: 

. "Polska Rzeczypospolita Ludowa otacza opieką indywidualne 
gospodarstwa rolne pracujących chłopów i udziela im pomocy 
w celu ochrony przed wyzyskiem kapitalistycznym zwiększenia 
produkcji, pOdwyższenia poziomu rolniczo-technicznego oraz 
podni~sienia ich dobrobytu". 

W następnym ustępie tego artykułu jest mowa o tym, że "Pol­
ska Rzeszypospolita Ludowa udziela szczególnego poparcia i 
wszechstronnej pomocy" gospodarstwom kolektywnym. 

W świetle komunistycznej ·terminologii i praktyki systemu ko­
munistycznego w Polsce nie jest trudno zorientować się w gwa­
rancjach prawa własności prywatnej chłopów. 

Przede wszystkim Chłop, który posiada większy obszar gospo­
darstwa, albo prowadzi względnie intensywną gospodarkę, musi 
korzystać z pomocy sił najemnych. Nie jest więc "pracującym 
chłopem". Jest poprostu "kułakiem", któremu nie daje się żad­
nych gwarancji prawa własności prywatnej. 

. Następnie, narzucanie chłopom gospodarki kolektywnej jest 
rownoznaczne z pozbawianiem ich IW\Szelkich atrybutów pra,wa 
prywatnej własności. Ale nie idą z tym w parze odpowiednie 
zmiany prawa, bowiem z punktu widzenia prawnego, chłop, któ­
ry wstąpił do gospOdarstwa kolektywnego, jest nadal prywatnym 
właścicielem swego wkładu - ziemi, budynków, inwentarza itp., 
ale faktycznie już nim nie dysponuje, nie decyduje również o 
planie produkcji, ani nie ma swobod'Y w dysponowaniu zbiorami. 
Rzekome prawo własności, które posiada, jest martwą literą. 
Słowem, gdyby komuniści stracili dziś władzę w Polsce i gdyby 
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zebrał się jakiś praworządny trybunał dla orzeczenia prawnego 
aspektu gospodarki kolektywnej w Polsce, musiałby orzec, że -
w świetle obowiązujących ustaw - organizacja gospodarki ko­
lektywnej jest bezprawiem, o ile nie występuje rzeczywiście do­
,browolne zrzeszenie się chłopów w dane gospodarstwo zespoło­
we. 

Wart . 18 projektu Konstytucji czytamy, że: . 

"Polska Rzeczypospolita. Ludowa poręcza całkowitą ochronę 
oraz prawo dziedziczenia własności osobistej obywateli". 

Również i ten przepis, który jest ostatnim z dziedziny prze­
pisów, traktująCYCh o prawie własności, pozostawia bez od·powie­
dzi pytanie, jaki jest zakres prawa prywatnej własności? Czy. na 
przykład, domy w miastach i miasteczkach, place budowlane itp. 
będą - w świetle prawa - prywatną własnością? PrOjekt Kon­
stytucji wyraźnie unika ścisłego sprecyzowania tego tematu. 

Jakby dla wypełnienia r02działu drugiego projektu Konstytu­
eji, który dotyczy ustroju społeczno-gospodarczego, umieszczono 
w nim szereg nic nie mówiących ogólnikÓW. Niektóre z nich są 
zabawne. 

Gdyby na przykład', ktoś przypuszczał, że celem gospodarki 
planowej jest tlumienie sił wytwórczych Polski, .aabo obniżanie 
poziomu życia mas społecznych, albo wreszcie osłabienie Polski, 
.szkodzenie jej obronności i niezależności, to w przyszłej Kon­
:stytucji znajdzie rwy jaśnienie, że taka supozycja nie jest ścisła, 
ponieważ: 

"Zasadniczym celem planowej polityki gospodarczej Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej jest stały rozwój sił wytwórczych kra­
ju, nieustanne podnoszenie poziomu życiowego mas pracujących, 
umocnianie siły, obronności i niezależności Ojczy.zny" (art. 7, 
:pkt. 3). 

Gdyby, na przykład, ktoś przypuszczał, że państwo oraz wszy­
scy obywatele nie powinni dbać o mienie ogólnonarodowe, w no­
wej Konstytucji znajdzie wyjaśnienie, że taka supozycja jest 
fałszywa, ponieważ: 

"Mienie ogólnonarodowe: złoża mineralne, wody, lasy. pań­
stwowe, kopalnie, drogi, transport kOlejowy, wodny i powietrz­
ny, środki łączności, banki, państwowe zakłady przemysłowe, 
państwowe gospOdarstwa rolne i państwowe ośrodki maszy­
nowe, państwowe przedsiębiorstwa handlowe, przedsiębiorstwa 
i urządzenia komunalne - podlega szczególnej trosce i opiece 
państwa oraz wszystkich obywateli" (art. 8). 

Sąd i prokuratura 

Przyszła Konstytucja utrzymuje zasady, przyjęte już poprzed­
nio w prawie o ustroju sądów powszechnych, którego jednolity 
tekst został ogłoszony dn. 16 sierpnia 1950 r. i w ustawie o 
.Prokuraturze Rzeczypospolitej POlskiej z dn. 20 lipca 1950 r. 
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Z zagadnieniem sądownictwa i prokuratury projekt Konsty­
tucji załatwia się bardzo krótko. Przyjmuje podział sądów na: 
Sąd Najwyższy, sądy wojewódzkie i sądy powiatowe, ustala za­
sadę, iż sędziowie i ławnicy ludowi są wybieralni (Sąd Najwyż­
S'Cj' lub jego poszczególni członkowie są "wybierani" przez Ra­
dę Państwa i to jedynie na okres lat pięciu). 
Określenie ustroju, właściwości i trybu postępowania sądów 

oraz sposobu wyboru sędziów wojewód2lkich i powiatowych 
projekt Konstytucji powierza ustawom. 

Prokurator Generalny jest powoływany przez Radę Państwa. 
Wszystkie organy prokuratury pOdlegają Prokuratorowi Gene­
ralnemu i w sprawowaniu swych funkcji są niezależne od orga­
nów terenowych. Zakres i tryb działania Pwkuratora General­
nego, jak również sposób powoływania i odwoływania prokura­
torów oraz organizację i sposób postępowania organów proku­
ratury pozostawiono ustawom. 

Podkreślić jeszcze nąleży, iż Prokurator Generalny i proku­
ratura przestały być w ujęciu projektu Konstytucji czynnikiem 
'WYmiaru sprawiedliwości. Stały się natomiast organem Rady 
Państwa, której Prokurator Generalny obowiązany jest :!.dawać 
sprawę z działalności prokuratury. 

Prawa i ooowiązki ()bywateli 

Następujące postanowienie przyszłej Konstytucji wysuwa się 
na czoło, o ile chodzi o sformułowanie praw obY1Watelskich: 

"Polska Rzeczypospolita Ludowa ( . .. ) ogranicza, 'Wypiera i 
likwiduje klasy społeczne, żyjące z wyzysku robotników i chło­
pów (. . .)" (art. 3, pkt. 4). 

Wiemy, że pojęcie klasy społecznej "żyjącej z wyzysku" jest 
bardzo elastyczne. Dotychczasowa praktyka systemu komuni­
stycznego w Polsce wykazuje, że rzemieślnik, kupiec lub chłop, 
zatrudniający choćby jednego tylko pracownika najemnego, 
uważany jest za element kapitalistyczny, który "żyje z wyzy­
sku". Nawet dzieci przedwojennych urzędników, którzy nigdy 
nie byli pracod3!Wcami, nie mówiąc już o dzieciach b. ziemian lub 
b. przemysłowców, mają dziś duże trudności w dostaniu się na 
wyższe uczelnie, są bowiem obciążeni dawną klasową przyna­
leżnością ich ojców. To są przykłady tej właś!lie elastyczności 
pojęcia klasy społecznej "żyjącej z wyzysku", klasy, którą na­
leży wyprzeć i zlikwidować. 

Zasada równouprawnienia, sformułowana wart. 69 projek­
tu Konstytucji, nie stosuje się w całej rozciągłości do wszyst­
kich obywateli państwa. Przynależność rasowa, narodowościo­
wa lub wyznaniowa nie może być powodem dYSkryminacji, lecz 
przynależność w przeszłości do którejś z wyklętych dziś grup 
społecznych jest dyskryminującym obciążeniem. 

W społeczeństwach zachodnich, w których poszanowanie nie 
tylko pisanych, ale i zwyczajowych norm, regulujących życie 
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zbiorowe, stoi bardzo wysoko, następujący przepis, zawarty w 
projekCie Konstytucji, wywołaby wielkie zdumienie: 

"ścisłe przestrzeganie praw POlskiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej jest pOdstawowym obowiązkiem każdego organu państwa 
i każdego obywatela". 

"Wszystkie organy władzy i administracji państwowej dzia­
łają na podstaWie przepisów prawa" (art. 4, pkt. 2 i 3). 

Praworządność jest fundamentem istnienia każdego cywili ­
zowanego państwa. Jest to rzeczą tak normalną, że na przykład 
Brytyjczycy nie mają nawet terminu dla określenia "prawo­
rządności". Umieszczenie w Konstytucji przytoczonego truizmu 
dowodzi, że konieczna jest deklaraCja kontytucyjna, aby prze­
konać obywatela, że codzienny tok życia państwowego jest zgod­
ny z zasadami praworządności ... 

W państwach zachodnich nie wymaga uroczystej deklaracji 
zasada, że obywatel ma prawo do składania skarg i zażaleń na 
postępowanie władz. Projekt Konstyucji zawiera przepis, że: 

"Obywatele mają prawo zwracania się do wszystkich orga­
nów państwa ze skargami i zażaleniami" (art. 73, pkt. 1). 

Jakżeż obca tradycji praw obywatelskich lWI krajaCh cywili­
zowanych musi być myśl twórców obecnego systemu i Konsty­
tucji w Polsce, jeśli uważają oni za potrzebne uroczyste gwaran­
towanie tak elementarnego prawa człowieka, jak prawo do obro­
ny przed samowolą. 

/' RC2dział siÓdmy, traktujący o prawach i obowiązkach oby­
wateli, roi się od nic nie znaczących ogólników. 

W myśl art. 58: 

"Obywatele Polskiej Rzeczypospolitej LudciWej mają prawo 
do pracy, tj. prawo do zatrudnienia za wynagrodzeniem wed­
ług ilości i jakości pracy" . 
. " Prawo do pracy zapewniają: społeczna własność poaśtawo­

wych .śro~k6w produkcłi, rozwój. wolnego od wyzysku społecz­
no-społdzlel~zego 1}S~roJ u na ws;, planowy rozwój sił wytwór­
czych, usuruęcie zrodeł kryzysow ekonomicznych likWidaCja 
bezrobocia". ' 

Nie jest potrzebne sięganie do ekonomii "burżuazyjnej", wy­
starczy oparcie się na ekonomii marksistowsko-leninowskiej, by 
stwierdzić, że konstytucyjna gwarancja pracy jest tylko fraze­
sem. Przede wszystkim powstaje pytanie: jak ma być wynagra­
dzana ta praca w stosunku do potrzeb człowieka, a nie jej ilo­
ści i jakości, którą gwarantuje Konstytucja? Ekonomiści ze 
szkoły marksizmu-leninizmu twierdzą, że system integralnej 
gospodarki państwowej i planowej sprzyja akumulacji kapita­
łu, a 'w1ęc procesom wzrastania wyposażenia inwestycyjnego go­
~odarki narodowej. Ale nie twierdzą, że system ten moie za­
pewnić w krótkim czasie takie wyposażenie inwestycyjne gospo­
darki narodowej, by na każdego człowieka przypadało tyle i 
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takich narzędzi produkcji, by wydajność była wystarczająca z 
punktu widzenia zapewnienia każdemu dObrych warunków by­
tu. Dlatego też, jeśli problem należytego zaopatrzenia gospo­
darstwa narodowego w środki produkcji nie jest rozwiązany, 
to gwarancja prawa do pracy oznacza faktycznie gwarancję do 
pracy na warunkach głodowych. 

Podobny - mutatis mutandis - charakter posiadają inne 
gwarancje konstytucyjne praw obywatelskich. 

A więc, obywatel ma prawo do ochrony zdrowia oraz do po­
mocy w razie choroby lub niezdolności do pracy (art. 60, pkt. 1). 
Lecz stopień ochrony zdrowia oraz pomocy w razie choroby lub 
ni~zdolności do pracy zależy od wysokości dochodu społecznego 
względnie wysokości odsetka dochodu społecznego, jaki prze­
znacza się na te cele. Jeśli można przeznaczyć mało, lub prze­
znacza: się mało na ochronę zdrowia lub pomoc w czasie cho­
roby albo w wypadku niezdolności do pracy, to ta ochrona lub 
pomoc jest tylko "tytularna". Obecnie w Polsce chory może 
otrzymać z ubezpieczalni społecznej tylko bardzo elementarne 
lekarstwa, a zaopatrzenie z tytułu renty starczej lub 'inwalidz­
kiej nie wystarcza na: przeżycie kilku dni. Nb. w ustępie órugim 
art. 60 projektu Konstytucji w sposób oryginalny stwarza się 
pozory tego, że gwarancja ochrony zdrowia i pomocy w razie 
choro·by i niezdolności do pracy jest realna, a mianowicie wy­
stępuj e tam powołanie się na fakt istnienia ubezpieczeń spo­
łecznych i 'aparatu powołanego do świadczeń z tego tytułu. Ale 
czy Konstytucja może dać gwarancję, że ten aparat będzie miał 
Odpowiednie środki na ten cel? 

W pOdobny sposób - nie zawahałbym się powiedzieć, niepo­
ważny - udzielone są gwarancje konstytucyjne prawa do nau­
ki (art. 61) i prawa "do korzystania ze zdObyczy kultury i do 
twórczego udziału w rozwoju kultury narodowej" (art. 62). Wy­
daje się, że twórczy udział 'W rozwoju kultury narodowej jest nie 
tyle zależny od gwarancji konstytucyjnej, ile od zdolności i 
wartości człowieka. ' 

Dbanie o rozwój oświaty, nauki, o rozwój literatury i sztuki 
oraz opieka nad pracownikami nauki, oświaty, literatury i sztu­
ki oraz pionierami postępu technicznego, racjonalizatorami i 
wynalazcami należą do odwiecznych zadań k3iŻdego państwa, 
nawet państwa plutokratycznego. Nie każde jednak państwo, 
wykonywując te zadania, robiło sobie reklamę z tego powodu. 
Polska Rzeczpospolita Ludowa, naŚladując władców z okresu 
absolutyzmu oświeconego, chwali się wart. 63, 64 i 65 Kon­
stytucji, że bardzo dba o naukę i o liter-aturę i o sztukę i 10 
pracowników naukowych, artystów, wynalazców itp. Następ­
nie: 

"Polska Rzeczypospolita Ludowa otacza szczególnie trosldiwą 
opieką wychowanie młOdzieży i zapewnia jej naj szersze moż­
liwości rozwoju" (art. 68). 

·t 
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Sformułowania projektu Konstytucji w sprawie wolności su­
mienia i wyznania będą przedmiotem oddzielnej analizy, ogra­
niczę się tutaj tylko do stwierdzenia, że prGjekt Konstytucji 
sankcjonuje rozdział Kościoła od Państwa:, dając zapewnienie 
obywatelom wolności sumienia i wyznania (.art. 70). 

Dalej następują gwarancje wolnośc.i słowa, druku. zgroma­
dzeń i ;wieców, pOChodÓW i manifestacji oraz pr<llJWa do zrzeszeń 
(art. 71 i 72). W celu urzeczywistnienia wolncści słowa itp. od­
daje się do użytku ludu pracującego i jego organizacji drukar­
nie, zasoby papieru, gmachy publiczne i sale, środki łączności, 
radio oraz inne niezbędne środki materialne. 

Nie wymaga żadnej wyobraźni zorientowanie Się w zakresie 
gwarancji wolności słowa, druku itp. Wszystkimi wymieniony­
mi powyżej środkami manifestacji wolności słowa dysponuje 
wyłącznie system komunistyczny. PonaK!tto, nad urzeczywistnie­
niem tej gwarancji będą niewątpliwie czuwały władze bezpie-
czeństwa. . 

Gwarancje nietykalności OSObistej, nienaruszalności miesz­
kań i tajemnicy korespondencji (art. 74) dopełniają listę praw, 
które obywatelowi Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej będą zna­
ne tylko z przepisów Konstytucji. 

Werbalizm 

W toku powyższej charakterystyki wielokrotnie podkreślałem 
nadużywanie słowa przez autorów projektu Konstytucji, 
'Względnie nadużywanie formuł, które są niepotrzebne, nic nie 
znaczą, albo wprost nic nie mają znaczyć w rzeczywistości. 

N'll: zakończenie warto jeszcze przytoczyć dwa przykłady wer­
balizmu projektu Konstytucji, które dobrze obrazują jej du­
cha. 

Jeśli Obywatel polski podejrzewa, że armia ROkossowskiego 
ma służyć interesom Związku SOwieckiego, to znajdzie obale­
nie tej insynuacji wart. 6 projektu Konstytucji, bowiem: 

"~iły ZJbrojne Polskiej' Rzeczypospolitej Ludowej stoją na 
strazy suwerenności i niepodległości Narodu Polskiego jego bez-
pieczeństwa i pokoj u" . ' 

Ukoronowaniem frazelogii jest brzmienie art. 90: 

"Stolicą POlskiej Rzeczypospolitej Ludowej jest miasto bo­
haterskich tradycji Narodu Polskiego - Warszawa". 

Każdy Polak wie bardzo dobrze, że Warszawa jest miastem 
bohaterskich tradycji Narodu Polskiego, ale tym nie mniej 
stwierdzenie to nie jest potrzebne w KonstytUCji. Jest to fr~­
zes, który nie zastąpi o wiele cenniejszych dla Połaków, su­
chych ale realnych, gwarancji niepodległego bytu i osobistej 
wolności każdego człowieka. 

Leonard RUDOWSKI 
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Partio stronnictwa 

I. UWAGI WSTĘPNE 

W państwaCh demokraCji lUdowej naczelną normą są zasady 
marksizmu-leninizmu. 

Wynika z tego, że jeŚli idzie o zasady organizacji Partii,l) 
spraWUjącej dyktaturę w imieniu proletari,atu, miarOdajne są, 
nie przepisy ustaw i statuty, lecz w pierwszym rzędzie pisma 
Le~na i Stalina, przy. czym co do pierwszego., to raczej należy 
brac pod uwagę tylko te ustępy jego pism i przemówień, które 
został~ powtórzone przez Stalina.2 ) 

. ~ Cląg~ ubiegłych 7 lat zagadnienia roli Partii w org.anizacji 
,zycla panstwowego i formy jej działalności były przedmiotem 
bardzo częstych i szczegółowych debat na zebraniach Central­
nego Komitetu-oraz wielu wystąpień publicystycznych w prasie 
partyjnej. NieZWYkle rzadko znajdujemy w tych rozprawach 
powoływanie się na statuty cZJY' to PPR, czy to PZPR. Natomiast 
w kaŻdej niem1il rozpraJWie czy przemówieniu o strukturze, tak­
tyce i zadaniach Partii znajdujemy wiele cytat ze Stalina, Leni­
na lub ,krótkiej historii WKP(b) , której tekst, zatwierdzony przez 
Centralny Komitet WKP (b) 'W' 1938 r., zawiera wskazania dla 
działacza partyjnego w Rosji i bezwzględnie ObOwiązuje w 
krajach "demokracji ludowej".3) 

1) W niniejszym artykule "Partia" oznacza zawsze partię komunis­
tyczną, to znaczy do grudnia 1948 r. - Polską Partię Robotniczą 
(PPR), od 1 stycznia 1949 r. - Polską Zjednoczoną Partię Robotniczą 
(PZPR): 

2) Porównanie tekstów zasadniczych przemówień przywódców Partii 
i ich artykułów wykazuje, że, z jednym wyjątkiem, nigdy nie powoły­
wali się oni na te ustępy pism Lenina, które nie były przez Stalina 
cytowane. Ten jedyny wyjątek, o którym będziemy pisać niżej, w naj­
wyższym stopniu potwierdza regułę. 

3) Józef Gutt w artykule pt. Książka-drogowskaz, "Nowe Drogi", 
Warszawa, 1948, str. 95, pisze: 
"Będziemy się uczyć z tej książki i stosować jej naukę do n8:Szych 

polskich specyficznych warunków, do zrozumienia naszych właśClwych 
tradycji i naszego aktualnego etapu walki o budowę socjalizmu". 

Gutt (str. 94) nazywa historię WKP(b) "książką Stalina", choć zo­
stała ona wydana anonimowo: 

"Epokowe znaczenie książki Stalina polega na tym, że ... uczy ona 
klasę robotniczą i masy uciskane na całej kuli ziemskiej, jakie są, 
praWidłowości rozwojowe zwycięskiej drogi do socjalizmu". 
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stwierdza to wyraźnie deklaracj a ideowa PZPR uchwalona 
na Kongresie Zjednoczeniowym dn. 15 grudnia 1948 r .: " Demo­
kracj.a l~dowa w P~lsce ro~wija się 'W opar~iu o pomoc Związku 
Radzlecklego, czerp ląC z hlstorycznych doswiadczeń budownic­
twa ~ocjalistycznego w ZSSR", oraz "nie może być w P.axtii po­
glądow sprzecznych z Marksizmem-Leninizmem".4) 

Miarodajny komentator, członek Komitetu Centralnego i Biu­
ra Politycznego, R. Zambrowski, referując przepisy statutu na 
Kongresie Zj ednoczeniowym, wyraźnie stwierdził istnienie" nie­
rozerwalnej łączności między ( ... ) zasadami ideologicznymi ( . .. ) 
a statutem" i polityką ąrganizacyjną: 

':W dekl.aracj~ progr3l:mowej stwierdziliśmy, że Partia nasza 
oplera swą dZlałalnosc na zasadach marksizmu-leninizmu. 
Stwierdzamy to również na wstępie do. projektu statutu. Mark­
sizm-leninizm jest bowiem dla nas nie tylko drog{)wskazem. 
Marksizm-leninizm uzbraja nas również w niewzruszone zasady 
organizacyjne partii nowego typu 'oraz pomaga nam właściwie 
organizacyjnie przeprowaJCIzać linię polityczną, odnajdywać w 
każdym nowym etapie, w każdej nowej sytuacji politycznej wła­
ściwe i odpowiadające sytuacji formy i metody. organizacyjne.5 ) 

. Nie. można zatem zrozumieć żadnego przepisu statutowego i 
zadneJ uchwały Partii bez znajomości podstaw doktryny która 
w państwie dyktatury proletariatu stanowi normę nadrzędną. 

U. ROLA PARTU W ŚWmTLE DOKTRYNY 

Podstawowym założeniem partii nOm!go typu, jaką ma być 
PZPR, jest jej dominująca rola w państWie dyktatury proleta­
riatu. W pismach Stalina zn.a:jdujemy wiele sformułowań tego 
punktu widzenia. Polski komentator ustroju Rosji Sowieckiej 
słusznie zauważa, że kamieniem węgielnym stalinizmu jest tylko 
i wyłącznie nauka o państwie, przy czym " u podstaw całego 
sowieckiego ustroju jest Partia, która tworzy i wybiera władze 
ustawodawcze, a także kieruje cał,ym aparatem wykonawczym 
i administracyjnym" .G) 

W miarę dokonywanej przelbudowy ustroju, termin "dyktatu­
ra proletariatu" zastępowany jest terminem "dyktatura klasy 
robotniczej" .7) 

4) Deklaracja ideowa PZPR - Statut PZPR. Warszawa, 1950 str 
17 i 42. ' . 

5) Henryk świątkowski i Roman Zambrowski. O statucie i zada­
niach organizacyjnych PZPR. Warszawa, 1949, str. 6. 

6) Ryszard Wraga. Ustrój sowiecki. Rzym, 1945, str. 25 i 46. 
7). Wyjaśnie,nie tej różnicy terminologicznej zna)dujemy w refe-acie 

StalIna o prOJekcie k<lnstytucjl ZSSR na VTIr ZJeździe Rad w listo­
padzie 1936 r.: 

"Proletariat - to klasa wyzyskiwana przez kapitalistów. Ale u nas 
klasa kapitalistów, jak wiadomo, została już zlikwidowana ... czy można 
wob~c t~go na.zwać naszą klasę robotniczą proletariatem? Rzecz jas­
na, ze me można. .. Proletariat ZSSR przeistoczył się w zupełnie nową 
klasę, klasę robotniczą ZSSR. " (Józef Stalin, Zagadnienia Leninizmu. 
Warszawa, 1949, str. 471-2). 

I 
'. 
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Dyktatura proletariatu oznacza to samo" co dyktatur.a robot': 
ników lub warstwy robotniczej. Terminu "warstwa robotnicza" 
nie można jednak identyfikować z terminem "masy pracujące " , 
gdyż do m as pracujących zalicza się również chłq,pów. Stosunek 
między robotnikami i chłopami określają zasady "sojuszu robot­
nicoo""/Chlłopskiego" , które - w ujęciu Stalina - wyglądają tak, 
że "dyktatura należy do klasy robotniczej, jako do przodującej 
warstwy w społeczeństwie". 8) 

Z puniktu wiooenia roli partii komunistycznej interesuje nas 
tu zagadnienie, kto w imieniu m as robotniczych sprawuje dyk­
taturę. Sprawa została w sposób miarodajny wyjaśniona przez 
Stalina: 

"Partia musi być przede wszystkim C:lJołowym oddziałem kla­
sy robotniczej ... Partia nie może być prawdziwą partią, jeżeli 
poprzestaje na rejestrowaniu tego, co przeżywa i myśli klasa 
robotnicza Wt swej masie, jeżeli wlecze się w tyle za ruchem ży­
wiołowym, jeżeli nie umie pokonać zaśniedziałości i pOolitycznej 
obojętności ruchu żywiołowego, jeżeli nie umie wznieść się po­
nad chwilowe interesy proletariatu ... Partia powinna przodo­
wać klasie robotniczej, powinna widzieć dalej niż klasa robo.tni­
cza, powinna prowadzić za; sobą proletariat, a nie wlec się w 
tyle za żywiołowością. Pąrtia to wódz polityczny klasy robotni­
czej" .9) 

Kierownictwo polityczne Partii musi być rozciągnięte na wszy­
stkie inne formy organizacji proletariatu, nie może zatem uzna­

.wać "oportuniStycznej teorii niezależności i neutralncści bez­
partyjnyC'h".10) Dotyczy to również wszystkich organizacji spo­
łecznych, zawodowych, spółdzielczych, kobiecych, organizacji 
młodzieży, kulturalno-oświatowych. Wszystkie te organizacje 
bezpartyjne muszą być kierowane przez Partię. Stalin stawia 
pytanie retoryczne, na które odrazu udziela odpowiedzi: 

"Kto określa ową linię, óW' ogólny kierunek, w którym po­
winny prowadzić swą pracę wszystkie te organizacje? Gdzie jest 
ta centralna organizacja, która . .. ma ... możność, posiadl:l.jąc 
dostateczny autorytet, pobudzić wszystkie te organizacje do 
wcielenia w życie tej linii celem 'OSiągnięcia jednolitości kierow­
nictwa .. . ? 
Taką org'anizacją jest partia proletariatu. 
Partia posiada na to w.szystkie dane, dlatego, po pierwsze, że 

Partia jest Skupieniem najlepszych elementów klasy roibotniczej, 
mających bezpośrednią łączność z bezpartyjnymi organizacjami 
proletariatu i bardzo często kierujących nimi; dlatego, po dru­
gie, że Partia, jako skupienie najlepszych ludzi z pośród klasy 
robotniczej, jest najlepszą sZłkołą 'W'Ychowania przywódców klasy 
robotniczej ... ; dlatego, po trzecie, że Partia . . . jest jedyną orga­
nizacją, która potrafi. . . scentralizować kierownictwo walką pro­
letariatu i przeksztaleić .. . wszelkiego rodzaju bezpartyjne orga­
nizacje klasy robotniczej w organy pomocnicze i transmisje, 

8) Stalin. Zagadnienia. Leninizmu, str. 476. 
9) Stalin. Zagadnienia Leninizmu, str. 67-68. 
10) Stalin. Zagadnienia Leninizmu, str. 72. 
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łączące Partię z klasą. Partia jest najwyższą formą organizacji 
klasom!j proletariatu. "11) 

Ni~ można zr.oz~ieć t~j ~oktryny w oderwaniu od atmosfery 
wa.lkl rewolucYjnej, w której powstała. Partia ma być sztabem 
bOjowym proletariatu, niezbędnym d'O opanowania władzy. Is­
tot~ym m?~ywem, dla którego ta zasada musi obOlWiązywać, jest 
komecznosc posłuchu w czasie walk. Gdy walki nie ma trzeba 
się uciekać do sofistyki, takiej jak wyżej zacytowana. śprowa­
dza się ona do stwierdzenia, że Partia powinna wszystkim kiero­
wać dlatego, że wszystkim kieruje i że jest najlepsza. By za­
pobiec powstaniu wątpliwości Stalin podkreśla że "sztah bo­
jowy" jest jeszcze bardziej niezbęd!ny do utrzyrz{ania dyktatury 
do j ej umocnienia i rozszerzenia, gdy władza została j uż opa~ 
nowana.12) 

Jako sztalb bojowy Partia musi być poddana żelaznej dyscy­
plinie. Na uzasadnienie tej dyscypliny cytuje Stalin słynny fra­
gment Lenina: 

"Z pewnością teraz już prawie każdy widzi, że bOlszewicy nie 
utrzymaliby się u władzy nie tylko dwa i pó.ł' roku, lecz nawet 
2 i pół miesiąca bez naj surowszej, prawdziwie żelaznej dyscy­
plin~ w.n.aszej Partii, bez naj zupełniejszego i bezgranicznego po­
parcla Jej przez całą klasę robotniczą, wziętą w swej masie, tj. 
przez to wszystko, co w niej jest myślącego, UCZCiwego ofiarne­
go, wpływowego, zdolnego do poprowadzenia za sobą' lub por­
wania warstw zacofanych". 
Powyższa cytata powtarza się w bardzo wielu wypo.wiedziach 

przywódców PZPR, gdyż została przytoczona przez Stalina i 
równie często pOWOłują się na nią pisarze sowieccy.13) 

DOChodzimy tu do pUIl'ktu kluczowego doktryny dyktatury 
proletariatu, do jej ·wiązania, które dopiero nadaje właŚCiwy 
sens koncepcji stalinowskiej: "żelazna dYSCyplina w Partii jest 
nie do pomyślenia bez jedności woli, bez zupełnej i bezwzględ­
nej jedności działania wszystkich członków Partii".14) 
. DYSkusja jest dopuszczalna wewnątrz Partii tylko tak długo, 
jak dJ'llgo nie zapadła decyzja. Kiedy uchwała zostaje powzięta, 
wszelka dYSkusja musi ustać. Na poparcie tego nakazu Stalin 
znów powołUje się na Lenina, interpretując go ·w duchu jak 
najbardziej centr·alistycznym, w sposób, który ma wykazać, że 
~asada absolutnego posłuchu wobec instancji centralnych obo­
wiązuje w Partii stale, a nie tylko w okresie rewolucji. Ze wzglę­
du na decydujące znaczenie zagadnienia dyscypliny, także dla 

11) Stalin. Zagadnienia Leninizmu, str. 71-72. 
12) Stalin. Zagadnienia Leninizmu, str. 72. 
13) W. LEnin. Dziecięca choroba lewicowości. Warszawa, 1945 str. 9. 

J. Stalin. Zagadnienia Leninizmu. Warszawa, 1945, str. 73. 
H. Minc. Niektóre zagadnienia demokracji lUdowej. "Nowe Dro­

gi", Nr 6, Warszawa 1949, str. 101. 
H. świątkowski. O statucie i zadaniach organizacyjnych PZPR. 

Warszawa, 1949, str. 74. 
14) Stalin. Zagadnienia Leninizmu, str. 73. 
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wyjaśnienia zasad struktury PZPR, musimy tu powtórzyć od­
nośne ustępy z "Zagadnień Leninizmu" w Ibrzmieniu pOlskiego 
'ń--:ydania: 

"W obecnej epoce zaostrzonej wojny .<;lom~~ej -. mówi Le­
nin - partia 'komunistyczna zd·oła sp.ełmc swoJ obow~ązek ~ylko 
w tym wypadku, jeśli będzie zorglł;Illzow~u:~a w ~po~ob naj bar­
dziej centralistyczny, jeśli pa~ow:ac '!' mej .b~,~e. ~lazna dy­
scyplina, granicząca z dyscyplmą WOjskową l Jesli Jej centralna 
instancj a partyjna będzie .władnrm, autor~tatywnym organem 
o szerokich pełnomocnictwach, CIesZąCym ~Ię. powsze~hnym za­
ufaniem członli:ów Partii". (Warunki przYJęcJ.a. do MIędzynaro­
dówki Komunistlyicznej. Dzieła, t. XXV, str. 282-283). 

Tak się rzecz ma z dyscypliną w Partii w warunkach walki 
przed zdobyciem dyktatury. 

To samo. trzeba powiedzieć, lecz jeszcze w wyższym stopniu, 
o dyscyplinie 'w Partii po zdobyciu dyktatury. 

• "Kto choć trochę - mówi Lenin - osłabia żelazną dyscyplinę 
partii proletariatu (zy.'ł.as~za w ~zasie jego ~ykta~~y) te!l ~ak­
tycznie pomaga burzuazJI przeCIW proletarlatoWl . (DZieCIęca 
cboroba lewicowości, str. 30). 

"Lecz z tego wynika, że istnienie frakcji nie daje się pogo­
dzić ani z jed'Ilością Partii, ani z jej żelazną dyscypliną. Nie 
trzeba chyba dowodzić, że istnienie frakcji prowadzi do istnie­
nia: kilku instancji centralnych, istnienie zaś kilku instancji 
centralnych oznacza bra:~ wspólnej instancji central?~j w P8:r­
tii, rozbicie jednOŚCi woli, osłabienie i rozkład karnoscl, osłabIe­
nie i rozkład dyktatury" .15) 

Ze sformułowania cytatu pierwszego oraz z je~o kontekstu 
wynika jasno, że Lenin myślał o. złagodzeniu "żel:aznej dys.c~­
pliny" po zakończeniu WOjny domowej. Wbrew ~ed?ak da~I~J­
szemu rozumowaniu Lenina i wbrew naszym pOJęclOm o roznlCy 
między okresem wojny i pOkoju, Stalin pr~chodzi d,o stw.terdz~­
nia, że po zdobyciu dyktatury, czyli. w ROSJI po zak~nczemu ~OJ­
ny domowej - dyscyplina ma byc utrzymana w Jeszcze Wlęk­
szym stcpniu. Słowa Lenina, na które się przy tym powOłuje, 
pisane były na wiosnę 1920 r. w: "Dziecięcej chorobie lewicowo­
ści". 

Lenin usiłuje w tej książce wykazać, że po obaleniu ustroju 
kapitalistycznego walka klasowa nie ulega osłabieniu, że "prze­
zwyciężenie oporów i nawyków milionów posiadaczy" je.st za­
daniem jeszcze trudniejszym niż obalenie władzy kapit~~lStycz­
nej, że zatem Partia, która ma tę walkę prze~~owadzlC,. musi 
nie tylko utrzymać, ale jeszcze bardziej W'ZIIlocmc dyscyplmę, a 
więc, innymi sł'Owami, na stałe utrzymać dyscyplinę jeszcze ba.r­
dziej żelazną niż w czasie wojny.lO) 
Specyficzną cechą Partii, odróżniaj ącą ją ?rl ~tronnict~ po­

litycznych w zachodnim tego słowa znaczemu, Jest to, ze ma 

_ .:i-J 
15) Stalin. Za.gadnienia Leninizmu, str. 74. 
16) W. Lenin. Pisma wybrane, t. II, Warszawa, 1&49, str. 690. 
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być ona, według nauki Lenina, ukształtowanej jeszcze w okresie 
caratu, z o r g a n i z o w a n y m oddziałem klasy robotniczej. 
Oznacza to, że każdy członek Partii powinien mieć określone 
funkcje, określone zaKiania do spełnienia. Członkiem Partii mo­
że zostać ten, kto jest zdolny do wypełnienia tych zadań. Wyni­
ka stąd konieczność przyjęcia zasady, że do Partii nie można 
się samemu zaliczać, czyli zapis'ać, tak jak do zwykłego stron­
nictwa. Władze Partii muszą uznać, że kandydat jest zdo,lny do 
spełnienia zadań organiza'Cyjn:ych. Partia tak dobrana staje się 
organizacją e l i t a r n ą. 

Wobec przyjęcia w PZPR zasady bezwzględnej nadrzędności 
doktryny marksizmu-leninizmu, teksty statutów Partii (a tym 
bardziej normy prawa państwowego) w Polsce podobnie jak i 
w innych państw.ruch de'mokracji lUdowej, są ad~ptacją tych za­
sad do użytku w bieżącej działalności organizacyjnej i politycz­
nej i w obecnym etapie rozwoju. 

IIL DWA 'OKREŚLENIA DEMOKRACJI LUDOWEJ 

Rola Partii w życiu politycznym .państwa zależna jest od okre­
ślenia istoty systemu państwowego. W państwie dyktatury. pro­
letariatu, jak wynika z doktryny m.axksizmu-leninizmu (którą 
sl'USZIliej można by nazwać doktryną stalinizmu), Partia jest 
narzędziem dyktatury proletariatu. 

W historii Partii w Polsce można wyraźnie odróżnić dwa okre­
sy. W okresie pierwszym, trwającym do maja 1948 r., określano 
usirój polSki jako ustrój demokracji ludowej, "różnej z:Lsadni­
czo, jakościowo od dyktatury proletariatu".17) 

W tym okresie wyraźnie stwierdzano (podkreślaj ac odmien­
n05ć pOlskiej drogi do SOCjalizmu), że jest to droga' bez gwał­
townych wstrząsów rewolucyjnych oraz bez dyktatury proleta­
riatu, jako formy sprawowania władzy w naj ~rudniejsz;rm okre­
s;e przejściowym. Sekretarz generalny PPR, Wiesł8Jw Gomułka, 
we wstępnym artykule 1. numeru "Nowych Dróg", najbardziej 
oficjalnego organu Komitetu Centralnego PPR, kładzie wielki 
nacisk na ten aspekt pOlSkiej drogi do socjalizmu: 

"Na podstawie realnych przesłanek - pisze GomU['ka - za,­
łożyliśmy możliwość rozwoju ku socjalizmowi przez ustrój ludo­
WO-demOkratyczny, w którym sprawuje władzę blok stronnictw 
demokratycznych" . 

Koncepcja ta oparta jest na współpracy z PolSką Partią So­
cjalistyczną (PPS). Zakł8Jda on-a., iż między sytuacją w Polsce 
a sytuacją w Rosji istnieją zasadnicze różnice. W Rosji Partia 
doszła do władzy w drodze reWOlucji, w Polsce zaś _ zdaniem 
Gomułki - pokOjowo. Po drugie, Związek Radziecki musiał 
przejść okres dyktatury prOletariatu "a u nas etapu takiego 

17) Roman Werfel. Istota naszego państwa I problem biurokratyzmu. 
"Nowe Drogi" Nr 4, Warszawa 1947, str. 118. 
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nie ma i można go uniknąć". Po trzecie, " -władzę w Rosji spra­
wują Rady delegatów, które łączą funkcje ustawodawcze i w~­
konawcze ", w Polsce zaś istnieje "podział ~~dz i władza pan­
stwa, oparta na demokracji parlamentarneJ . 

Stwierdziwszy że w Polsce nie ma potrzeby budowania po-tęż­
nego przemysłu' z niczego, tylko 'kosztem wi~lkiC'? cię~ów, na­
kładanych na społeczeństwo i nie ma naJmru~JszeJ potrzeby 
wstępowania w ślady sowieckiej gospodarki rolne~, G?mułka .ka­
tegorycznie oświadcza: "odrzuciliśmy kolektywlzacJę,. gdyz. Y: 
pclskich ;w'arun~a.ch byla szkodliwa gospodarczo i .polltyczme . 
podkreśla też fakt tolerowania inicjatywy prywatneJ w drobnym 
przemyśle, handlu itp. 

Te odmiennc~§Ci programu gospodarczego muszą, w myśl zasad 
marksizmu, wywrzeć swój wpływ na strukturę państwa i ro~~ 
Partii. Nie sposób bowiem, jeżeli jest się marksistą, uzasa~mc 
konieczność dyktatury, gdy nie prowaozi się walki klasoweJ. U 
Lenina konieczność utrzymania dyktatury proletariatu, centra­
lizmu, dyscypliny itd. uzasadniona jest trwaniem walki klaso­
wej, tępieniem resztek psychologii po~~adacza .. Skoro ~- k~ncep­
cji polityczno-gospodarczej demokraCjI ludoweJ pragme Slę po­
zostawić warstwę drobnych posi8Jdaczy po znacjonalizowaniu 
wielkiego przemysłu, copada automatycznie konieczność zao­
strzania walki klasowej i organizowania Partii, jako sztabu bo­
jowego. Dlatego też konsekwencją postawy Gomułki - oficjal­
nej postawy: PPR do połowy 1948 r. - było przekreślenie zasady 
dyktatury Partii: 

"Wybraliśmy - pisze Gomułka - Wła.~ną, po1s~ą drog~ roz­
woju, którą nazwaliśmy drogą demokraCJI ludoweJ .. Na. teJ dro­
dze i w tych warun'kach dyktatura klasy robotmczeJ, ~ tym 
mniej dyktatura jednej' partii, nie jest ani konieczn:a am celo­
wa .... Nasza demokracja oraz budowany przez nas l utrwalony 
ustrój społeczny są bez pr.ece~ensu ~storycznego: Dotychc.zB:S0-
we doświadczenia wykaZUJą, ze zdaJą one egzamm z wymklem 
dobrym. t" " 

Polska może pójść i idzie własną drogą, po k oreJ pr-agrue Ją 
prowadzić również nasza Partia" .18) 

Koncepcja polskiej drogi do socjalizmu bł'ła z ?atury.rzeczy 
łatwiejsza do przyjęCia przez tych czł?nkow rez.lm0:W~J PP,S! 
którzy myśleli o możliwości zachow~ma p~z~naJm~eJ ~Z.ęSCl 
dorobku ideowego i programu d8JwneJ PolskieJ Partu SO?J.alis­
tycznej. Musiała ona - przynajmniej w okresie poprzed~Jącym 
fuzję - mieć częściowe uznanie także u tyc~ członkow ~P~, 
którzy sterowali już ku zupełnemu akceptowanlU zasad stalm~­
zmu. Znalazło to wyraz na wspólnym zebraniu aktywów partYJ­
nych PPR i PPS w Krakowie w dn. 10 kwietnia 1948 r. Rzecz 
znamienna, że żaden z mówców, zabierających głos na tym z~­
braniu, nie używa określenia marksizm-leninizm, wszyscy mo-

111) Władysław Gomułka - Wiesław. Jednością silni. "Nowe Drogi" 
Nr l, Warszawa 1947, str. 4-14. 
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Wi~ .po pr?stu O marksizmie, wszyscy akceptują koncepcję pol­
skieJ drogI do socjalizmu.19) 
Kiero~ict~o PPR ~liminowało ,już wówczas zwolenników 

przedwoJe~eJ ideologIi PPS, ale rownocześnie niecalkowicie je­
szcze potępIało dorobek PPS. 

" 'Y,alka. z. prawymi elementa.mi PPS nie może być walk z 
PPS -mOWI Gomułka, występuJący w roli obrońcy ich pozytiw­
ne~? wkładu. " Powojenna odrodzona PPS ... wniosła i wnosi 
swoJ pozytywny wkład w dzieło zjednoczenia ruchu robotnicze­
&0. Mu:>zą o tym pamiętać wszyscy, którzy tego dotychczas nie 
zrozumteli" .20) 

. Kiedy indzie~ s~ierdza Go.~ułka, ~e "Obydwie partie stoją na 
Jednym g~unCle mep.odległosclOwym", że "tak dla PPS, jak i 
dla PPR mepodległosc Polski jest sprawą nadrzędną, której pod­
porządkowane są wszystkie inne sprawy".21) 

Istni:je p~zepaść pomiędzy tą właśnie koncepCją demokracji 
ludoweJ,. ktora .. odrz~ca ~ykt~t.urę proletariatu, a stalinowską 
kon~epcJą .Par~ll, p<:sl.adaJąceJ Jeden osrodek woli i wyłączność 
w kierOWnIctWIe panstwem. Walka obu koncepcji w łonie PPR 
i PPS, a później w łonie PZPR, miała parę etapów. W czerwcu 
1948 r . Gomułka wY?łasza na Plenum Komitetu Centralnego 
PPR referat ~ tradYCJaCh ruchu robotniczego, którego tekst nie 
~tał przedłozony Biuru Politycznemu i nie został nigdzie ogło­
szony. Pozostaje nam powołać się na stwierdzenie Bieruta że' 
"referat czerwcowy tow. Wiesława Ibył niewątpliwie świado~ą i 
zamierzoną reWizją leninowskiej oceny historii naszego ru­
chu" .22) 

Na Plenum lipcowym Partii aż trzej mówcy, a mianowicie: 
J. Berm.an, A. Zawadzki i M. Spychalski, wystąpili przeciwko 
'konCepCJo~ Gomułki. T~zeba . . b~ napisać oSG.bne studium aby 
przedstaWlc rozległy zaSlęg rozmcy w koncepCji gospodarczo­
społecznej, pOlitycznej i ustrojowej, jaka się wówczas zaznaczy&a. 
Gomułka nie brał udziału w lipcowym Plenum Komitetu Cen­
tralnego. Na Plenum sierpniowym z krytyką jego OdChylenia 
wystąpił BoJesław Bierut, po czym Plenum zwolniło Gomułkę 
ze stanowiska sekretarza generalnego. Następnym etapem był 
Kongres Zjednoczeniowy, który odbył się 15-18 grudnia 1948 r. 
w Warszawie. Dalszym etapem - Trzecie Plenum Zjednoczonej 
Partii (11-13 listopada 1949 r.) , które usunęło Gomułkę i kilku 
innych z władz Partii, a etapem ostatnim aresztowanie Gomuł­
ki i Spychalskiego, który wprawdzie na Plenum lipcowym wy_ 

19) Oskar Lange. Wspólna partia, wspólna ideologia. "Nowe Drogi" 
Nr 9, Warszawa 1948, str. 18. 

20) Władysław Gomułka - Wiesław. Jaką jedność budujemy "Nowe 
Drogi " Nr 9, Warszawa 1948, str. 5. . 

. 21 ) Władysław Gomułka - Wiesław. Na nowym etapie. "Nowe Dro­
gl " Nr 8, Warszawa, 1948, str. V. 

2~) Bole~ła,,: Bieru.t. O odchyleniu prawicowym i nacjonalistycznym 
": kierowructwle partii i o sposobach jego przezwyciężenia. "Nowe Dro. 
gl " Nr lI, Warszawa, 1948, str. 13. 
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stąpił z krytyką nieogłoszonego referatu Gomułki o tradycjach 
ruchu robotniczego, ale jeszcze w zimie 1949 r. zamieścił artykuł, 
broniący - wbrew zasadom stalinizmu - konieczności trafnego 
wyrażania przez Partię tego, co lud sobie uświadamia. Według 
Stalina jest to, jak widzieliśmy, uleganie żywiołOWOŚCi i rezy­
gnowanie z kier.owniczej roli Partii.23 ) 

Kongres Zjednoczeniowy i wejście niektórych przedstawicieli 
reżimowej PPS do władz centralnych nowej połączonej partii 
PZPR (dziwny paradoks) jest w tym ścier.aniu się koncepCji 
momentem przełomowym. Na Kongresie Zjednoczeniowym Go­
mułka jeszcze przemawiał, ale przemówienia jego nie ogłc,szono, 
a część delegatów urządziła demonstrację przeciw niemu.24) De­
klaracja ideowa i statut PZPR opracowane zostały ściśle w myśl 
zaleceń stalinowskich i na wzór WKP (b). 

Uległo też całkowitej rewizji pojęcie demokracji ludowej. W 
państwie demokracji ludowej partia jest narzędziem, przy po­
mocy którego klasa robotnicza sprawuje wła<lzę. Określenie "dy­
ktatura prcJetariatu" zostało po prostu zastąpione określeniem 
"demokracja ludowa". świadczą o tym następujące fragmenty 
uchwalonej na Kongresie deklaracji ideowej PZPR: 

"Demokracja ludowa w Polsce realizuje współpracę stronnictw 
demokratycznych pod przewodem zjednoczonego ruchu robotni­
czego. Budownictwo demdkracji lUdowej w Polsce potwierdza 
całkowicie leninowsko-stalinowską naukę o państwie ... Demo­
kracja ludowa, to drog.a do socjalizmu, to nowa forma władzy 
mas pracujących z klasą robotniczą na czele, powstała dzięki 
nowej sytuacji histoil"ycznej i dzięki oparciu o ZSRR ... Urzeczy­
wistniając Wlładzę ludu pod kierownictwem klasy robotniczej, 
system władzy demokracji ludowej może i powinien w tej sy-

23) M. Spychalski (Lenin i masy. "Nowe Drogi" Nr l, Warszawa, 
1949, str. 126) pisze: 

"Marksizm-leninizm uczy, że przywódca .. , musi opierac Slę na naj­
lepszych, rewolucyjnych, postępowych dążeniach ludu ... ale uczy je­
dnocześnie, że oportunista i zdrajca ruchu reWOlucyjnego opiera się 
właśnie: na obcych wpływach ideologicznych w masach pracujących, 
na ich niedostatecznym rozwoju politycznym, na stałym zaszczepianiu 
masom pracującym reakcyjnej tezy o nieomylności wodza, przy je­
dnoczesnym traktowaniu mas jako bezwolnego przedmiotu rządzenia. 
Marksizm-leninizm uczy, że takich przywódcóW po dłuższej lub krót­
szej walce masy usuwają. Nauce marksizmu-leninizmu obce jest spro­
wadzanie rozwoju narodów do działalności wodza i kliki " . 

SpYChalski daje tu cytat Lęnina, który jest bodaj jedynym na ła­
mach "Nowych Dróg " cytatem nie powtórwnym za Stalinem: 

"W masie ludowej jesteśmy jednakże kroplą w morzu i możemy 
rządzić tylko wtedy, gdy trafnie wyrażamy to, co lud sobie uświada­
mia. W przeciwnym razie partia komunistyczna nie będzie prowadziła 
proletariatu, a prOletariat nie będzie prowadził za sobą mas i cała 
maszyna się rozleci. " (W. Lenin. Sprawozdanie Polityczne KC na XI 
Zjeździe WKP(b). "Dzieła Wybrane ", tom II, Warszawa 1949, str. 949). 

24) W wydawnictwie: III Plenum Komitetu Centralnego Polskiej 
Zjednoczonej Partii RObotniczej znajduje się wiele aluzji do tych wy­
darzeń, zwłaszcza w przemówieniu Aleksandra Zawadzkiego, str. 157. 
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t':lacji historycznej... realizować skutecznie podstawowe funk­
cJe dyktatury proletariatu" 25) . I 

Ewolucj~ poglądów na zagadnienie istoty demokracji ludowej 
dop:owa~zlła wraz z "rozgromieniem odchylenia prawicowo­
~acJ ?nalistycznego" - j ak się dziś mówi - do przyj ęcia tezy 
ze ~:lle ma żadnej osobnej drogi polskiej do socjalizmu że tzw: 
W' z~:gonie 'p~rtyjnym "specyfika" (po polsku odrębn'ość) sy­
tuacJl pol skleJ polega tyJ.lko na tym, że Polska zawdzięcza po­
mocy Związku Sowieckiego wproWadzenie dyktatury proletaria­
tu. Ustrój demokracji ludowej urzeczywistniono w dwóch eta­
pach tak określonych przez pisarza sowieckiego: 

:'Etap. pierwszy ~o etap rewolucji agrarnej, antyfeudalnej, an­
~YlffipenalistyczneJ, ~ ~ku której powstaje demokracj.a: ludowa 
Jako ~rgan re~olucYJneJ władzy, będącej pod względem treści 
c~yms VI. ro~zaJ~ dyktatury klasy rObotniczej czy chłopstwa przy 
kIer~wnIczeJ roll klasy robotniczej... etap drugi, to etap usta­
nOWI~n~a dyktatury klasy robotniczej w formie demokracji lu­
doweJ l budowy socjalizmu".26) 
Cechą odrębną ustroju demokracji ludowej w porównaniu do 

ustroju ZS.SR. jest już tyl.ko to, że ustrój demokracji lUdowej 
powstał dZlękl pomocy ZWlązku Sowieckiego. 
Wedłlug So~olewa, "obecność wojsk radzieckich przeszkodziła 

siłom reakCyjnym w rozpętaniu wc,jny domowej". Ze swoistą 
logiką pisarz sowiecki tak reasumuje swe wywody o roli armii 
sowieckiej w: powstaniu demokraeji ludowej: 

"Ws~ystkle te fakt~, wykazujące decydującą rolę Zwiazku Ra­
dziecklego w.powstaniu demokracji ludowych, w sposób- katego­
ryczny obalają zarazem oszczerstwa: anglo-amerYkańskie o inge­
rencj i obcej" .27) 

. Wyn~~em przyj~cia tej tezy jest stwierdzenie w deklaracji 
Ideo~eJ l we IW'StępIe do statutu PZPR zależności demokracji lu­
doweJ od doktryny leninowsko-\StalinoOwskiej, oraz oparcia o 
ZSSR. Zwracam uwagę, że deklaracja ideowa używa określenia 
">leninowslro-stalincwska nauka o państwie" w przeciwieństwie 
do ~kle używanego terminu marksizm-leninizm. Chodzi tu, 
:zecz Jasna, o wskazanie kto jest miarodajnym, do dziś żyjącym, 
mterpretatorem doktryny. 

Aby usunąć ,wszel'kle wąltpliwości co do stosunku między pol­
ską demokracj ą ludową a ZSSR, deklaracj a ideowa: stwierdza że 
"w~zel~ie tend~cje,. zmierzające do rCQ;luźnienia współprac~' ze 
ZWlązklem RadZlecklm grozą w podstawy demokracji lUdowej w 
Polsce, a zarazem w niepodległość naszego kraju ". Istotne zna-

:l5) Deklaracja ideowa PZPR - statut PZPR. Warszawa. 1949 S'" 
18, 21 i 23. ' ,w.. 

2~? A. Sobo!ew. Demokracja ludowa jako forma pOlitycznej organi­
za,cJl społeczenstwa. Opracowany stenogram prelekcji wygłoszonej w 
Osrodku SzkolenJa Partyjnego przy Komitecie Moskie~skim WKP(b) 
"Nowe Drogi" Nr 5, Warszawa, 1951, str. 90. • 

27) Sobolew. DemOkraCja ludowa itd., str. 90 i 92. 
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czenie tych słów staje się zrozumiałe n~ tle bliżs~ch określe~ 
charaktetu tej współpracy. Wstęp do projektu nowej konstytUCji 
nazywa Związek Sowiecki "pierwszym pań~twem ~ob~~ni~ów i 
chłopów" , a deklaracja idecwa PZlPR stWlerdza, ze ZWlązek 
Radziecki P r z e w o d z i wielkiemu demokratycznemu obozowi 
antyimperialistycznemu" (pod'kreślenie moj e) .28 ) 

We wstępie do statutu znajdujemy znowu stwierdzenie, że 
"WKP (b) jest czołowym oddziałem śmatowego ruchu .rob~t­
niczego" a PZPR "wiąże nierozerwalnie. s~rawę ~trwalerua rue­
podlegŁcści Polski i jej rozwoju ku socJallzmo,? z prowadzoną 
pod przewodem Związku Radzieckle~o ~alką .m~ędzyn~r.odowego 
obozu demokracji i socjalizmu przeCIW lmpenallZffioWl l faszyz­
mowi o pokój" itd:.29 ) Uderza w tych słowach uznanie czołowe~ 
roli WKP (b) i Związku Sowieckie~o nie tylkoO wobec PZPR 1 

partii w innych krajach demokr,acji ludowej, ale w "światowym 
ruchu robotniczym", W "międzynarodowej walce ~bozu dem~­
kracji". Jest to już koncepcja uniwersalna, koncepCja wł~c~rua 
PZPR i państwa, przez tę partię rządzonego, do syste~u sWla~: 
wego pc<i przewodem WKP Cb), co ma psychologic~rue ułatwlC 
przyjęcie tezy o zależności PZPR i państw demokracji ludowych, 
podobnie, j.ak nazywanie Stalina "wodzem epoki" i "wodzem 
ludzkości " ma ułatwić przyjęcie tezy Q wodzostwie Stalina wo­
bec państwa i narodu polSkiego. 
Doktrynę pewnej odrębności drogi pols~iej do socj~lizmu za­

stąpiono doktryną uzależnienia się i podporządkowanl~, doktry­
ną przywódczej roCH ZwiązkU Sowieckiego. De:r:t0~,acJa lu~.o~a 
w Polsce różni się tym od "dyktatury proletarlatu w ROSJI, ze 
właśnie nie jest dyktaturą sama z siebie, nie jest dyktatu~ą s u­
we r e n n ą, ale spełnia funkcje dyktatury ~a podstll:WIe. do­
świadczeń i przy uznaniu przywódczej roli Zlwiązku SOWIeckiego . 

"U podstaw naszej odmienności od drogi radziec~ej ~eży 
wszechstronna pomoc i oparcie się na doświadczeniach l iOSIąg­
nięciach zwycięskiej dyktatury proletariatu w ZSRR" - powia­
da B. Bierut30), stwierdza.j ąc tym samym, że naśladowanie do­
świadczeń ZSRR stanowi "odmienność". Nieco tylkO logiczniej 
wygląda ta myśl u H. Minca, kt?ry stwie:.d~a j~ bez ogró.de'k, 
że "państwa demokracji ludoweJ ... rOZWlJaJą .Slę w oparclU o 
historyczne doświadczenia d.'yktatury proletanatu. . . w.. ZSRR, 
w oparciU o teoretyczne uogólnienie tego doś:vtadc.zerua, d~ne 
przez tow. Stalina, w oparciu o bezcenne bezposredrue wskazow­
ki i rady WKP Cb) i osobiście towarzysza stalina".31~ Tym. sa­
mym stwierdza Minc istnienie bezpc·Średnich stosunkow panstw 

28) Deklaracja ideowa PZPR ... itd., str. 19. 
29) Deklaracja ideowa PZPR ... itd., str. 53. . ' 
30) Bolesła.w Bierut. Podstawy ideologiczne ZjednoczoneJ Partii. 

"Nowe Drogi" Nr 1, Warszawa., 1949, str. 34-35.. ' 
31) Hila.ry Minc. Niektóre zagadnienia demOkracjI ludo~ej w" świe­

tle leninowsko-stalinowskiej nauki o dyktaturze proletarIatu. Nowe 
Drogi" Nr 6, Warszawa., 1949, str. 89-90. 
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demokracji l'!-dowej z WKP (b) oraz fakt udzielania tym pań­
stwom ~ezposrednich wskazówe,k przez Stalina. 

.W łome ~artii zasady. te zwyciężyqy właśnie dzięki bezpośred­
memu nacIskowi WKP (b) i Stalina.32) 

~ojęc!e demokracji ludowej wyznacza miejsce i rolę Part ii w 
pan~twie, a przez to przesądza jej strukturę. Przyjęcie koncepcji 
Stalma musIało za sobą pociągnąć ukształtowanie PZPR dł 
wzo.ru WKP (b) : "Nie mcQ;e być też mowy - mówi r;:re~1 
projektu stat~tu. n~ Kongresie Zjednoczeniowym w grudniu 
1948 r .. - o Jakuns odrębnym, specyficznym typie demokracji 
lUdowej w Odróżnieniu od part ii dyktatury proletariatu _ 
WKp (b). Przeciwnie, uwzględniając swoistość naszeao rozwoju 
~~b) p.:;)tii nowego typu dla nas jest i b pozostani~ 

Podobnie ~ę~, j~k WKP (b) w Rosji, w Polsce PZPR sprawuje 
d!ktaturę w.ImIemu proletariatu, jako jedyna jego reprezenta­
cJa. Od stwIerdzenia tego stanu rzeczy zaczyna się wstęp d 
sta~~nrn: o 

. "Polska Zjednoczona Partia Robotnicza jest CZOłowym zorga­
npJQwanym oddziałem polskiej klasy robotniczej - pr~ującej 
~Uy na~od':l polskiego. Polska Zjednoczona Partia Robotnicza 
Jest. naJ~zą formą organizacji klasy robotniczej i wyraziciel­
ką mteresow ludu pracującego miast i wsi". 

.D.e~1arac?a .ideowa ujmuje tę tezę jeszcze bardziej górnolot­
me: PartIa Jest rozumem, honorem i sumieniem ,klasy robotni­
czeJ " .34) 

Stosunek pomi~zy Partią a państwem ' układa się również 
według zasad ~en~~wsko~stalinowskiej nauki o państwie. U sa­
mego. szczytu Ist~IeJe ~ma perso?alna. W jednym z artykułów 
nowej ~onstytuCJI PartIa za.pewrua sobie deCYdujący wpływ na 
skład cIalł ustawodawczych, gdyż tylko ona może ;wyznaczać 
kandydatów na posłów i członków rad' narodowych.35) Nie wy_ 

32~ Ste~an Rozmaryn tak pisze o bezpośredniej interwencjO WKP 
(b) l Stalma: l 

"Ustrój Demokracji Ludowej jest tylko pewną, odmianą, jednej drogi 
prowadzącej do ~OCjalizmu i wytyczonej przez marksizm-leninizm: 
Wszell~ie inne. pOJmow!IDie istoty demOkracji ludowej oznacza zejście 
z cir<?gl mark~lzmu-le~mizmu ... Odchylenia te zostały przez partie ko­
~umstyczne l robotmcze rozgromione, przede wszystkim dzięki d 
l wskazówkom WKP(b) i osobiście Stalina". (POlskie prawo pJ:~~ 
we. Warszawa, 1951, str. 236>-

Rówl?-0cześnie nowa doktryna demokracji ludowej roZWijana jest w 
MoskWIe przez pisarzy sowieckich; por. np. W. E. Kotok K woprosu 
?,b o~nown,ych funkcjach narodno-demokraticzeskowo gOsUdarstwa 

SowIetskoJe Gosudarstwo i Prawo " Nr 11, Moskwa 1951 str 44-52' 
.33) Roma!l Za.mbrowski i Henryk świątkowsk1. O statU:cie i zada~ 

b
IDach organIZacYJnych PZPR. Warszawa 1949, str. 10 (Z referatu Zam-
rowskiego). . 

43 Sf) 4rek.laracja ideowa PZPR - statut PZPR. Warszawa, 1949, str. 

35) Art. 86: "Kandydatów na. posłów i członków rad narodowych 
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czerpuje to jednak skomplikowanych stosunków między Partią 
a państwem. Rząd i ciaŁa: ustawodawcze pozostają pod bieżącą 
kontrolą Partii, co zapewnia krótka ·wzmianka w statucie (art . 
27): "Komitet Centralny (PZPR) nadaje kierunek oraz kontro­
luje działalność członków Partii, zajmujących kierownicze sta­
nowisk.ą. o znaczeniu ogólnokrajowym". Może tu chodzić t ylkO 
o stanowiska w służbie państwowej, a więc o rząd. 

O kontroli nad pracą sejmu nic się nie pisze w statucie, ale 
tym niemniej sprawa ta jest postawiona zupełnie jasno przez 
naczelną ,władzę Partii z Qkazji uchwalenia projektu nowej kon­
stytucji. oto została opublikowana36) następująca uchwaqa Biu­
ra Politycznego PZPR (b~z daty) : 

" Biuro polityczne KC Polskiej Zjednoczonej Partii Robot ni­
czej na ostatnim swym posiedzeniu omówiło i zatwierdziło spra­
wozdanie przedstawicieli PZPR w komisji konstytucyjnej . 

Biuro Polityczne uznało jednomyślnie, że przedstawiony pro­
jekt konstytucji Polskiej Rzeczpospolitej Ludowej odpowiada 
iWytyCznym Partii. 

Biuro P olityczne zaleca członkom part ii, aby czynnie popula­
ryzowali projekt konstytucji wśród najszerszych mas . . . " 

Istnieje zatem pewnego rodzaju nadzór nad pracą Sejmu, któ­
rego uchwały muszą być zatwierdzane przez Biuro Polityczne 
P a r tii. Nadzór Partii nad aparatem rządowym i przenikanie Par­
tii do aparatu rządowego rozciąga się na wszystkie st opnie ad­
ministracji państwowej, która - trzeba o tym pamiętać -
obejmuje także kieroO,wnictwo całego uspołecznionego odcinka 
życia gospodarczego. 

Art. 51 Statutu P.artii przewiduje, że organizacje partyjne w 
ministerstwach, urzędach i instytucjach państwowych, samorzą­
dowych i gospodarczych pracuj ą nad' stałym udoskonalaniem 
aparatu administracyjnego.. . oraz sygnalizują wyższym wła­
dzom partyjnym niedomagania swych instytucji. Organizacje 
partyjne w tych instytucjach ńie ponoszą jednak bezpośredniej 
odpowiedzialnOŚci za wykonanie ca!łości zadań, zleconych tym 
instytucjom przez Partię i rząd. 
Władze i instytucje państwowe otrzymują ,więc zlecenia od 

Partii. Nie 'Odbywa się to jednak na p~aszczyżnie niższej, lecz 
wprost na najwyższym szczeblu, gdyż organizacje partyjne w 
Odnośnych urzędach i instytucjach same nie ponoszą odpowie­
dzialności, ani też tym baoo'biej nie wydaj ą zleceń. Co się tyczy 
polityki personalnej, to, aczkolwiek nigdzie tego w statucie nie 
stwierdzono, obsadzanie stanowisk państWOWYCh odbywa się pod 
decydującym wpływem Partii. R. Zambrowski w swoim referacie 
o przepLsa.ch statutowych na Kongresie Zjednoczeniowym zau-

zgłaszają organizacje polityczne 1 społeczne, zrzeszające obywateli w 
miastach i wsiach " . 

Poza Partią nie ma organizacji społecznych i politycznych, ~tóre by 
nie bYły tzw. transmisją Partii do mas, czyli w gruncie rzeczy orga­
nami Partii. 

36) "Nowe Drogi" Nr 6, Warszawa 1951, str. 63. 
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waża mimochodem, iż kandydaci na członków Partii "mogą być 
wysuwani na wszelkie stanowiska kierownicze, państwowe i spo­
łeczne z wyjątkiem instancji partyjnych".37) W ten sposób mo­
żemy stwierdzić istnienie praktyki, która ze względu na ko­
nieczność liczenia się z dotychczasowymi wyobrażeniami o nie­
zależności aparatu państwowego od partii ptolitycznych nie mo­
gła być zupełnie otwarcie stwierdzona w statucie Partii. 

Z zagadnIeniem stosunku Partii do państwa wiąże się ściśle 
sprawa ustalenia stosunku między Polską i Związkiem Sowiec­
kim. Mamy tu do czynienia z zasadami, które tak mocno zo­
stały wpojone w członków Partii na całym świecie przez pi­
sma Lenina i Stalina, oraz przez praktykę trzydziestoletniej 
działalności partii komunistycznych, że nie wymagają precyzo­
wania, niedogOdnego, jak to się często zdarża, w przepisach 
czy to konstytucji czy to statutów partyjnych. Zależność pań­
stwa polskiego od ZSSR jest wynikiem zależności PZPR od 
WKP (b). Partia w Polsce j-est - jak się wyraża pisarz ko­
munistyczny: - "hegem:cnem narodu".38) Między Partią w Pol-
sce a WKP (b) istnieje związek szczególny. I 

Obowiązkiem członka Partii jest zrozumienie tego szczególne­
go stosunku i wyciągnięCie z niego wszelkich 'konsekwencji, 
zwłaszcza na stanowiskach kierowniczych, czy to w Partii czy 
to we władzach państWOWYCh. W swej s.amokrytyce na sierpnio­
wym Plenum KC PZPR w 1948 r. Władysław Gomułka przy­
znaje się do błędu najbardziej zasadniczego, który popełnił w 
swej działalności: 

"Rdzeniem kompleksu prawicowo-nacjonalistycznego ... mu­
siał być mój stosunek do Związku Radzieckiego, do WKP (b) . .. 
W praktyce stosunek mój sprowadzał się nie tyle do partyjnego 
stosunku między WKP (b) a PPR, lecz raczej do państwowego 
stosunku między Polską a ZSRR... NigdY' nie zrodziro. się we 
mnIe myśl, że Polska może kroczyć naprzód po drodze do so­
cjalizmu ... bez oparcia się o ZWiązek Radziedki. Te rzeczy rozu­
miałem, lecz trudno mi było przestawić w praktyce - bo rozu­
mowo to nieraz doceniałem - mój stosunek do Związku Ra­
dzieCkiego p r z e d e w s z y s t k i m nru płaszczyznę ideologicz­
ną, partyjną". (Podkreślenie nasze) .31l) 

Stosunek Polski do Związku Radzieckiego jest zatem przede 
wszystkim stosunkiem PPR czy PZPR do WKP(b), przede wszy­
stkim stosunkiem par t,Yj nym, a w stosu~kach partyjnych obo­
wiązuj ą zasady partyjne, a więc zasada zelazneJ d'Yscypliny wo­
bez tej Partii, ,która przewodzi proletariatowi światowemu, a tym 
samym i proletariatowi polskiemu. Stosunek władz państwa pol-

37) Zambrowski i świątkowski. o statucie i zadaniach... itd., str. 15. 
38) Roman Werfel. Klasa robotnicza, hegemon narodu, awangarda 

ludzkości. "Nowe Drogi" Nr 4, Warszawa, 1952, str. 35. (Autor, jak 
każdy pisarz komUnistyczny, identyfikuje Partię z klasą robotniczą.) 

39) W. Gomułka. Drugie przemówienie na Plenum KC. "Nowe Dro-
gi" Nr 11, Warszawa, 1948, str. 144. 
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skiego do władz ZSSR jest już tylko pochodną tego stosunku 
partyjnego. .. . 

W żadnym razie jednak nie nalezy p~~ypuszczac,. ze s~prema­
cja Partii nad państwem ma doprowadZlc do ogramczema f~k­
cji państwa, do jego osłabienia. Wprost ~rzeciwnie, ca~ WYSIłek 
Partii, kierowany w łożysko aparatu pa~~Wla.wego, ~lerz~ do 
tego, Iby państwo jak najbardziej w~m{)cmc, by uczymc z mego 
jak nad lepsze narzędzie przewodzema nad cał.ym ~a:odem. Su­
premacja państwa nad społeczeństwem m3; byc włl3;sme ~razem 
doktryny nieulegania żywiołOWOŚCi, tzn .. meU:egam~ y.r.oh s~ołe­
czeństwa, gdyż tylko ta j ego część, która J ~st u:'wladomlOna, 
która wyłącznie reprezentuje r<YZUl!l, upr,awIllona Jest do p.rze­
wodzenia społeczeństwu. Odmienne poglądy są odchylemem, 
które musi być "rozgromione". 

"Nie jest przypadkiem - pisze Bierut - ż~ ci .. któr~y nie. zro­
zumieli zgodn-ości źródeł naszej drogi ~? socJ~l~zm? l drogI rB:­
dzieckiej ... nie zrozumieli sprawy naJlSt~t~leJszeJ rw marksl:­
zmie-leninizmie, że decydującym ?zynm~em ,przekształcen 
ustrojowych jest władza polityczna, Jest panstwo .40) 

Za p~mocą aparatu państwowego Partia wykonywuje swoje 
zadanie ciągłego przekJształcania ustroju gospodarczego, tzn. 
ciągle podsycanej walki klasowej. Dla~eg{). właśnie P~rtia musi 
nieustannie kierować swymi członkamI, delegowanymI do apa­
ratu państwowego, po to, aby ten ap::rat .p~ństwowy ~zmacniać. 
Zlekceważenie tego obowią~u jest rownlez iQdchylemem. 

"Niedostateczne byl-o - mówi kiedy indziej. Bierut.:- równ.ież 
kierownictwo i opieka W' stosunku do czł~mkow Partu, pracuJą­
cych w aparacie państwowym. Stan takI z natury. rzec~y pro­
wadził do oderwania instancji partyjnych od codZl-enneJ pracy 
państwowej, do ograniczenia ich wpływu na tę pracę"·41) 

Aparat państwowy obsadzony jest przez. członków ~arti~, a 
powierzenie kierującego stanowiska bezpartYJnemu uwazane Jest 
za zło konieczne. "Budując Partię, jako partię nowego typu, 
zapewniliśmy jej czołową pozycję w aparacie państwowym", 

stwierdza R. Zambrowski,42) po czym podaje dane statystyczne, 
dotyczące administracji państwowej. Na 269 p.rzewod~~czących 
powiatowych rad narodowych jest 176 cZ'łonk?w partl~, na 66 
przeWOdniczących miejSkich rad narc<l;owych mIast wyd.Zlelonych 
- 62 człon'ków Partii, na 269 starostów - 192 członkow Partii, 
nru 69 prezydentów miast wydzielonych i starostów grodzkiCh -
63 członków Partii, na 3.832 dyrektorów naczelnych przedsię­
biorstw państWOWYCh w eWidencji Ministerstwa Przemysłu i 
'Handlu - 2.516 członków Partii, na 274 czł'Onków zarządów i 
rad nadzorczych w 16 centralach spółdzielozych - 143 człon-

40) BolesłaW' Bierut. Podstawy ideologiczne nowej PartIl. "Nowe 
Drogi" Nr 1, Warszawa, 1949, str. 35. 

41) B. Bierut. O odchyleniu prawicowym... itd., str. 34-35. 
42) Zambrowski i świątko,,<ski. O statucie i zadaniach ... itd., str. 9. 
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ków Partii, na 975 administratorów majątków państwowych _ 
554 członków P.a.rtii.43) Powyższy stan rzeczy z całą pewnością 
uległ obecnie zmianie w kierunku dalszego wybitnego wzmocnie­
nia roli Partii w asctministracji państwowej. 

Silna władza państwowa wykonywuje wolę proletariatu. De­
mokracja ludowa sprawuje funkcje dyktatury proletariatu, 
proletariat - to masy robotnicze, masy robotnicze - to ich 
czdłowy oddział, czyli Partia. Partia wykonywuje swą dyktaturę, 
opierając się o lenInowsko-stalinowską naukę o państwie, a więc 
o zasadę partyjnego stosunku, czyli posłuszeństwa wobec WKP 
(bL Państwo jest niepooległe, a niepodległość oznacza ścisłą 
współpracę ze Zwią2JkIiem Sowieckim, skoro rozluźnienie tej 
współpracy "godzi ... w niepodległość naszego kraju".44) 

Zagadnienie, kto jest źródłem jednolitej woli WKP Cb), wy­
kracza już poza ramy tej pracy, poświęconej Partii w Polsce. Już 
jed'nak na podstawie polskich źródeb można stwierdzić, że naj­
wyższą instancją jest, jak to Qkreśla s-rukramentalna formuła, 
.. towarzysz Stalin osobiście", udzielaj ący "!bezcennych rad' i 
wskazówek" . 

Sprawowanie dyktatury w imieniu proletaria.tu polskiego, a 
pod przewodem WKP Cb) i osobiście tow. Stalina, zostało za­
bezpieczone w ramach strukturY organizacyjnej PZPR. Cel ten 
osiągnięto przy pomocy tzw. zasady centralizmu demokratycz­
nego, zapewniającego żelazną dyscyplinę. 

IV. ZASADY CENTRALIZMU DEMOKRATYCZNEGO 

Ponieważ tzw. teoretyczna stroThaJ zagadnienia struktury Par­
tii była już omówiona, ograniczymy się do przedstawienia od­
nośnych przepisów statutu PZPR. 

Art. 14 statutu stwierdza, że budowa organizacyjna Partii 
opiera się na zasadach centralizmu demokr,a.tycznego. DeIrllO­
krację ma zabezpieczyć ustęp a) art. 14, który głosi, że "wszyst­
kie kierownicze władze Partii są wy.bierane w sposób demdaa­
tyczny". Art. 19 przewiduje wolność zgł'aszania kandydatur, taj­
ność głosowania, a także prawo występowania "w sposób uza­
sadniony przeciw zgłoszonym kandydaturom" . 

Dotychczasowa praktyka PZPR daj e nam szereg przykładów 
zat;tosowania tych przepisów. Zdając sprawę !li akcji scalenia, 
przeprowadzonej w pierwszych miesiącach 1949 r., premier J. 
Cyrankiewicz mówi m.in.: 

"Trudności w ,akcji scalenia wystąpiły tam, gdzie były jeszcze 
silne elementy WRN-owskie i prawicowe. Na tych terenach uja­
wniły się próby opanowania władzy i stworzenia zamętu. W BGK 
frakcyjna robota doprowadziła do zamieszania i zgłoszenia listy 
ze sali. Lista ta przeszła" .45) 

43) Za.mbrowskl 1 świątkowskI. O statucie i zadaniach ... itd" str. 12. 
44) Deklaracja ideowa PZPR ... itd., str. 20. 
45) J. Cyrankiewicz. O wynikaCh akcji scaleniowej l zadaniach ide-
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Kierownikami organizacji podstaWIowych i komitetów gmin­
nych PZPR są - wedqug stat~tu - wybier~l?i ~e~e~arze (ar:t . 
46 i 53). Nie ma w statucie aro słowa o mozl1woscl mlanowama 
tych sekretarzy. Tym niemniej praktyka wyglą~a t~, że se'kre­
tarze są mianowani, a wybory przeprowadza Slę wowczas, gdy 
istnieje gwarancja że sekretarze ci zostaną zatwierdzeni. W 
czasie obrad II PI~num KC PZPR członek koqtitetu Jarosiński 
oświadczył zupełnie otwta.:rcie: 

"Ogromna więksoość sekretarzy komitetó.w gminn'ych wsku­
tek oczyszczania szeregów partyjnyc? (czyh ~uw~ma sekreta­
rzy wybranych, mój przyp.) , przesunlęc orgamzacYJnyc~, a prze­
de wszystkim wskutek powołania sekretarzy etatowych l ryczał­
towych, to ludzie nowi. Należy dbać Q zat~erd~e~ie !ch przez 
organizacje partyjne drogą wyboru.;: WydaJe ml SIę, ze .Sytu~­
cja na tym odcinku (na wsi - mOJ przyp.) dostatecznIe dOJ­
rzała do przeprowadzenia wyborów".46) 

Na pOdstawie art. 25 statutu Komitet Centralny jes~ ~bi~­
rany prze:zJ Kongres. Natomiast art. 30 statutu przeWIdUJe, ze 
Komitet Centralny ma pr.:łJWO odwoływać ze swego s'k"ładu po­
szczególnych członków oraz "powoływać na ich miejsce nowych 
członków z pośród zastępców członków KC". Łamiąc naj wyraź­
nej ten przepis, III Plenum Komitetu Centralnego PZPR (U-
13 listopada 1949 r.) dokooptowało na człlOnka Komitetu K. Ro­
kossowskiego, który nie był wybrany zastępcą członka przez 
Kongres.47) 

Szczególną furtkę dla przełamywania woli członków naj niż­
szych ogniw Partii stworzono wart. 19 statutu, który przewiduje, 
że przy wyborach do władz partyjnych "każdy uczestnik zebra­
nia" (a nie każdy członek organizacji podstawowej) ma prawo 
zgłaszać kandydatury i występować przeciw zgłoszonym .kandy­
daturom. Daje to możność ,wywierania wpływu na przebIeg wy­
borów przez objazdowe grupy aktywu partyjnego organizacji 
nadrzędnej, na przykład w ramach "akcji łączności ze !Wsią"· 
Najwyższą władzą całej Partii ma być Kongres (art. 17), który 

jest zwoływany raz na trzy lata i w którym biorą udział delegaci 
partyjni. Ordynację wyborczą na Kongres ma ustalać każ d 0-
r a z o w o K'OOlitet Centralny "zgodnie z zasadami demokraCji 
wewnątrz partyjnej" (art. 22-24). W chwili, gdy piszemy te 
słowa, upłynęło trzy i pół' roku od uchwalenia statutu. i ostat­
niego Kongresu, ale o zwołaniu nowego nic nie słychac. 

W tych warunkach wolno chyba postawić tezę, że cały system 
wyborczy jest czystą fikcją: o ile tylko na jakimlrolwiek poziO­
mie nru jakiekolwiek stanowisko ,wybrany zostaje niepożądany 

ologicznego i organizacyjnego wzmocnienia. Partii. "Nowe Drogi" Nr 
2, Warszawa, 1949, str. 43. 

46) nI Plenum Komitetu Centralnego PZPR. Warszawa, 1949, str. 
93 i 94. 

47) m Plenum ... itd., str. 5. 
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kandydat, może on, bez naj mniejszego liczenia się z przepisami 
statutu, ,być usunięty i zastąpiony przez nominata. 

Struktura organizacyjna Partii zaczyna się u dołu od tzw. 
organizacji pOdstawowej, 'Imióra liczy najmniej trzech 'członków 
Pa.rtii. W miejscowościach, w których nie ma cZl'onków, kandy­
daci mogą założyć grupę kandydatów. 

Podstawowe organizacje partyjne tworzą się przede wszyst­
kim na za!':adzie tzw. więzi produkcyjnej, to znaczy przy zakła­
dach pracy, w których członkowie Partii pracują. Członkowie 
Partii, mieszkający na wsi, tworzą organizacje gromadzkie. Je­
dynie członkowie pracujący w małych warsztatach, gdzie ist­
nieje mniej niż 3 członków Partii, tworzą organizację partyjną 
terenową według ulic, bloków domów itp. Organizacje podsta­
wowe przyjmują do Partii nowych członków lub' kandydatów 
(art. 49 i 50). W przedsiębiorstwach i urzęd.a,ch, w których li­
czba członków i kandydatów przekracza 100, podstawowa orga­
nizacja partyjna - czyli w tym wypadku (:organizacja zakłado­
wa - może tworzyć organizacje oddziałowe, zaś w zakładach, 
zatrudniających powyżej 500 członków Partii, organizacje te 
mogą uzyskać prawa podstawowej organizacji part yjnej, tzn. na 
przykład prawo przyjmowania kandydatów (art. 52). Podstalwo­
we organizaCje partyjne wybierają sekretarza i jego zastępcę, 
zaś większe - zarząd , zwany egzekutywą, WI składzie 3-7 osób. 

W tych zakłada,ch, w których jest kilka organizacji zakład CI­

wych, komitet zakładowy wybiera ogÓlne zebranie. O ile jednak 
ilość członków Partii w zakładzie ,wynosi powyżej 500, to znaczy 
o ile organizacje oddziałowe mają tam prawa samod'Zielnych 
organiza.cji podstawowych, wówczas komitet zakładowy wybie­
rany jest nie na ogólnym zebraniu, ale na konferencji delegatów 
poszczególnych organizacji oddział.awych. Ze swej strony komi­
tet zakl'adowy wybiera ze swego grona egzekutywę w liczbie 7-11 
osób. W ten sposób dla wybrania egzekutywy komitetu zakłado­
wego w wielkich przedsiębiorstwach wybory odbyw.aj ą się w 
czterech etapach. Członkowie wybierają egzekutywę oddziałową. 
Egzekutywa oddziałowa wybiera delegatów na konferencję. Kon­
ferencja wybiera komitet zakładowy, a 'komitet wybiera egze­
kutywę zakładową. Ten ,:z;awiły system zmierzru 0'0 powiązania 
wyborów z hierarchiczną organizacją przedsiębiorstwa i do stłu­
mienia tzw. żywiołowości, czyli niezależnej i niekierowanej 
przez Partię woli klasy robotniczej. 

Zebranie masowe może się Odbyć w celu podjęcia ogólnikowych 
uchwał, ale nie w celu przeprowadzeniru wyborów, które odby­
,wują się zawsze w nielicznym gronie. 

Tak, jak między organizacją podstawową w większej fabryce 
a organizaCją powiatową stoi komitet zakładowy, między orga­
nizacjami gromadzkimi ~ powiatowymi stoją komitety gminne. 
O ile ilość członków Partii w gminie jest większa, komitet wy­
bierają delegaci organizacji podsta,wowych, tj. gromadzkich, a 
w razie małej liczebności Partii w gminie - ogół członków. 

Specjalne przepisy pozostawiają władzom wyższym, tj. po-
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wiatowym, możność kontroli nad wyborami. Tak więc, "sposób 
zwołania konferencji (gminnej) ustala komitet gminny w po­
rozumieniu z komitetem powiatowym" (art. 45), a w organi­
zacjaCh zakładOWYCh "wybory . .. winny odbywać się nie rza­
dziej niż raz do roku w porozumieniu z wyższymi władzami 
partyjnymi" (art. 51). W przepisach, do~czących org~niza.cji 
zakładowych, istnieje zalecenie, którego me n;ta ~ przepls~ch 9 
organizacjach wiejskich: "zakładOlWe orgaruza~Je. partYJne .. . 
kierują społecznym, politycznym i gospodarczym zyClem zakł~~~ 
dla za.pewnienia ,wykonania podstawowych dY.Tek.tyw part~ l 
rządu" (art. 51). W przepisie tym jeszcze raz znajdUje wyraz sci­
słe zespolenie działalności partyjnej z dział·alnością państwową. 

Wreszcie w więksZYCh zakładach przemysl'Owych mogą .być 
tworzone w łonie organizacji oddziałOWYCh niższe komórki, tzw. 
grupy, po<il kierownictwem dziesiętników, mianowany~h przez 
egzekutywę organizacji podstawowej, .aJ więc nie ~bleranyc.h 
(art. 54). W praktyce dziesiętników takich nazywa SIę orgam­
zatorami grupowymi (rosyjskie - "gruporg"). 

Dla wykonania zadań Partii w radach narodowych członkowie 
Partii tworzą kluby, poddane kierownictwu OdpowiedniCh lok·ał­
nych komitetów partyjnych, zaś członkowie Partii, którzy wcho­
dzą w skład zarządów wszelkiego typu organizacji spOłecznych, 
tworzą zespoły partyjne. Analogiczne zespoły tworzy się rów­
nież w czasie zjazdów organizacji spOłecznych na okres trwania 
zjazdów. W ten spOSÓb każdy zjazd społeczny obr.aduje równo­
cześnie ze zjazdem partyjnym dla d'anego odcinka życia spo­
ł·ecznego. Oba typy zp.społów dq;iałają pod kierownictwem komi­
tetów partyjnych (Jdpowiedniego szczebla. 

Drugim szczeblem organizacji partyjnej normalnej (poza 
zespołami, dział,aJącymi na plaszczyżnie organizacji społecz­
nych) są komitety powiatowe, działające "w myśl uchwał wyż­
szych władz partyjnych pod kierownictwem komitetu wojewódz­
kiego" (art. 38). 

Komitety powiatowe wybierane są przez 'konferencję powiato­
wą, ~woQływaną raz na rok, "po uzgodnieniu z komitetem woje­
wódzkim". W konferencji biorą udzia'ł! delegaci, wybrani przez 
podstawowe organizacje pail"tyjne, tzn., jak wolno się domyślać; 
przez ich egzekutywy - według klucza ustalonego przez komi­
tet powiatowy w porooumieniu z komitetem wojewódzkim 
(art. 39), 

Komitet powiatowy wybiera egzekutyw~ w składZie 7-11 czloQlIl­
ków, w tym pierwszego i drugiego sekretarza, oraz powołuje in­
struktorów (art. 41). 

W miastach odpowiednikami organizacji powiatowych są ko­
mitety miejskie, względnie w miastach na prawach wojewódz­
kich - komitety dzielnicowe (art. 47 1 48). Najwyższą władzą 
na terenie województwa j-est !konferencja w.Qojew6dzka, wybie­
rana według klucza, "ustalonego przez komitet WOjewódzki i 
zwołyWana po uzgodnieniu z komitetem centralnym". Kon1e-
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rer,.cJu. , wybiera komitet, a komitet egzekutywę, złożoną z 11-15 
członkow, w tym pierwszego sekretarza i 2-4 sekretarzy (-a~:t. 
34, 35 i 36). 

. Jak Z:"Ykle, komitet wojewódzki działa w myśl uchwał i pod 
kierun.luem władz wyższych, tzn. w tym wypadku Komitetu 
Centralnego. 
Najwyższą władzą Partii, jak pisaliśmy, jest Kongres. W Kon­

gresie biorą ud'tiał z głlQsem decydującym delegaci organizacji 
partyjnYCh, wybierani n.a Kongres przez konferencje partyjne 
(art. 23). Ordynację wyborczą na Kongres ustala każdorazowo 
Komitet Centralny, zgodnie z zasadami demOkracji wewnątrz­
partyjnej (art. 24). Jest rzeczą nieZIWYkle znamienną, że nie jest 
powiedziane jakie konferencje partyjne wybieraj ą deleg.a.tów na 
Kongres: wOjewódzkie, powiatowe, czy też gminne i zakładowe. 
Swoboda ,wyboru jednej z tych alternatyw pozostawiona jest 
Komitetowi Centralnemu (art. 24). 

"W razie potrzeby" Komitet Centralny może zwołać krajową 
konferencję partyjną, która nie ma właściwie żadnych statuto­
wych uprawnień, a celem jej ma być jedynie " omówienie ak­
tualnych zagadnień polityki Partii ". W tym wypadku przewi­
dziano, że delegatów na konferencję wybierają komitety powia­
towe, ale znów według ord'Ynacji ustalonej każdor.aoowo przez 
Komitet Centralny (art. 26). Jak dotychczas, nie było potrzeby 
zwoływania konferencji partyjnej, mimo że nie zwołuje się też 
Kongresu. Władzą naczelną pozostaje nominalnie Komitet Cen­
tralny, który kieruje pracą wszystkich ,c!l:ganizacji partyjnych 
jako n.a,jwyższa władza w dkJresie między kongresami. 

Komitet Centralny występuje w imieniu Pnrtii na zewnątrz, 
powołuje instytUCje partyjne, kieruje ich działalnością, mianuje 
redakcje partyjnych organów prasowych, rozporządza kadrami 
Partii, zarządza majątkiem i kasą partyjną (.ad. 27). 

Do kierowania polityczną, bieżącą i organizacyjną działalnoś­
cią Partii Komitet Centralny wyłania Biuro Polityczne, sekre­
tariat Partii i Biuro Organizacyjne. Liczebny stan tych ()organów 
ustala Komitet Centralny. Komitet Centralny wybiera przewod­
niczącego i sekretarzy Komitetu Centralnego (art. 28). Stanowi­
sko sekretarza generalnego, kierującego pracą Komitetu od cza­
su przekształcenia PPR W' PZPR, czyli od Kongresu Zjednocze­
niowego, zostało zastąpicil1e stanowiskiem przewodniczącego, a 
sekretarze, których jest kilku, pełnią istotne funkcje sekretar­
Skie. 
Najważniejszym ciałem, pOdejmującym wszelkie decyzje poli­

tyczne i występującym na Plenum Komitetu z wnioskami, które 
są zawsze jednomyślnie przyjmowane w myśl zasad partyjnych, 
jest Biuro Polityczne. Biuro organizacyjne kieruje aparatem 
Partii. W praktyce, wobec oparcia szkieletu orgalIlizcji o aparat 
zawodowych pracowników, o czym piszemy niżej, Biuro Organi­
zacyjne ma ogromny wpływ na działalność wszystkich niższych 
organów partyjnYCh, które, jak już zaznaczyliśmy, działają za­
wsze ",pod kierownictwem" organów wyższych. 
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V. DYSCYPLINA PARTYJNA 

Niektóre przepisy statutu mają podkreślić demokratyczny cha­
rakter PZPR. W szczególności wchodzi tu w rachubę art. 15, 
który przewiduje, że " wszystkie organizacje i władze partyjne 
pOdejmuj ą samodzielnie uchwały w ,s p r a w a c h ,s ,V{ e.g .Q 
t e r e n u. Uchwały te nie mogą byc sprzeczne z ogolną lIDIą 
Partii i z uchwałami wyższych władz partyjnych" (podkreślenie · 
nasze) . Jest to zat em prawo do podejmowaniru uchwał zgodnych 
z uchwałami władz wyższych i to tylkO uchwał, skierowanych 
nieja!1ro w dół, ku sprawom swego terenu, ku podległym placów­
kom. 

Art. 21 mówi o "nieskrępowanej i twórczej krytyce i samokry­
tyce, wypływaj ącej z d'emokracji wewnątrz-partyjnej " . Według 
art. 3, członek Partii ma prawo krytykować na zebraniach par­
t yjnYCh pracę każdego członka i działacza partyjnego. Jednakże 
znów według art . 21 " demOkracja wewnętrzna nie może być 
nadużywana dla celów sprzecznych z interesami P.artii i klasy 
rObotniczej, w szczególności nie może być nadużywana dla ja­
kiej kol,wiek działalności frakcyjnej " . 

W związku z tym stoją przepisy art. 1, który przewiduje, że 
czŁonkowie "podporządkowuj ą się uchwałom Partii " i art. 2, 
k tóry stwierdza, że są oni obowiązani "wykonać uchwały wł-adz 
partyjnych, bezwzględnie przestrzegać dyscypliny partyjnej, 
s trzec jednOŚCi i czystości szeregów partyjnych". 
Dyscyplinę partyjną zabezpieczają przepisy .o Centralnej Ko­

misji Kontroli Partyjnej (CKKP) , wybieranej przez Kongres, 
ale z zastrzeżeniem prawa zmiany 1/ 3 składu osobowego przez 
Komitet Centralny (ad. 31). Komisja Kontroli Partyjnej "czu­
wa nad czystością szeregów partyjnych i obliczem ideologicznym 
członków Partii " oraz "pociąga do odpowiedzialności partyjnej 
członków Partii, którzy łamią dyscyplinę partyjną i naruszają 
zasady etyki partyjnej ", a także "kontroluje pracę organizacji 
partyjnych w terenie". CKKP powołuje wojewódzkie i powiato­
we komisje kontroli partyjnej "w porozumieniu z komitetami 
woj ewódzkimi" . 

Prezes CKKP, Franciszek Jóźwiak Witold, w referacie, wygło­
szonym na IV Plenum Komitetu Centralnego PZPR (8 maja 
1950 r.), powołuje się, zgodnie z zasadami P.ait'tii, przy interpre­
tacji tych przepisów, na naukę stalinowską. otóż Stalin pod­
kreślał, że Komisja Kontroli Partyjnej przy KC WKP (b) pra­
cuje wedł'ug zaleceń KC, a jej przedstawiciele w terenie są "nie­
zależni od organizacji ldkalnych".48) Jak wynika z przemówie­
ni ru Jóźwiaka, 'We wszystkich większych miastach czynni są et a­
towi przedstawiciele CKKP, a oprócz tego dysponuje ona siecią 
pełnomocników nieeta towych przy komitetach powiatOWYCh !i 
przy większych zakładach pracy.41l) . Ci etatowi i nie etatowi peł-

48) s talin. Zagadnienia. Leninizmu, str . 447. 
49) Franciszek Jóźwiak Witold. Podstawowe zadania pracy w CKKP. 

"Nowe Drogi" Nr 2, Warszawa, 1950, str . 98. 
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nomocnicy są jakby prokuratorami partyjnymi i sędziami śled­
czymi w jednej osobie. 

Kontrola pracy organizacji pM"tyjnych w terenie oznacza "w 
śwłetle nauki stalinowskiej" nie co inneg.o, jak "kontrolę nad 
wprowadzeniem W' życie i wykonaniem uchwał Partii i jej Ko­
mitetu Centralnego przez dołowe organizacje oraz sygnalizowa­
nie odnośnym instancjom partyjnym D wypaczeni.ach tych wy-
tycznych i uchwał KC " .150) . 

System kar partyjnych, według statutu, .obejmuje: upomnie­
nie, naganę ew. z ostrzeżeniem, czasowe usunięcie z odpowie­
dzialnej pracy partyjnej, społecznej i zawodowej, wydalenie z 
Partii (art. 11). Usunięcie z pracy zawodowej oznacza po prostu 
wydalenie z posady. Sama możliwość takiej sankcji karnej ist­
nieje, oczywiście, tylko w państwach dyktatury proletariatu, w 
iktórych państwo, monopolizuj ące wytwórczość, jest równocześnie 
najważniejszym organem wykonawczym Partii. Trzeba przy tym 
pamiętać, że wydalenie z Partii może mieć dalsze konsekwenCje, 
tzn. pociągnięcie wydalonego przez władze państwowe do odpo­
wiedzialności karnej. 
Najeży tu zaznaczyć, że przeniesienie członka w poczet kand'Y­

datów, przewidziane 'W' art. 8, oraz skreślenie członka, nigdzie 
nie przewidziane, a jak później zobaczymy, szer.oko stosowane, 
nie stanowią kary. 

W zasadzie o wydaleniu decydują organizacje partyjne, do 
których czl'Onek należy, jednak wydalić czlonk.ru może także ko­
mitet powiatowy, komitet wojewódzki a także centralny. 
UChwały o wydaleniu, powruęte przez niższe instancje, podlega­
ją zatwierdzeniu, każdorazowo, przez instancję {) jeden stopień 
wyższą. Poza tym "sprawy wymagające dłuższego dochOod'zenia 
rozpatruje Komisja KontrOoli Partyjnej (powiatowa, wojewódz­
ka lub centralna), która ma prawo pOdejmowania uchwał o wy_ 
daleniu" (art. 12) . Kto decyduje .o tym, jakie sprawy wymagają 
dłuższego dochodzenia, nie powiedziano. 

W praktyce cała; praca nad utrzymaniem dyscypliny partyjnej 
skupiona jest w rękach CKKP, który w tym celu utworzył! roz­
ległą sieć administracyjną z referatem dochodzeniowym, refe­
ratem inspekcyjnym oraz etatowymi i nieetatowymi pełnomoc­
nikami. Głównym zadaniem tegOo aparatu jest "walka o czys­
tość szeregóW' partyjnych, walka z elementami dywersyjnymi, 
wrogimi i Obcymi ideologicznie w szeregach partyjnych".51) Jest 
to także ObOoWiązek każdego członka Partii, określanY' jako czuj­
nooć partyjna. Walka ta musi się "wiązać z pracą dochodze­
niowo-persOonalną i dyscyplinarną" by Partia stała się "zwartą 
ideologicznie partią o źelaznej, bOolszewickiej dyscY'Plinie". Przed 
każdym ogniwem i 'każdym członkiem Partii stoi "obowiązek 
walki z klikowością" .~2) 

50) J6źwiak Witold. Podstawowe zadania ... itd., str. 87. 
51) Jóźwiant Witold. Podstawowe zadanfa.. . itd., str. 93. 
52) J6źwiak Witold. Podstawowe zadanfa... itd., str. 84. 
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Inne sformułowania Jóźwiaka są jeszcze bardziej katego­
ryczne: 

"Nie wolno bawić się w liberalne dys~je wewnę~rzno-pat:­
tyjne z opGrtunistami, nosicielami odchyle~ od mal'lkslzmu-len~­
nizmu. Taka wewnętrzna walka ideowa staJe się walką frakCYJ­
ną, wzbija jedność Partii". 

W rezultacie prezes OKKP zaleca "szybkie .oczyszczenie sze-
regów zamiast szkodliwej dyskusji" .53) . .. . 

Do wykonywan·ia kontroli nad ~zł0r:Icaml P:a;rtll ~.b.owlązany 
jest każdy członek Partii drogą wru'kama w naJbardZieJ osobiste 
życie swych tOowarzyszy: 

"Każdy kierownik partyjny, każdy członek Partii ~usi pamię­
tać że ludzi, z którymi się pracuje trzeba poznaw~c - pozna-­
waĆ ich przeszłość, życie rodzinne, ot~czenie, w któt:Yl? przeby­
wają a zwłaszcza stale, systematycZJIue kontroLowac Ich pracę· 
Nie podejrzliwość i niewiara 'Yin~y ~yć podstawą. naszego stosun­
ku do człowieka ale zauf.arue l wiara . .. Nalezyta kontrola ... 
daje możność ~zybkiego wykrywania zamaskowanego wro­
ga".54) 

Niezbyt sensowne podkreślanie zaufani.a i wiary do towarzy­
szy, w których ma się wciąż pOdejrzewa.ć zamasko;wa~ych wr~­

gów, dobrze Oddaje atmosferę part~i. Atmosfe:-a ta. az do ?a~~ 
wyższego stopnia wytwarza oIbyczaJe, staIl:~wlące . Jakby me?l: 
sane prawo Partii. Stosowanie tych obyczaJow m02na zauwazyc 
na wszystkich poziomach Partii aż do najwy~zej władzy. par: 
tyjnej, jaką ma być rzekomo KC PZPR. ~toz, c~onkow~e teJ 
najwyższej władzy muszą uzyskać pozwoleme od ~lura PolItycz­
nego na przemawianie w czasie obrad.5o ) Ze ~weJ strony' c~on­
kowie Biura Polityczn·ego PPR obowiązani byll przedstaWlac swe 
referaty do aprobaty Biuru przed wygłoszeniem na Plenum.56 ) 

Gomułka przyznał się do złamania tych podstawowych, kar­
dynalnych zasad nie zawartych w statucie PPR, a ~olno przy­
puszczać, że te same niestatutowe zasadY' przeszły l do PZPR. 

W okresie kryzysu zwanego "rozgromieniem kliki. prawicowo­
nacjonalistycznej" wzmaga się działalność kontroli pal"tyjnej. 
Tak na przykład, w czasie od Zjednoczenia do III Plenum, "od­
setek wykluczonych za obcość ideologiczną wyn.osił 53%, od' III 
Plenum d'O kiwietnia 1950 r. wzrósł on do 62 %." W niektórych 

53) Franciszek Jóźwiak Witold. O stalinowską, linię w polityce kadr. 
"Nowe Drogi" Nr 6, Warszawa, 1949, str. 172. 

M) J6źwiak Witold. O stalinowską, linię ... itd., str. 173. 
55) świadczy o tym choćby następujący fragment przemówienia Go­

mulki na Plenum KC PPR: "Dobrze się stało, że kierownictwo PartU, 
Biuro Polityczne, pozwoliło na s:z;eroką dyskusję, po~w?Iił.o zabrać w 
tej sprawie głos wszystkim towarzyszom, którzy chCieli Się wypowie­
dzieł ". "Nowe Drogi" Nr lI, Warszawa 1948, str. 136. 

56) W, Gomułka oświadcza: "Towarzysze stawiali pytanie, dlaczego 
referatu nie uzgodniłem z Biurem Politycznym, dlaczego złamałem 
podstawowe, kardynalne zasady organizacYJne ... ?" Tamże, str. 140. 
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okresach :"Ykluczano z Partii do 3.000 członków miesięcznie.57) 
D~~cyplUl~ partyjna obejmuje w gruncie rzeczy nie członka 

Partu, ·ale Jednost'kę ludzką, która stała się członkiem Partii. 
"Uci~kał'em przed myślą - mówi Goonułka - że każdy członek: 
~artll, a tym bardziej sekretarz generalny, należy nie tylko do 
sIebie, ale i do Partii".58) Znaczy to, że nie można sobie po pro­
stu z Partii odejść, gdy się ktoś z nią nie zgadza. Pozostają dwie 
drogi do wyboru: zgodzić się, wygłosić samokrytykę (co nie 
wyłącza konsekWIencj i karn"Y'Ch), .albo podd'ać się konsekwencj om 
karnym. Wyjątki od tej zasady mogą się zdarzać na naj niższych 
szczeblach,51l) ale nigdy na szczeblu wyższym. 

Rzecz znamienna, że ewentualne uchwały naj niższych ogniw 
Partii mają być kierowane z zachow.aniem hierarchii do naj­
bliższej wyższej instancji, ale indywidualni członkowie moga 
omijać wszelkie ogniwa pośrednie (art. 3, punkt e), zwracając 
się wprost do Komitetu Centralnego. Indywidualne doniesienia 
człon!ków mogą Ibyć dla władz partyjnych bardzO! użyteczne, jeśli 
zaś są nie po myśli władz wyższych, to ich reakcj a zwróci się 
przeciWi jednostce, a nie grupie. Otwarcie drogi od' dołu ku sa­
mej górze dla wystąpień poszc:z;ególnych członków, a zatamowa­
nie tej drogi dla wystąpień zbiorowych odpowiada więc ze 
wszech miar duchowi "demokratycznego centralizmu". 

Wobec działacza Partii, którego. poglądy nie zgadza.ją się z 
poglądami Biura Polityczn·ego, stosuje się wszelkie naciski, by 
w samokrytyce przyznał się, że był w błędzie. "Jak trzeba było, 
żeby Wiesław zabrał głos - móv.::j Minc - to z gardła trzeba mu 
było wydzierać każdy dokument i ten dokument był wymięty, 
blady i pusty". Aleksander Zawadzki mówi znowu: "Tow. Go­
mruka ... powtarzał ciągle 'W' koło: szmatę ze mnie zrobiliście ... 
sponiewieraliście mnie", pCoCzym podkreśla, że jednak nie uwa­
żają przecież Gomułki za wroga, gdyż "tow. GomUlka chyba 
wie, jak Partia rozmawia z wrogiem" .60) 

Dopiero na tle porównania. różnych przepisów statutu, skon­
frontowania ich z nadrzędną doktryną, oraz analizy ich prak­
tycznego zastosowania, można zrozumieć isto,tne znaczenie po­
jęCia "centralizmu demokratycznego". Trzeba sobie zadać py­
tanie, w j.aki sposób i gdzie może powstać opinia, sprzeczna z 
poglądami większości Biura POlitycznego, skoro we wszystkich 

57) Jóźwiak Witold. Podstawowe zadania ... itd., str. 83. 
58) Drugie przemówienie W. Gomułki na Plenum sierpniowym PPR 

"Nowe Drogi " Nr 11, Warszawa 1948, str. 137. • 
59) Jeden z sekretarzy KC PPR, Zenon Nowak, potępia stosowanie 

wobec wrogów, którzy się wcisnęli do Partii, zwykłego skreślenia za­
miast wydalenia, któremu powinna towarzyszyć praca uświadamia­
jąca. Wystąpić z Partii nie można, można być tylko skreślonym lub 
wydalonym. 

Zenon Nowak. Niektóre zagadnienia organizacyjne w świetle grud­
niowej uchwały KC PZPR. "Nowe Drogi " Nr 1-2, Warszawa 1952 str 
24-25. ' , . 

60) nI Plenum KC PZPR. Warszawa, 1949, str. 119, oraz str. 157 (Za­
wadzki). 
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władzach i organach lokalnych każda wypo.wiedź, sprzeczna z 
linią, ' ustaloną przez Biuro, zostanie napiętnowana jako objaw 
frakcyjności i pociągnie za sobą wy'kluczenie z Partii zanim od­
mienny pogląd, drogą przenoszenia opinii merytorycznych do 
wyższych ciał partyjnych przez wybranych d~legatów, będzie 
mógł dotrzeć przez co najmniej trzy, a w WIelu wypadkach 
osiem, etapów pośrednich do Komitetu Centralnego lub Kon­
gresu. Poza tym, jak długo Kongres nie jest zwoły.wany, linia 
polityczna w ogóle nie może odchylić się od kierunku, wyznaczo,­
nego przez Biuro Polityczne. Mniejszość nie tylko musi się do­
stosować do woli większości, ale musi się ś w i a d o m i e podpo­
rządkować, musi przyznać się, rie nie miała racji, musi sama się 
potępić na drodze tzw. samOkrytyki. "Niemożliwym ... byłoby -
mówił ' Gomułka. - założyć, że rację miałem ja, wtedy, gdy Ko­
mitet Centralny stwierdza, że ja jej nie mam".61) 
Wytł'UIIlaczenia, niezrozumiałego dla człowiek.a. Zachodu, fak­

tu, że wszystkie wnioski Biura Politycznego na Plenum PZPR 
przyjmowane są zawsze jednomyślnie, szukać należy chyba w 
zasadach, ustalająCYCh stosunek hierarchiczny międZy' PZPR a 
'WKP (b). Kanałem, przez który przechodzą i rozprowadzane są 
'Przy pomo:-y ap:uatu partyjnego, tzw. bezcenne rady i wska­
zówki WKP (b) i tow. Stalina osobiście, jest właśnie Biuro Po­
lityczne PZPR. Jest to naczelny organ, który transmituje te ra­
dy i wskazówki. W tym właśnie punkcie rozpoczyna się transmi­
sja 1\\0' szerszym tego słowa znaczeniu, która przez Biuro Poli­
tyczne rozchodzi się na państwo, aparat partyjny i całą masę 
bezpartyjn"Y'Ch. 

VI. PARTIA JAKO APARAT TRANSMISJI JEDNEJ WOLI 

Nauka Stalina, według której Partia jest organizacją przy­
wódców, a nIe zbiorem jednostek, oznacza., że w zasadzie po­
winna ona skupiać nie wyznawców określonej ideologii, lecz 
tylko tych, którzy czynnie - w charakterze przywódców i kie­
rowników - przestrzegają wyznawania i stosowania przez wszy­
stkich tej ideolcgii, jak również wykonywania wszystkich zadań, 
wyznam~onych przez Partię. Dotyczy to w pierwszym rzędzie pla­
nów gospodarczych, które są jakby "drugim programem 
Partii.62 ) 

Aby cele te osiągnąć, Partia musi pOddać swemu wpływowi 
ogół< Ibezpartyjnych. Można go pod2ieUć niejako na trzy grupy. 
Grupa pierwsza, to jest coś w rodzaju " aktywu bezpartyj -
nych". To są ci, którzy, będąc potencjalnymi członkami Partii, 
jeszcze całkowicie do mU przywódcó\\1 nie dojrzeli. Użycie ter­
minu "aktyw bezpartyjnych" przez pisarza komunistycznego, 

61) Przemówienie na Plenum sierpniowym. "Nowe Drogi", Nr 11, 
Warszawa, 1948, str. 58. 

62) Eugeniusz Szyr. Węzłowe zadania gospodarcze. "Nowe Drogi" 
Nr 6, Warszawa 1951, str. 60. 
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czło~a ~iura POlitycznego63), jest zastanawiające, gdyż nor­
m~lm~cZ1'Onek. ak~ywu oznacza należącego do najbardziej czyn­
neJ el1ty partYJnej. Pr~wdopodobnie w Polsce aktyw bezpartyj­
nych oznacza tych, ktorzy, na przykl·ad, działając w stronnict­
wach, nie mogą być członkami Partii, choć - co wcale nie je~t 
p~ra~okse~ w pańs~wie d~mokracji lUdowej - w hierarchii par­
tYJneJ maJą znacznIe wyzszą rangę od olbrzymiej większości 
członków Partii. Drugą grupę stanowi pOdstawowa bierna ma­
sa,_ którą należy przy pomocy wszystkich transmisji "przycią­
gac, .asymilować, chronić pr~e~ naciskiem wrogiej ideologii, 
pr~YClągaĆ do pra~y, uaktywmac". Wreszcie trzecią grupę, wy­
raznie wor.ogą, nalezy po prostu "odizolować".G4) 

~tatut Partii nakłada już nie tylko na organizację, ale na 
kazdego członka indywidualnie obowiązek nieustannego "za­
cieśniania więzi Partii z klasą robotniczą i z całym ludem pra­
cuj ącym ". Każdy czronek Partii powinien "wyj aśniać masom 
bezpartyjnym treść polityki i układ Partii, organizować lud do 
walki o wykonanie zadań, stawianych przez Partię" (art. 2 sta­
tutu). Członk.owi Partii nie wolno zachować się obOjętnie wobec 
j~'kiejkolwłek krytyki Partii ze strony be~partyjnych. "Są _ 
pIsze ~ekre~~ KC PZPR -:- tacy członkowie Partii, którzy nie 
:eaguJą ~ mIejSCa na wrogIe wypady. ZaChowują się tak, jakby 
Ich to me dotyczyło. To jest absolutnie niedopuszczalne " .6G) 

. "Wo~ec ... mas bezpartyjnych P.a~tia jest reprezentantką ich 
mteresow, kierowniczą siłą ... dźwignią, która ma należycie or­
ganizować wysiłek całego ludu pracującego".66) 

DeklaraCja ideowa mówi, że polityka Partii musi być reali­
zowana przez członków Partii, działających V{I wielkich organi­
zacjach masowych. Bez wyk<lnywania .specjalnych obowiązków 
nie można należeć do Partii: "Należenie do Partii, to najwyższy 
zaszczyt, którego kaoo'Y członek Partii musi się okazać godnym 
przez wzorowe wykonywanie swych obow1ąZków". 

W koncepCji tej nie ma w ogóle miejsca na wyznawców in­
nych ideOlogii politycznych, co, jak zobaczymy niżej, znalazło 
swój wyraz w specjalnej pozycji tzw. stronnictW! politycznych. 
Kto wyznaje odmienną ideologię jest wrogiem, którego należy 
izolować. PojęCie izolacji może oznaczać, w wypadku biernego 
zachowania się przeciwnika, po prostu spol'eczne odseparowanie 
się, w wypadku jego czynnych wystąpień, izolację, jako karę 
opartą na przepisach ustaw i wymierzaną przez państwo, gdy~ 
państwo wyznaje i wciela w życie ideOlogię, a więc, każde wy-

63) Franciszek J6źwiak Witold. Partia a bezpartyjni. "Nowe Drogi" 
Nr 3, Warsza.wa., 1949, str. 11. 

64) Jóźw1ak Witold. Partia a. bezpariyjni... itd., str. 5-6. 
65) Zenon Nowak. Niektóre zagadnIenJa organizacyjne w świetle 

grudnJoweJ uchwały KC PZPR. "Nowe Drogi" Nr 1-2 Warszawa.1952 
~~ " 

66) Józef Cyrankiewicz. O wynikach akcji scalenJoweJ. "Nowe Dro-
gi" Nr 2, Warszawa 1949, str. 72. 

PARTIA I STRONNICTWA 45 

stąpienie przeciw ideologii może być zakwalifikowane jako czyn 
przestępczy. 

W najszerszym tego słowa znaczeniu organami transmisji są 
nie tylko organizacje społeczne wraz ze stro<nnictwami, lecz ró­
wnież cały aparat państw.owy z radami narodowymi, szkolnic­
two wszystkich stopni oraz wszelkie przedsiębiorstwa przemy­
słowe, handlowe itp. Każdy przejaw życia społecznego musi być 
kontrolowany, inspirowany i kierowany przez Partię· 

Proklamowany przez Bieruta tzw. narodowy front wal'ki o 
pOkój i plan sześcioletni miał być naj szerszą, najbardziej ma­
sową transmisją Partii do mas, nie przybrał on jednak żadinych 
form organizacyjnych. Normalnie, wśród najważniejszych trans­
misji wymienia się: związki zawodowe, Związek Młodzieży Pol­
skiej, Ligę Kobiet, Związki Spółdzielcze, czasem także Zw1ązek 
Samopomocy ChłopSkiej i rady narodowe, stanowiące właściwie 
organy administracji państwowej. Po takim wyliczeniu trans­
misji dodaje się zwykle jednym tchem uwagę o zacieśnieniu 
więzi ze Zjednoczonym Stronnictwem Ludowym i Stronnictwem 
Demokra tycznym.67) 
Najważniejszą c["ganizacją transmisji mają być związki zawo­

dowe. Na terenie całego państwa są one kierowane przez zespo­
ły partyjne, tzn. specjalne organy Partii, złowne z działaczy 

związków zawodowych. Zespół na terenie zakładów pracy jest 
id'entyczny (w koncepcji art. 56 statutu) z podstawową organi­
zacją partyjną !WZględnie, w większych zakładach pracy, z komi­
tetem zakładowym, który wobec Ibezpartyjnych działa za po­
średnictwem rady załogowej, będącej organem związków zawo­
dowych. W chwili zjednoczenia Partii, na 30.304 członków za­
rządów związków zawodowych było 19.842 członków PZPR. Za­
pewnia to Partii całkowite kierownictwo działalnością związków 
zaWOdowych. Powiązanie między Partią a administracją na te­
renie fabryki jest szczególnie ścisłe, co znajduje swój wyTaz w 
przepisach statutu o organizacjach pCdstawowych, które "przyj­
mują czynny udział w opracowaniu i wykonaniu planów gospo­
darc~ych oraz ponoszą przed Partią Odpowiedzialność za ich 
wykonanie". Poza tym zakładowe organizacje partyjne "wy­
słUChują na swych zebraniach sprawozdań administracji po 
wykonaniu planów produkcyjnych ... podejmują uchwały zmie­
rzające do jak najlepszego wypełniehia zadań, wyznaczonych 
zakładowi przez Partię i rząd" (art. 51). 

Przy pOdziale na grupy partyjne szczególny naciSk: kładzie się 
na to, by były one oparte o ścisłą więź produkcyjną, tzn., by 
łączyły c~nków Partii, pracująCYCh w tym samym dziale fa­
bryki. Brak tej więzi "przekreśla możliW'Ość skutecznej pracy 
grup", których "czołowym zadaniem ... jest walka o systema-

67) Na przykład: Edward Ochab. 1:ołnierz i wódz kla.sy robotniczej 
i Na.rodu Polskiego. "Nowe Drogi" Nr 4, Warszawa, 1952, str. 15, oraz 
J6źwiak Witold. Pa.rtla a bezpartyjnJ .. . itd., str. 6. 
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tyczne wykonywanie i przekraczanie planów produkcyjnYCh" .68) 

Organizowanie Partii w jej najniższych roogałęzieniach wed­
ług stale powtarzanej zasady więzi prod'ukcyjnej ma na wddoku 
różne cele. Przede wszystkim kieruje ona zainteresowania or­
ganizacji partyjnej ku właściwym jej zadaniom, tzn. ku wyko­
naniu zleceń, otrzymanych od Partii i rządu w zakresie pro­
dukCji. Zadaniem organizacji pOdstawowej, wzgl. grupy, nie jest 
przekazywanie poglądów, pragnień i deZYderatów; robotniczych 
wyższym instancjom, lecz 'W'Ykonanie na swoim terenie zleceń 
wyższych instanCji. Władzom wyższym Partu należy jedynie 
"sygnalizować ... niedomagania" (art. 51), a więc wnosić za­
żalenia o niewykonanie zleceń, na przykład, przez kierownictwo 
przedsiębtorstw:a. Postulaty polityczne czy społeczne robotników 
mogłyby być z r.ównym pOwodzeniem zgłaszane, popierane i bro­
nione przez organizaCję partyjną, zbudowaną niezależnie od 
więzi produkcyjnej. Ponieważ jednak organizacja partyjna nie 
ma tych zadań, które stanowią zwykły zakres zadań partii i 
stronnictw w krajaCh niekomunistycznYCh, a ma .zadanIe całl­
kiem nowe - zwiększania produkcji i wydajnOŚCi pracy - jej 
organizaCja u dołu musi być zloudc'Wana na zupełnie innych za­
sadach. 
Pociąga to za sobą równoczesne zespolenie zależnoścI partyj­

nej z zależnością pracownika od pracodawcy. Kierownik oddzia­
łu warsztatu prOdukcyjnego współpracuje ściśle z władzami par­
tyjnymi, a zaniedbanie pracy, czy to gospod~czej, czy to par­
tyjnej, pociąga za sobą konsekwencje zarówno w Partii, jak I 
w pracy zawod'owej. Opuszczenie szeregów partyjnYCh z ini­
cjatyw.y członka jest niemożliwe, chOĆby z tego powodu, że po­
ciągnęłoby to za sobą konsekwencje w dziedzinie pracy zawo­
dowej.6D) W odróżnieniu od PPR i PZPR dawna PPS zorgani­
zowana była na zasadzie kół terenowych. W trzy miesiące po 
tzw. zjednoczeniu, J. CyrankiewiCZ mówił: 

"Akcja scaleniowa przebiegła naj słabiej w kołach lerenowych. 
Jest to jeszcze jedno potwierdzenie słuszności oparcia Partii o 
podstawowe organizacjP, związane z warsztatem pracy".70) 

Kierly indziej działacze partyjni skarżą się, że "na faU fluk­
tuacji część czl'onków tr.aci kontakt z organizacją ... Nasze or­
ganizacje nie potrafiły jeszcze ukształtować właściwego sto­
slmku części członków i kandydatów d'o przestrzegania statutu 
Partii w wypadku zmiany miejsca pracy lub zamieszkania " .71) 
Najwidoczniej robotnicy, zmieniając miejsce pracy, 'korzystają 
ze sposobności opuszczenia Partii. 

SpoSObem zapeWtt1ienia przynależności członków do Partii, a 

68) Edward Gierek. Z doświa.dczeń pracy grup partyjnych. "Nowe 
Drogi" Nr 4, Warszawa 1952, str. 84. 

69) Nowak. Niektóre zaga.dnienia. organizacyjne... itd., str. !M-25. 
70) J. CyrankieWicz. O wynikaCh akcji scalenioweJ... itd., str. 62. 
71) Antoni Alster i J . Andrzejewski. W sprawie składu SOCjalnego 

PZPR. "Nowe Drogi" Nr 1, Warszawa 1951, str. 240. 
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więc i wzmocnienia dyscypliny partyjnej, j est właś~ie . połąc~­
nie struktury organizacji partyjnych ~e strukturą I hIerarchIą 
warsztatu pracy. 

Sne':!yficzną formą transmisji woli Partii ku ,,:,si jest t~. a~­
cja-łączności ze wsią, pOlegająca na delegowamu na. ~es e~lp 
robc'tniczych, idących tam "pod ba~zną k~mtrolą Partu : Eki~y 
te, wzmocnione aktywistami, praCUJącymI W. ur~da~,h l ins~1-
tucjach. mają posiadać "mocny p~on .orgat;~cYJny ft za Ich 
działalność "ponosić mają odpoWledZlalnosc mstr~torzy w~­
działu organizacyjnego, oraz specjalnie wyznaczen~, ';;złonkoWle 
komitetu partyjnego w większych zakładach pracy . ) 

Niezależnie od akcji łączności, tzn. pracy agitacyjnej, prowa­
dzonej przez robotników i instru!dorów wśród chłopów, P~r~ia 
stawia sdbie za Z3id'anie delegowanie w teren na stałe ro}lotmk.ow 
fabrycznych, którzy mają być przydzielani do komi~tow; ~~­
nych. Może to oznaczać zarówno osadzanie !la WSI .s~ecJalme 
wybranych robotników, wykon~ ących rownoczes:ue J?racę 
Eawodową, na przykład przy stacJ~ch maszyno~~h, Jak I od­
komenderowywanie dawnych partyjnych robotnikoWi na stano­
wiska zaWlOdowych pracowników Partii.73 ) 

Celem akcji łączności ma być przekonywanie chłopów do or­
ganizowania spółdzielni produkcyjnych, podo,bnie jak to miało . 
miejsce w Rosji, gdzie grupy agitatorów z miasta pomag~ w 
tzw. akcji uświadamiaj ącej, a często brały czynhy ud~lał w 
"rozgramianiu elementów kułackich". 

Do organizacji masowych, stanowiących transmisję Partii do 
mas należa również tzw. stronnictwa. Gra synonimami: "par.:. 
tia '" i "stronnictwo" ułatwiła niejako przejŚCie od systemu te­
oretycznie rÓwIJ.C>uprawnionych ugrupowań politycznych do sy­
stemu układu hierarchicznego, w którym Zjednoczone Stron­
nictw.o Ludowe staje się transmisją woli Partii do bezpartyj ­
nych mas chłopskich, a Stronnictwo Demokratyczne .- trans­
misją woli Partii do drobnych rzemieślników i członków wol­
nych zawodów. 

Zbyt daleko zaprowadziłOby nas omawiani~ poszczegÓlnych 
etapów; tego przejścia, tj. rozbicia PSL, załow.nego pr~z B.a­
gińskiego, Korbońskiego, Mikołajczyka i innych, I połącze~la me­
dobitków tego stronnictwa ze ściśle reżimowym Stronmctwem 
Ludowym. Według Charakterystyki Gomułki, grupa ta powstała 
r; działaczy lewicowego nurtu Stronnictwa Ludoweg.o. Było w 
niej w chwili powstania Krajowej Rady Narodowej, niewielu 
dzia'łaczy Stronnictwa Ludowego i Batalionów ChłopskiCh i ni-

72) R. Zambrowskl. Aktualne zadania Partu na wsi. "Nowe Drogi" 
Nr 2, Warszawa 1949, str. 107. 

73) Przemówienie Tokarskiego na Plenum kwietniowym PZPR. "No­
we Drogi" Nr 2, Warszawa 1949, str. 134. 
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kogo z kierowników. W lutym 1944 r. odbył się Krajowy Zjazd 
tej grupy z udziałem około 10 osób.74 ) 

Grupa ta, przyjmując nowych czł'onków, oCZYWiście, pod' wa­
runkiem akceptowania przez nich ścisłej współpracy z Partią, 
rozrastała się i przejęła niedobitki PSL, z którymi zjednoczyła 
się na Kongresie, odbytym w listopadzie 1949 r. 

Jeden z przywódców Stronnictwa Ludowego tak określa jego 
rolę: 

"Zadaniem naszego stronnictwa jest łączenie poprzez nasz 
aktyw, poprzez naszych członków, masy naszych sympatyków i 
bezpartyjnYCh Chłopów mało- i średniorolnych z Partią. Wszel­
kie takie elementy, które chciałybY' przy pomocy naszej orga­
nizacji. .. nie łączyć mas z Partią, ale je od niej oddzielać, należy 
traktować jako elementy wrogie ... Takich ludzi, którzy usiłują 
ścisłe i braterskie iWspółdział·anie z Partią, jako siłą kierowniczą, 
zastępować mniej lub bardziej zamaskowanymi próbami prze­
ciwstawienia naszego stronnictwa Partii, należy... usuwać nie 
tylko z władz ale i z szeregów stronnictwa ".75) 

Ściśle według klasyfikacji doktryny partyjnej Stronnictwo 
Ludowe jest zatem aktywem bezpartyjnym, a w pojęCiaCh obec­
nego systemu, człlonkowie Stronnictwa Lud'Owego są bezpartyj­
nymi aktywistami. Wolno się jednak domyślać, że nie dotyczy 
to samych kierowników Stronnictwa, których istotny stosunek 
do Partii nie może być jeszcze oficj aInie uj awniony. 

Prezes Stronnictwa Ludowego krytykuje tych działaczy, któ­
rzy "wykazali błędne i wąskie rozumienie sojuszu robotniczo­
chłopskiego", gdyż wydawało im się, że "sojusZ) ogranicza się 
do współpracy z PZPR i pod tym kątem oświetla braki sojuszu. 
Wskutek niezrozumienia istc,ty sojuszu kryty1kowali gminnych 
sekretarzy PZPR".7G) 

Linia programowa Stronnictwa ściśle odpowiada koncepcj om 
PZPR, łącznie z uznaniem "przodującej roli klasy robotniczej 
i Partii"77) (oczywiŚCie, PZPR). 
Wystąpienia działaczy Partii wskazują, że zabiega ona głów­

nie o wykonanie zadań, wyznaczonych przez PZPR w zakresie 
propagowania spółdzielni produkcyjnych, tj. ko,lektywów i zwal­
czania tych, wciąż jeszcze bardzo silnych, elementów we włas­
nych szeregach, które przeCiwstawiają się d'Yktaturze PZPR. 

To stanowiskoo pozostałych stronnictw, tj. Zjednoczonego 
Stronnictwa Ludowego i Stronnictwa Demokratycznego, spotyka 
się z uznaniem c:Mcnków Biura Politycznego PZPR, czyli krótko 
mówiąc, Partii. Minc podkreśla, że stronnictwa te "zmieniły swą 

74) Przemówienie W. Gomułki na Plenum sierpniowym 1948 r. "No­
we Drogi" Nr 11, Warszawa 1948, str. 44. 

75) Aleksander Juszkiewicz. Umacniamy front narodowy. przemó­
wienie na Kongresie SLo "Sprawy Chłopskie" Nr 1, Warszawa 1951, 
str. 42-43. 

76) Stefan Ignar. Zadania Zjednoczonego Stronnictwa Ludowego we 
froncie narodowym. "Sprawy Chłopskie" Nr l, Warszawa 1951, str. 19. 

77) Juszkiewicz. Umacniamy 'front narodowy ... itd., str. 47. 
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treść kl·asową i uznają linię polityczną Partii za abowiązującą 
dla siebie ... W obecnym etapie rozwoju demokracji ludOWYCh, 
stronnictwa te spełniają w istocie funkcję swoistych formacji 
sojuszniczych, swoistego pomostu czołowego oddziału klasy ro­
botniczej do części mas pracujących, zwłaszcza chłopskich".78) 
Każdy oczywiście rozumie przez "cZlołowy oddział klasy robotni­
czej" Partię, a przez pomost - transmisję. 

Jeżell chodzi o młodzież, to za transmisję Partii uważa się za­
równo Związek Młodzieży Polskiej, jak i Służbę Polsce, "umaso­
wiony ale i upolityczniony sport", a także szkolnictwo.79 ) 

Szczególne stanowiskoo zajmuje ZWiązek Młodzieży Polskiej, 
gdyż młodzież tylko poprzez ZMP może dostać się d'O Partii. 
Art. 4 statutu PZPR przewiduje, że mł'Odzież w wieku do lat 20 
przyjmowana jest do Partii wyłącznie z szeregów ZMP. Statut 
Stronnictwa DemOkratycznego przewiduje, że "osoby w wieku 
do lat 20 przyjmowane być mogą w zasadzie tylk.o z szeregów 
ZMP" (art. 7, pkt.> .. 

Partia w stosun'ku do młOdzieży kieruje się zasadą Stalina, 
powtarzaną w prasie pe·lskiej: 

"Zabezpieczenie kierownictwa partyjnego - oto co jest naj­
ważniej sze i naj istotniej sze w całej działalności Komsomołu." 

Partyjny działacz mł<odzieżowy, cytując to zdanie Stalina, 
podkreśla, że "przed Partią stoi z3Jdanie nie tylko opieki i po­
mocy poolitY'cznej dla ZMP, ale kierowanie całością spraw mło­
dzieżowych" .80) 

W czasie Kongresu Zjednoczeniowego, tj. w grudniu 1948 r., 
na 117 C:Monków wojewódzkich prezydióW! ZMP do Partii nale­
żało 89, a na 2.441 czŁonkiń zarządów powiatowych Ligi Kobiet 
do Partii należał'O 1.400.81) 
Reguła o transmisji, obejmującej całokształt życia społecznego 

we wszystkich jego przejawach, wyznacza właściwe stanowisko 
bezpartyjnych, jako przedmi~tu nie~ta.nnego odd~aływ!lni~ 
Partii oraz stanowisko członkow Partu, Jako oOrgaruzatorow l 
przywódców bezpartyjnych. Jest to koncepcja zgcła odmienna 
od koncepcji stronnictwa, do którego można się zapisać, gdy 
wyznaj e się jego id'eologię. Członkiem partii jest ten, kto ma 
kwalifikacje przywódcy, choćby" na naj niższym szczeblu, choćby 
wobec !bezpartyjnych towarzyszy pracy w fabryce, czy w wiej­
Skiej "spółdzielni produkcyjnej". Propaganda dąży dc, wpojenia 
społeczeństwu poglądu, że należenie do partii jest zaszczyte~, 
przyznawanym tym, którzy nań zasłużą. Do partii nie werbUJe 
się członków, do partii d o b i e r a się ich i dopuszcza. 

78) Hilary Minc. Niektóre zagadnienia demokracji lud0W;~j w świetle 
leninowsko-stalinowskiej nauki o dyktaturze proletariatu. Nowe Dro-
gi" Nr 6, Warszawa 1949, st:. 102-103... .•. 

79) Cyrankkwicz. O wynikach akCJI scaleD1oweJ ... ltd., str. 80. 
80) J. Kapliński. Więcej uwagi młodzieży! "Nowe Drogi" Nr 3, War-

szawa, 1952, str. 77-78. . tr 13 
81) Zambrowski i świątkowski. O statucie i zadaniach... ltd., s. . 
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VII. SKŁAD SPOŁECZNY PARTII I JEJ BIUROKRATYZACJA 

W partiach komunistycznyteh zagadnienie regulowania ich 
składu zastępuje, znany w stronnictwach krajów demokratycz­
nych, problem ich werbunku. Trzeba jednak podkreślić, że w 
okresie początkowym pierwotnej koncepcji "demokracji ludo­
wej" istniał także system werbunku członków, który stworzył 
stan rzeczy, wybitnie utrucfuiający przystosowanie składu pa~­
tii do wymagań ustroju dyktatury proletariatu. Jak n?, orgam­
zację przywódCÓW, Partia, ~aszcza od Kongresu . ZJedno~ze­
niowego, była zbyt liczna. ŚWiJ.adczy o tym następujące porow­
nanie: w 1939 r. ilość członków WKP (b) wynosiła wraz z kan­
dydatami 2.477.666, co stanowiło około 1,3% ludności ZSRR.82) 
Tymczasem po czystJk,lłiCh, w chwili Kongresu Zjednoczeniowego, 
PZPR liczyła 1.368.759 członków i kandydatów, co stanowiło 
wówczas 5,8% ludności Polski.53) . 

Rozwój liczbowy PPR przedstawiał się w sposób następujący: 
w chwili tzw. "wyzwolenia" liczyła ona około 20.000 członków, 
z czego - wedle statystyków partyjnych - "oko'ro 12.000 wy_ 
szło z podziemia, drugie tyle (sic!) wróciło z emig;acji ze Zwią.­
zku Radzieckiego".84) Trudno z tego wniosIoowac, czy z ROSJi 
przysłano 8.000, tj. 40% początkowej ilości członków Partii, czy 
też może 10.00e.', tj. 50%, gdyż, być może, część delegowanych z 
Rosji przYfłano W drodze zrzutów l<ltniczych itp. i następnie 
zallczono do 12.000 wyszłych z podziemia (WKP (b) stale dys­
ponuje w Rosji mniej lub w~ęcej licznymi aktywami-ró~!,ch na­
rodowości, wysyłanymi w razie potrzeby do swych kraJow). 

Dalszy rozwój PPR do czasu Kongresu Zjed'rloczeniowego 
przedstawia się w sposób następujący: 

Rok Dość członków 
1945 ' ........... . ............................. 235.290 
1946 . . . . .. ... ............ . . . .. . ..... ........ . 555.888 
1947 .... .. ................ . . . ..... . .. . .. .. ... 820.786 
1948 przed "oczyszczeniem szeregów" ... . .... 1.006.87385) 
1948 po "oczyszczeniu" i "zjednoczeniu" ..... 1.368.759 

Według komunikatu o składkach na budowę wspólnego do-
mu86) ilość członków PPS, wynosiła w czerwcu 1948 r. 584.000. 
Można by więc przyj ąć, że ilość członków Zj ednoczonej Partii w 
grudniu 1948 r. powinna wynosić ok!oło 1.600.000 lub więcej z 
uwagi na intensywny werbunek OWI tym roku. Tymczasem w cza­
sie Kongresu Zjednoczeniowego R. Zambrowski podaje ich ilość 
na około półtora miliona, a później skorygowano tę cyfrę dokła-

82) Wraga. Ustrój sowiecki ... itd., str.50. 
83) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu socjalnego ... itd., str. 

238 oraz Rocznik Statystyczny, Warszawa, 1949, str. 16. 
84) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu socjalnego ... itd., str. 

235. 
85) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu ... itd., str. 236. 
86) "Nowe Drogi" Nr 9, Warszawa, 1948, str. 3. 
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dnie na 1.368.759. Różnicę naileży przypisać, z jednej strony, "o­
czyszczaniu szeregów ", z drugiej strony - znikaniu z ewidencji 
tzw. martwych dusz, to znaczy członków Partii, którzy, korzysta­
jąc z niedokładności ewidencji i z przeniesienia do innego za­
kładu pracy lub innej miejscowości, nie rejestrov,nali się, by-unik­
nąć zaszczytu należenia do Partii. Jak masowy charrukter przy­
br·ato to zjawiSko, widać ze stałych narzekań na niezdrową fluk­
tuację oraz z faktu, że przy przeprowadzonej w czerwcu 1947 r. 
wymianie legitymacji PPR skreśliło z ewidencji 156.148 " mart­
wych -dusz", tj. członków Partii, którzy zaniechali rejestracji.87) 
Drugą przyczyną nieoczekiwanego zmniejszenia ilości człon­

ków Partii w chwili zjednoczenia, jest tzw. "oczyszczanie szere­
gów", które trwa bez przerwy z różnym nasileniem. Druga po­
łowa 1948 r., to okres szczególnie intensywnej akcji "oczyszcza­
nia szeregów", zarówno PPR, jak i PPS. Wed1tug statystyków 
Partii z szeregów PPS usunięto wówczas 110.000 prawicowców, 
przy czym jednak przyznają oni, że " wskutek niedostatecznej 
pomocy naszej Partii za mało prawicowców zostało wówczas 
usuniętych z PPS". Równocześnie, tj. w drugiej połowie 1948 r., 
usunięto 60.000 czŁonków z PPR, przy czym również "czujność 
była niedostateczna ".S8) 

Od chwili, kiedy zj ed'rloczenie Partii zostało zdecydowane, 
rozpoczyna się tendenCja do redukowania ilości jej członków. 
Nie jest ono spowodowane jedynie dążeniem do usunięcia 
ogromnej ilości niepewnych elementów "z pośród PSL, WRN, 
AK a nawet NSZ " 89 ), ale także dążeniem do nadania Partii wła­
ŚCiwego chara'kteru kierowniczego, a nie organizacji masowej. 
Ci sami autorzy podkreŚlają, że "pod naciskiem gomułkow­
Szczyzny zacierała się w poważnym stopniu kierownicza rola 
Partii, jako awangardy klasy rObotniczej ", oraz powstawała 
"niezdrowa bezkrytyczna pogoń za ilością ze strony organizacji 
partyjnYCh, które nie chciały się dać prześcignąć przez PPS". 

Znacznie wcześniej ten sam zarzut został postawiony ze stro­
ny bardziej autorytatywnej, tzn. przez B. Bieruta, który oświad'­
czył, że Gomułka nie zwalczał "szerokiego i bezkrytycznego wer­
bunku do Partii". Nie przeszkodziło to B. Bierutowi skonstato­
wać w tym samym wystąpieniu (na Plenum sierpniowym 1948 
r.), że ".wyrazem wzrostu zaufania mas lUdowych do naszej Par­
tii jest też szybki wzrost jej szeregów".OO) 

Plenum KG PZPR, odlbyte w grudniu 1950 r., wprowadziło 
obok wydalenia z Partii zwyczajne skreślenie, nie będące Wi ogóle 
karą.9l) Stosuje się je wobec tych członków, ik:tórzy nie mają 
kwalifikacji na "przewodzenie klasie robotniczej". 

87) Zenon Kliszko. O marksistowską partię mas. "Nowe Drogi" Nr 
9, Warszawa 1948, str. 34. (Tytuł znamienny dla okresu początkowego 
demokracji ludowej). 

88) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu ... itd., str. 237 i 238. 
89) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu ... itd., str. 237. 
90) Bierut. O odchyleniu prawicowym ... itd., str. 30 i 34. 
91) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu. . . itd., str. 246. 
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Mimo akcji "oczyszczania sreregów", skreślania czŁonków oraz 
gubienia się <:złonków, które zresztą - wobec udoskonalenia 
ewidencji i notowania prreniesień w legitymacji - uległo ogra­
niczeniu, ilość członków Partii jest f\VlCiąż zbyt wielka, jak na 
partię " nowego typu". W tych warunkach funkcje Partii, wed­
fug koncepcji stalinowskiej, przypadają raczej w udziale tzw. 
aktywowi. Określenie "aktyw", znane we wszyst1kich partiach 
komunistycznych, nie jest nigdzie sprecyzowane, jakkolwiek 
raz jest o nim mowa w statucie, który powiada wart. 20, że 
"w celu omówienia ważnych zagad'nień praC}" partyjnej, komi­
tety partyjne zwołują narady aktywu partyjnego", oraz wielo­
krotnie w przemówieniach i artykułach. R. Zambrowski mówi o 
"nasyceniu zebrań aktywów partyjnych "92) w okresie przed 
Kongresem Zjednoczenio'VJlytn, J. Cyrankiewicz o centralnym 
aktywie partyjnym98) itd. 

Aktyw występuje zawsze w trudnych chwilach Partii, gdy! cho­
dzi o przełamanie żywiOłowości, czyli woli ogółu członków Par­
tii, która, jaJk: to. widać z ciągł'Ych skarg, jest zbyt masowa i nie­
dostatecznie jeszcze opanowana. Składa się on zape"wne z apa­
ratu zawodowych pracowników partyjnych oraz z najpewniej­
szych żywiołów, jak na przykład pracownicy UB itp. 

PZPR jest w założeniu partią r.obotniczą. By zachować ten 
charakter musi mieć, oczywiście, większość cZl1lOnków robotni­
ków. Jako <l.bowiązujące przyjmuje się tu Z.fl.lecenie Komitetu 
Centralnego WKP (b) z 1928 r., narzucone partiom komunis­
tycznym we wszystkich krajach.94) 

Do zachowania zdrowej struktury społecznej Partii należy dą­
żyć przez regulowaillie jej składu, tzn. politykę przyjmowania 
członków i prawidłowego przesuwania kandyd!atów, politykę pla­
nowego rozmieszczania członlków Partii w instytucj ach i we 
wszystkich oodziałach zakładów produkcyjnych, a także poli­
tykę przesuwania członków na kandydatów oraz usuwania z 
Partii, bądź też zwyczajnego skreślania.1l5 ) 

Mimo stałego regulowania składu zawodowego Partii ulega on 
znamiennym przesunięciom, polegającym na zmniejszeniu się 
odsetka robotników. Świadczy o tym poniŻSZa, tabela, Olbrazu­
jąca skład społeczny kolejno PPR, a potem od 1949 r. PZPR: 9G) 

92) Zambrowski i świątkowski. O statucie i zadaniach ... itd., str. 20. 
93) Cyrankiewicz. O wynikach akcji scalenioweL. itd., str. 69. 
94) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu .. . itd., str. 235. 
95) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu ... itd., str. 2'46. 
'96) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu ... itd., str. 239 i nast. 
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Grupy społeczne w procentach ogółu członków 
i kan~datów Partii 

.. 1945 r. 1948 r . 1949 r. 1950 r. 

53 

(grUdzień) (grudzień) (ktwiecień) (pa0(iziern.) 

RobotniCYJ .. . . 62,2 57,3 57,1 50,6 
Robotn. rolni . 4,2 4,1 
Chłopi ....... 28,2 22,1 14,4 14,1 
Prac. umysł. .. 9,6 17,1 22,8 28,9 
Inni ......... 3,5 1,5 2,3 

Przy ocenie tych danych trzeba pamiętać, że awansowanie ro­
botników do kategorii pracowników .umysłowych w administra­
cji przedsiębio["stw mogło wpłynąć w początlk:owym okresie, tj. 
;wI 1948 r., na poważniejsze zmniejszenie się odsetka robotników 
i ~ększenie się odsetka pracowników umysłowych, ale, jak 
stWierdzają statystycy partyjni, w późniejSZYCh latach przyrost 
odsetka pracowników umysłowych wynikał raczej ze zwiększe­
nia ilości urzędników-członków Partii. 
Wśród robotników rośnie odsetek niezatrudni.onych bezpośred­

nio v: prOdukcji dóbr, to znacZ)": transportowych, woźnych, ro­
botmkow tzw. pOd!Wórzowych itp. Każda analiza składu społecz­
nego partii zawiera skargi na ten temat. Tak na przy'kład jeden 
z sekretarzy KC pisze: ' 

': Cóż z te~o, że w niektórych kopalniach na śląsku mieliśmy 
duzo czł'Onkow Partii w kopalni, kiedy bezpośrednio przy węg­
lu, na przodku, mieliśmy ich nieproporcjonalnie mało".97) 

Równie częste są skargi na zmniejszenie ilości robo.tników, tzw. 
prOdukcyjnych, należących do Partii, w drugim wielkim ośrodku 
przemysłowym, a miano~cie w Łodzi. 

Szczególnie Charakterystyczny lest skład władz partyjnYCh w 
podstawowych organizacjach, po wy-borach przeprowadzonych w 
1951 r. Do władz tych wesulO: . 

Robotników pr<ldukcyjnych .. . ...... . 
Robotni'ków pomocniczych .. . .. . .... .. 
Pracownikó'WI umysłOWYCh i różnych .. 
Chłopów ................. . .... . ..... . 

Razem .................. .. ...... . 

24.900 
34.000 
54.430 
28.670 

142.000 

% 
17,5 
24,0 
38,4 
20,1 

100,098) 

.Jak z tego wynika, udział właściwych prodJukcyjnych rdbotni­
kow przemysłowych we władzach pOdstawowych komórek partii 
robotników wynosi 17,5 %. Podstawowe zadania niższych instan-

97) Nowak. Niektóre zagadnienia. organizacyjne ... itd., str. 17. 
98) Antoni Alster. Wybory do władz partyjnych. "Nowe Drogi" Nr 

1-2, Warszawa 1952, str. 79. 
Ilość pracowników umysłowych obliczona przeze mnie. 
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cji, tj. zwiększanie wydajności pracy robotników produkcyjnych, 
są zatem realizowane przez Władze tych instancji, złożone w 
większości z pracowników umysłowych i słuZb pomocniczych, na­
leżących w znacznej mierze do grupy społecznej, określonej 
przez Marksa mianem "Lumpen-Proletariat". 

Rzecz znamienna, że wśród chropów - członków Partii­
przeważaj ą nad tzw. biedotą chłopi średniO-Tolni. Właściciele 
poszczególnych grup gospodarstw rolnych stanowili następujący 
odset~k ogółu chłopów-czŁonków Partii w po1'Owie 1950 r.: 

W~elkość gIOspodarstw % ogółu chłopó'W'-
w ha. członków Partii 

do 3 ....... . ....... : ...... . ....... 30,8 
3-7 ....... . . ; ............. . ....... 37,9 
7-15 ................... . . . . . ..... . 24,9 
ponad' 15 .................... . ... . . 0,6 · 
członkowie spółdz. prod. . .. . .. . . . .. 5,8 

Warto wspomnieć, że w stosunku do ogółu właścicieli gospo­
darstw rolnych liczba wł1aścicieli, którzy posiadali gospodarstwa 
o powierzchni 5 ha i mniej wynosiła 61,2%. Wynika stąd jas­
no, że Chłopi małorolni mniej chętnie zapisywali się do Partii 
niż średniorolni.99) 

Wzrost odsetk~ pracowników umysłoWYCh jest m.in. wynikiem 
wzrostu ilości pracowników Urzędu Bezpieczeństwa i Milicji 
Obywatelskiej, należących do Partii, a także wzrostu liczebności 
etatowego aparatu partyjnego. W grupie pracowników umysło­
wych urzędnicy stanowią 52,6%, zaś "pozGStała część to wysu­
nięci robotniCY, technicy, inteligencja twórcza, nauczyciele, apa­
rat Bezpieczeństwa, pracownicy partyjni i kształcąca się mło­
dzież" .1(0) 

Wpra.'Wdzie p17yjmowanie pracowników Urzędu Bezpieczeń­
stwa do Partii pogarsza jej skład socjalny, ale skądinąd nie 
należy go utrudniać. Alster i And!rzejewski, potępiając szkodliwy 
sc~ematyzm -akcji regulowania składu socjalnego Partii, piszą 
m.ln.lOl ) 

"Z Wrochllwia miasta i P.oonania miasta były sygnały o pró­
bach odrzucania przez K. D. (Komitety Dzielnicowe) i K. M 
(~o.mitety Miej~kie.) kandydatur .dobrych towarzyszy, pracow~ 
Olkow M.O. (MIliCjI Ob~atels:'deJ) i UB. (Urzędu Bezpieczeń­
stwa) . . . tylko dlatego, zeby Ole pogorszyc składu socjalnego". 

R. Zambrowski wypowiada się przeciwko przedłużaniu roczne­
go okresu stażu kandydackiego dla pracowników umysłowych i 
motywuj e to w ten sposób: 

"Rośnie liczba robotników . . . przechodzących do kategorii 

99) Zambrowski. O realizację czołowego -hasła Partii... itd., str. 55. 
Rocznik Statystyczny 1949, Warszawa 1950, str. 53. 
100) Alster i Andrzejewski. W sprawie składu ... itd., str. 241. 
101) Alster i Andrz~jewski. W sprawie składu ... itd., str. 251. 
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pracowników umysłowych. Do tej samej kategorii zaliczeni są 
pracownicy UB i pracownicy MO. W tych warunkach IWprowa­
dzenie dł'UższegiO stażu kandydackiego dla pracowników umysło­
wych godziłdby częściowo w najlepsze elementy klasy robotni­
czej" (podkreślenie moj ę) .102) 

Jak z tych słów wynika, urzędnicy Partii i pracownicy UB 
należą wpraWdzie do kategorii pracowników umYSłowych, sta­
nowią jednak równocześnie najlepsze elementy czołowego od­
działu klasy robo1tniczej, jaką jest Partia. 
Równocześnie z wzrostem ilości członków Partii - pracow­

ników aparatu policyjnego - rośnie liczba pracowników etato­
wych. Bolesław Bierut zarzucał Gomuł'Ce "tolerowanie niewła­
śCiwej tendencji do liczebnego uszczuplenia aparatu partyj­
nego".103) Tym tendencjom położono kres, rozbudowując aparat 

O rozmiarach aparatu partyjnego dają wyobrażenie informa­
cje o :szkoleniu g-o, podane przez B. Bieruta.l 04 ) Wynika z nich, 
że aparat partyjny dzieli się na trzy zasadnicze grupy. Grupa 
pierwsza (stanowiąca 9% ogółu) pracowników tego .aparatu -
to pracownicy Komitetu Centralnego, grupa druga (16% ogółu) 
- to sekretarze komitetów powiatowych i miejskich oraz in­
struktorzy komitetów WIOjewódZkich. Grupa trzecia - to refe­
renci komitetów powiatowych i miejSkiCh oraz etatowi sekreta­
rze kcmitetów gminnych oraz zakładowych (stanowiąca 53% 
ogółu). Przy podsumowaniu odsetek brakuje 22%, prawdopodo­
bnie chodzi tu o perscnel Centralnej Komisji Kontroli Partyj­
nej oraz o szkoły partyjne. 

Od początku 1949 r. do pierwszych miesięcy 1950 r. z woje­
wódzkich szkół partyjnYCh wyszło - 5.000 absolwentów, z czego 
3.000 znalazło stanowiska etatowe w Partii. Tym niemniej po 
ich wejściu w skl,ad personelu płatnego, wśród sekretarzy k'<lmi­
tetów powiatowych i miejskich byŁo tylko 20% absolwentów 
szkół wojewódzkich, wśród instruktorów komitetów wojewódz­
,kich tylko 19%, a w całej grupie trzeciej tylko 20,5%. Jeżeli 
wziąć pod uwagę, że część tych absolwentów, powiedzmy sza­
cunkowo połowa, ukończyła szkoły wojewódzkie przed 1949 r., 
dojdziemy do wniosku, że aparat partyjny już lWI początku 1950 
r. liczył co najmniej 30.000 pracowników płatnych. 

Inne cyfry wskazywałyby na to, że jest ich raczej więcej, sko­
ro wiosną 1950 r. samych wykładowców w szkołach partyjnYCh 
był'o 12.000, a sieć szkolenia partyjnego obejmowała 80.000 
członków Partii.l05) 

FunkCjonariusze partyjni, oma\\iając przyczyny tego stanu 
rzeczy, przypisują go w pierwszym rzędzie "naleciałościom so­
cjal-demdkratycznym", a dalej "niedocenianiu roli kierowniczej 

102) Zambrowski 1 świątkowski. O statucie i zadaniach ... itd., str. 
44-45. 

103) Bierut. O odchyleniu prawicowym ... itd., str. 35. 
Partii po 1948 r. 

104) Bierut. Zadania Partii w walce o nowe kadry ... itd., str. 45-48. 
105) Cyrankiewicz. O wynikach akcji scaleniowej ... itd., str. 55. 
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Partii", które, jak ostrzegał Bierut na III Plenum KC PZPR 
"powoduje oderwanie Partii od mas r.obotniczych i chłop­
skich" .106) 

f!Y!ry, ogłoszone w tym samym artykule, wskazują jednak na 
cos mnego. Wzrost odsetka pracowników umysłowych do czasu 
rozgromienia odchylenia prawicowo-nacjonalistycznego," wyno­
sił 7,5% i należy go przypisać, jak to stwierdzają ci sami auto­
rzy, przesuwaniu robotników na stanowiska kierownicze. Nato­
miast wzrost odsetka pracowników umysłowych od początku 
1949 r. do października 1950 r. wynosił 11,8%. W cyfrach abso­
lutnych wzrost byłby jeszcze większy, właśnie po "oczyszczeniu 
szeregów", ale, niestety, nie znamy liczby członkó'WI Partii w 
październiku 1950 r. 

~alecox:e przez Bieruta zwiększenie liczebności aparatu par­
tYJnego l zalecone przez innych członków Biura POlitycznego 
ułatwianie przyjmowania pracowników aparatu pOlicyjnego do 
Partii przy równoczesnym potępieniu tzw. beZkrytycznej rekru­
taCji i zapoznawania kierowniczej roli Partii musiało powodo­
iWać "pogorszenie składu socjalnego" według terminologii par­
tyjnej. Można się tylko zapytać, dlaczego wzrost liczby członków, 
stanOWiących według Zambrowskiego najlepsze elementy klasy 
robotniczej, ma być równoznaczny z pogorszeniem składu so­
cj alnego Partii? 
Między zadaniami aparatu partyjnego, tj. w pierwszym rzę­

dzie utrzymaniem dyscypliny pracy według wymagań demokra...­
cji lUdowych oraz pilnowaniem wykonania zadań produkcyj_ 
nych a dążeniem do utrzymania robotniczego charakteru Partii 
istniej e zasadnicza sprzeczność. 

VIII. ZAKO~CZENIE 

Powstaje na zakończenie pytanie, w jaki sposób z dwóch partii, 
z których jedna przejęła tradycyjną nazwę, a teoretycznie i 
część programu socjaliStów demokratycznych, a druga była 
wprawdzie komunistyczna, ale oficjalnie głosiła program odręb­
ności polskiej drogi do socjalizmu i prymat niepodległości Pań­
stwa POlskiego, powstała partia nowego typu, oparta na zasa­
dach żelaznej dyscypliny i rOZCiągającej się na stosunki między 
nią samą a WKP (b), czyli partia stanowiąca oddział" lokalny 
tej ostatniej? 

Nie spOSÓb zrozumieć tego procesu eWOlucyjnego bez brania 
pod uwagę "pomocy" armii czerwonej, skoro pomoc ta podkre­
ślana jest stale.107) Nie spOSÓb go też zrozumieć bez znajomOŚCi 

106) Alster i AndrzejewskI. W sprawie składu ... itd., str. 241. 
107) Bolesław Bierut mówi na przykład: "Masy pracujące ... miały 

w armi~ radzieckiej sojusznika klasowego, który ... przez samą swą 
obecnośc obezwładniał obóz reakCji i czynił go niezdolnym do zbrojnej 
rozprawy z rewolucyjnym ruchem". Podstawy ideologiczne nowej Par­
tii, "Nowe Drogi", Nr l, Warszawa, 1949, str. 32-33. 

A. Alster stwierdza, że 15.000 członkó~ Partii poległo w okresie 
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tych nastrojów, które ogarnęł'Y społeczeństwo polskie po "wy­
zwoleniu" i utworzeniu uznanego przez cały świat rządu tym­
czasowego, po blisko sześciu latach walki, prowadzonej przez 
to społeczeństwo. Dlatego nie spOlSób tu dać pełnego :wytłuma­
czenia przemiany, jaka dokonała się w stronnictwach, skupia­
jąCYCh formalnie blisko póltora miliona członków. Wykracza­
łOby to poza ramy teg.o studium. 

Trzeba tylkO podkreślić, że silny opór istniał w obu stron­
nictwach i w obu równocześnie zostal: przeł'amany. Zadanie 
przezwyciężenia go w PPS było trudniejsze. Mimo, że większość 
dawnych działaczy przedwojennej Polskiej Partii Socjalistycz­
nej albo znajdowała się na emigracji albo została aresztowana, 
a ta część, która odeszła od PPS lWI czasie wojny (odłam tzw. 
RPPS) , zachowała się biernie lub wstąpiła do szeregów PSL, 
znaczna część warstwy robotniczej w dołach partyjnych reżi­
mowej PPS zachowała dawną ideologię. 

"Nie jest tajemnicą - mówił Cyrankiewicz - :ile Ministerstwo 
Bezpieczeństwa i jego organY', że !k.omlsje specjalne i inne spo­
łeczne .organy walki klasowej . .. były pod silnym obstrzałem 
wielu działaczy od!rodoonej PPS ... Ani przedwojennfI' lewica 
pepeesowska ani RPPS nie zdołały dojść do właściwego zrozu- _ 
mienia roli Partii ... KonsekiW'encją tego było przejęcie ... zało­
żenia żywiołowości procesów rewolucyjnych ... Na szczęście w 
naszym wypadku działała nie tylko żywiołowość procesu, ale i 
bratnia PPR".lOS) 

Pisząc o tej pomocy na innym miejscu Cyrankiewicz stwier­
dza, że: 

_ "walka nie przebiegała bez trudności. Zwycięstwo :vi' tej walce 
doprowadziło do zdemaskowania prawicy, izolowania jej od mas, 
do usunięcia z kierownictwa, do wyrzucenia z Partii. Decydującą 
rolę 'W tej walce odegrała czynna pomoc ,komunistów" .109) 

Po to, aby uzyskać zgodę reżimowej PPS na połączenie z PPR 
trzeba było pójść na wyraźne pogwałcenie statutu tej partii i 
mianowanie delegatów na Kongres Zjednoczeniowy, stosując, 
gdzie się to dało, system tworzenia kół, opartych .o więź produk­
cyjną, tzn. zwołując człlcnków PPS, zatrudnionych w poszcze­
gólnych fubrykach pod kierunkiem zwierzchników, członków 
PPR. 

"A'kcja Oczyszczania szeregó'WI partyjnych - mówił H. świąt­
kowski - została przeprowadzona środkami, wykraczającymi 

1944-1948, z tego przeszło połowa do końca 1946 r. (W sprawie składv 
socjalnego PZPR, "Nowe Drogi", Nr l, Warszawa, 1951, str. 236). Cyfry 
powyższe dowodzą, że jeszcze po 1946 r. ruch oporu zbrOjnego me 
wygasł. 

108) J. Cyrankiewicz. Przemówienie na Kongresie Zjednoczeniowym. 
"Nowe Drogi " Nr 12, Warszawa 1948, str. XXX. 

109) J. Cyrankiewicz. stalin przewodzi walce o rewolucyjną jedność 
klasy robotniczej. "Nowe Drogi" Nr 6, Warszawa, 1949, str. 61. 
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poza ramy statutu PPS, świadcząc wymownie że ramY' te nie 
odpowiadają chwili zjednoczenia ani zjednoczOnej Partii".110) 

RaI?-Y stro~ctw pOlitycznycI:, występujących w początkowym 
okresle pozorme na zasadach rownoupra'WTlienia, utworzone zo­
s~ały ,przez PPR, która była "jedyną siłą decYdującą i kierow­
mczą . Ramy te stworzono w 1943 r., gdy trzeba było powołać 
do życia Krajową Radę Narcdową. 

Zespoły ludzi! dobrane p.rzez ~PR, do tych organizacji przyj­
mowałJn. członkow, pOSługUjąc Slę hasłami i nazwami dawnych 
t~adycYJnych stronnictw. Jeżeli się dało przy zachowariiu pozo­
r~w, a gdy trzeba było, bez zachowania pozorów, partia komu­
rust'yczna, a ~właszcza "najlepsze elementy ,klasy robotniczej ", 
udZlelały .sw.eJ pomocy do przezwyciężenia żywiołowości. Tylko 
statys~Yki Urzędu Bezpieczeństwa mogłYby ujawnić ramy i for­
my tej pomocY', ale te nigdy nie będą ogłoszone. 
. W ch:w~li, gdy p~szemy te słowa, w ramach zj ednoczonej Partit 
l poza Jej ramamI trwa proces transmitowania do mas be 
nych rad i k . k WK zcen-.~~ ~zowe P (b) i t o.w. Stalina osobiście. Apa-
rat tra.nsz.nlSJI Jest skomplikowany i złożony. System pasów 
t~ansmIs~JUych prowadzi od Biura POlitycznego, poprzez wszyst­
kl~ stopme w hierarchii partyjnej, poprzez organizacje bezpar­
t~J~YC?, poprzez aparat administracyjny państwa, do szkółek 
wleJsklch, do wsi, do fabryk, do wszystkich skupiSk ludzkich. 

Transmisji jest dużo - motor jeden. 

Wojciech ZALESKI 

/ 

110) Zambrowski i świątkowski. O statucie i zadaniach... itd., str. 
68. 
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HISTORIA POWSTANIA ARMII POLSKIE; 
I .fE.J SZLAK BO.JOWY 

I. GENEZA ARMII POLSKIE.J 

o tworzeniu Armii Polskiej w czasie wojny decYdował cel 
pOlityczny Związku Sowieckiego. Sam fakt istnienia takiej 
armii przy boku SoWietów miał świadczyć o odruchowym, go­
rącym pragnieniu Narodu Polskiego wspólnej walki z armią 
czerwoną o wyzwolenie Polski. Miał stać się następnie prze­
ciwwagą Armii Polskiej, walczącej na Zachodzie u boku Angli­
ków, l3J jej czyn zbrOjny i krwawe ofiary miały być polskim 
wkładem do wojny, który mógłby być WYZYSkany przez Zwią­
zek SoWiecki jako atut wobec Aliantów. W stosunku do Naro­
du POlSkiego Armia ta miała stworzyć pcmost porozumienia z 
narodem rosyjskim. Ta Armia, a nie Armia walcząca na Za­
chodzie, maJ przynieść Polsce wy~olenie. Ona zdobędzie sto­
licę i otworzy szeroki dostęp do morza, ona da Polsce nowe 
granice na Odrze i Nysie Łużyckiej. 

Na powstanie, początkowy rozwój i dalszą rozbudowę Armii 
Polskiej składa się szereg elementów. 

A. Okres I. W swoim pierwszym okresie WOjsko Polskie po­
wstaje ze scalenia Armii Ludowej, organizowanej VI' kraju w 
czasie oKupacj-i niemieCkiej, i Armii Polskiej, powołanej do ży­
cia w okresie wOjny naJ terenie sowieckim pod egidą ZWiązku 
Sowieckiego. 

Armia Ludowa, która powstała na wiosnę 1942 r., jako orga­
nizaCja bOjowa Polskiej Partii Robotniczej (PPR), pod na~ą 
Gwardii Ludowej, zgłasza gotowość pOdporządkowania się Si­
łom ZbrOjnym w kraju do walki z Niemcami. Lecz na skutek 
rozbieżności ideologicznych i nieuznania przez Gwardię Lu­
dową Rządu Rzeczypospolitej Polskiej w Londynie nie doszło 
do definitywnych rozmów. Nie mniej jednak Oddziały póZliej-
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szej Armii LUdowej walczą podczas Powstania Warszawskiego 
pod rozkazami Armii Krajowej. . . . 

Jesienią 1943 r. PPR powołuje do zyCla Krajową Rad~ Na­
rodową (KRN) jako przedstawicielstwo narodu .. Na posl~dze­
niu KRN w dn. 31 grudnia 1943 r., pod przewodmctwem ~lert~: 
ta, zostaje wydaD'~7J "Manifest DemOkratyc~y OrganlzacJl 
Społeczno-Politycznych i Wojskowych w Polsce. 

Na posiedzeniu tym zapada uchwała o utworzeniu ~ii Lu­
dowej, w skład której wchodzą: dotychc~sowa GwardIa LU!­
dow<a; i rozproszone oddziały partyzanokie, podporządk{)wane 

KRN. . Ar . L d 
W myśl dekretu KRN Nr 1 ze stycznIa 1944. r. ml~ u .0: 

wa staje się podstawą Sił z~~oj.n:ych w kraJu. D0'Y0dcą Jej 
mianowany jest gen. Rola, pozmeJszy marszałek MIchał ży­
mierski. 

Armia Polska organizowana. na. ter~nie ZSSR. Zalążkiem 
Armii POlskiej iW' ZSSR staje się Dyw. im. TadeW?za KościW?z­
ki, jako 1. Dyw. Piech. p.owstaje z inicjatywy ZWiązku Patno­
tów Polskich w ZSSR na wiosnę 1943 r. pod protektoratem 
Związku Sowieckiego. Dywizja organizuje się w obozie sielec­
kim nad Oką, w pobliżu Riazania. W rocznicę bitwy pod Grun­
waldem, w dno 15 lipca 1943 r., zostaje zaprzysiężona, w koń­
cu sierpnia końcZ)'! formowanie, .(lI 1 września rusza na front, 
początkowo w rejon Smoleńska. . 

Po wyjściu 1. DP z obozu sieleckiego, organizuje się w tymze 
obozie 1. Korpus Polskich Sił Zbrojnych. Powstają kolejno: 

.~ 

r 

4. Dyw. Piech. im. Jana Kllińskiego 
6. Dyw. Piech. i 
Bgda kaw. .. h 
szereg brygad art., sap., ppanc. i oddziałow pomocmczyc '. 

W ostateczny skład Ordre de Bataille 1. Armii wejdzie: 

5 DP (1., 2., 3., 4., 6.) 
1. Bgda Panc. 
1. Bgda Kaw. oraz 

• J 

szereg jedno pozadywizyjnych (bgdy art., sap., ppanc. itd.). 

Do lipca 1944 r. 1. Armia podlega politycznie ~w~ązkowi ~.a-
triotów Polskich. W lipcu 1944 r. ZWiązek PatrIOtów POlskich 
pOdporządkowuje się KRN i Oddaje pod jej rozkazy 1. Armię 
Polską. . . 

Na posiedzeniu w dn. 21 lipca 1944 r. w Lublmle KR~ uchwa­
la ustawę 1), na podstawie której przejmuje wierzchnictwo n~d 
Armią POlską w ZSSR i jednoczy ją. z Armią ~udo:wą w kraju 
pod nazwą WojSka Polskiego. Dowodztwo obejmUje g~n. ż~­
mierski, wchodząc równocześnie do powołanego w t~ze d~lU 
Polskiego Komitetu Wyzwolenia NarOdowego (PKWN), Jako kle-

1) Dz.U .R.P. Nr l, 1944, poz. 2. 
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rownik resortu Obrony Narodowej. Formacje Wojska Polskiego 
pOdlegają operacyjnie Naczelnemu Dowództwu Armii Czerwonej. 

Ustawa ta staje się podstawą prawną istnienia obecnego Woj-
ska Polskiego. . 

B. Okres n. W okresie rozpoczynających się walk 1. Armii na 
Wiśle (,koniec lipca 1944 r.) Polski Komitet Wyzwolenia Narado­
wego decyduje formowanie 2. Armii Polskiej drogą rozwiązania 
organizacji pOdziemnycn i /Wcielenia ich członków do WojSka 
POlSkiego oraz zarządzonej częściowej mobilizacji. 

Zostaje uchwalonych szereg dekretów: 
De/kret PKWN (Lublin) z dn. 15 sierpnia 1944 r.2 ) powołuje do 

Służby wojskowej: 4 roczniki (1921-1924); !Oficerów i podofice­
rów zawodowych, rezerwy, tajnYCh organizacji wojskowych, 
stanu spoczynku, urzędników WOjskowych; lekarzy, felczerów, 
lekarzy weterynaryjnych; szoferów i specjalistów samochodo­
wych, lotniczych, broni pancernej. Ponadto zostaje zarządzona 
rejestracja mężczyzn (roczniki 1911~1920) i kobiet (lekarki, 
pielęgniarki, t elegrafistki itd.) do służby pomocniczej. 

Dekret PKWN (Lublin) z dn. 24 sierpnia 1944 r.3 ) rozwią­
zuje tajne organizacje wojSkowe na terenach "wyzwolonych" 
i poleca wszystkim członkom, nie Objętym zarządzoną równo­
cześnie częściową mObilizacją, wstąpić ochotniczo do Wojska 
Polskiego, uznając ich stopnie i ' odznaczenia, nadane przez 
kompetentnych dowódców tych organiza.cji. 

Dekret PKWN (Lublin) z dn. 30 października 1944 r. 4 ) roo­
szerza mobilizację: powołuje 11 roczników 0915-1925); prze­
dłuża granicę wieku dla oficerów rezerwy, lekarzy i podofice­
rów; pOWOłuje do wojska kobiety-lekarki, pielęgniarki i spe­
cjalistów ·wojskowych. 

Dekret Tymczasowego Rządu (Warszawa) z dn. 22 marca 
1945 r. 5 ) zarządza dalszą częściową mobilizację i przedłuża 
górną granicę wieku dla po;szczególnych specjalności wojsko­
wych. 

Wreszcie dekret Tymczasowego Rządu (Warszawa) z dn. 30 
marca 1945 r. 6) powÓłuje kObiety urodzone w 1921-1925 r. do 
pomocniczej służby wojskowej. 
Rozwiązanie tajnych organizacji wojSkowych i ochotnicze 

wcielenie ich człcnków do wojska, a w szczególności zarządzo­
ne częściowe mObilizacje, pozwalają nal formowanie 2. Armii. 

Powstaje ona i szkoli się _ ·w miarę "wyzwalania" terenów 
- całkowicie na ziemiach polskich. 
Organizują się i koncentrują: 

5. DP IW r ej onie Łukowa 
8. DP w rejonie Siedlec 

2) Dz.U.R.P. Nr 2, 1944, poz. 5. 
3) Dz.U.R.P. Nr 3, 1944, poz. 12. 
4) Dz.U.R.P. Nr 10, 1944, poz. 5I. 
5) DZ.U.R.P. Nr 11, 1945, poz. 55. 
6) Dz.U.R.P. Nr 11, 1945, poz. 56. 
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7. i 9. DP "Ił' rejonie Radzynia 
10. DP w rejonie Rzeszowa 
Korp. Panc. w rejonie Chełma. 

W ostateczny skład Ordre de Bataille 2. Armii wchodzi: 

5 Dyw. Piech. (5., 7., 8., 9., 10,) 
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1. Korp. Panc. d . 
Bgdy art. ppanc., plt ., sap. i szereg oddziałów poza ywiZYJ-

nych. 

.. Lotnictwo. Zalażkiem lotnictwa myśliwskiego jest szwadron 
"'WarszaJwa", organizowany łącznie z 1. Dyw. Piech. w obozie Sie­
leckim pod Riazaniem. Pod koniec 1943 r. z szwadronu tego po­
wstaje w Grigoriewskoje pod Moskwą pułk "Warszawa", który 
wkrótce przekształca się w dyw1zj ę i bierze udział w walkach od 
Warszawy do Szczecina. 

W ślad za lotnictwem myśli-wskim idzie lotnictwo bomIbowe. 
Szwadron nocnych bombowców "Kraków" rozrasta się w pułk 
"Kraków", następnie w Dywizję Szturmową. 

Obydwie Dywizje 'Wezmą udział w operacjach nad Odrą i w 
bitwie o Berlin. 

Marynarka Wojenna. Zaczątkiem Marynarki Wojennej jest 
Baon Morski, u tworzony w Lublinie we wrześniu 1944 r. W 
marcu 1945 r. skierowany na wybrzeże, wkracza do uwolnione­
go Gdańska, gdzie po wcieleniu rekruta i wchłonięciu mary­
narzy, zwolnionych z niewoli niemieckiej, rozwijru się 1 staje 
pOdstawą dzisiejszej Marynarki WOjennej. 

We wrześniu 1945 r. wracają z internowania w Szwecji 3 
Okręty podwodne: "Ryś " , Żbik" i "Sęp". 

W kwietniu 1946 r. Ztwiązek Sowiecki ofiarowuje Poisce 23 
mniejsze okręty. 

W lipcu 1947 r. zostaje przekazany przez Rząd Angielski 
przedwojenny kontrtorpedowiec "Błyskawica " . 

Zatopione w 1939 r. 4 trawlery, wyciągnięte i naprawione 
przez Niemców, wracają do Polski. 

C. Okres III i ostatni - to zakończenie wojny. Jeńcy wojen­
ni, :uwolnieni z obozów niemieckich, żołnierze wracający do 
kraju z rozwiązanej Armii Polskiej, walczącej w czasie wojny 
na Zachodzie pod dowództwem brytyjskim, zaSilają Armię 
Polską· Ten nowy element posiada doniosłe znaczenie w roz­
budowie pokojowej WOjska POlskiego. Wojsko to odczuwa brak 
pOlskiej kadry oficerów i podoficerów, specjalistów lotn., panc. 
i marynarki wojennej, 'którzy w czasie wojny zostali zastąpie­
ni przez kadrę i specjalistów sowieckich. Powracający do kra­
ju żołnierze pozwolą na wypełnienie braków i częściowe zwol­
nienie kadry sowieckiej. 
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II. NA SZLAKU BOJOWYM 

y~yci.e ~ wybór kierunków działań operacyjnych' Armii Pol­
skIeJ me Jest wynikiem ani przypadku, ani takich czy innych 
potrzeb wojennych czynnego frontu, jak to miało miejsce w 
czasie Kampanii francuskiej w 1940 r., c'C'J' też w czasie wojny 
na froncie brytyjsko-niemieckim. 
Użycie to i wybór !kierunków działań było logiczną konsek­

wencją celu politycznego. Armia Polska miała stać się jego in­
strumentem. 
Wyposażenie jednostek polskich w nowoczesny sprzęt, obra­

mowanie ich w czasie działań wypróbowanymi jednostkami so­
wi~ckimi, .wsparcie w c,zasie walki potężnym działaniem arty­
leni, lotmctwa i czołgow było świadomym 'WYkonaniem przez 
naczelne dowództwo sowieckie z góry nakreślonego celu. Żoł­
nierz polSki miał w okresie chrztu boj owego MObyć zaufanie 
we własne siły i nabrać zaufania do sowieckiego kierownictwa, 
w okresie zaś dalszych wa:lk - zbliżyć się i wywalczyć granice 
na Odrze i Nysie Łużyckiej. 

W działaniach wOjennych Wojska Polskiego należy wyodręb­
nić samodzielne działania bOjowe 1. Dyw. Piech. i 1. Bgdy 
Panc. od działań operacyjnych 1. i 2. Armii POlSkiej. 

Pierwsze posiadają charakter raczej emocjonalny, mają prze­
mówić do sentymentu wojska, a pośrednio - do Narodu Pol­
Skiego, dać początek przyjaźni polsko-sowieckiej, 

Drugie urzeczYwistniają ponadto cele polityczne i cele 
narodowe. 

1. Armia przeznaczona jest do oswobodzenia stolicy Polski 
- Warszawy, następnie do zdobycia - poprzez dawne Prusy 
Królewskie - Pomorza i wytyczenia granic na Odrze. 

2. Armia ma zdobyć ŚląSk i wytyczyć granice I18J Nysie Łu­
życkiej. 

Działania 1. Dywizji Piechoty 

1. Dyw. Piech. im. Tadeusza Kościuszki (dca - gen. Ber­
ling) - zarodek organizowanego przez Rosję Wojska Polskie­
go - otwiera szlak bojowy WP w Kampanii sowieckiej. Rzu­
cona pośpiesznie w bój pod Lenino, nad Dnieprem w rej onie 
Smoleńska, jeszcze na ziemiach sowieckich, lecz już na pogra­
niczu ziem polskich, stacza swą pierwszą bitwę w dniach 12 
i 13 października 1943 r. 

Bitwa ta przechodzi do historii obecnego Wojska Polskiego. 
Rocznica jej zostaje uznana jako dzIeń Święta WP. Dekretem 
z dn. 7 października 1950 r. 7 ) ustanowiono dzień 12 paździer­
nika Dniem WojSka Polskiego, a to " .. . dla uczczenia bra­
terstwa broni i wieczystej przyj aźni pomiędzy Siłami Zbroj ­
nymi Rzeczypospolitej a bohaterską Armią Radziecką, ostoją 
pokoju i socjalizmu". 

7) Dz.U.R.P. Nr 45, 1950, poz. 411. 
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Ta sama Dywizja, wyłączona z 1. Armii, gdy walczyła pod 
Warką, rzucona jest na zdobYCie Pragi w pamiętnYCh dniach 
września 1944 r., kiedy Powstanie Warszawskie osiągało punkt 
kulminacyjny. Dywizja taJ zdobędzie prawy brzeg Wisły, prze­
rzuci nawet jeden patalion przez Wisłę, który pozostawiony 
własnemu losowi wykrwawi się do ostatniego żołnierza na przy­
czółku Czernirukowskim. Lecz nie otrzyma rozkazu pójŚCia na 
pomoc Warszawie. Zdobycie Pragi przez 1. Polską Dywizję ma 
wykazać najlepszą wolę sowiecką, sparaliżowaną niedojrzałym, 
przedwczesnym w terminie, nieuzgodnionym z dowództwem so­
Wieckim, Powstaniem Warszawskim. 

Za zdobycie Pragi 1. Dywizja zostaje odznaczona orderem 
Czerwonego Sztandaru, a pierwszy pułk otrzyma nazwę "Pra­
skieg,o". 

Ta sama Dywizja, wycofana: po raz drugi z 1. Armii w ostat­
nich dniach kwietnia 1945 r., weźmie udział wspólnie z woj­
skami sowieckimi w bezpośrednim szturmie na Berlin w dn. 
1 maja 1945 r. Po zaciekłych walkach o stację kolei podziem­
nej przy Bismarckstrasse, o gmach Instytutu TeChnicznego o 
podziemną fabrykę samolotów, zdobędzie Tiergarten i dokdna 
połączenia z oddziałami I Frontu Ukr·aińskieg<Y. 

Działania l. Brygady Pancernej 

1. B~dzie Panc. (dca - gen. SOWo Koniewicz) przypadnie 
in-?y kIerunek: zakończy ona swój szlak bOjowy walką o pol­
skIe morze. 
Wydzi~lona w pierwszych dniach marca 1945 r. z 1. Armii, 

w~~cząceJ pod Kołobrzegiem, wcielona do 1. Gwardyjskiej Ar­
~l~ Panc., 12 marca ZdObywa Wejherowo, 28 marca szturmu­
Je.l zdobywa Gdynię, następnie WYdziela (na rozkaz Rokossow­
skleg~) bao.n fizylierów, który wraz z dowódcą 1. Bgdy repre­
zent?-Je. WOJSko. P~lski~ na uroczystości zawieszenia na ratuszu 
gd~nsklm polSkiej flagI, symbolu przejęcia miasta i portu przez 
Panstwo Polskie. 

.Wreszcie 5 kwietnia, łącznie z 10. Gw. Dyw., Zdobywa ostat­
m punkt oporu niemieckiego na polSkim Bałtyku - Kępę 
Oksywską, wsławioną wa1kami płk. Dąbka we wrześniu 1939 r. 

Działania 1. Armii 

Dca - początkowo gen. SOWo Korczyc, od natarcia na War-
szawę - gen. SOWo Popławski. 

Ordre de Bataille: 
5 Dyw. Piech. (1., 2., 3'., 4., 6.) 
1 Bgda Panc. 
1 Bgda Kaw. 

A. Okres I - marsz na Wisłę 

Po ukończeniu organizacji w rejonie żytomierza następuje 
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przemarsz na linię Bugu (12-21 lipca 1944 r.), przeprawa przez 
Bug, przemarsz przez Chełm i Lublin, wreszcie domarsz na li­
nię Wisły w rejon Dęblin - Puławy (27-28 lipca 1944 r.). 

Na Wiśle rozpoczynają się pierwsze 'Walki o przeprawy, 2. DP 
pod Puławami i 1. DP pod Dęblinem. 

W międzyczasie 8. Gw. Armia Radz. sforsowała Wisłę na północ 
Dęblina, weszła w widły Wisły i Pilicy, zdObywając przedmo­
ście "Warka". 

1. Armia, przesunięta (lO lipca) na Pilicę, luzuje Oddziały 
8. Gw. Armii Radz. i prowadzi do połowy września ciężkie wal­
ki w obronie przedmościa "Warka". 

Po upadku Pragi (15 'Września) następuje przegrupowanie 
1. Armii pod Pragą, zluzowanie oddziałów 47. Arinii Radz. i 
przejęcie praskiej strony Wisły. Do końca grudnia 1. Armia 
trwa w lokalnych walkach nad Wisłą, przygotowując się do 
natarcia na Warszawę. Pod koniec października 1. DP zajmu­
je Legionowo i Jabłonnę (23-28 października), 3. DP forsuje 
Wislę pOd' Czerniakowem. Wymienione punkty staną się pod­
stawą uderzenia 1. Armii w styczniu 1945 r. 

B. Okres II - marsz na Odrę i Łabę 

ZdObYCie Warszawy. W połowie stycznia 1945 r. rozpoczyna 
się Ofensywa sowiecka, która ma się zakończyć zdObyciem Ber­
lina. W ramach tej ofensywy I Front Białoruski pod dowódz­
twem ~ukowa naciera z Wisły na Odrę. 1. Armia. podlega I FI'. 
Białoruskiemu i otrzymuje zadanie zdobycia Warszawy. 

Dca Armii organizuje manewr na dwóch skrzydłach: 
- na południu: wysiłek główny; z rejonu Góry Kalwarii 

Uderzają 3 DP (1., 3. i 4.) i Bgda Panc.; 
- na pÓłnocy: 2. DP forsuje Wisłę w Okolicy Łomianek i 

kieruje się na Bielany i ~olibórz; 
- w centrum: od wschodu, bezpośrednio na Warsza.wę, na­

cierają 6. DP i 1. Bg1da Kaw. 

Warszawa zostaje zdobyta w dn. 17 stycznia 1945 r., po czym 
następuje marsz pościgowy po osi Warszawa-Bydgoszcz, za­
kończony zdobyciem Bydgoszczy przez 1. Bgdę Panc. (27 stycz­
nia) i koncentracją Armii w rejonie Bydgoszczy. 

ZdObycie Pomorza. - Od początku lutego 1. Armia wyko­
nywuje zadania, które wiążą się z całokształtem tzw. "Ope­
racji Bałtyckiej" mającej na celu: 

- zniszczenie sił niemieckich, broniąCYCh Pomorza i Prus 
Wschodnich; 

- dojście do Bałtyku i Odry; 
- stworzenie warunków działania na Berlin. 
1. Armia działa na styku I Fr. BiałorUSkiego (~ukowa), dzia­

łaj ącego na Odrę, i II Fr. Biał. (Rokossowskiego), działaj ącego 
na Prusy Wschodnie. 

Z rejonu Bydgoszczy 1. Armia skierow.ana zostaje na płnc.-
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zach. na Pomorze z ostatecznym zadaniem zdobycia Kołobrze­
ga nad! Bałtykiem. 

Na drodze jej marszu staje "Wał Pomorski", Ufortyfikowana 
pozycja niemiecka pojezierza pomorskiego i rzeki Drawy, wybu­
dowana przez Niemców w 1936 r. i rozbudowana w 1944 r. na 
ogólnej linii Słupsk-Szczecinek-Wałcz. 

W pierwszych dniach lutego straże przednie 1. Armii, po wal­
kach pod Złotowem i Jastrowem, podchodzą pod "Wał Pomor­
ski ". Rozpoczyna się ciężka bitwa, trwająca prawie przez cały 
miesiąc. Biorą w niej udział wszystkie jednostki 1. Armii. W 
pierwszych dniach marca całokształt pozycji "Wału Pomorskie­
go"zostaje przerwany. Rozpoczyna się pościg na Bałtyk, który 
decentralizuje oddziały 1. Armii. 

Po zdobyciu "Wału Pomorskiego" manewr ~ukowa polega na 
odcięciu resztek niemieckiej grupy pomorskiej od Rzeszy i od 
morza. W związku z tym gros jego frontu uderza na Szczecin, 
1. Armia ma ścigać nieprzyjaciela do Bałtyku i zdobyć Koło­
brzeg. 

W manewrze 1. Armii: , 
- 1. i 2. DP wychodzi na zatokę Szczecińską ·w rejon Kamie­

nia Pomorskiego; 
- 3., 4. i 6. DP skierowane są na Kołobrzeg. 
Bitwa o Kołobrzeg, jeden z ostatnich trzonów obrony hitle­

rowskiej, należy do naj cięższych walk 1. Armii. Obrona portu 
oparta jest na trzech pierścieniach umocnień wewnątrz miasta. 
W noC)" z 8 na 9 marca wchodzi IW akcję 6. DP, w ślad za nią 
4. i 3. DP. Zacięte walki o poszczególne ulice i domy trwają od 
8-18 marca. Zdobycie miasta (17 marca) i portu (18 marca) _ 
to chluba działań wojennnych 1. Armii. Dzięki opanowaniu Ko­
łobrzega i całego obszaru ujŚCia Odry, I Front Białoruski uzy­
SkUje całkowitą swobodę manewru, może się zwrócić przeciw 
głównemu celowi - Berlin<l'Wi. 

Udział w natarciu na Berlin. W ofensywie na rejon Berlina 
1. Armia (prócz 1. DP) tworzy jedno z ogniw pierścienia, ma­
jącego zamknąć się wokół Berlina. 

W pierwszych dniach kwietnia, przesunięta na Odrę na płnc.­
zach. Kostrzynia (ujście Warty do Odry), w połowie kwietnia 
forsuje Odrę w rejonie Gozdowice-Siekierki, następnie wchodzi 
w skład ugrupowania sowieckiego, które dokonuje okrążenia 
Berlina od północy, walczy nad Kanałem Hohenzollernów i 
Ubezpiecza wojska czerwone na Kanale Ruppiner. 

Po zdobYCiu Berlina kontynuuje swój marsz przez Branden­
burgię i w pierwszych dniach maja wychodzi na Łabę w rejo­
nie miasta Sandau. 

Działania 2. Armii na Nysie Łuiyckiej 

Dca - gen. SOWo Karol świerczewski (Walter). Ordre de Ba­
taille: 5 DP (5., 7., 8., 9., 10.) oraz Korpus Pancerny. 



70 JÓZEF JAKLICZ 

2. Armia, zaledwie zorganizowana, jes:z;cze niewyszkolona, weź­
mie ud:z;iał w walkach w ostatnich tygodniach wojny, w warun­
kach, jak na młode wojsko, wyjątkowo trudnych. Wcielona do 
I Frontu Ukraińskiego (Koniew), pr:z;ejdue chrzest bojowy na 
Nysie Łużyckiej w połowie kwietnia 1945 r. 

Po skoncentrowaniu się na 'Wschód od Nysy, 10 kwietnia zlu­
zowała odd:z;iały czerwone, a międ:z;y 15-20 kwietnia forsuje Ny­
sę, prowad:z;ąc s:z;czególnie ciężkie walki pod Rottenburgiem i 
Lodenau. Wychodu następnie między Nysę i Sprewę, Korpus 
Pancerny forsuje górną Sprewę i zdObywa Bud:z;iszyn (Baut­
zen). 

Lecz w tych przełomowych, końcowych dniach kwietnia, pr:z;y­
gotowuje się odsiec:z; Berlina. Z bastionu Czechosłowacji wy­
chodu ostatnie uder:z;enie pancerno-motorowe niemieckie na 
skrzydło i tyły I Frontu Ukraińskiego, osaczającego Berlin od 
południa. Nieprzyjaciel ~oncentruje w rejonie Gorlit:z; 2 Dyw. 
Panc., 1 DP, 18 baonów c:z;ołgów i uder:z;a wprost na północ. 

18 kwr'etnia Niemcy, po wykonaniu uder:z;enia na tyły sąsia­
da 2. Armii, wychodzą na lewą jej granicę w rejonie Ullers­
dorf. 

Od 19 kwietnia trwają ciężkie walki. Korp. Panc. zostaje 
ściągnięty spod Bud:z;iszyna do głównej bitwy. 22 kwietnia 5. i 
7. DP są odcięte od głównych sił Armii; 9. i 8. DP cofają się. 
2. Armia, w niezmiernie ciężkich warunkach, 'W oparciu o lasy 
budus:z;yńskie, przechod:z;i do obrony frontem na południe i w 
obronie tej wytrzymuje, w kilkudniowym ciężkim boju, wszy­
stkie natarcia. 

Odsiecz Berlina :z;ostała zahamowana. 
7 maja 2. Armia, łącznie z I Frontem Ukraińskim na półno­

cy i 28. Armią raduecką na południu, przechodu do pościgu. 
8 maj a podchodu do Łaby na południe Drezna. 
9 maja, w dniu zawieszenia broni, obydwie Armie Polskie 

znajdują się nad Łabą. 
1. i 2. Armia straciły 65.000 żołnierzy w zabitych i rannych. 

Cz. II. 

WOJSKO POLSKIE 
POD DOWÓDZTWEM ROKOSSOWSKmGO 

I. UWAGI WSTĘPNE 

W bezpośrednim okresie po 'Wojnie Związek Sowiecki nie 
przywiązuje wa.gi do istnienia i rozwoju Wojska Polskiego. 
Ogólna sytuacj a polityczna pozwala przypuszczać, że Zachód, 
skłonny do naj dalej idących ustępstw, nie przedstawia dla 
Rosji ani pośredniego ani bezpośredniego zagrożenia. Ponad­
to, w tym czasie, gdy wzmagają się nastroje przeciwsowieckie, 
zarówno w spOłeczeństwie polskim, jak iw wojsku, okupacyj-
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ne wojsko sowieckie opuszcza Polskę, aby przeprowadzić włas­
ną demobilizację. Reżim komunistyczny nie zapuścił jeszcze 
dostatecznie głęboko korzeni, partia posiada za mały wpływ, 
a władze bezpieczeństwa nie są skonsolidowane. W tych wa­
runkach utrzymywanie poważnej licl'!bowo i uzbrojonej Armii 
Polskiej mogłoby stać się powodem, przemijających wpraw­
dzie, ale prawodopodobnych trudności. 
Następuje więc demObilizacja i całkowite rozbrojenie. Zostają 

rozwiązane wszystkie organizacyjne związki wojenne, zlikwi­
dowane wielkie jednostki lotnicze, pancerne, artylerii cięż­
kiej, ppanc., i plt., a cały sprzęt ,wojenny, prócz najbardziej 
niezbędnego dla celów wyszkoleniowych, odchodzi do Rosji. 
Armia Polska przechodu w stan wegetacji pokojowej, kadro­
wej, kadłubowej. Młodsi i sztabowi oficerowie sowieccy opu­
szczają Armię P.olską, powstaje jednak cała "góra", zapew­
niająca władzę i kierownictwo, w oczekiwaniu przyszłości. 

Stan ten zmienia się od połowy 1948 r. Wytrzymanie bloka­
d'Yl Berlina (wiosna i lato 1948 r.), powstanie państwa zachod­
nio-niemieckiego (Sierpień 1949 r.), traktat atlantycki (począ­
tek marca 1949 r.) są oznakami kresu dotychczasowych 
ustępstw Zachodu na rzec:z; Rosji. Na tym tle dojrzewa decy­
zja Związku Sowieckiego zmiany dotychczasowego stanowiska 
w sprawie organizacji i uzbroj enia państw "sprzymierzonych" 
(satelickich). Z końcem marca 1949 r. marszałek sowiecki Buł­
ganin obejmuje stanowisko Inspektora Wojsk państw "sprzy­
mierzonych", naczelny dowód~a WojSk Polskich, marszałek 
Rola-żymierski ustępuje miejsca marszałkowi sowieckiemu 
Rokossowskiemu, który otrzymuje zadanie przekształcenia 
Wojska Polskiego WI jeden z członów armii sowieckiej. 

Rokossowski znajduje teren częściowo przygotowany. W la­
tach 1948 i 1949 nastąpiło ujęcie w ramy wojskowego szko­
lenia całej młodzieży przedpoborowej i młodueży wyższych 
szkół cywilnych. Partia została wprowadzolła oficjalnie do woj­
ska a dotychczasową kadrę wojskową poddano czystce z ele­
mentów niepewnych. 

Reformy Rokossowskiego poszły w następujących kierun­
kach: 

1) na odcinku politycznym: związanie wojska z partią i pod­
por:z;ądkowanie go jej ki&fownictwu, pogłębienie pracy politycz­
no-wojskowej 'Według metod i organizacji sowieckich, dokoń­
czenie czystki kadry oficerskiej i zastąpienie wyższych dowód­
ców polskiCh sowieckimi; 

2) na odcinku wojskOwym: UChwycenie pełnej zdolności re­
zerw personalnych państwa i przekształcenie ich na potencj ał 
wOjenny, a zwłaszcza przeorganizowanie, zmotoryzowanie i 
uzbroj enie WP według nowoczesnych norm sowieckich oraz 
wyszkolenie kadry i wojska w duchu regulaminów sowieckich. 

• 
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Armia Polska przeżywa od końca wojny ciężki kryzys we­
wnętrzny. Kryzys ten prowadzi od zawiedzionych nadziei na 
odz~skanie niezależnego bytu państwowego dla Polski do cał­
kOW1t~go pOdporządkowania Wojska Polskiego dyspozycji woj­
skoweJ i politycznej Związku Sowieckiego. 

• 
Naczelny Wódz i Sztab Generalny. Generalny Inspektor Sił 

~r~j?ych, a 'Więc Naczelny Wódz na wypadek wojny, nie 
Is~meJe w strukturze armii pokojowej. Niewątpliwie, >będzie on 
mIan~wany na wypadek konfliktu i prawdop<ldobnie zosta­
nie mm generał polski. Będzie to koncesja na rzecz polskich 
se~t~entów ~arodowych; Rola tego wodza zapewne sprowa­
dZI s~ę wyłącznIe do zadan administracyjno-reprezentacyjnych. 
B~dzl~ ona po~obna do roli żymierskiego 'Vi' czasie wOjny. Po­
mewaz samodzIelna wojna Polski nie jest do pomyślenia Ge­
neraln~ In~pektor jest. zbędny. Nie opracowuje się Planu' woj­
n!, ktory Jest przedmIotem decyzji Naczelnego Wodza i stu;­
dlUm Sztabu Generalnego Zwią~u SowieCkiego w ramach ca­
łoks~tałtu pl~u sowieckiego. Armii POlskiej przypadnie w tym 
plame zadame wykonawcze, proporcjonalne do jej siły. 

Pols~i Sztab Generalny istnieje, lecz planowanie i przygo­
towame obrony państwa - właściwa rola każdego Sztabu Ge­
neralnego - nie należy do niego, gdyż, jak zaznaczyłem Pol­
ska jest jednym z odcinków operacyjnych, ujętYCh w' cało­
kształt strategii sowieckiej. Rola polskiego Sztabu Generalne­
go ogranicza się więc <io wykonywania dyrektyw Sztabu Ge­
neralnego Związku SowieCkiego w zakresie przeprowadzenia 
mobil~zacji i przygotowania terenu do walki, przygotowania 
s~tabow Wielkich Jednostek, studiów naukowych, dostosowa­
m~ d.oktry~y SOwieCkiej do rzeczywistości polskiej i najściś­
lejszej wspołpracy z odpowiednimi departamentami Minister­
stwa Obrony Narodowej (MON) i Dtwami Wojsk w celu 
stworzenia z Armii dobrego instrumentu taktycznego. 
Lot~ctwo" B~ń P~ncerna. Siłą pełnowartościowej nowo­

czesneJ .armIi, .sIłą, ktora decyduje o samodzielności jej użycia 
operacYJnego, Jest lotnictwo bombowe dalekiego zaSięgu i Wiel­
kie Jednostki Pancerne. Jedno i drugie stanowi w nowoczesnej 
bitwie {) powodzeniu decyzji operacyjnej. 

Armia Polska posiada lotnictwo 'Wyłącznie taktyczne brak 
jej ~k J~dnos~ek Panc. Rokossowski przezbroił i unowo~ześnił 
lotmctwo l bron pancerną, rozbudował istniejące lotniska oraz 
r~zbudował poniemieckie lotniska polowe, brak jest jednak ja­
kIchkolwiek danych o tworzeniu jednostek lotnictwa bombo­
wego dalekiego zasięgu, podobnie jak i o tworzeniu Wlk Jed­
nostek Panc. Jeżeli sprawdzą się pogłoski na temat tworzenia 
Korpusu Panc., to WYdaje się, że będzie on sztabem admini­
stracyjnym i przygotowującym rezerwy dla istniejących i ewen-

.. 
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tualnie nowotworzonych pułków czołgów, podnadto stanie się 
podstawą mob. dla organizacji Wlk Jednostek Pan., lecz do­
piero w okresie wojny. 

Mta.ryna.rka. nie istnieje. Kilka okrętów naWOdnych i pod­
wodnych przestarzałego typu należy uważać za sprzęt szkol­
ny . 

Obsada dowództw. W wypadku konfliktu między Wscho­
dem a Zachodem Polska, z racji swojego położenia geograficz­
nego, staje się z natury rzeczy terenem operacyjnym. Łączy 
Rosję z Niemcami i przez nią przechodzi 800/0 linii komunika­
cyjnych do przyszłego frontu europejskiego. Przeznaczeniem 
Polski jest więc przekształcenie się w bazę wojenną przyfron­
tową, zaróWno pod względem zaopatrzenia, jak i pOdstawy dzia­
łań lotniczych. Przygotowanie takiej bazy wymaga wojskowe­
go kierownictwa terenowego, zaznajomionego przynajmniej z 
najogÓlniejszymi zarysami planu wojennego. Trudno przewi­
dzieć, czy strzeżenie tej bazy będzie powierzone 'WOjsku so­
wieckiemu czy Wojsku Polskiemu. Związek Sowiecki nie może 
dopuścić, aby kierownictwo jej przygotowania spoczywało w 
rękach polskich. Nie może również dopuścić, aby Armia Polska 
stała się w przyszłości niepewnym narzędziem czy to na fron­
cie, czy na tyłach. 

Dlatego, po reorganizacji dOkonanej przez Rokossowskiego, 
90 % stanowisk naczelnych w MON przypadło oficerom so~ 
wieckim, 10% Polakom-komunistom, wyszkOlonym w Moskwie. 
Wszyscy bez. wyjątku dowódcy WOjsk i dowódcy Okręgów są 
oficerami sowieckimi. W ten spOSÓb dowództwo wszystkich 
szczebli zapewnia harmonijne wykonanie planu sowieckiego. 

Przemysł wojenny. Samodzielny polski przemysł woj enny nie 
istnieje. Polska jest całkowicie samowystarczalna jedynie w 
zakresie produkcji mało-kalibrowej i amunicji. Lecz nie 'zna­
czy to', że polski przemysł wojenny jest w zastoju. Przeciwnie, 
od chwili wprowadzenia gen. Jaroszewicza do Państwowej Ko­
misji Planowania Gospodarczego i objęcia przez niego kierow­
nictwa działu przemysłu wojennego, przemysł ten rozwija się in­
tensywnie, wykorzystując bogactwa naturalne kraju. W rozwoju 
tym przestrzegana jest zasada, że polski przemysł wOjenny 
jest tylko uzupełnieniem całokształtu potencjtału wojennego 
Rosji. POdstawą zaopatrzenia w zasadniczy sprzęt wojenny 
p<lzostanie Rosj a. 

II. ~ORZYSTANIE REZERW PERSONALNYCH PAŃSTWA 

Na wykorzystanie pełnej zdolności rezerw personalnych 
państwa i przygotowanie ich dla celów woj ennych wpłynęły 
- moim zdaniem - następujące elementy. 

Przygotowanie młodzieży do służby ,wojskowej 
A. Młodzież w wieku przedpoborowym. Dekret z dn. 16 stycz-
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nia 1946 r. 8) wprowadził powszechny obowiązek przysposobie­
nia wojskowego i wychowania fizycznego dla młodzieży od lat 
16, bez różnicy płci. Przepisami dekretu obj ęto całokształt szko­
lenia CYWilnego, wyższego i średniego, związków i stowarzyszeń 
młodzieżowych. Wpływ wojska gwarantowała zależność Rady i 
Urzędu Przysposobienia Wojskowego l Wychowania Fizyczne­
go od MON, rad wojewódzkich - od Dców Okręgów. Dekret 
nie wytrzymał prÓby nawet dwóch lat życia. Okazało się, że w 
organizacji przysposobienia brak było Silnej, centralnej egze­
kutywJy'. Ponadto Rząd zapragnął połączenia. przysposobienia 
wojskowego młodzieży z wyzyskaniem jej bezpłatnej siły robo­
czej lWI celu przyśpieszenia wykonania planów gospodarki 
państwowej. 

Ustawa z dn. 25 lutego 1948 r . 9), anUlująca dekret wyżej 
przytoczony, wprowadza Powszechny obowiązek przysposobie­
nia zawodowego, wychowania fizycznego i przysposobienia 
wojskowego młOdZieży. 

Obowiązkowi powszechnego przysposobienia WOjskowego 
pOdlegają wszyscy Obywatele pOlscy obojga płCi od 16-21 lat 
włącznie, ci zaś, którzy nie odbyli zasadniczej służby wojsko­
wej - do ukończenia 30 lat życia. Wykonanie powszechnego 
obowiązku przysposobienia wOjskowego Odbywa się w zakła­
dach naukowych wychowawczych i opiekuńczych, w zakładach 
pracy oraz w miejskich i wiejskiCh ośrodkach wychowania. fi­
zycznego i przysposobienia wOjskowego. 

$cisłe wprowadzenie 'Wl życie tej ustawy zapewniają dwa 
organy: 

1) Ogólno-kierowniczy: Rada Naczelna ·dla Spraw Młodzie­
ży i Kultury Fizycznej, utworzona przy Prezesie Rady Mini­
strów (w myśl poprzedniego dekretu przy MON), która ustala, 
w porozumieniu z MON, wytyczne wykonania powszechnego 
obowiązku przysposobienia wojskowego młOdZieży. W poszcze­
gólnych ministerstwaclt utworzone zostały biura lub wydzia­
ły dla współpracy z Radą Naczelną. Na niższych szczeblach 
istnieją odpowiedniki Rady Naczelnej, a więc: rady wojewódz­
kie i powiatowe, względnie miejskie. 

2) WYkona.wczy: organizaCja specjalna "Służba Polsce". 
OrganizaCja ta o charakterze WOjskovrym obejmUje: Główną 
Komendę "Służba Polsce", wojewódzkie, powiatowe (miejskie) 

gminne Komendy "Służba Polsce". 
Obsada kierownicza i instruktorska składa się z: oficerów 

i podoficerów służby czynnej, delegowanych przez MON; ofi­
cerów i pOdoficerów rezerw,y, jako instruktorów; kierowników 
robót i speCjalistów, delegowanych przez właściwych ministrów 
oraz instruktorów wychowania fizycznego, delegowanych przez 
inspektora ty kul tury fizycznej. 

8) Dz.U.R.P. Nr 31, 1946, poz. 195. 
9) nz.U.R.P. Nr 12, 1948, poz. 90. 
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Do zakresu działania organizacji "Służba Polsce" w dziale 
przysposobienia wojskowe~o należy.: . 

- ewidencja i rejestracja młodZlezy,. . 
- wykonywanie ćwiczeń cielesnych ! s.zkoleme :sporto~e, 
- wyszkolenie w zakresie przysposob~em~ do SłuZiby WOJsko-

wej i do wojskowej służby pomocmczeJ, 
- organizowanie młodzieży w jednos.tki. 
Po ukończeniu przysposobienia wOJsko:vego .abs?lwento~ 

przysługuje prawo do skróconej służby wOJsko,,:eJ, pIerwsze n­
stwo w przyjęciu do szkół wojskowych, zakładow naukowych 
oraz do otrzymywania stypendium. ' . 
Młodzież organizowana jest na te~eme. . 
- miejSkim i gminnym w hufce JunackIe szkolne i zakła-

dów pracy, . l dn' b 
- powiatowym, hufce łączą się w kompame wzg ę Ie a-

taliony, . . tł. home - wojeWÓdzkim, brygady mterwencYJne s a ~ l ruc . . 
W okresie letnim brygady ruszają do prac mwesty~y~?ych, 

zależnie od potrzeb danego województwa (bu~o~a lmll lro­
lejOWYCh i drogowych, boisk sportowych, pły1waln ?tp.). 

Organizacja "Służba Polsce " realizuje nast.ępuJące cele: . 
a) Wychowanie, uświadomienie klasowe l przygotowame 

młOdzieży do aktywności społecznej. 

b) Przysposobienie do służby wojskowej wszystkich .bez. 'Wi'j­

jątku chłopców. Armia otrzymuje nie rekrt.Ita, lecz zołn~erza 
dobrze podszkolonego do przys~ch zadano X:ZYSpo~pble~ie 
wszystkich dziewcząt do pomocniczej służby wOJskow~J. ~?cz 
'W1Ychowania fizycznego przechodzą one przeszkoleme. sClSle 
WOjskowe, jak: strzelanie z broni ręcznej i maszynowej, rzu-
canie granatami itp. . 

c) Przygotowanie do przyszłego zawodu, ?rzy cz!m zawod, 
znajdujący zastosowanie w wojsku, ~osiada pIerwszenstwo (np. 
szkolenie szoferów). . 

d) WyzySkanie młOdzieżowej siły roboczej w inwestycyjnych 
pracach państwowych. . . . . 

W wypadku ewentualnego przyszłego ~onfhktu mewą~phwIe 
znaj dzie się w P,eolsce gotowa armia żołn1erzy do pomocmczych 
prac wojskowych, pozafrontowych. Według d~nych.z ~951 r. 
ponad milion młOdzieży przeszło przez hufce Jun~ckie l bry­
gady pracy. Przy istnieniu takich kadr pom~cr:l~~ych cało­
kształt wojska może być przeznaczony do zadan sClsle fronto­
wych. 

B. Młodzież szkół wyższych w wieku pOborowym. W ślad' za 
przysposobieniem wojskowym w wie~u p~zedpob~rOwym: spe­
cjalną troską otoczono młodzież szkoł wyzszych, Jako przyszłą 
kadrę oficerów rezerwy. . 

Ustawa z dn. 7 kwietnia 1949 r. 10) oraz rozporządzeme MON 
z dn. 12 września 1949 r. ll) stanowią o organizacji wojSkowego 

10) Dz.U .R.P. Nr 25, 1949, poz. 173. 
11) DZ.U.RP. Nr 51, 1949, poz. 391. 
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szkolenia studentów szkół wyższych. W szkołach tych t n t d' . u worzo­
· o s u . la wo~skowe, .które tr,wają tak długo, jak długo trwa-
Ją studIa cY:Vllne w danej szkole wyższej. 

. Cel.em W?Jskowego studium jest umożliwienie uzyskania stop­
ru oflCersklch bez ~rzerwy w studiach cywilnych, niezwłocznego 
(tzn. ~ez prz~rwy, Jak~ byłaby sPow~dowana odbywaniem służ­
by 'WoJskoweJ po studlach) przystąpIenia absolwentów do wy­
k?n!W~nia za~odów praktycznych, przyśpieszenia dopływu spe­
cJahsto~ z 'YYzszym wykształceniem do wszystkich działów go­
spodarkI panst:v0wej i. administracji publicznej. 

Na ~zele ~tUdlum WOJskowego stoi oficer z personelem wojsko­
wym l Cywilnym, wyznaczony przez MON. W sprawach wojsko­
wego szkolenia studentów podlega on MON a w sprawach do­
tYCząC~Ch szkoł! i ~tudentów - RektJorowi danej uczelni. ' 
. ~tudlUm obeJmUJe wykłady! przedmiotów wojskowych i za­
JęCIa prak.ty.~zne (16-24 godZin miesięcznie) oraz ćwiczenia woj­
skOWt; w l~rul w.okresach wakacyjnych (30 dni w roku). 
ĆWlczema WOJskowe w linii mogą być ewentualnie zastąpio­

n~ prak~yką we władzach, urzęd'ach, instytucjach lub zakła­
dach panstWoOwych celem zaznajQmienia się ze służba zwiaza-
ną z prdblemami obrony państwa. ., . ' 
· Progr~m obejmUje wyszkolenie dowódcy plutonu lub specja­

hsty WOJskowego. 
W okresie studiów student może być awansowany do stopnia 

plutonowego. 
· Studiu~ jest przymusowe dla tych wszystkiCh, którzy zosta-

11 uznam. za zdo~nych do noszenia broni. Niezłożenie egzaminu 
z prze~mlOtu :V0J.skowego pociąga te same skutki, co niezłożenie 
t;gzammu z Jaklegokolwłek przedmiotu cywilnego obowiązu-
Jącego na danej wyższej uczelni. ' 

Po ~ończeniu szkolenia i złożenia egzaminu z pomyślnym 
wynik~em, st~~en~ ZWOlniony ~est z odbywania zasadniczej służ­
by WOJskoweJ l mIanowany ofIcerem (bez ukończenia oficerskiej 
szkoły woj skowej). 
Nieuk?ńczenie szkolenia z winy studenta pOWOduje utratę 

wSZYS~kICh pr.aw, lecz z zachowaniem ewentualnie nadanego 
stopma podofIcera. 
Nieukończenie sz~olenia wojsk~wego bez winy studenta po­

zw~l~ na. kor~ystame z od.ro~zen.la zasadniczej SłUŻby wojsko­
weJ l z~hczem; ?dbytych CWlczen na poczet Służby WOjSkowej. 
.Pow~zej omOWlOna ustawa posiada duże znaczenie z punktu 

W1d~ema szkolenia kadr oficerów rezerwy. 
. Nle Ulega wątpliwości, że powoduje ona znaczne ogranicze­

me. swob~dy studenckiego życia, nagina do twardej dyscypliny 
WOJskoweJ, zmus~a do POdwój~ej pracy! i zapewne wywołuje 
tarci~ z władzamI uniwersyteckImi, lecz równocześnie daje ona 
:o~wlązanie trudne~o problemu, a mianowicie problemu przy­
spIeszonego szkolenia oficerów rezerwy. 
Praktyc~ne zastosowanie tej ustawy pozwala na wczesne 

uchwyceme narybku Oficerskiego, przeprowadzenie pierwszej 
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selekcji, wyboru kadry dla poszczególnych broni w zależności 
od zapotrzebowania, wyeliminowanie elementu słabego fizycz­
nie lub intelektualnie, wyrabianie charakteru w wieku naj­
odpowiedniejszym. 
Może budzić zastrzeżenia nominacj a na pOdporucznika, 

uzyskana bez przejścia przez kilkumiesięczny pobyt w pułku. 
Wydaje się, że 30-dniowe wakacyjne ćwiczenia nie mogą dać 
doświadczenia, wymaganego od dowódcy, lecz wobec tego, że 
pierwsze ćwiczenia oficerów rezerwy trwają 4 miesiące, luki 
w wyszkoleniu dowód'cy mogą być szybko wypełnione. 

Usta.wta o ptlwszechnym obowiązku wojskowym 12) 

Ustawa ta praktycznie mobilizuje wszystkie możliwości re­
zerw ludzkich państwa (mężczyzn od 20-50, kobiety od 18-40 
lat) i przeprowadza wyszkolenie wszystkich 'bez wyjątku oby­
wateli, nawet niezdolnych do noszenia broni (ci ostatni znaj­
dą swoj e miej sce w służbie zastępczej). 
. Służba wojskowa podzielona jest na.: 

a) zasadniczą służbę wojSkową, która z kolei obejmuje: 
- kadrową (dotychczasowe pojęcie zasadniczej Służby woj­

skowej) 2-3 lat, zależnie od broni; 
- terytorialną, okresowo w ciągu 4 lat, od 2-4 miesięcy w 

roku; 
- zastępczą, która trwa 2 lata i polega na. wykonywaniu 

pracy dla celów obrony państwa lub realizacji planów 
gospodarczych, przy równoczesnym odbywaniu wyszkole­
nia wojskowego; 

b) służbę wojskową w rezerwie w formie: 
- ćwiczeń wojskowych (2 miesiące dla szeregOWYCh, 4 mie­

siące dla oficerów w ciągu roku; łącznie w okresie po­
zostawania w rezerwie 18 miesięcy dla szeregowych i 28 
miesięcy dla oficerów); 

- zebrań kontrolnych i służby wojskowej, zarządzonej w 
interesie obrony państwa. 

Kobiety zostają powołane i przeszkolone w służbach: zdro­
wia, łączności, . transportowej, wartowniczej, OPL i przeciw­
chemicznej. 

Ponadto MON może powołać mężczyzn, pełniących zasad­
niczą służbę wojskową lub obowiązanych do służby wojSkO­
wej w rezerwie - do pełnienia służby zaWOdowej . 
Uzupełnianie i administracja rezerwami personalnymi prze­

chodzi w myśl ustawy pod jurysdykcję wojska (tylko przy 
współpracy czynnika cywilnego) . W związku z tym, należy 
przypuszczać. że władze wojskowe wyciągną maksimum pod 
względem ilości i jakości rekruta. 
Powyższa ustawa daje Naczelnemu Dowództwu Olbrzymie 

możliwości: 

12) DZ.U.R.P. Nr 6, 1950, poz. 46. 
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.1) Po~ołanie i wyszkolenie wszystkich zdolnych do nosze­
ma brom. Pozwala to na utrzymanie najwyższego stanu woj­
ska P?d. b~onią w czasie pOkoju i szybkie wyszkolenie poważ­
nych IlosclQWO rezerw na wyparlek wojny. 

. 2) Przedłużenie górnej granicy wieku, łącznie z przedłuże­
mem ilości miesięcy ćwiczeń, utrzymuje starszych rezerwistów 
w dobrej kondycji fizycznej i wojskowej. 
. 3) Oparcie służby ~ojskowej na systemie kadrowo-tery to­

rI~lny.m pozwala na rownoczesne istnienie pełnowartościowych 
WIelkIch Jednostek stałych, a obok tego jednostek terytorial­
nY~h, których postawienie w stan gotowości bojowej i doszko­
leDle wymaga względnie krótkiego czasu. 

4) Postawienie w stan częściowej gotowości mObilizacyjnej 
Sił ~brojnych w drodze zwykłego rozpol'ządzenia Ministerstwa 
Obrony Nar?do~ej, albo przez zatrzymanie w słUŻbie kadrowej 
pon~d O~WląZUJ~CY ~kres, albo przez powołanie rezerw do peł­
niema WOjskowej słuzby zawodowej. 

5) W razie wojny - możność zastąpienia mężczyzn na ty­
łach przez wyszkolone kobiety, a co za, tym idzie - zwiększe­
nie szeregów bOj owych. 

Te trzy ustawy (i wynikające z nich rozporzadzenia wyko­
nawcze) wzajemnie się uzupełniają, jeśli chodzI o uzyskanie 
maksimum, jakie można wyciągnąć pod względem WOjskowym 
ze społeczeństwa polskiego. 

Ustawa o powszechnym obowiązku przysposobienia wojsko­
wego bezapelacyjnie przejmuje pod swój wpływ całą młodzież 
męską i żeńską w wiek~ przedpoborowym i przygotoWUje ją 
do służby wojskowej względnie pomocniczej. 

U~talW!!: o organizacji szkolenia WOjSkowego studentów 
s~oł ~zszych .n~rzuca szkolenie wojskowe całej przyszłej in­
telI~encJi polskIej i przekształca ją w kadry rezerwy oficer­
skieJ. 

Ustawa o powszechnym obowiązku wojskowym dOkonywuje 
ostateczne~o przesiewu, przetwarza urobioną wstępnie "masę" 
w zwarte Jednostki wojskowe. 

Truci?0 o WYdatniejsze 'Wyciągnięcie najwyższego ilo-ściowo 
pote:r:cJ ału pe.rsonalnego. Nikt nie zdoła prześlizgnąć się przez 
to mIsterne SItO. 

Organizacje parantilitarn~, współpracujące z wojskiem 

Zad'~niem organiza~j.i p.aramilitarnych jest niesienie pomo­
cy WOjsku pr~ez rOZWIJ.anle sprawności fizycznej i kształcenie 
sWY~h Czło~kow w. WOjskowych speCjalnOŚCiach technicznych, 
10~Dl~Zych l mo:-sklCh, szerzenie "kultu munduru" i zaznaja­
mIanIe społeczenstwa z osiągnięciami wojska. 

Do tego typU organizacji należy; 

Liga Lotnicza, która ma krzewić zamiłowanie naj szerszych 
warstw społeczeństwa do lotnictwa, objąć wydawnictwa lotni-
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cze, organizować pomoc w zakładaniu instytutów i warszta­
tów doświadczalnych, popierać wynalazczość, tworzyć ośrod­
ki sportu szybowcowego i lotniczego, organizować zawody i 
konkursy lotnicze, szkolić w modelarstwie i spadochroniar­
stwie I stopnia . 

Liga Morska prowadzi pracę analogiczną do Ligi Lotniczej 
w zakresie morskim i urządzania wybrzeża . 

Liga Przyjaciół ŻOłnierza, do któ~ej nale~y, nieza~eżnie od 
organizacji wyszkOlenia sportowego l tecru;lCzn:o-woJsk?w,:go, 
urzeczywistnianie idei współpracy społeczenstwa z, WOjskiem 
i opieka nad żołnierzem pod Względ~m kulturaln~-oswia~owym 
(m. in. przez fund'Owanie sztanda:-ow, ur~dz~Dle .wspolnych 
imprez, zaopatrywanie w sprzęt s-w1etlic 2'Jołmer~kich, kursy 
dla analfabetów itp). ., '" .". 

Te organizacje paramilitarne l naJwaznIeJsza ~ nIch Słu;i­
ba Polsce" (o której była już mowa) przygotowUją społeczen­
stwo do realizacji celów wojskowych. DZiałają one jeszcze de­
centralistycznie, samodzielnie i z pewnym rozproozeniem wy­
siłków. Można jednak przypuszczać, że prace ich zostaną scen­
tralizowane na wzór Rosji, W której pod koniec 1951 r. na­
stąpiła fuzja: 3 organizacji paramilitarnych (Dosarm, Dosav i 
Dosjlot) i złączenie W jednej Dosaaf (Liga Ochotnicza dla 
Współpracy z Siłami Zbrojnymi). W tym wypadku organiza­
cj a "Służba Polsce" byłaby predestynowana do obj ęcia kie­
rownictwa. Jest do tego przygotowana 3-letnim doświadcze-
niem. 

m. WPROWADZENIE PARTU DO WOJSKA 

Jak wiado.mo, system komunistyczny stoi na st~nowisku, że 
całe życie społeczeństwa, we wszystkich jego przejawach, mu­
si być upolitycznione. Armia nie jes~ ~jątkie.m. Wprost pr~e­
ciwnie jest terenem jeszcze bardZlej wzmozonych wyslłkow 
w tym' kierunku. Jest to zrozumiałe, .bo -:- po pierwsze, względ­
ne przynajmniej, poleganie na Armil pOSIada podstaw.0we zna­
czenie dla bezpieczeństwa i celów systemu; po drUgie, Armia 
jest najlepszym - obok szkoły - instrumentem kształtowa­
nia człowieka. 

Ograniczam się do tych ogólnYCh stwierdzeń, nie wchodz~c 
w analizę pOWOdów (doktrynalnych i. ~y~h) wpro~adze~la 
partii do wojSka. Analiza przesłanek l dązen do upolitYCZnIe­
nia całego społeczeństwa w duchu komunistycznym 'Występu­
je szeroko w innych pracach tej serii. 
Muszę jednak dodać, że istniał jeszcze jeden ważny motyw 

wprowadzenia partii d'O WOjska. 
Przed wojną przysięga w Armii POlskiej była aktem o cha­

rakterze religijnym, wiążącym żołnierza wobec Boga z obo­
wiązkiem służby i wierności wobe~ Rzeczypospol~tej. Było to 
zobowiązanie, które angażowało naJsllniejszy 1 naJ głębszy nurt 
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wewnętrznego życia żołnierza. Naród Polski i żołnierz polski sa 
g~ęboko wierzący. Przedwojenną rotę przysięgi zaczynał żoł': 
merz od słów: "Przysięgam Panu Bogu Wszechmogące­
mu, w Trójcy ŚWiętej Jedynemu ... " - i kończył: "Tak mi do­
pomóż Bóg i święta Syna Jego Męka. Amen ". Ustawa Rokos­
sowskiego z dn. 18 lipca 1950 r. o przysiędze wojskowej _ cał­
kowicie Bog8J z niej eliminuje. Moralne zobowiązania żołnie­
rza wobec zbiorowości polskiej, sankcjonowane przysięgą o 
charakterze religijnym, zostałY dziś zastąpione kanonami ma­
terialistycznej filozofii nienawiści. Wejście partii do Wojska 
ma właśnie na celu doktrynalne urobienie żołnierza w duchu 
tych kanonów. 

Zadania i organizacja szkolenia politycznego w wojsku 

Prezydent R.P. Bierut, konstytucyjny zwierzchnik Wojska 
Polskiego, jest równocześnie przewodniczącym PZPR. Do Cen­
tralnego Komitetu (KC) Partii, a więc najwyższego organu 
organizacyjnego, wybieranego przez kongres partyjny, wcho­
(l'zą: gen. Ochab (dawny szef Urzędu Wychowania Politycz­
nego w MON) - jako sekretarz, gen. Naszkowski (obecny szef 
Urzędu POlitycznego w MON) i marszałek Rokossowski, mini­
stel" Obrony Narcdowej, jako członkowie. 

W ten sposób został urzeczywistniony ideał współpracy kie­
rowników partii z kierownikami wojska - oba kierownictwa 
stanowią mniej więcej te same osoby. 

W centralnym organie MON, dzienniku "żołnierz Wolności" 
z dn. l stycznia 1951 r., gen. J. Bardziłłowski precyzuje zada­
nia pOlitycznego wychowania. żołnierza: 

':~mia nowego typu służy interesom mas pracujących. Ja­
~osc zależy nie tylko i nie tyle od uzbrOjenia i wyposażenia, 
Ile od stanu moralno-politycznego. Podstawą wychowania żoł­
nierza je~t uś~iadomienie polit~czne. Miłość do ludowej oj­
~ZrZ?~ oplerl:!- Slę przede wszystklm na przekonaniu o wyższo­
S.Cl JeJ ustroJu społec~nego ,~ P?równaniu z ustrojem kapita­
llstycznym. WychOWUJemy zołmerzy obywateli bezgranicznie 
oddanych swojej ludowej ojczyźnie, swemu narod'owi bUdują­
cemu socjalizm, WYChowujemy żołnierzy miłujących pokój ży­
wiących bratnie uczucia do Armii Radzieckiej - pogromcy fa­
szyzmu i WYZWOlicielki Polski, do armii krajów demOkracji lu­
dowej. Wychowujemy żołnierza, który się odznacza zaletami mo­
ralnymi, świadomością polityczną, niezwykłą wolą i inicj atywą 
zdecydowaniem i odwagą - krótko mówiąc - tymi zaletami ' 
kt?re w!aściwe są żołnierzowi Armii Radzieckiej. Należy t~ 
o~Iągn~C w wyniku. całokształtl;1 pracy politycznej i wyszkole­
ma bOJowego. Muslmy walczyc z objawami kosmopolityzmu 
z próbami mitu o rzekomej doskonałości tzw. techniki amery~ 
~ańskiej. Zaszc~epić miłość i zaufanie do własnego sprzętu bo­
Jowego, przodUJącego w świecie sprzętu radzieckiego". 

W dzienniku "Żołnierz Wolności" z dn. 13 października 
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1950 r. znajdUjemy przemówienie gen. Ochaba na. Akademii z 
okazji Dnia WojSka Polskiego: 

"Dzień święta Polskich Sił Zbrojnych, to zarazem dzień ma­
nifestacji braterstwa broni i ideologii z Armią Radziecką, to 
dzień manifestacji wierności naszego wojska i naszego ludu 
pracującego dla wielkiej sprawy socjalizmu, dla dyktatury pro­
letariatu, dla czerwonego sztandaru Marksa, Engelsa, Lenina 
i Stalina. 

Partia nasza, która kieruje losami narodu, korpus oficerów 
politycznych, którzy z ramienia. Partii kierują wychowaniem 
żołnierza, wszyscy dowódcy poszczególnych oddziałów i całego 
wojska będą nieustannie pracować, aby jeszcze bardziej pogłę­
biać i umacniać przyjaźń i braterstwo Armii Polskiej z Armią 
Radziecką, tak, aby Wielki Wódz Narodów, Towarzysz Stalin, 
mógł zawsze w każdej sytuacji polegać na bojowych dywizjaCh 
WOjska POlskiego równie niezawodnie, jak polega na dywizjach 
bohaterskiej Armii Radzieckiej". 

Gen. Korczyc, szef Sztabu Generalnego, w artykule pt. "Si­
ła Zbrojna państwa budującego socjalizm", zamieszczonym W 
dzienniku "żołnierz Wolności" z dn. 12 października 1950 r., 
pisze: 

"Wojsko Polskie jest wojskiem d.emokracji l:!!dowej, wykonu­
jącej funkcje dyktatury proletariatu, jest wojskiem robotniczo­
chłopskim. Wojsko Polskie jest ob~ońcą interesów mas pracu­
jących przed zamachami imperialistów zagranicznYCh, którzy 
pod kierownictwem imperialistów amerykańskich USiłują zaha­
~ować nasz marsz do socjalizmu i zagrozić naszej niep0dległo­
sci, którym marzy się rozniecenie nowoej wojny światowej, wojny 
:przeciw światowemu obozowi pokoju, wolności i socjalizmu, kie­
rowanemu przez Wielki Związek Radziecki. 

DzięKi oparciu budownictwa naszego Wojska o jedynie nau­
kową teorię rozwoju społecznego - teorię marksizmu-leniniz­
mu, mamy dziś nie tylko jasno sprecyzowane zadania, lecz rów­
nież znam)" drogi, które wiodą do wykonania tych zadań. 

Na czoło wysuwa się walka o dalsze wzmożenie kierowniczej 
roli Partii w Wojsku. SPychalszczyzna usiłowała zwichnąć kla­
sowy charakter naszego wojska, usiłowała zepchnąć je z jego 
prOletariackich, internacjonalistycznych pozycji, przesączyć doń 
jad ideologii burżuazyjnej, hamować życie :partyjne, osłabiać 
związek WojSka POlskiego z Armią Radziecką. OrganizaCje par­
tyjne i aparat polityczny w wojsku są dziś czynnikiem decydu­
jącym nie tylko o wysokim poziomie ideowo-moralnym naszych 
jednostek i odd'Ziałów, lecz również o stałym podnoszeniu na 
coraz WYŻS'l;y poziom wyszkolenia bojowego". 

W świetle tych wypowiedzi można :przyj ąć, że naj główniej­
sze zadania, które stoją przed aparatem pOlitycznym w wojsku, 
dotyczą: 

a) szkolenia w duchu wychowania wojska w teorii marksiz­
mU-leninizmu, czyli naukowego socjalizmu; 

b) w:pajania w wojSko przekonania, że głównym wrogiem nie-
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podległości Polski i pokoju jest imperializm zagraniczny, kiero­
wanY' przez imperializm amerykański; 

c) lecz przede wszystkim pogłębiania przyjaźni i braterstwa 
Armii Polskiej z armią sowiecką, wychowania żołnierza pOlskiego 
w poczuciu nierozerwalnej łączności z żołnierzem sowieckim i 
naj ściślejszego związania Wojska POlskiego i Polski z ZSSR. 

Przyjęto wytyczną, że szkolenie i wychowanie polityczne kad­
ry i wojska jest zagadnieniem podstawowym, równorzędnym ze 
szkoleniem bojowym. 

Ogniwa aparatu pOlitycznego sięgają od najwyższego szcze­
bla - Ministerstwa 0'0 naj niższej komórki wojskowej - kom-
panii. _ 

1) Na szczeblu Ministerstwa organem kierowniczym pracy po­
litycznej w wojsku jest Główny Zarząd Polityczny (GZP), a je­
go szefem i równocześnie wiceministrem O.N. - gen. Naszkow­
ski, b. ambasador w Moskwie. Główne wytyczne działania usta­
la Komisja Centralna PZPR. Natomiast szef GZP jest łączni­
kiem między armią a PZPR, przedstawia potrzeby "ideologicz­
ne" wojska; na podstawie wytycznYCh KC PZPR określa kie­
runek szkolenia i wychowania p'Olitycznego wojska oraz czuwa. 
nad realizacją zadań Partii w wojsku. 

2) Drugi szczebel stanowią Zarządy Polityczne Dowództw 
Wojsk (Lotnictwo, Marynarka Wojenna i Obrona Przeciwlot­
nicza) i Dowództw Okręgów. 

3) Następnym organem są Komisje partyjne przy dywizjaCh, 
wprowadzone na wiosnę 1951 r. na skutek żądań zjazdów dy­
wizyjnych. 

4) Pierwsza, podstawowa komórka pracy w terenie istnieje 
na szczeblu pułku jako "Pod'stawowa OrganizaCja Partyjna". Na. 
czele jej stoi sekretarz, wyszkolony oficer polityczny, równocześ­
nie zastępca dowódcy pułku. Do obowiązków jego należy stałe 
kierowanie działalnością organizacji partyjnej, zwiększanie jej 
roli w wychowaniu żołnierza, dbałość o wzorową postawę człon­
ków partii pod względem dyscypliny oraz wyszkolenia boj owego 
i politycznego. Miejsce jego (podobnie, jak oficerów politycznYCh 
batalionu i kompanii) jest w polu, na ćwiczeniach, strzelnicy, sa­
li wykładJowej, świetlicy, jednym słowem - wszędzie tam, gdzie 
kształtuje się wartość bojową, świadomość polityczną i dyscypli­
nę. Jego organem doradCZym jest Komitet Partyjny, organem 
wykonawczym - Sekcja Polityczna (lektor, instruktor propagan­
dy, instruktor młOdzieżowy, kierownik świetlicy i bibliotekarz). 

5) Wewnątrz pułku istnieją oddziałowe organizacje na szcze­
blu batalionu i kompanii. W ostatnich czasach na czołowe miej­
sce pracy politycznej wysunęła się kompania. Oficer polityczny 
'kompanii stoi naj bliżej żołnierza, posiada najlepsze warunki 
' podniesienia wyszkOlenia żołnierza pod względem wojskowym i 
kształtowania jego oblicza politycznegQ. Pracę swą prowadzi oso­
biście i przy pomocy, przeszkolonych na specjalnych kursach, 
agitatorów kompanijnych (podoficerów). 

To przesunięcie punktu ciężkości wychowania politycznego 
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. . ' pracy na podoficerze, który 
z batalionu na koo:pamę , oparCIe stanowi istotę walki 
!bezpośrednio ~bcuJe ~. s~ereg~wI:~a ' świat każdego iiołnie­
o ukształtowame PSYChIkI. l PO~iawanie braków i zalet jedno­
rza Indywidualne szkoleme, po t h to system pracy 

. i .. porów wewnę rznyc -
stki, usuwan e J eJ o te . żołnierz nie może zachować swo-
agitatora. W ~ym. sys m~ narzędziem w ręku wychowaw­
jego "ja", staJe SIę powo ym 
cy polityczneglO. . być towarzyszem i przy-

Agitator nie jest przełozonym, rr:.a UJ'e Agitator nie ma 
. rozkazuje lecz prze~onyw . 

jacielem, me. '. od czujna opieką oficera po-
swobody działam~, poz~:taJe"Jotatnika Agitatora Sił Zbroj­
litycznego, p!acuJe we ~g wojskowe) w którym znajduje 
nych" (specJalne c.zasoP~~~erzami. Skł~da sprawozdanie ofi­
gotowe wzory rozmow z z 'i który dokładnie notuje wszy­
cerowi politycz~en:u koml?a~;i' żołnierskie. W ten sposób każ­
stki~ wynur~entla. ldWy~~~~~nie rozpozna'wany i urabiany. Nikt 
dY' zołnierz Jes lU . . k' 
nie ma prawa wyłączyć się spod teJ OPl: 1. na szczeblu 
Reasumując: zadaniem aparatu polltycznego 

oddziałowYin jest: 

d . dzinie wyszkolenia bojowego - kształcenie wszyst-
- w Zle h rowym wykonywa-

stkich oficerów i szeregowyc we w.zo .. ty 
niu zadań wyszkoleniowych, w mezawo~ym, SCIS m 
spełnianiu rozkazów dowód'Cy ~raz c~uwanle nad reali-
zowaniem programu wyszkolemowego, . . 
w dziedzinie politycznej - pomoc dowodcy 'w uzyskamu 

- wysokiego poziomu ideowego oficera 1 szeregowego oraz 
jedności politycznej. . ' 

Ponadto zadaniem tego aparatu politycznego Jest. od1Zl~y-
. na' świadomość i uczucia żołnierzy, budowame u!l a­

;~~~w socjalizmu w duchu lud'owego patriotyz~lU, ZWIąza­
ne o nierozerwalnie z internacjonalizmem or~z ~deowe upo-

do~nienie żołnierza pOlskielosz~~e:~~~~o~~ijl=C~i~g;~aca nad 
~ównolegle d~:~:~run~olitycznemu podlegają wszyscy o.fi­

oflCer7m. dDdzi~skł (pułku) To powszechne szkolenie obeJmUJe: 
cerOWle o a u . 

1) problemy Polski współcz~sneL ~ więc: 
_ klasowy charakter panstwa l.~ojskru . 
_ charakter państwa D~~l<lkraCJl .LudoweJ 
_ gospodarka DemokracJl Lu.doWeJ 
_ czołowa rola klasy luooy;eJ. . 

2) Wiadomości o świecie wspołCze~nym. 
_ układ sił klasowych w świecl~ . 
_ klasowa istota sojuszu ze ZWIązkiem Radzieckim. 

Wykonanie programu zapewniOI:e· jest w nowy~ systemie 
(zamiast dotychczasowYch referatow) przy pom?cy. d i . 

a) pracy samokształceniowej, przez p~d,awarue zaga n en, 
które oficerowie opracowują indywidualnIe; 



84 
JÓZEF JAKLICZ 

b) kontroli nabytych wiadomości na seminariach i egza­minach. 

Na: tr?ść. semi.nari~.w składają się podstawowe zagadnienia 
z dZIed~m~. sOCJ'ologu, ekonomii, polityki i geografii. Egzami­
ny O?6łmuJą znajomość (poza regulaminami) aktualnych za­
gadmen politycznych i gospodarczych. 
Sz~olenie o~icer~w aparatu !pOlitycznego. Warunkiem uzy_ 

skama f~kcJI OfIcera pOlitycznego jest należenie do partii 
oraz ~k?nczenie szkoły oficerów p'olitycznych. 
IstmeJą 3 szkoły dla oficerów politycznych: 
1) Szkoła formowa~ia. Centralna. Szkoła Oficerów Politycz­

nych w Łodzi (2-letma). KandydacI na oficerów politycznych 
~trzymują w niej. podstawowe przygotowanie wojskowe i po­
lltyczne w zakresIe pracy plutonu i kompanii. 

2) Szkoła d~skonaląca. Wyższa Szkoła Oficerów Politycznych 
w RembertoWIe. Absolwenci przygotowywani są do pracy na 
:szczeblu batalionu i pułku. 

3) Akade~ WOjskOWO-Polityczna. im. Feliksa DzierŻYńskie_ 
go. AkademIa ta, Powołana do życia, i pracy z inicjatyWy . 
przy. wszechstron~ym ~oparciu KC PZPR, oparta na doświad~ 
czemach Akademu WOJSkOWO-Politycznej im. Lenina, kreowana 
została us.tawą z dn. 22 marca 1951 1'.13) na Akademię Woj­
s~owo-~~lityczną. Dekretem z dn. 18 lipca 1951 r.H) UZupeł­
mono Jej nazwę dodatkiem: "im. Feliksa DZierżYńskiego". 

Ustawa określa jej zadania fW1 sposób następujący: 
"Szkc;>lenie i przy~otowanie ~ołnierzy d~. Objęcia w wojsku 

stanoWIsk, wymagaJącYCh. wyzszych StUdlOW wojskowo-p'oli. 
tycznych, oraz prowadzeme pracy naukowej w zakresie mar­
ksistowsko-leninowskiej Wiedzy WojskOWO-Politycznej ". 

.Akademia otrzymała prawa szkół akademickich. Zwierzch­
mą władzę ~ad Akademią sprawuje MON; bezpośrednio pod­
lega ona Głownemu Zarządowi Politycznemu. 

Do A~ademii mogą być przyjmowani w charakterze słucha­
czy: oflC.erowie zawo~owi, którz! ~ończyli bądź zasadniczą 
szko~~ ofIcerską, bądz .szkOłę mewoJskową, uprawniającą do 
StUdI~W w szkołach WYzszych, oraz żołnierze zawodowi i od­
b.yWaJ.ącf' zasad~iczą służbę wojskową. Ta druga kategoria mu­
SI zł?zyc zo~.owlą~anie, że po ukończeniu studiów w Akademii 
będ~e pełmc WOjSkową służbę zawodową w charakterze ofi­cerow zawodowych. 

O .~a.dz:, jaką władz: .naczelne państwa prZYwiąZUją do Aka­
d?mu, sWladczy obec~osc na inauguracji (dn. 5 grudnia 1951 r.) : 
~Ieruta, ROkoss~wsklegO, gen. Naszkowskiego, gen. Korczyca 
l gen. P?PłaWskIego .. Ponadto w uroczystościach wzięli udział 
członkOWIe Rady Panst~'a, Biura POlitycznego KC PZPR oraz 
członkowie Rządu i rektcrzy WYższych uczelni. 

13) Dz.U.R.p. Nr 17, 1951 r., poz. 135. 
14) Dz.U.R.p. Nr 39, 1951, poz. 295. 
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Pierwszy komendant Akademii, płk. M. Stankiewicz, zaga­
jając uroczystość, powiedział: 

"Pracując nad utworzeniem. wy~s.zej ~ojskowo:P?Iitycz_ 
nej uczelni WojSka POlSkiego, opIera~lS~y SIę ~a dOoSwu~~cze­
niach Akademii WOjSkowo-polityczneJ lm. Lenma, Armu ra­
dZieCkiej, jak również na doświad~zeniach . .naszych uczelni 'po­
litycznych w kraju. Chcemy uczyc i szkolic nasze kadry ofIce­
rów pOlitycznych tak, aby swym har:tem polityc~nym, umiło­
waniem ludowej Ojczyzny, głębokOŚCIą przelrona~ marksisto­
wsko--Ieninowskich i praktycznym przygotowanIem do pro­
wadzenia i kierowania pracą partyjno-polityczną w Wojsku Pol­
skim zbliżały się coraz ·bardziej do poziomu kadry oficerów poli­
tycznYCh bratniej nam, niezrównanej Armii Radzieckiej ".15) • 

Na tejże uroczysbośCi gen. Marian Naszkowski stwierdził: 
"Uroczystość dzisiejszą odczuwają z radością i dumą nie tyl­

ko wYkładowcy i słuchacze Akademii, lecz cały aparat -politycz­
ny naszego ludowego wojska. Powstanie Akademii Wojskowo­
P.olitycznej im. Feliksa DZierżyńskiego jest bowiem świadectwem, 
że Rząd i Partia doceniają w pełni wagę pracy partyjno­
politycznej w Wojsku. Stworzenie wyższegO ośrodka studiów 
wojskowo-politycznych otwiera nową perspektyWę rozwoju 
naszej młodej, lUdowej kadry pOlitycznej. Jest to równocześnie 
wyraz dojrzałości naszego Wojska i naszego aparatu politycz­
nego ... 

Opierając się na doświadczeniach Armil Radzieckiej i .na 
doświadczeniach własnych. uogólniając je, przystosoWUjąc 
umiejętnie do warunków Wojska wskazania naszej Partii i 
nauki płynąpe z obecnego etapu walki klasowej w kraju, win­
niśmy doskonalić ustawicznie metody i środki kształtowania 
ŚWiadomości politycznej żOłnierzy, pogłębia?ia p~t~io~u i 
internacjonalizmu, mobilizowania ~ch uc~c dla SWlęteJ. sprll;­
Wy Obrony Ojczyzny, pobudzanie menawisci w<;>bec wrogIch SIł 
imperializmu, budzenie c~ujności re'!olucyjneJ... . 

Pamięta,jcie towarzysze,. że. kształtU;Ją~ t.Y,P oficera ~ohtycz­
nego - wychowawcy, inzymera dusz żołnierskich, ofIlI;rnego, 
Oddanego bez reszty sprawie Żołnierza LUdowego WOjska i 
Żołnierza Partii patrioty i internaCjonalisty, doskonaląc me­
tOdy wychowania i szkolenia żołnie!z? ~a świ~d?mych oby­
Wateli i obrońców Ojczyzny, przyczyma~ SIę będzle.Cle do um~c­
niania zdolności bojowej naszego WOjska w obhczu zakusow 
amerykańskich imperialistów, do umacniania siły obronnej 
Polski w walce o pOkój, do clalszego pomyślnego naszego mar­
szu ku socjalizmowi" 16). 

Związek Młodzi,eży Polskiej IW wojsku 

Dużą pomoc w uświadamianiu i WYChowywaniu wojska da­
je aparatowi politycznemu Związek Młodzieży Polskiej (ZMP). 
ZWiązek ten, zorganizowany na KongreSie Jedności Młodzieży ------

15) "Sztandar Młodych " , organ Zarządu Głównego ZMP. Warsza­
wa, 6.xrr.1951, Nr 291. 

16) "Sztandar Młodych " Nr 292, 7.XII.1951. 
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Polskiej we Wrocławiu w dn. 21-22 lipca 1948 r. (w czwartą 
rocznicę re~imowego święta O~rodzenla POlski), oparł się pod 
względem Ideowym na tradycjach Komunistycznego Związku 
Młodzieży Polskiej w okresie przedwojennym (K.ZMP) i jego 
kontynuatora - Związku Walki Młodych 'Oraz radykalnego ru­
chu młodzieżowego "Wici" ; pod! względem organizacyjnym - na 
doświadczeniach i wzorze komsomołu, tej "rewolucyjnej przo­
dującej organizacji młodzieży państwa, które zbudow~ło so­
cjalizm". 

Na Kongresie we Wrocławiu nastąpiło połączenie: Związku 
Walki Młodych, Organizacji Młodzieży TUR, Związku Młodzie­
~y Wiejskiej "Wici" i Związku Młodzieży DemOkratycznej w 
Jednolitą organizację ideowo-wychowawczą, a mianowicie 
2'Jwiązek Młodzieży Polskiej. 

. "ZMP jes~ organizacją klasową, organizacją walki i to jest 
Jego zasadmcza cecha .. . 

Ył naszej pr!lcy.. . dla naszej partii jest jedyny kierunek 
dZIałania - kierunek. wytyczony przez Lenina . i rozwinięty 
pr~z Towar~sza Stalina. Jest to też jedyna droga, po której 
moze kroczyc ZMP. I we wszystkiCh dziedzinach walki pra­
cy, w~chowan;a. młodzieży, ZMP musi kierować się ~auką 
mark~lzmu-1lemmzmu, generalną linią naszej partii. .. 

Kazdy nowy członek partii będzie przychodził do partii z 
ZMP, wychowany przez ZMP. I tym samym ZMP stanie się 
pierwszym pomocnikiem partii. . . " 17). 

ZMP został wprowadzony do Wojska oficjalnym rozkazem 
Ministra Obrony Narodowej 18). Rozkaz ten zezwalru oficerom 
i szeregowym na należenie do ZMP, poleca wszystkim do­
wódcom udzielenie ZMP w wojskU "wszechstronnej pomocy 
i otoczenie go należytą opieką " oraz oddade do użytku woj­
ska regulamin, specjalnie uchwalony przez Zarząd .Główny 
ZMP. W szczególności, rozkaz ten precyzuje w pkt. III cel, za­
dania i rolę ZMP w wojskU: 

. "Zwią~ek ~ło~zi~ży Polskiej w Wojsku POlskim winien stać 
SIę potęzną dzwIgmą wychowania żołnierzy w duchu wierności 
dla ustroju demokracji ludowej, wiodącego do socjalizmu w 
duchu przodownictwa w wyszkoleniu politycznym dYScyplinie 
i wyszkoleniu liniowym". ' 

Regulamin ZMP w wojskU rozwija: ogólne cele i zadania ZMP. 
Stwierdza, że ZMP WYChowuje swych członków w poczuciu 
braterstwa broni Wojska Polskiego i Armii Radzieckiej, w du­
chu przyjażni Narodu Polskiego z narodami ZSSR i krajÓW 
demokracji ludowej, z masami pracującymi całego świata; w 
duchu międzynarodowej solidarności sił postępu i wolności 

17) ~~c~szek Mazur. Droga., po której winien kroczyć ZMP. (Z 
przemowlema · tow. F. Mazura na Plenum Rady Naczelnej Związku 
Młodzieży Polskiej w dniach 31 lipca-2 sierpnia 1950 r.). "Nasze Kolo 
pracuje " Nr 9 (25), Warszawa, wrzesień 1950. 

18) "Polska Zbrojna" z dn. 17 .X.1948, Warszawa. 
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przeciw imperializmowi i wszelkiemu uciskowi społecznemu; 
na wzorach wspaniałych osiągnięć Wszechświatowego Leni­
nowskiego KomunistycznegQ Związku Młodzieży, a w szczegól­
ności jego pracy w Armii Radzieckiej. 
Wśród wyznaczonych zadań znajduje się również Ikoniecz­

ność sumiennego wykonania przysięgi wojskowej, nieustanne­
go zwiększania obronności państw~ prze~ podnosze~e świa­
domości politycznej, dyscypliny WOJskoweJ, wyszkolema linio-
wego oraz opieki nad sprzętem wojskowym. 

Pod względem organizacyjnym ZMP pracą w wojskU ,kie­
ruje Szef Głównego ZarządU polityczn~go MON, .którego orga­
nem jest Wydział Młodzieżowy w tymze Zarząd~e; W. p~szcze­
gólnych jednostkach wojskowych - zastępcy dlOw.0dc?W do 
spraw politycznYCh. A więc, pracą ZMP w pułkach kierUje puł­
kowy Zarząd ZMP, nadzór sprawuje zastępca dowódcy pułku 
od spraw politycznYCh, a organem jego pracy jest instruktor 
młodzieżowy, który z reguły powinien by'ć przeWOdniczącym 
pułkowego zarządu ZMP. 

Zasadniczą jednak 'komórką jest koło ZMP na szczeblu 
kompanii, podobnie, jak głównym ogniwem pracy politycznej 
jest ośrodek kompanijny. Koło kompanijne (będąc w bezpo­
średniej, naj ściślejszej styczności z żołnierzem): 

"a) prowrudzi pracę ideowo-wychowawczą i polityczną w 
myśl założeń ideowych ZMP; 

b) aktywizuje swych członków VI .sprawie przo~ownic~wa w 
wyszkoleniu politycznym, dyscyplmle, wyszkolemu limowym 
oraz w dbałym stosunku do mie~ia społec~ne~o;. .. 

c) na swych zebraniach omaWIa brak~ l ~ledoclągnlę?la y; 
stanie wyszkolenia politycznego, dyscyplmy l -wyszkolerua lI­
niowego, ustala konkretne sposoby usunięcia stwierdzonych 
zaniechań i niedociągnięć; 

d) dba o przodownictwo całej kompanii w wyszkoler;iu po-
litycznym w dyscyplinie i wyszkOleniu liniowym, oddZlałyWU­
jąc w tyrr: kierunku na żołnierzy nie będących członkami ZMP". 

Z poWYŻSZ~go ·wynika, że praca ZMP w wojskU została najści­
ślej powiązana z pracą aparatu pOlityczr:ego. l . 

Praca ZMP idzie więc równolegle w dwoch kIerunkach: 
1) jego członkowie są pomocnikami zastępcY' d?wódCy pułku, 

odpowiedzialnego za wyszkOlenie i wychowanie polItyczne; 
2) i sa równocześnie pomocnikami dowódcy pułku, odpowie­

dzialnego za dYSCYPlinę, ogólną postawę i wyszkolenie bojowe: 

"Miarą wartości danego Kola ZMP jest gotJowo~ bo~?wa Ko~­
panii pomoc jaką dowódca otrzymuje od orgamzacJI młodzie­
żowej na odcinku wychowania ogółu żołnierzy i wykonania roz-
kazów " 19 ). 

19) ppłk. Bednarz. ~ w woj~u. "Nasze Koło pracuje" Nr 10 
(15), Warszawa, październik 1949. 
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IV. ORGANIZACJA WŁADZ NACZELNYCH 

Ministerstwo Obrony Narodowej w Związku Sowieckim. Mini­
sterst:v0 Obrony Narodowej w Związku Sowieckim zostało prze­
o.rga~zowane w 1950 r. Po tej reorga.nizacji Sztab Generalny z 
sIedmIoma oddziałami (1. operacyjny, 2. WYWIadowczy _ wspól­
ny ~l.a ar~1i lądowej, ~orskiej i lotniczej, 3. organizacyjno­
mobilIzacYJnY, 4. łącznosci, 5. obszarów umocnionych, 6. topo­
graficzny, 7. historyczny) otrzymał główną rolę _ kierowni­
czą i koordynują - w stosunku do wszystkich czronków ministerstwa. 

Równolegle dQ Sztabu Generalnego występuje: 
- Główny Inspektorat Wyszkolenia Bojowego i Służb' 
- Główny Zarzą!i POlityczny, włączony wprawdzie d~ MON, 

lecz zaChOWUjący pełną samodzielność i pracujący na 
podstawie wytycznych, otrzymywanych bezpośrednio od 
Centralnego Komitetu PartU; 

- Główny Zarząd Informacji (prawdopodobnie kontrwy­
wiad), 'Włączony również do MON, nie zależny od oddzia­
łu wywiad<?wczego Sztabu, wspóipracujący z Gł. Zarz. 
Pol~t., zalezy w rzeczYwistości od Ministerstwa BezpIe­czenstwa. 

Następnymi członami są: 

- Wspólne Dowództwo sił lądowych 1 lotniczych (lotnictwo taktyczne) ; 
- DOWÓdztwo Lotnictwa dalekiego zasięgu (lotnictwo stra-tegiczne) ; 
- Dowództwo Obrony Przeciwlotniczej; 
- Kwatermistrzostwo. 

Minist;erstwo Obrony Narodowej w Pol6,ce. Ministerstwo 
Ob:~my Narodowej w Polsce posiada strukturę wewnętrzną, 
zbl~ną do 'struktury MON w Związku Sowieckim. Różnice po­
le~aJą .na innej l?erarchii zadań i wynikającego z niej po­
'Wlązama poszczegolnych członów. 

Organizacja MON została dostosowana do: 
l) nowej ustawy z 1950 r. o Powszechnym obowiązku woj­

skowy~ (omówionej na str. 77 i 78), wprowadzającej podZiał 
na WOJska: lądowe, lotnicze, obrony przeciwlotniczej, wew­
nętrzne (ochrony pogranicza i bezpieczeństwa wewnętrznego) 
i marynarkę wOjenną; należy zaznaczyć, że WOjska wewnętrz­
ne nie pOdlegają MON; 

2) D:0wego dekretu z dn. 19 kwietnia 1951 r.:!O) o służbie woj­
skow:eJ oficerów i generałów Sił ZbrojnYCh, wprowadzającego 
podZlał na następujące korpusy osobowe oficerów: dowódców 
ofic. politycznych, ofic. technicznych, siużb: intendenckiej: 
zarowla, weterynarii, sprawiedliwoŚCi, administracyjnej. 
Wewnątrz MON istnieją 4 główne człony. Wydaje się, że jest 

20) Dz.U.R.p. Nr 22, 1951, poz. 172. 
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w trakcie tworzenia, na wzór sowiecki, trzon 5-ty: Główny 
Zarząd InformaCji, który dotychczas wchodził w skład. II Od­
działu Sztabu Generalnego. W tym wypadku II OddZlał Szt. 
Gen. ograniczałlby się tylko do prowadzenia ewidencji. 

Sztab Generalny. Szefem Sztabu i równocześnie I wicemi­
nistrem jest gen. broni Korczyc, oficer sowiecki. Sztab Ge~. 
składa się (podobnie jak polski Sztab Generalny przed wOJ­
ną) z 5 oddziałów: 1. organizacyjno-mobilizacyjny, 2. wywia­
dowczy, 3. operacyjny, 4. komunikacyjny, 5. personamY' (do 
spraw oficerów dyplomowanych). 

Główny Zarząd Polityczny: II wiceminister gen. brygady 
Marian Naszkowski, Polak. Główny Zarząd Polityczny podle­
ga bezpośrednio MON, wytyczne działania otrzymuje od KC 
PZPR. . 

Główny Inspektorat Wyszkol,enia Bojowego: III wicemini­
ster, gen. broni Popławski, oficer sowiecki. m. Insp. Wyszko 
Boj. powstał z dawnego D-itwa Wojsk Lądowych, wydaje się 
więc logiczne, że pOdlegają mu: 

D-two Artylerii - gen. dyw. Bewziuk., of. SOWo 
D-two Wojsk Pancernych '- gen. dyw. Suchow, of. SOWo 
D-,two Wojsk Inż.-Sap. - gen. dyw. Bardziłłowski, of. SOWo 
Szefostwo W(JIjSk Zączn. - gen. bgdy Malinowski, of. sowo 
KWl3itermistrzowstwo: IV IWdceminister, gen. bgdY' Komar, ot. 

&Ow., b. szef II Oddz. Szt. Gen. 
Niezależnie od powyższych członów podlegaj ą bezpośrednio 

Ministrowi: .. 

D-twa Wojsk Lotniczych, gen. Turkiel, ot. SOWo 
D-two Wojsk Obrony Przeciwlotn. - gen. Michałkin, of. SOWo 
D-two Marynarki Wojennej, kontradmirał Czerokow, of. SOWo 
Naczelny Prokurator i Prezes Najwyższego Sądu Woj-

Skowego, 
Generalny Dziekan. 
Organami pracy Ministra są departamenty: Organizacji 1 

Planowania, Personalny i Biuro Kontroli WOjskowej. . 
Organami pracy III wiceministra (Gł. Insp. Wyszk.) l Do­

Wództw poszczególnych Wojsk są departamenty: PieChoty, 
Artylerii, WOjsk Panc., WojSk Inż.-Sap. , Łączności. 

Organami pracy IV wiceministra (Kwatermistrzostwo) są 
departamenty: OrganizaCji i Planowania Zaopatrzenia Wojsk, 
Finansowo-BUdżetowy, Intendentury, Mundurowo-żywnościo­
Wy, Kwaterunkowo-Sudowlany, Uzbrojenia, Poboru i Uzupeł­
nień, Woisk Samochodowych oraz Służb: Zdrowia, Weterynarii, 
Sprawiedliwości. 

D-tw{) Wojsk Lotniczych, Obrony Plt. i Marynarki Wojen­
nej, pOdlegające bezpośrednio ministrowi, posiadają własne 
sztaby, biura i wydziały. 

W skład MON wchodzą ponadto instytucje: Biuro Historycz­
ne, Muzeum WOjSklli, Instytut Geograficzny, Instytut Nauko­
WO-WYdaJW1liczy, Prasa Wojskowa. POdlegają oni ministrowi 
przez Szefa Sztabu Gen., względnie Gł. Zarz. Polityczny. 
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V. ORDRE DE BATAILLE 

Okręgi Wojskow:e (O.WJ. Po reorganiza~ji, przeprowadzonej 
przez Rokoss?wsklego, całość Sił Zbrojnych została ujęta w 
4: Okrę~i WOJs~o·we o zmiennej ilości Dyw. Piech. (razem 16 
DP) i Jednostek dyspozycyjnych ·MON. 
Okręg Wojskowy Nr 1. - W:arszawa, Dca, gen. dyw. Rotkie­

'WICZ, of. sow., 4 DP Nr' l 3 15 18. . ., ., ., 

Okręg Wojskowy Nr 2. - Bydgoszcz, Dca gen. dyw. Poltu- r 
rzycki, of. sow., 4 DP Nr' 8 12 14., 16. . ., ., 

Okręg Wojskowy Nr 4. - Wrocław, Dca gen. dyw. Strażew- ' 
ski, o~. sow., 5 DP Nr: 4.,5.,7.,10.,11. 

Okręg Wojskowy Nr 5. - Krakow, Dca gen. dyw. Kieniewicz, 
of. sow., 3 DP Nr: 2., 6., 9. 

W każdym Okręgu Wojskowym istnieją: 
~ Baony: łączności, saperów, wartowniczy 
- Dyon art. przeciwlotniczej, , 
- Dyon art. ciężkiej, 
- Kompania samochodowa, 
_ Kompania pchor. broni spec. (techniczna), 
_ Warsztaty szybowcowe, samochodowe, uzbrojenia 
_ Sk~adni?e mundurowe, żywnościowe itd. ' 
Przy Jednej z Dyw. Piech. w każdym O.W. zorganizowane są: 
- Komp. pchor. rez. piech. 
_ Baony lub Komp. Akademickie. 

, ~aż~y O.V!. posiada swój obóz letni dla przeprowadzania 
CWlczen !etmch i koncentracji jednostek. Ponadto istnieją obo­
zy ,specJalne dl~ w?jsk inż.-sap., s~kół wszystkich broni 
(proc.z art. pltJ l polIgony dla art. cięzkiej i art. plt. 

Kazdy O.W. posiada własną gazetę okręgową: 
"żołnierz Ludu" - O.W. 1. 
"żołnierz Polski Ludowej" - O.W. 2. 
"Za Polskę Ludową" - O.W. 4. 
"Na Straży Wolności" - O.W. 5. 

Wojska Lądowe 

a) Dywiz~e Piechoty. Reorganizacj a. l rozbudowa Dyw. Piech. 
pos,zła w kIerunku: zwiększenia siły ognia, zwiększenia możli­
woscl manewru, stopniowej motoryzacji, ujednolicenia częścio­
wego pod ~ględem. organizacji i całkowitego pod względem 
wyszkOlenia l uzbrOjenia z armią sowiecką. 

Etatowa Dywizja Piechoty składa się z: 
- 3 pułków piech., J 
- 1 pułku art. po1., 
_ Baony: saperów, miotaczy ognia i łączności, 
- Dyon art. ppanc. 

Nie wszystkie jednak Dywizj e posiadaj ą baon miotaczy ognia. 
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stan etatowy wYnosi ok. 10.500 ludzi (Dyw. SOWo - ok. 12 

tysięcy). stan uzbrojenia pułku art.: 36 dział (armaty 76,2% i hau-

bice 122% ). stan uzbrojenia dyonu ppanc.: 12-15 dział 45 i 57%,. (sprzęt 
typowy); niektóre dyony ppanc. uzbrojone są w działa 76,2%,.. 

KlC'lIlpania fizylierska posiada 4 rusznice ppanc. H%,.. 

DyW. Piech. Nr 1 "Warszawska" im. T. Kościuszki 21) 
, zmotoryzowana, m.p. Warszawa. 
Pułki piech.: Nr 1 "Praski", Nr 2 l 3 

"Berlińskie" . 
Dyw. Piech. Nr 2, "Warszawska" im. H. DąbrOWSkiego, 

m.p. Kielce. 
DyW. Piech. Nr 3, " Pomorska" im. R. Traugutta, m. p. Lu-

blin. 
Dyw. Piech. Nr 4, "pomorska " im. J. Kilińskiego, m.p. Ka-

lisz. , 
Dyw. Piech. Nr 5, "Saska", m. p. poznań. 
Dyw. Piech. Nr 6, "Pomorska" , prawdopodobnie zm.!()tory­

zowana, m. p. Kraków. 
DyW. Piech. Nr 7, "Łużycka", m.p. Bytom. 
DYW. Piech. Nr 8, "Drezdeńska" im. B. Głowackiego, 

prawdopodobnie zmotoryzowana, m.p. 
Łódź. 

Dyw. Piech. Nr 9, "Drezdeńska " , m.p. Przemyś1. 
Dyw. Piech. Nr 10, "Sudecka", praiWdopodobni,e zmotory­

Dyw. 
Dyw. 
Dyw. 
DyW. 
Dyw. 

Piech. 
Piech. 
Piech. 
Piech. 
Piech. 

zowana, m.p. Wrocław. 
Nr 11, m.p. Zary (Sorau). 
Nr 12, "Szczecińska " , m.p. Szczecin. 
Nr 14, "Pomorska", m.p. Bydgoszcz. 
Nr 15, m.p. Olsztyn. 
Nr 16, "Kaszubska", prawdopodobnie zmoto­

ryzowana, m.p. Gdańsk. 
Dyw. Piech. Nr 18, m.p. Białystok. 
b) Artyleria dyspozycyjna. Reorganizacja poszła w kierunku 

powiększenia; ilości pułków art. ciężkiej (z 8 na 12) oraz stwo­
rzenia wojsk przeciwlotniczych i pułków art. panc. 

_ Art. ciężka: 3 bgdy art. ciężk., 12 pułków, wszystkie zmo­
toryzowane. 

_ Art. przeciwlotnicza: 6 pułków art. plt., wszystkie zmoto-
ryzowane. 

_ Art. szturmowa. (pancerna): 4 pułki - "Warszawski" , 
"Drezdeński " , "Sudecki" i "Saski". 

_ Art. obrony b~gowej: samodzielny dyon art. nadbrzeż-
nej. 

_ Art. róine: 1 pułk art.manewrowej (Toruń), 
l pułk art. pomiarowej (Toruń). 

c) Woj~ pancerne. Istnieje 12 pułków czołgów, w tym 4 pul-

21) Nazwy dywizji i pułków pochodzą z okresu działań wojennych. 
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ki czołgów ciężkich. stan uzbrOjenia pUłków: ok. 40 czołgów typu "T-34". 
d) Saperzy: 

5 pułków sap. i 1 pułk zmot. saperów. pontonowych 
1 samodzielny baon pontonowy, , 
1 samodzielny baon dla budowy lotnisk 
1 samodzielny baon sap. kOlej owych. ' 

e) Łączność: 
2 pułki samochod. 
Sz~o~ny pułk telef.-telegr. (w ramach ofic. szkoły łącz­noscI), 
Szkolny pułk radIowy, 
Baon łączności Sztabu Gen. 

f) Wojska samochodowe: 
2 pu~kI samochod. 
Szkolny pułk samochod. 
2 samodzielne baony samochod. 

Lotnictwo. Brak jest dyWizji lotniczych i lotnictwa dalekie­
go zasIęgu. ReorganizaCja poszła w kierunku wymiany samo­
lotów starego typU 'na nowe, o większych szybkościach i sil­
niejszym uzbrOjeniu oraz Wprowadzeniu samolotów tOdrzuto-
'wych. . 

Lotnictwo :myśliwskie: 3 pułki po ok. 50 samolotów. 
Lotnictwo sztu.rmoWje: 3 pułki 

1 pułk lotno oomb.-nurkowego (ok. 30 samolotów) 
1 pułk transportowy 
3 eskadry WOdnopłatowców 
1 brygada spadochronowa. 

Maryn,a,rka Wojenna. Dca Floty - kontradmirał Szelingow­ski, oficer sowiecki. 
Okręty przedWOjenne: 

1 kontrtorpedowiec "Błyskawica", 
3 łodzie podwodne: "Ryś", "Żbik", "Sęp". 

Ponadto ok. 50 drobnIejszych okrętów nawodnych: trawlery, 
kanonierki, stawiacze mln, ścigacze ltd. 

JednostkI ziemne: 
Kołobrzeski Baon Strzelców, m.p. Kołobrzeg, 
Morski Baon Saperów, m.p. Gdynia, 
MorskI Baon Łączności, m.p. Gdynia. 

Porty wojenne: Gdynia, Kołobrzeg, Hel i Szczecin. 

POkOjowe Ordre de Bataille zamYkają sądy i szpitale. 
Sądy: 

Najwyższy Sąd Wojskowy i Nacz. Prokuratura w W-wie. 
WOjSkowy Sąd Marynarki Woj. w Gdyni. 
WOjSkowe Sądy i Prokuratury Okręgowe i Rejenowe. 

Szpitale Cen tralne: 
Szpital, Centralna Przychodnia I Centralny Instytut Badań 

Lotniczo-Lekarskich w Warszawie, 
Szpital kliniczny w Łodzi i Gdyni. 
Szpitale Okręgcrwe. 

r 
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Wojskowe domy wypoczynkowe: Krynica, Sopot, Między­
Zdrój , Szklarska Poręba, Elk, Zielona Góra, Jurata, Zakopane. 

VI. ORGANIZACJA SZKOLNICTWA WOJSKOWEGO 

Reorganizacja WOjska, przeprowadzana od 1950 r., i idące w 
ślad za tym zapotrzebowanie n31 kadrę oficerską, j ej doskona­
lenie i "utechnicznienie" wzmogło rozbudowę szkolnictwa, 
przede wszystkim w zakresie szkolenia specj alnego i szkolenIa 
WYższego. W obecnym etapie reorganizacjI można przeprowa­
dzić pOdział na następujące typy szkół: 

- Formowania oficerów dla poszczególnych wojsk I służb, tj. 
3-letnie szkoły zasadnicze, kształcące na oficerów ~aw:)do-
wych. . 

- Doskonalenia oficerów, przechodzących na Wyżs'le funk­
cje dowódcze, techniczne lub służb. 

- Szkoły akademickie, kształcące dowódców i oficerów szta­
bów, inżynierów WOjSkOWYCh, kierowników szkolenia politycz­n<;go. 

1) Armia lądowa 
Piechota. Szkoły formowania: 3 Oficerskie Szkoły Piechoty 

We: Wrocławiu, JelenIej Górze i Elblągu. 
Szkoły doskonalenia: Wyższa Szkoła Piechoty w Remberto­

wie dla dowódców baonów i pułków oraz ich oficerów sztabo­
WYch. Ponadto Centrum Wyszkolenia Piechoty w Remberto­
wie, o typie doświadczalnym taktyki połączonych broni i kur­
sów speCjalnych. 

Artyleria. Szkoły formowanIa: 3 Oficerskie Szkoły Art. i l 
Oficerska Szkoła Art. Przeciwlotniczej. 
Szkoły doskonalenia: Wyższa Szkoła Artylerii w Toruniu dla 

dOwódców dyonów i pułków. 
Szkoły specj alne: Oficerska Szkoł31 Topografów i Oficerska 

Szkoła Uzbroj enia. 
WOjSka Pancerne. Oficerska Szkoła Wojsk Panc. w Pozna­

niu, przy tejże szkole - kurs dla of. art. panc. (szturmowej). 
Łączność, Wojska SamochOdowe, Saperów. Oficerska Szko­

ła Łączności w Sieradzu, Oficerska Szkoł31 Samochodowa 'WI 

Pile, Oficerska Szkoła Inż.-Sap. we Wrocławiu. Przy kaŻdej 
z tych szkół istnieją kursy doskonalące dla oficerów zawodo­
WYch i szkoły dla oficerów rezerwy. 

SłuŻby: Zdrowia i Weterynarii. Centrum WyszkOlenia Sa­
nitarnego w Łodzi, przy nim Oficerska Szkoła Instruktorów. 
Sanitarnych; Centrum Wyszkolenia i Badań Weterynarii w 
Zamieniu, przy nim - Oficerska Szkoła Instruktorów Wete-
1'ynaryjnych. 

Intendentury. Centrum WYSZkOlenia Kwatermistrzów w 
WarszaWie, przy nim Oficerska Szkoła Kwatermistrzów; Wyż­
szy Kurs Kwatermistrzów. 

2) M.airyDarka Wojenna. Oficerska Szkoła Marynarki Wo-
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jennej w Gdyni oraz Szkoła specjalistów Morskich (dla pod­

oficerów). 
3) Lotnictwo. Szkolnictwo w zakresie lotnictwa wymaga spe­

cjalnego omówienia. Szkolnictwo ściśle wojskowe obejmuje: 
_ Oficerską Szkołę Lotniczą 'W' Dęblinie, w skład której 

wchodzą: 
a) Szkoła dla ofic. pilotów i obserwatorów (nawigatorów), 
b) Kurs doskonaląco-taktyczny dla 'Oficerów, 
c) Szkoła, dla podof.-strzelców pokładowych, radio-tele­

grafistów oraz wszelkich specjalności personelu lata-
jącego, 

d) Kursy spadochronowe. 
_ Oficerska Szkoła Wyższego pilotażu w Radomiu. 
_ Techniczna Szkoła Lotnicza w Boernerowie dla ofic. i pod­

oficerów, która szkoli techników lotniczych, mechanikóW', 
techników i mechaników uzbrojenia lotniczego, urządzeń 
pokładowych, przyrządów specjalnych, radiowych, fotogra­
ficznych 1 specjalistów służby meteorologicznej. 

Szkolnictwo cywilne 'W' za;kresie konstrukcyjnym zostało roz­
winięte na wyższych uczelniach. utworzono oddziały lotnicze 
w następujących szkołach akademickich: 

politechnika w Warszawie, przy Wydziale Mechaniczn:ym. 
_ 1. i 2. rok wspólny, 'O,bjęty ogólnym programem. 
_ 3. i 4. rok poświęcony jest specjalizacji w zakresie wy­

kształcenia inżyniera lotniczego o trzech ściślej-l 
szych kierunkach, a więc: samolotowy, silnikowy, 
wyposażeniowo-nawigacyjny". 

politechnika w Łodzi - struktura szkolenia lotniczego taka 
sama, jak w Warszawie. 

Akademia Górnicza w Krakowie. Oddział Lotniczy utworzo-
nJ" przy Wydziale Komunikacyjnym. 

Szkoła Inż. im. Wawelberga i Rotwanda w Warszawie. 
_ 1. rok w ramach Wydziału Mechanicznego. 
_ 2. rok poświęcony technice lotniczej. 
Szkoła Inż. w poznaniu. Specjalizacja w dziale silników na 

ostatnim roku. 
Politechnika Wrocławska. Na, Wydziale Elektro-Mechanicz-

nym. 3. i 4. rok poświęcony specjalizacji silnikowej 1 
budowie płatowców. 

politechnika Gdańska. Na Wydziale Mechanicznym dwa koń-
cowe lata specjalizacji silnikowej. 

Uniwersytet Warszawski. Przy Wydziale Prawa; utworzono 
Instytut Prawa Lotniczego i Zagadnień Gospodarczych 
Lotnictwa. 

4) Akademie 
Akademia Sztabu Generalnego im. Gen. broni Karola Świer-

czewskiego, powołana do życia ustawą z dn. 22 marca 1951 r. 22), 
otrzymała jako zadanie co szkolenie i przygotowanie słucha.czy 
do objęcia w wojskU stanowisk, wymagających wyższych stu-

~2) Dz,U.R.P. Nr 17, 1951, poz, 134. 
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d.iÓW.wojskOW!Ch, oraz prowadzenie prac naukowych w zakre­
SIe WIedzy wOJ skowej ". 

. Wojskowa Akademia Techniczna im. Jarosława Dąbrowskie­
go, powołana do życia ustawą z dn. 22 marca 1951 r. 23 ) i de­
kretem z dn. 18 lipca 1951 r. 24), 'Otrzymała zadanie "szkole­
nia i przygotowania słuchaczy do obj ęcia stanowisk technicz­
nych w wojskU i do prowadzenia prac naukowo-badawczych 
w dzie.dzinie techniki wojskowej w oparciu o przodującą naukę 
markslzmu-Ieninizmu i doświadczenia nauki radzieckiej oraz 
WYChowanie ich na ideowych i aktywnych budowniczych Pol­
ski socjalistycznej i jej Sił Z'brojnych". 

Pod względem organizacyjnym obie Akademie podlegają 
szefowi Sztabu Gen. Komendantów, profesorów zwyczajnych 

nadzwyczajnych mianuje Prezydent R.P. 
Akademia Wojskowo-piOlity<lZna i Szkoły Polityczne zosta-

ły już omówione w rozdziale III. 

VII. UWAGI KO:NCOWE 

Zasadniczą cechą dowodzenia (ministrowania) żymierskie­
g? b~ł brak dO,wodzenia. Reprezentował WOjsko wobec zagra­
mcy I społeczc~tw~ polSkiego, lecz wojSkiem w ścisłym tego 
sło:va znaczemu me dowodził. Wiceministrowie i dowódcy 
WOJsk, generałowie sowieccy, podlegali mu teoretycznie w rze­
czywistości jednak każdy z nich działał samOdzielnie' kieru­
jąc się bądź wytycznymi partii, bądź bezpośrednimi lnstruk­
cj ami naczelnego dowództwa sowieckiego. Rokossowski wniósł 
osobiste zaufanie Kremla, wysoki autorytet zwycięskiego do­
wódcy frontu, fachową wiedzę wojskową· Przywrócił we wła­
dza~h naczelnych prawidłową hierarchię rozkazodawczą, scen­
tral1zował w swych rękach kierownictwo najistotniejczych za­
gadnień organizacyjnych i wyszkoleniowych, stał się rzeczywi­
stym ministrem Obrony Narodowej i Naczelnym Dowód~ą Woj­
ska. Reorganizację rozpoczął od usunięcia Bezpieki z wojska, 
wprowadził poprawny stosunek oficera sowieckiego do żołnie­
rza, dostarczył wojsku przyzwoitego umundurowania i wyży­
wienia; w ten sposób podniósł zewnętrznie jego wygląd, polep­
szył samopoczucie żołnierza. 
Jaką wartość przedstawia Wojsko Polskie na !wypadek ewen­

tualnego konfliktu? Reorganizacja jest w toku. Przezbrojenie, 
uzupełnienie brakujących jednostek, zmotoryzowanie, wyszko­
lenie rezerw, ujednolicenie wyszkOlenia, opartego na regulami­
nach sowieckich - jest zagadnieniem lat nie miesięcy. Pewne 
wnioski można wyciągnąć na okres końcowy. 

Armia radziecka nie przeWiduje W organizacji wojennej two­
rzenia korpusów. Można przyjąć z pewnym prawdopodobień­
stwem, że 4 Okręgi Wojskowe przygotowują się mobllizacyjnie 

23) DZ.U,R.P. Nr 17, 1951, poz. 136. 
24) Dz,U.R.P. Nr 39, 1951, poz. 296. 
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do przekształcenia w 4 armijne związki operacyjne, a pierw­
szym etapem organizacyjnym będ({;ie utworzenie 4 Armii pol­
skich. 

Artyleria ciężka. Jej obecna ilość (3 Bgdy, 12 pUłków), wobec 
braku artylerii ciężkiej organicznej w Dywizjach, wystarcza za­
ledwie na pokrycie zapotrzebowania jednej armii. 

Wojska pancerne. Istnieje obecnie 12 pułków czołgów (w tym 
4 ciężkie) i 4 pułki artylerii szturmowej. Ilość dokładnie wy_ 
starczająca na stworzenie 4 Dyw. Pan. (według organizacji so­
wieckiej w skład Dyw. Panc. wchodzą: 31 pułki czołgów, w tym 
1 ciężki, 1 pułk art. szturmowej). Dywizje pancerne mogą być 
albo przydzielone do armii albo zorganizowane w samodzielną 
Armię Panc. 
Może istnieć inna koncepcja - tworzenia Dywizji zmechani­

zowanych (Dyw. zmech. = 2 pułki zmot. piech., 1 pułk czołgów, 
1 pułk zmot. art.), lecz wydaje się, że w tym pierwszym eta­
pie ważniejsze jest skoncentrowanie wysiłku na Dyw. Panc. 

Dywizje Piechoty. Nie wydaj e się celowe powiększenie ilości 
istniejących 16 Dyw. Piech., dopÓki nie zostaną całkowicie 
uZbrojone, uzupełnione i wyszkolone. Mogą one wejść w skład 
każdej z Armii po cztery lub po pięć; w tym drugim wypadku 
D-two 4. O.W. przekształciłoby się w D-two Armii Panc. 

Kied,y armie te mogą być gotowe? Ilość, lecz przede wszy­
stkim jakość, Wlk Jednostek (Dyw. Piech., Dyw. Panc., Dyw. 
Zmech., Bgdy Art.) zależy od posiadanego sprzętu uzbrojenio­
wego, przygotowanYCh sztabów, wyszkolonej kadry oficerów i 
podoficerów - zarówno zaWOdowej, jak i rezerwy - oraz wy­
szkolonych rezerw żołnierskich. W 1939 r. Polska przygotowała 
mobilizacyjnie 39 Dywizji Piechoty (wystaWiła tylko 28, gdyż 
mObilizacj ę powszechną sparaliżowała ofensywa niemiecka), 
lecz posiadała ponadto nadmiar wyszkolonych rezerw w ilości 
600.000, których nie można było ująć w organizacyjne związki 
Wielkich Jednostek, ponieważ brakło dla nich UZbrojenia i wy_ 
SZkolonej kadry. 
Przyjmuję za pukt wyjścia, że 1°, prawdziwa praca nad przy­

gotowaniem WojSka Polskiego do ewentualnego konfliktu roz­
poczęła się z początkiem 1950 r.: 2°, że uzbrojenie mOże być 
dostarczone przez Rosję w każdej potrzebnej ilości. Pozostaje 
zagadnienie wyszkolenia rezerw, kadry i sztabów. Przy zasto­
sowanym ustawodawczo systemie wykorzystania wszystkich 
rezerw personalnych państwa dla celów wojskowych i inten­
sywnym ich szkoleniu, do końca 1953 r. Polska powinna mieć 
wystarczaj ącą ilość szeregowych i młodszych oficerów dla zmo­
bilizowania wyżej pOdanych Wlk Jednostek i wszystkich jed­
nostek pozadywizyjnych, służb i urządzeń tyłowych. Znacznie 
trudniej przedstawia się zagadnienie oficerów sztabowych 
(d)-ców baonów, pułkÓW i równorzędnych), oficerów dyplomo­
wanych i pewnych kategorii specjalistów. Pobieżne obliczenie 
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prowadzi do wniosku, że w tej dziedzinie osiągnie się pokry­
cie naj niezbędniejszego zapotrzebowania nie wcześniej jak z 
końcem 1955 r. Nie ulega wątpliwości, że proces ten może być 
przyśpieszony przez "odkomenderowanie" do WojSka Polskie-
go kadry i specjalistów sowieckich 25). . 

Józef JAKLICZ 

25) Muszę zaznaczyć, że zarówno w tym obliczeniu, jak i w innych 
rozważaniach w toku tej pracy, nie brałem pod uwagę wojsk we­
wnętrznych, nie podlegających ministrowi Obrony Narodowej. 
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Reglamentacja i kształtowanie 

twórczości artystycznej 

I. CZ~SĆ OGóLNA 

Zakres pracy, charakterystyka. ogólna 

Przedmiotem niniejszej pracy jest r ola, j laką odegrało pań­
stwo i partia komunistyczna w sprawach twórczości artystycz­
nej w Polsce w czasie od połowy 1944 r . do czerwca 1951 r. 

Omawiany okres interwencji państwowej i partyjnej rozpada 
się bardzo widocznie na dwa eta.py. 

Pierwszy obejmuje lata 1944 - 1948, to jest okres od tzw. Ma­
nifestu Lipcowego i utworzenia Rządu TymczasclWego przez 
Polski Komitet Wyzwolenia Narodowego - do zjednoczenia par­
tii robotniczych, tj. do Kongresu P.Z.P.R. (15. XII. 1948 r.). Jest 
to okres silnej, ale defensywnej reglamentacji (z wyjątkiem fil­
mu), pol€gającej głównie na kontroli zjawisk żywiołowych przy 
pomocy aparatu państwowego. 

Po zjednoczeniu partii robotniczych w P.Z.P.R., partia ta 
przez swe aktywy w organizacjach literackich i artystycznych 
przystępuje do uchwycenia poszczególnych dziedzin literatury 
i sztuki, a następnie, dokonawszy tego, rozpoczyna. planowanie 
i kształtowanie twórczości artystycznej. Rola państwa ograni­
cza się teraz do kontynuowania czynności reglamentacyjnych 
oraz do finansowania i nadawania form instytucjonalnych tre­
ściom ideologlczno-J.ntelektualnym, wypracowanym przez Par­
tię· 

Etap reglamentacji 

Manifest Lipcowy P.K.W.N. głOSi między innymi, że: " Polska 
inteligenCja zdziesiątkowana przez Niemców, a zwłaszcza ludzie 
nauki i sztuki, zostaną otoczeni specjalną opieką". . 

Manifest ten ogłoszono w Dzienniku Ustaw jako załącznik 
do ustawy z dn. 21. VII. 1944 r. o utworzeniu PolSkiego Komite­
tu Wyzwolenia Narodowego l) , która, jako 11. resort rządowy, 

1) Oz.U.R.P. Nr 1, 1944, poz. 1. 
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powołala d Ol życia Resort Kultury i Sztuki. Dekretem P.K.W.N. 
z dn. 15. IX. 1944 r. 2 ) zakres dziaI:mia i 'Organizację Resortu 
Kultury i Sztuki określono jak następuje: 

"Do zakresu działania Resortu Kultury i Sztuki należą: a ) pie­
cza nad tJwórczością oraz sztuką odtwórczą w dziedzinie literatu­
ry, teatru, muzyki, choreografii, sztuk plastycznych i zdobni­
czych, fotografii, cyrku; b) krz.ewienie kultury i sztuki w kraju; 
c) propaganda polskiej kultury i sztuki za granicą; d) piecza 
nad muzeami i ich zakładanie, oraz ochrona zabytków; e) szkol­
nictwo artystyczne C.') Resort KultllrY' i Sztuki dzieli się na na­
stępujące wydziały: 1) ogólny, 2) szkolnictwa artystycznego, 3) 
teatralny, 4) muzyczny, 5 ) sztuk plastycznych, 6) muzeów i kon­
~erwacji zabytków, 7) literatury, 8) fotografiki ora.z na następu­
Jące samodzielne referaty: l) estrady i cyrku, 2 ) radia, kina i 
płyt. Nadto Resort Kultury i Sztuki obejmuje Centralny Ośro­
dek Krzewienia Kultury i Sztuki". 

Kierownik resortu Kultury i Sztuki r02lbudował niezwłocznie 
swą sieć administracyjną, tworząc przy urzędach wojewódzkich 
pOWiatowych i grodzkich wydziały i referaty kultury i sztuki' 
pow~ła~e do spełniania na swych obszarach wszystkich zadaÓ, 
wy~~aJących z za~resu działania swego resortu, a w szczegól­
nOSCl do zakładama i nadzorowania teatrów, orkiestr chórów 
gal;rii .sztu~i, zbiorów i muzeów, studiów dramatYCznY~h, insty~ 
tutow l szkoł muzycznYCh, choreograficznych i sztuk plastycz-
nych itd.3 ) . 

Z chwilą przekształcenia P.K.W.N. na Rząd Tymczasowy, Re­
sort Kultury i Sztuki stał się Ministerstwem Kultury i Sztuki 
zachowując wszystkie dotychcoosowe kompetencje. ' 

W 1947 r. Ministerstwu Kultury i Sztuki pOwierzono ponadto 
sprawy produkcji filmowej i kln'Cmatografii, wydawnictw in­
formacyjnych i propagandowych w 'kraju oraz nadzór nad przed­
siębiorstwem państwowym "Polskie Radio" w sprawach reper­
tuaru kultw'alnego i artystycznego. 4) 

Do połowy 1946 r. cenzurę polityczną i obyczajOIWą wykonywano 
w Polsce według przepisów przedwojennych, które jednak uzna­
no za niewystarczające i dekretem z dn. 5. VII. 1946 r. powołano 
do życia Główny Urząd Kontroli Prasy, PublikaCji i Widowisk, 
który, niezależnie od wykonywanYCh zadań cenzury prasowej, 
stał się - wraz z podległymi sobie woj ewódzklmi i grodzkimi 
urzędami Ikontroli - potężnym, podlegitym bezpośrednio Preze­
sowi Rady Ministrów, instrumentem reglamentacji literatury i 
sztuki. Do G.U.K.P.P. i W. należy kontrola rozpowszechniania 
wszelkiego rOdzaju utworów za pomocą druku i żywego słowa, 
Udzielanie zezwoleń na wydawanie czasopism i kontro.la zakła-

2) Dz.U.R.P. Nr 5, 1944, poz. 25. 
3) Dz.U .R.P. Nr 7, 1944, poz. 37. 
4) Dekret P.K.W.N. z dn. 7.IX.1944 r. o zakresie działania i organi­

zacji Resortu Informacji i Propagandy. Dz.U.R.P. Nr 4, 1944, poz. 20. 
Dekret z dn. U.IV.IM7 r. o zniesieniu Urzędu Ministra Informacji i 

Propagandy. Dz.U.R.P. Nr 32, 1947, poz. 147. 
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dów poligraficznych. Kontrola ma n!ll celu zapobieganie go­
dzeniu w ustrój Państwa Polskiego, ujawnianiu tajemnic pań­
stwowych, naruszaniu prawa lub dobrych obyczajów i wprowa­
dzaniu w błąd opinii publicznej przez podawanie wiadomości 
niezgodnych z rzeczywistością 5). 

W 'Okresie reglamentacyjnym Ministerstwo Kultury i Sztuki 
rozwija nieśpieszną dzilałalność o typie urzędowym, polegają­
cą m.in. na utworzeniu 'W dn. 8. XII. 1945 r. Komitetu Kultural­
nego Rady Ministrów (złożonego z ministrów: oświaty, infor­
macji i kultury), i na powołaniu do życia Centralnego Instytut u 
Kultury 6), j{tóry nie wykazuje większej aktywności, na utwo­
rzeniu WOjewódzkich Rad Kultury w Krakewie (3. II. 1947 r.), 
w Gdańsku (26. II. 1947 r.), w Dąbrowie Górniczej i w Katowi­
cach, oraz Instytutu Artystycznego (uczelni typu licealnego). 
Ponadto Ministerstwo zwołuje swych naczelników z województw, 
urządza konferencję z przedstawicielami związków kulturalnych 
w sprawie ochrony zabytków, w sprawach teatrów, literatury 
i muzyki (Kraków, 21 - 22. X. 1947 r.) itp. imprezy. Od dn. 
1. VIII. 1947 r. powstaje przy Ministerstwie departament przed­
siębiorstw, który ma na celu nadzor·owanie "Filmu Polskiego", 
Polskiego Instytutu Wydawniczego, Zakłoadów Przemysłu Mu­
zycznego, Naczelnej Dyrekcji Widowisk Rozrywkowych, Polskie­
go Wydawnictwa Muzycznego i Centralnych Zakładów Grafi­
cznych. 

Działalność istotniejszą od działalności Ministerstwa rozwija 
w tym czasie Partia za pośrednictwem Komitetu Centralnego 
Związków Zawodowych i, działającego w jego imieniu, Włodzi­
mierza SOkorskiego. Zwołany przez niego do Warszawy (4. XI. 
1947 r.) zjazd przedstawicieli wszystkich związków i stowarzy­
szeń artystycznych powołuje do życia Radę Związków Artysty­
cznych przy' K.C.Z.Z., której celem jest m.in. zespolenie artystycz­
nych organizacji zawodowych przy K.C.Z.Z. i zorganizowanie ich 
współpracy przy odbudowie i pogłębianiu' polskiej kultury arty­
stycznej oraz rozpowszechni,aniu twórczości polskiej w kraju i 
za granicą. To lwystąpienie rozpoczyna okres wielkiej aktywno­
ści W. Sokcrskiego, który od połowy 1948 r. działa już jako wi­
ceminister Kultury i Sztuki i jest do dziś ekspon~ntem wszy-

5) Dekret z dn. 5.Vrr.1946 r. o utworzeniu G.U.K.P.P. i W. DZ.U.R.P. 
Nr 34, 1946, poz. 210. 
Rozporządzenie Prezesa Rady Ministrów z dn. 9.V.1949 r. w sprawie 

organizacji i właściwości G.U.K.P.P. i W. oraz urzędów podległych. 
DZ.U.R.P. Nr 32, 1949, poz. 241; zmiana: Nr 36, 1948, poz. 267. 

6) Cele naukowo-badawcze i poradniczo-instruktorskie, uzupełnia­
nie pracy Ministerstwa przez wciągnięCie twórczej inicjatywy społecz­
nej w dziedzinę odbudOWY spustoszeń oraz kształtowanie form orga­
nizacyjnych akcji upowszechniania kultury - patrz Diariusz Kultury 
Polskiej, 19ł5 r., "Twórczość" Nr 2, 1946, str. 196. Inne pozycje, doty­
czące działalności Min. K. i Szt. w tym okresie - patrz Diariusze Kul­
tury Polskiej za lata. 1946 i 1947, "Twórczość" Nr 5, 1947 i Nr 12, 1948. 
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stkich ' centralnych posunięć Partii w sprawach kultury> i 
sztuki. 7) 

ówczesną linię partyjną kokietowania inteligencji twórczej 
'dobrze Charakteryzuje - rozpoczęty entuzjastycznym pasusem 
o humaniźmie i opatrzony tytułem "Twóroo - budowniczym 
nowej kultury w Polsce " - referat W. SOkorskiego na 'wspom­
nianym zjeździe organizacyjnym Rady Związków Artystycznych 
przy K.C.Z.Z. 

W referacie tym W. Sckorski twierdzi, że trudna droga rady­
kalizowania się polskiej inteligencji wymaga czasu, history­
cznego spojrzenia, ale: "Proces (ten) istnieje, pogłębia się i 
staje się coraz wyraźniejszy i (. . .) w naszych warunkach rewo­
lUCji W majestacie praJ\V'ąJ nie może być reWOlucyjny, a musi 
być raczej ewolucyjny " .8) 

Poddawszy surowej krytyce sytuację w dziedzinie kulturalnej 
(przypadkowość, brak twórczej, jasnej, generalnej koncepcji, 
brak ośrcdka koncepcyjnego i brak aktywności tych ośrodków, 
które są bezpośrednio predystynowane do dzia!;alności kultural­
nej, brak sharmonizowania procesów twórczych z procesami od­
biorczymi) - Sokorski stwierdza: 

"Jest rzeczą bezsporną, ~e Ministerstwo Kultury i Sztuki nie 
posiada dotąd jasno sprecyzowanej koncepcji polityki kultural­
nej C.') CO gorsze, sądzę, że ta koncepcja nie zrodzi się tak 
łatwo" - po czym konkluduje: "Zagadnienie zorganizowania 
ewolucji kulturalnej winno przejść w ręce tych, którzy tę kultu­
rę bezpośrednio tworzą, w ręce autorów i działaczy kulturalnych, 
a więc przede ws~ystkim w ręce artystycznych związków zawo­
dowych ".9) 

Gdy się wie, że powyższe wystąpienie W. SOkorskiego poprze­
dziła odbyta w Bydgoszczy (2. IV. 1947 r.) konferencja inteli­
gerencji P.P.R. z referatem Jakuba Bermana pt. "Zagadnienie 
pracy partyjnej wśród inteligencji ",10) oraz ostre ataki "Kuź­
nicy" na Ministerstwo Kultury i Sztuki,l1) wówczas staje się 
jasne że administracja państwowa nie zdołała opano.wać ży­
wiOło~Ch procesów w kulturze i, że Partia w 1947 r. zaczyna 
szukać dróg skuteczniejszej regl,amentacji. 

Tzw. "przełom" i kulisy przełomu 

Pierwszą jaskółką zbliżającego się przełomu w pOlityce kultu­
ralnej P.P.R. i państwa jest przemówienie -B. Bieruta na ot­
warciu rozgłośni wrocławskiej (16. XI. 1947 r.). Jest to wypo-

7) Diariusz Kultury Polskiej za rok 1947, poz. 930 i 1099. " Twórczość " 
Nr 12, 1948, 

8) W. Sokorski. Twórca - budowniczym nowej kultury w Polsce. 
"Kuźnica" Nr 47, 1947. 

9) W. Sokorski. Twórca ... itd. 
10) "Nowe Drogi " Nr 2, 1947, str. 136. 
11) M. in. Julian PrzybOŚ. Cza.s na rewolucję kulturalną. "Kuźnica." 

Nr 11, 1947. 
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wiedź przejściowa, zawierająca elementy kompromisowe (z pun­
ktu widzenia Partii), ale już zapowiadająca ofensywę. 

WslDazawsZ)'l na konieczność upowszechnienia i uwspółcze­
śnienia twórczości kulturalnej przez uwolnienie jej od starych 
przesądów oraz na potrzebę nawiązywania do naj cenniej szych 
walorów naszej spuścizny kulturalnej, B. Bierut powiedział: 

" ... twórczość artystyczna i kulturalna winna być od~wiercie­
dleniem wielkiego przełomu, jaki naród przeżywa. Winna być -
choć jeszcze nie jest, ponieważ wyraźnie nie nad.ąża za szybkim 
i potężnym nurtem dzisiejszego życia". 

" ... naród ma prawo stawiać swoje wymagania twórcom, a 
jednym z podstawowych wymagań jest, aby głtębszy nurt utwo­
ru, jego cel, jego zamierzenia odpowiad\3.ły potrzebom ogółu, 
aby nie budziły zwątpienia, gdy potrzeba zapału i wiary w zwy­
cięstwo, aby nie apoteozowały depresji, gdy naród chce żyć i 
działać". 

" ... w dziedzinie twórczości kulturalnej niezbędne są również 
elementy planu i kontroli społecznej " .12) 

Byłoby bl'ędlem sądzić, że pogląd Partii na sposoby kształto­
wania życia kulturalnego i twórczości artystycznej uformował 
się grodko i bez poważnych tarć wewnętrznych. Sprawa ta łą­
czy się z tzw. prawicowym i nacjonalistycznym odchyleniem 
tow. "Wiesława " - Gomułki i jego zwolenników. Do nich na­
leżał Wł. Bieńkowski, który w styczniu 1948 r. zamieścił w orga­
nie P.P.R. "Nowe Drogi" krytyczną analizę dotychczasowej po­
lityki kulturalnej Ministerstwa Kultury i Sztuki i postulował 
skuteczniejsze upowszechnienie kultury oraz jej planowanie, 
ale tylko w dziedzinie organizacyjnej, materialnej i instytucjo­
nalnej. 

"Inaczej jest - pisał - w dziedzinie dotyczącej wewnętrz­
nej zawartości kultury, jej (naukowej czy artystycznej) treści, 
j ej treści społecznej. W tej dziedzinie planowanie nasze ma o­
graniczony zasięg. Tutaj mamy tylkO środki oddziaływania, 
współdziałania z naturalnym, zdeterminowanym przez cał'y ze­
spół warunków ustrojowych procesem 'burzenia starej ideologii 
i kształtowania się nowej, możemy ten proces 'w ograniczonej 
mierze przyśpieszyć".lS) 

Ten pogląd, bynajmniej nie odosobniony, został przezwycię­
żony i W~. Bieńkowski, zaliczony do prawicowego i nacjonali­
stycznego odchylenia, dokonał ostrej samokrytyki na plenum 
K.C.P.P.R. (31. VIII. - 3. IX. 1948 r.) mówiąc m.in.: 

"Ważnym odcinkiem, na którym przejawiały się moje błędy, 
był stosunek do drogi wewnętrznego rozwoju Polski od demo­
kracji ludowej do socjalizmu C .. ) oportunistyczny stosunek do 
drobnomieszczańskich i burżuazyjnych pozostałości ideologicz-

12) Bolesław Bierut. O upowszeChnienie kultury. Kraków, luty 1948 
r. Radiowy Instytut Wydawniczy. Cytowane z "Nowych Dró~" Nr 7, 
1948 i z "Zycia Nauki" Nr 5/ 6, 1951. 

13) "Nowe Drogi" Nr 7, 1948. 
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nych. W poważnej mierze zaciążył (on) nad moją pracą w dzie­
dzinie organizowania życia kulturalnego; błędy te byW tym 
niebezpieczniejsze, że popełniłem je na odpowiedzialnym stano­
wisku iW' aparacie K.C.".H) 

ŁagOdniejszą samOkrytykę przeprowadził Stefan Żółkiewski , 
stwierdzając m.in., że zespół redagowanej przez niego- "Kuźni­
cy" cechow.ały: postawa defensywna, unikanie zdecydowanego 
ataku, mętność ideologiczna, próby przerzucania mostów pomię­
dzy stanowiskiem marksistowskim a stanowiskiem pozytywisty­
cznym czy neopozytywistycznym w filozofii, a także tendencj a 
do przeceniania tego wszystkiego, co było wypracowane na Za­
chodzie, a niedocenianie tego, co zostało osiągnięte w kulturze 
Związku Radzieckiego.15) 

Treść referatu B. Bieruta, licznych krytyk i samokrytyk na 
wspomnianym plenum K.C.P .P .R. (m.in. J. Borejszy) , rezolucja 
i zamknięcie dyskusji - to wszystko przesądziło o dalszej linii 
polityki partyjnej w ogóle, a w dziedzinie literatury i sztuki "ń' 
szczególności. 

"Zjednoczenie Partii Robotniczych" było następnym etapem 
."przełomu". Na Kongresie Zjednoczeniowym (15. XII. 1948 r.) 
uchwalono deklaracj ę ideową, która nie tylko mówi o koniecz­
ności dokonanLru "zasadniczych przemian w dziedzinie kultu­
ralnej ", ale także ustala metody postępowania. Czytamy tam 
że "krytyka i samokrytyka - to potężny oręż wychowywania 
mas członkowskich Partii, oręż walki o słuszną linię Partii. Par­
tia jest rozumem, honorem i sumieniem klasy robotniczej ".16 ) 

Zj ednoczona i wzmocniona Partia w niespełna rok później bę­
dzie mogła - ustami tow. J. Albrechta - przywołać do porząd­
ku opornych plastyków-komunistów, sprzeciwiająCYCh się rea ­
lizmowi socjalistycznemu w sztuce: 

"Jeśli stoi się na gruncie ideologii marksizmu i podziela po­
gląd, że Partia jest przodowniczką życia w każdej dziedzinie, 
trzeba z całą ufnością odnosić się do oceny Partii we wszystkich 
dziedzinach, a więc i w dziedzinie kultury. Zel'wać należy z po­
glądem, że artysta jedoynie może być sędzią sztuki, trzeba; chcieć 
uczyć się od ludzi, którzy oceniają twórczość waszą, zerlwać z 
poglądem, jakoby klasa robotnicza nie mogła być sędzią twór­
czości artystycznej". 17) 

Początki etapu kierowania 

Po uchwale zjednoczeniowej (21. IV. 1948 r.) i po Kongresie 
P.Z.P.R. (13 - 15. XII. 1948 r.) przyszła w prasie codziennej i 

14) Protokół z Plenum. "Nowe Drogi" Nr ll, 1948, str. 98. 
15) Protokół z Plenum. "Nowe Drogi" Nr ll, 1948, str. 104 i nast . 
16) Protokół itd. " Nowe Drogi" Nr l, 1949, str. 14. 
17) Juliusz Krajewski. Narada partyjna plastyków. "Nowe Drogi" 

Nr 4, 1949. Narada ta odbyła się w Katowicach dn. 26. VI. 1949 r. 
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perio~ycznej .~ala in.str~k~ywnyCh wypowiedzi czołowych ekspo­
nentow Partu IW dZIedzIme kulturalnej.18) 

W .. Solmrski .jUż nie mówi o "ewolucji kulturalnej". Warty­
kule Jego, zamIeszczonym w "Kuźnicy" w dn. 7. XI. 1948 r., czy­
tamy: 

"P~zechodząca o~ecni~ prze~ . kraj reWOlucja kulturalna po­
stawIła prz~d l!aml komecznosc wypracowania. nowych zadań, 
nowych celoWI .1. noW}'ch metod: pracy. Przede wszystkim musi­
my przewa;tos~lO\Vac w oparcIU o naukową metodę dialekty­
cznego myslema nasze podst.awowe pojęcia ideologiczne, nau­
kowe, kulturalne, estetyczne l moralne. Po drugie - klasa ro­
botnicza w sojuszu z 'biedctą chłopską musi sta ć się w pelnym 
słow~ tego znaczeniu bezpośrednim twórcą nowej socjalisty­
czneJ kultury w Polsce". 19) 

Nowy statut Ministerstwa Kultury i Sztuki 

Z chwilą, gdy wiceministrem Kultury i Sztuki został W. So­
korski, resort ten nie tylko nie opóźnia się w stosunku do ini­
cjatywy społecznej, ale wyprzedza (i to znacznie) działania 
eksponentów Partii w terenie. 

W połowie 1948 r. Rada Ministrów uchwaliłJlli nowy statut or­
ganizacyjny Ministerstwa Kultury i Sztuki. 20) 

Nowa organizaCja ministerstwa wprowadza "podział pozio­
my" w miejsce "pionowego". Znosi mianowicie departamenty: 
literatury, muzyki, teatru i plastyki, a spl"larwy ich przekazuje 
gabinetowi ministra, departamentowi administracyjnemu, de­
partamentowi twórczcści artystycznej, departamentowi przed­
siębiorstw artystycznych i rozrywkowych. Utworzono ponadto 
Naczelną Dyrekcję Muzeów i OChrony Zabytków, biuro współ­
pracy kulturalnej z :oa.granicą, biuro dla spraw ruchu amator­
skiego i 'biuro inspekcji i kontr6li. Statut ten nie wytrzymał 
próby czasu i zestal w dn. 1. VIII. 1951 r. gruntownie przero­
biony W kierunku dwóch pionów organizacyjnych: 1) czynnego 
upowszechnienia kultury i 2) sztuki. 21) 

KOmisja Główna do Spraw Kultury 

W celu "skoordynowania w oparciu o najwyższy czynnik 
państwowy pracy wszystkich or~anizacji kulturalno-oświato­
wych, zarówno o charakterze społecznym, j ak i państwowym ", 

18) M. in. Rezolucja literatów - członków P.P.S. i P.P.R., witająca 
zjednoczenie. "Kuźnica" Nr 21, 1948. Wypowiedzi 16 pisarzy. "Kuźni­
ca " Nr 51, 1948. 

Stefan :2;ółkiewski. Moment przełomowy w rozwoju kultury polskiej. 
"Kuźnica" Nr 1, 1949. 

19) W. Sokorski. W obliczu nowych zadań w pracy kulturalno-oświa­
towej. "Kuźnica" Nr 45, 1948. 

20) Zygmunt MycieIski. Nowy Statut Ministerstwa Kultury. "Odro­
dzenie" Nr 23, 1948. 

21) Jerzy Kuryluk. Życie kulturalne. "Wiedza i Zycie" Nr 10, 1951. 
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w końcu 1948 r. powołano do życia Komisję Główną do Spraw 
Kultury przy Komitecie Ministrów dla Spraw Kultury. W skład 

. jej weszli, obok zainteresowanych ministrów, przedstawiciele 
podstawowych organizacji społecznych, a więc: K.C.Z.Z., Samo­
pomocy Chłopskiej, Związku Młodzieży Polskiej i in. Komisjlll. 
ta także ma na celu powiązanie akcji, podejmowanych przez 
organizacje masowe, z pracą Ministerstw Kultury i Sztuki i 
Oświaty. 22) 

Ki,erowarue związkami artystów 

Niezwłocznie po "zjednoczeniu partii robotniczych" przystą­
piono do uchwycenia i pOkierowania ogólnopolskimi związkami 
artystów, których prezesami w okresie reglamentacji. byli częśto 
niekomuniści. 

Od 1949 r. Partia wprowadza do polskiego życia artystyczne­
go bolszewicką, specyficzną metodę krytyki i samokrytyki. Sa­
mokrytykę rozpoczęli wybitni eksponenci Partii (st. żółkiewski, 
L. Kruczkowski, S. Albrecht i in.) od siebie samych i następnie 
rozszerzyli na wszystkie prawie zjazdy literackie i artystyczne, 
oraz na ł<amy prasy. Teorii samokrytyki poświęcono specjalne 
artykuły w prasie literackiej. 

Nieznanym na Zachodzie sposobem wpływania na artystów 
i kierowania ich twórczością są w Polsce różnego rodzaju kon­
kursy i festiwale. Organizuje je Ministerstwo' Kultury i Sztuki 
(bezpośrednio lub przez kierow.ane przez Partię związki), na­
rzucając tematy, sposoby ujęcia, a w festiwalach teatralnych 
także utwory do wystawienia. Jeśli chodzi o teatr i muzykę, 
to zakwalifikowane w eliminacj ach konkursowych zespoły są 
wykonia,wcami festiwalów. KOnkursy zamknięte ograniczają ce­
lowo krąg osób uprzywilejowanych i zapewniają eliminację 
tych artystów, którzy nie przyswoili sobie dostatecznie zasad 
realizmu SOCjalistycznego lub nie są dość utalentowani, by speł­
nić jego wymagania. Nagrody wszelkiego rodzaju-są wytyczaniem 
kierunku twórczości dla wszystkich artystów w danej dziedzinie, 

.co silnie pOdkreślają przy tych okazjach oficjalni przedstawi­
ciele reżimu. 
Inną metodą kierowania stają się od 1951 r. tzw. ośrodki 

dyskUSji marksistowskich i odbyw.a'jące się w nich dyskusje po 
imprezach artystycznych. Najbardziej typowy przykład stano­
wią dyskUSje w Centralnej Szkole P.Z.P.R. (uczelnia dla działa­
czy partyjnych) po premierach teatralnY"<!h. Referentami są 
tam reżyserzy i aktorzy, w dyskusji zaś zabierają głos słucha-

22) W. Sokorski. W obliczu nowych zadań w pracy kulturalno-oświa­
towej. "Kuźnica" Nr 45, 1948. 

Jadwiga Siekierska. O pracach Komisji Głównej do Spraw Kultury. 
"Wiedza i życie " Nr 8/ 9, 1949. 
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cze szkoły, przeważnie sekretarze powiatowych komitetów par­
tyjnych z całej Polski. 28) 

Centralne instytuty naukowo-badawcze 

W latach 1948 i 1949 powołano do życia instytuty naukowo­
badawcze: Instytut Badań Literackich, Instytut Urbanistyki i 
Architektury i 'Państwowy Instytut Sztuki. Ograniczymy się tu 
do krótkiego omówienia Państwowego Instytutu Sztuki (P.I.S.). 

P.I.S. jest samodzielną placówką naukowo-badawczą z siedzi­
bą w WarsZlllwle. Może posiladać 'Cddziały oraz placówki pomo­
cnicze w innych miejscowościach Rzeczpospolitej Polskiej. Do 
zadań Instytutu należy organizowanie, prowadzenie i popiera­
nie prac naukowo-badawczyeh nad zagadnieniami twórczości 
artystycznej ze szczególnym uwzględnieniem jej związków z 
życiem oraz z bieżącymi potrzebami państwa i społeczeństwa. 
Nadzór nad Instytutem sprawuje minister Kultury i Sztuki. 
Budżet Instytutu objęty jest budżetem Ministerstwa Kultury 
i Sztuki. 24) 

P.I.S. współpracuje m.in. ze stow. Pol. Artystów Teatru i 
Filmu i z instytucjami wydawniczymi tego typu, co Polskie Wy­
dawnictwo Muzyczne lub "Ossolineum". Większość badań nad 
twórczością ludową, prace nad plastyką polską XIX i XX w., 
prace nad teorią sztuki i historią krytyki artystycznej prowa­
dzone są bezpośrednio przez kolektywy pracowników nauko­
wych P.I.S. Instytut dzieli się na cztery sekcje: sztuk plastycz­
nych, muzyki, teatru i filmu. 2G ) 

Kształtowanie treści: realizm SOCjalistyczny 

Partia nie poprzestał,a na uchwyceniu formalnym związków 
artystycznych. Jednocześnie we wszystkich dziedzinaeh sztuki 
rzucono hasło realizmu socjalistycznego, a raczej sformułowa­
no odpowiednie instrukcje. Jest to nie mniej i nie więcej, jak 
zamiar uchwycenia procesu twórczego fWI samym zarodku. Gdy 
zamysł ten udaje się wcielić w życie, Partia staje się współ­
twórcą sztuki: tworzy za pośrednictwem Ia.rtystów. 
Według urzędowego (partyjnego) sformułowania W. Sokor­

skiego: 

" ... realizm SOCjalistyczny jest nie tylko dialektycznym prze­
ciwieństwem formalizmu w sztuce, lecz równocześnie przezwy­
ciężeniem mieszczańSkiego . realizmu (, .. ) Realizm SOCjalisty­
czny jest twórczym widzeniem ·każdego zjawiska w jego proce­
sie rozwojowym, w jego prawdzie artystycznej, przełamanej 
przez pryzmat indywidualnego przeżycila twórcy. Realiz.!ll so-

23) Leon Schiller. Współpraca dramatopisarza z artystami teatru. 
"Teatr" Nr 6, 1951. 

24) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 30. XI. 19ł9 r. o utworze­
niu Państwowego Instytutu Sztuki. Dz. U.R.P. Nr 61, 1949, poz. 479. 

25) Juliusz Starzyński. Badania naukowe nad sztuką polską. "Teatr" 
Nr 6, 1951. 
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~jalistyczny jest więc nie naturalistyczną kopią, nie deforma­
cją rzeczywistości, lecz jej prawdziwym, twórczym obrazem 
świadomie ukształtowanym przyczynowo i historycznie". 26) 

W tym samym artykule W. Sokorski, słowami Jakuba Ber­
mana i własnymi, sformułował również stl'lB,ltegię realizmu so­
ej alistycznego. Oto słowa Bermana: 

"Bez włączenia się literatury i sztuki do walki o socjalizm 
niepodobna przeobrazić świadomości ludzki~j. ~~imy ~arwać 
sobie z tego sprawę że sztuklaJ we ,wszYStklCh JeJ odmlanach 
jest instrumentem śięgającym niezmiernie głęboko i że bez 
tego instrumentu, bez mobilizacji jej sił, nie możemy odnieść 
pełnego zwycięstwa". 

Osiągnięcia, etapy daIs.zej drogi 

Parę uszeregowanych chronologkznie wyjątków z wypowiedzi 
najważniejszych eksponentów Partii zilustruje w sposób ogól­
ny uzyskane przez Partię osiągnięcia i kierunek dalszej drogi. 
Szczegóiowiej temat ten omówimy w dalszych rozdziałach. 

Koniec 1949 r., J. Albrecht na III Plenum K.C. P.Z.P.R.: 
"W walce o postawę realizmu socjalistycznego wśród naszych 

twórców jesteśmy bardzo zapóźnieni, dzisiaj dopiero Sięgamy 
w całej pełni do znakomitych wzorów i doświadczeń radziec­
kich IW dziedzinie oświaty, nauki i kultury. Odkrywamy w tej 
dziedzinie coraz to nowe s~arby, coraz to nowe przykłady i wzo­
ry dla nas. Do tych przykładów nie sięgało się u nas niem al 
przez lata, co było wyrazem pOdporządkowania się nastrojom 
najbardziej wstecznej inteligenCji i drobnomieszczaństwa".27) 

Luty 1950 r., J. Cyrankiewicz IW expose sejmowym.: 

"Wiemy, że procesy zachodzące w nadbudowie kulturalnej 
zachodzą z natury rzeczy wolniej i przebiegają w sposób bar­
dziej złożony, aniżeli przemiany gospodarcz<" społeczne i poli­
tyczne. Ale wiemy równccześnie, że bez pełnego zrealizowania 
rewolucji kulturalnej nie może być mowy o urzeczywistnieniu 
w pełni rewolucji socjalistycznej, która odbywa się W Polsce". 

"(, .. ) Nie mamy wątpliwości, jaką drogę wybiorą umysły pra­
wdziwie twórcze naszego świata artystycznego. Prawdzi'wy twór­
ca pójdzie z tymi, którzy tworzą wielkie rzeczy, którzy budują 
Socj alizm". 

"My ze swej strony czynimy wszystko, by takiemu twórcy 
stworzyć w!aściwe i najlepsze warunki kształtowania swego ta­
lentu. Państwo otacza też opieką narastające rzesze nowych 
twórców kultury. Rozwija się szkolnictwo artystyczne. Stwarza­
my warunki właŚCiwej selekcji talentów" .28) 

W maju 1950 r., W. Sokorski wzywa do dalszego świadomego 

26) Wł. Sokorski. O sztukę realizmu socjalistycznego (na marginesie 
konferencji aktywu partyjnego w dn. 30 maja 1949 r.i. "Nowe Drogi" 
Nr 4, 1949, str. 129 i nast. 

27) Krp. Przegląd zagadnień kulturalnych. "Wiedza i ~ycle" Nr 1, 
1950. 

28) Józef Cyrankiewicz. O osiągnięciach i planowaniu w oświacie. 
nauce i kulturze. "Odrodzenie " Nr 7. 12. II. 1950. 
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organizowania twórczych procesów w nauce i w sztuce w opar­
ciu o zasady marksistcwskiego myślenia i do- dalszego prakty­
cznego pogłębiania procesu kształtow.ania się sztuki realizmu 
socjalistycznego w ostrej klasowej walce z nacjonalizmem, kos­
mopolityzmem, formalizmem i naturalizmem. 29) 

Wreszcie dn. 17. II. 1951 r. B. Bierut na VI Plenum K.C. P.Z. 
P.R.: 

"Dumni jesteśmy z t ego. że nie stoimy w miejscu, że dzięki 
żarliwości i twórczym ~oszukiwaniom - mamy, mimo v'ahań i 
popełnionych błędów, pewne osiągnięcia w nauce i lit era turze, 
w teatrze i malarstwie, w muzyce i filmie. 

"Nie wolno się nam zadawalać dotychczasowymi osiągnięcia­
mi (. .. ) Nie szczędźmy więc krytyki, zachęcajmy do śmiałych 
poszukiwań twórczych w naszym przebc.gatym, pulsującym, no­
wym życiu. Jeszcze głębiej sięgnijmy do naszej w,>paniałej pu­
ścizny kulturalnej. Jeszcze usilniej czerpać winniśmy z nieoce­
nionego dorobku uczonych i artystów Kraju Socjaltzmu". 31) 

II. FILM 

Monopol filmowy (ramy ustawowe) 

Reglamentacja filmu w Polsce ma fermę monopolu państwo­
lWego. Dekret z dn. 13. XI. 1945 r. o utworzeniu przedsiębiorstwa 
państwowego "Film Polski" 31) stanowi, że przedmiotem dzia­
łania przedsiębiorstwa jest zakładanie i prowadzenie na pra­
wach wyłączności wytwórni taśmy filmowej i papierów fot.o­
graficznych, zakładanie i prowadzenie wytwórni filmów, wyłą­
czna sprzedaż i wyłączny iWYI1ajem filmów polskich w kraju i 
za granicą oraz wyłączne kupno i wynajem filmów zagranicz­
nych dla kraju, wyłączne zakładanie i prewadzenie wytwórni 
sprzętu kinotechnicznego, oraz zakładanie i prowadzenie na 
zasadach wył,ączności teatrów świetlnych i wyłączne publiczne 
;wyświetlanie filmów. 

Ponadto do zadań "Filmu Polskiego" należy stosowanie fil­
mu jako środka informacji i wychowania społecznego oraz u­
powsżechnianie oświaty i kultury, szerzenie kultury filmowej w 
społeczeństwie, współpraca z ośrQdkami kinematografii za gra­
nicą oraz kształcenie fachowców filmowych. 

POZlfłJ przedsiębiorstwem "Film Polski" - po uzyskaniu kon­
cesji - mogą zakładać i prowadzić teatry świetlne, oraz publi­
cznie wyświetlać filmy - związki samorządu terytorialnego, 
Q·rganizacje polityczne, związki zawodowe oraz instytucje spo­
łeczne i kulturalne. 

Przedsiębiorstwo "Film Polski" jest osobą prawną z siedzibą 

29) W. Sokorski. O funkcji kuJturalno-wychowaczej państwa demo­
kratycznel!'o. "Wiedza i życie " Nr 5, 1950. 

30) B. Bierut. Referat na vn Plenum K.C. P.Z.P.R. "Zycie Nauki " 
Nr 5/ 6, 1951. 

31) Dz. U .R.P. Nr 55, 1945, poz. 308. 
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władz naczelnych w Warszawie. Dla nada.wania mu ogólnego 
kierunku programowego powołano Radę Filmową złożoną z 
przedstawicieli nauki, literatury i sztuki, organizacji społecz­
nych i pOlitycznych oraz związków zawodOWYCh. 

Dla wykonywania zadań informacyjnych i społecznych (wy­
chowanie społeczne, upowszechnienie oświaty i kultury) oraz 
dla szerzenia kultury filmowej i dla współpracy z ośrodkami 
kinematografii zagranicznej, jak r&wrr1ież dla kształcenia fa­
chowców filmoWych, został utworzony Instytut Filmowy (w ra­
mach przedsiębiorstwa "Film Polski "). 
Artykułami 20 i 21 dekret zlikwidował za jednym zamachem 

inicjatywę prywatną w: filmie. Mianowicie art. 20 zobowiąz~e 
osoby fizyczne i prawne do zgłoszenia, a art. 21 do sprzedaży 
"Filmowi Polskiemu" wszystkich wytwórni taśmy filmowej i 
papieru fotograficznego, sprzętu i materilałów filmowych, oraz 
bUdynków i sal o przeważającym charakterze teatrów śWietl­
nych. 
Artykuły 23 i 24 dekretu przewidują karę aresztu do roku i 

grzywny za łamanie przepisów o monopolu filmowym. 

Odbudowa przemysłu i aparatu rozdzielczego 

W pierwszych latach powojennYCh "Film Polski" skoncentro­
Woal się na odbudowie zniszczeń wOjennYCh, na rozbudowie 
przemysłu i na działalności informacyjno-propagandowej (kro­
niki filmowe). 

Jak twierdzi przedstawiciel "Filmu Polskiego ", Aleksander 
Ford, film w Polsce był1 dziedziną życia kulturalnego, która 
najWięcej ucierpiała w okresie okupacji. Nie uchowało- się ani 
jedno z pięciu przedwojennych latelier filmowych, ani jedna a­
paratura dźwiękowa, ani jedno z sześciu warszawskich labora­
toriów filmowych. FilmowcY' polscy musieli budować na nowo 
od podstaw. Część sprzętu technicznego pOlscy operatorzy WOj~ 
skowi zdobyli na Niemcach na froncie, resztę zaczęła dostar­
czać uruchomiona w pa["ę miesięcy własna fabryka. W ciągu 
pół roku stworzono i wykonano prototyp polskiego cryginalne­
go aparatu projekcyjnego. W końcu 1946 r. "Film Polski" roz­
porządzał już 200-ma reflektorami z soczewkami Frenell!ll (w 
porównaniu z kilkoma zaledwie, posiadanymi przez polski prze­
mysł filmowy przed wojną), posiadał zbudowane specj alne 'ate­
lier i laboratorium. 32) 

Według sprawozdania Ministra Kultury i Sztuki za rok 1948, 
w roku tym czynne były w Polsce 522 kina stałe (w porównaniu 
z 743 przed wojną) i 151 kin ruchomych. Ilość widzów kino­
wych wyniosła w 1948 r. - 86 milionów w porównaniu z 48 mi­
lionami w 1937 r.33 ) 

32) Aleksander Ford. O filmie polskim i jego krytykach. "Kuźnica" 
Nr 8, 1946. 

33) J. Korpała. Kronika kulturalna. "Wiedza i życie " Nr 11, 1949. 
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Charakterystyka działalności "Filmu Polskiego" 

O ile możIllaJ się zorientować z ułamkowego i częściowo ten­
dencyjnego materiału, "Film Polski", mimo pewnych przero­
stów administracyjnych, charakterystycznych d'la przedsię­
biorstw państwowych, p()trafił w krótkim czasie zbudować prze­
mysł i uruchomić sieć kinoteatrów oraz rozwinąć działalność, 
pOlegającą na produkcji filmów ' długometrażowych, krótkome­
tr~owych, oświatowych i dokumentarnych, or>ll~ kronik aktu­
alności (do 1950 r. nakręcono około 16 filmÓlW1 długometrażo­
wych fabularnych), na urządzaniu konkursów (otwartych i 
zamkniętych) na scenariusze i nowele filmowe, na ich zaku­
pywaniu, na zwoływaniu konferencji z pisarzami i przedsta­
wicielami plastyki i muzyki itp. Zdaje się, że sporo pieniędzy 
wydatkowano niecelowo (np. na zakup scenariuszy, których 
nie realizowano), ale należy to przypisać, IW pewnej przynaj -
mniej mierze, bra'kowi kwalifikacji i wprtawy ze strony samych 
pisarzy w dziale pracy dla filmu. Warto dodać, że "Film Pol­
ski" eksperymentował w dziale filmów rysunkowY'Ch (pierw­
szy taki film zapowiedziano na rok 1951). Prócz tego "Film 
Polski" inicjowa~ lub popierał powstaw>llnie klubów i robotni­
czych kół filmowych i prowadził własną, nieZbyt ożywioną, 
działalność wydawnicz.ą. "Film Polski" urządził cztery doro­
czne festiwale filmów sowieckieh, w 1950 r. "Dnie Filmu Cze­
Chosłowackiego itp. 34) 

Pod koniec 1948 r. "Film Polski" posiadał do swej dyspozycji 
olbrzymią większość sal, nadających się na imprezy publiczne, 
co nawet utrudniało urządzanie populla.rnych koncertów na 
prowincji. 35) 

Krytyka i samokrytyka "Filmu POlskiego" 

Mimo upaństwowienia i zmonopOlizowania filmu, w latach 
1945 - 1949 przedsiębiorstwo "Film Polski" nie wyproduko­
wało ani jednego filmu fabularnego, z którego krytyka marksi­
stowska 'byłaby zadowolona. Obok nieprZYChylnych recenzji, 
omawiających bieżącą produkcję od strony ideOlogicznej i 
artystycznej, stawiano "Filmowi Polskiemu" liczne ~arzuty 
na tury organizacyj nej. Z drugiej strony czynni filmowcy za­
bierają też głos, wysuwając propozycje i projekty naprawy. 3G) 

Punktem kulminacyjnym tej akcji, prowadzonej przez Partię 

34) Oświadczenie Jana Kotta i Wandy Zółkiewskiej. "Odrodzenie" 
Nr 2, 1948; ogłoszenie "Filmu Polskiego" o rozstrzygnięciu konkursu. 
"Odrodzenie" Nr 48, 1948; inne artykuły wymienione: w bibliografii 
pod poz. : 71, 96, 100, 101, 175. 

35) Zbigniew Soja. Z zagadnień działalności muzycznej. "Ruch Mu­
zyczny " Nr 12, 1948. 

36) Materiały do studiów i dyskusji z zakresu teorii i historii sztuki, 
krytyki artystycznej oraz metodologii badań nad sztuką. Tom 5, War­
szawa, 1951, Państwowy Instytut Sztuki, oraz artykuły wymienione W 
bibliografii pod poz.: lO, 11, 12, 71, 201, 208. 
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w ramach generalnej ofensywy o realizm socj alistyczny w 
sztuce, był zjazd filmcwców, organizatorów kultury i sztuki, 
or~z współpracujących z filmem muzyków, krytyków i pisarzy, 
ktory odbył się w Wiśle (17-20. XI. 1949 r.) pod przewodnic­
twem wiceministra W. Sokorskiego. Na tle referatu zasadniczego 
dyr. St. Albrechta pt. "Walka o film realizmu SOCjalistyczne­
go" doszło t am do tak surowej samokrytyki ludzi filmu, że 
W. Sokorski i "gość radziecki", reżyser G. Aleksandrow, "u­
ważali za słuszne" ją łagodzić.37 ) 

Po zjeździe W. Sokorski zamieścił lWI "Kuźnicy" instruktywny 
artykuł pt. "Przeciwko formalizmowi i na turalizmowi w fil­
mie", w którym dotychczasowy etap pracy filmowej scharak­
teryzował jako "poważnie zapóźniony ideologicznie", gdyż 
"dominował w prcdukcji pOlskiego filmu realizm krytyczny, 
niejednokrotnie spełzający coraz bardziej n iRI pozycje formali­
styczne". 

Zaliczywszy do tej kategorii takie (nagrodzone na konkur­
sach zagranicznych) filmy, jak "Ostatni etap " i "Ulicę Gra­
niczną", Sokorski orzekł, iż inne filmy, jak "Dom na pustko­
wiu", a nawet "Robinson WarsZJawski", "na skutek nieprze­
zwycięże~ia do końca tendencji nacj'o-nalistyczno-prawicowych 
(.:.) ~ą. me tylko filmami czasowo opóźnionymi, lecz pOSiadają 
rowmez fałszywy wydźwięk ideologiczno-artystyczny". 

2'Jaata,kowawszy bardzo ostro reżysera A. Bohdziewicza So­
korski wystąpił> przeciwko formalizmowi i naturalizmo';"i w 
filmie i zakończył wezwaniem. filmowców do uczenia się na o­
siągnięciach radzieckich. 38) 

Kształc~nie narybku: Wyższa Szkoła Filmowa. 

. UpaństWOwienie Wyższej Szkoły Filmowej w Łodzi nastą­
pIło w 1949 r. i niewątpliwie było jednym z fragmentów ofen­
syWnej polityki kulturalnej Partii. 

W 1950 r. szkoła posiadała około 200 słuchaczy. Zadaniem 
jej jest nie tylko szkolenie twórców filmowych na wyższym 
poziomie artystycznym, ale także polityczne ich :wychowanie 
aby tworzyli filmy. zgodnie z zasadami realizmu SOCjalistycz~ 
nego. Studia trwaJą 4 lata. Charakter uczelni jest pośredni 
P?między typem akademii sztuk pięknych iRI politechni-ką. Spe­
CJalizacja rO'Zpoczyna się na trzecim roku. Brak sił pedago­
gicznych utrudnia działanie uczelni - jej program pod koniec 
1950 r. nie 'był> jeszcze ostatecznie skrystalizowany. 39) 

Osiągnięcia, za.tniary 

Jak zapewnia Jer'/Jy' Giżycki w artykule z dn. 23. IV. 1950 r. 

37) Wilhelm M~ch. Zjazd w Wiśle. :'Twórczość" Nr 12, 1950. 
38). ~. Sokorski. Przeciwko formalizmowi i naturalizmowi w filmie. 

"KuzDlca" Nr 49, 1949. 
Por. w tymże numerze: Stanisław Albrecht. Walka o film. 

W
39) Mirosław Dąbrowski. Reforma szkolniotwa artystycznego "Myśl 
spółczesna" Nr 10, 1950, str. 166. • 
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- W 1949 r. W dyspozycji "Filmu Polskiego" znajdowały się 
już sprawnie działające i w pełni produkcji Zakłady Kinote­
chniczne, fabryki fotochemiczne i laboratoria do obróbki taś­
my filmowej, zarówno szerokiej j ak i wąskiej. 

Gdy w latach 1945 - 1949 pc.trzeby wsi zaspakaJały wyłącz­
nie kina objazdowe, a w miastach w 1949 r. czynne były 503 
kina stałe - na wiosnę 1950 r. było już 600 stałych kin miej­
skich, działało już 94 kin wiejskich stałych (niezależnie od 
180 kin ruchomych). Planowano uruchomienie do końca 1950 
r. 600 stałYCh kin wiejskich, podniesienie liczby kin rucho­
mych do 200 i otwarcie prócz tego 200 kin stałych w sieci spo­
łecznej, to znaczy w klubach, świetlicach fabrycznych, związ­
kowych etc. 40) 

Na początku 1950 r. wszedł na ekrany pierwszy film socrea­
listyczny pt. "Czarci źleb", który uzyskał placet krytyki par­
tyjnej, 

Na 1.951 r. zapowiedziano wypuszczenie czterech nowych fil­
mów falbularnych pod tytułami: "Załoga", "Opowieść o mło­
dym Chopinie", "Gromada" i "Na przykład Plewa". 

Przynajmniej jeden z tych filmów (ostatni) będzie napewno 
odpowiladab dokładnie receptom realizmu socjalistycznego, bo 
scenariusz oparto na nagrodzonej ostatnio pclWieści (pod tym 
samym tytułem) młodego pisarza Hamery. 

nI LITERATURA 

Okres reglamentacji defensywnej: krótka. Charakterystyka. 

Lata 1945-48 ceChują w literaturze bogate procesY' żywioło­
!We. A więc, odbywają się walne zebrania kół lokalnych Związ­
ku Zawodowego Literatów Polskich, potem ogólnopolskie zjaz­
dy delegatów tejże organizacji; nieznane dawniej ~jazdy "pi­
sarzy chłopskiCh" wiodą długie dyskusje; jaJko oddział Ludo­
wego Instytutu Oświaty (kierowanego przez prof. st. Pigonia) 
powstaje w 1945 r. Instytut Literatury Ludowej, 'O którym póź­
niej nie będzie słychać. W różnych miejscowościach ?Jakłada 
się kluby, bractwa literackie, organizuje się śrOdy literackie 
itp,; powstają studia literackie i przekładowe przez Z.Z.L.P. 
(rok 1946, Kraków, Warszawa). We wł,adzach ZJWiązków zasia­
dają takle osoby, jak: J. Iwaszkiewicz, J. Parandowski, K. Cza­
chowski itp. Ministerstwo Kultury i Sztuki nagradza w 1945 r. 
m.in. T. Boya-żeleńskiego, Czesława Miłosza i J. Wiktora, a 
Klub Literacki " Odrodzenie " w 1947 r. przyznaje nagrodę J. 
Iwaszkiewiczowi za formalistyczne "Nowele włoskie"; wresz­
cie z rzadka - jak np. 14. IV. 1947 r. - odbywają się w mini­
sterstwie Kultury i Sztuki konferencje z przedsbawicielami 
Z.Z.L.P.41) 

40) Jerzy Giźycki. Film rozpoczął ofensywę. "Nowa Kultura" Nr 4, 
1950. 

41) M. in. Diariusze Kultury Polskiej za lata 1945-47. "Twórczość" 
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Jednocześnie rząd wydaje szereg aktów prawnych o charak­
terze reglamentacyjnym. 42) 

Trzy pierwsze zjazdy Związku ZaWOdowego Literatów 
Polskich 

,Pierwsz: zjazdy ogólnopolskie ZWiązku ZaWOdowego Litera­
tow PolsklC~ -:- centralnej organizacji pisarzy, która wznowiła 
za~~z p~ :V0Jme swą działalnclŚć - odbywały się w atmosferze 
d.esc duzeJ ~obody wypowiedzi. ReZOlUCje uchwalane na tych 
zJ.azd~c~ maJą charakter ogÓlnikowy, tzw. "postępowy" lecz 
nIe WląZąCy nikogo ostrością sformułowań. ' 
s Na p~erwszym. Zjeździe w ~akoWie (1 - 3. IX. 1945 r.) po-
.tanoWlOn? m. m .. rozt~czyc specjalną opiekę nad młodzieżą 
lIteracką l zorgamzowac 'kluby liter,ackie i studia dla inteli­
gentnych samouków. 
(2 Drugi po wojnie zjazd delegatów Z.ZŁ,P. odbył się w Łodzi 
k ,6 - 27.X. 1946 r.). W tym czasie Związek liczy już 500 człon-
o~, zgromadzonych w 9 oddziałach. Aktyw partyjny wystę­

p~Je t~ razem, zwarcie (referaty L. Kruczkowskiego i St Z 'ł­
klewsklego, przemówienie przedstawiciela Związków Za' dO 
wych SOkorskiego) . wo 0-

W zamiesz.czony~ W. "Kuźnicy" sprawozdaniu ze zjaZdu Pa­
weł Her~z pI.sze, ze UJawniły się na nim trzy ugrupowania' 
blok le,;,lCY mtelektualnej, złożony z czIonków< P.P.R. i P,P.S: 
~~:z z llcznyC~, bezpar.tyjnYCh, ale związanych z "obozem laic-

go pos~ępu , praWIe tak samo liczne ugrupowanie rady­
ka~~ch pIs.arzy katolickich, "pragnących idee postępu realizo­
y.'ac mn~1 ~et~d~~, które zaleca doktryna chrześcij ańska" 
l :vr~szcIe naJmrueJ llczna grupa pisarzy, nastrojonych cpozy­
cYJn~e ,wobec obu poprzedniCh, którą Hertz określa jako zwo­
lenn~ow "peeselowskiej", foałszywej koncepcj i kul turalnej 
(Marla Dąbrowska, J. N. Miller i in.).!IśI) 

Trzeci zjazd delegatów Z.Z.L.P. odbył się we Wrocławiu (17 
-:- 19. XI. 1947. r.) i stał pod znakiem wygłoszonej w tym cza­
SIe mowy B. BIeruta na otwarciu radiostacji wrocławskiej. 

Przemówien1ru .powitalne wygłosili: minister Kultury i Sztuki 
Stefan ~ybows.ki i poseł W. Sokorski, którzy Skrytykowali Zbyt 
słabe. ZW1ą,zki llteratury polskiej z życiem wspÓłczesnym. W re­
fer~cIe głownym st. Żółkiewski zaatakował "niedostatki ideo­
lOgiczne':, które określił wspólnym mianem "fałszywego huma­
nizmu" l wysunął postulat wielkiej ogólnonarodoweJ' sztuki dla 
ludu. 

Nad referatem tym wywiązała się ożywiona dYSkUSja, lWI czasie 

Nr ~, 1946; Nr 5, 1947; Nr 12, 1948 oraz artYkuły wymienione w biblio 
grafli: poz. 76 i 185. ' -

8 42) Akty prawne, wyliczone w "Wykazie tekstów prawnych" 
, 9, lI, 14, 17 i 20, ' poz.: 
43 Paweł Hertz. Dwa sojusze. "Kuźnica" Nr 45, 1946. 
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której silny atak na ;marksistów poprowadzili katolicy (J. Za­
wieyski, J. Turowicz, st. Kisielewski, J. DObraczyński) , apelu­
jąc o wzajemną tOlerancję dwóch obooów ideologicznych. 

Do nowego zarządu pod przewodnictwem J. Iwaszkiewicza 
iweszlo - obok wiceprezesa J. Zawieyskiego - trzech komuni­
stów (st. żółkiewski, J. żuławski, K. Wyka). 44) 

Wynik III zjazdu st. żółkiewski scharakteryzował ujemnie, 
stwierdzając, że "zainteresowanie ideologiczne, aktywność spo­
łeczna, czynne reagowanie na współczesność, a zwłaszcza jej 
przemiany p olityczne - nie tkwią mocno w świadomości zna­
cznej części przedstawicieli literatury polskiej". 45) 

Początek ofensywy Partii: IV Zjazd Zwią,zku Literatów 
Polskich 

W dn. 20 - 23 stycznia 1949 r. odbył się w Szczecinie czwar­
ty po wojnie zjazd Związku Literatów Polskich. Zjazdowi te­
;mu nadano charakter galowy: brały w nim udział delegacje 
zagraniczne: Czechów, Słowaków, Węgrów, Rumunów i Bułga­
rów; przybyło sześciu pisarzy sowieckich. 

Zasadnicze, instruktywne ref€raty wygłosili: wiceminister 
Kultury i Sztuki W. Sokor ski i st. żółkiewski. Zanim streścimy 
ich tezy, trzeba sobie jasno uprzytomnić, co stało za tymi lu­
dźmi, gdy przyszli do literatów pOlskich ze swymi "propozy­
cjami" kształtowania twórczości literackiej według zasad reali­
zmu socjalistycznego. Stały za nimi: zjednoczona i oczyszczona 
z odChylenia prawicowo-nacjonalistycznego partia komunisty­
czna i obecni na sali jej rosyjscy przedstawiciele, rządzone 
przez Partię państwo z Urzędem Bezpieczeństwa, z Głównym 
Urzędem Kontroli Prasy, publikacji i Widowisk, z potężnym a­
paratem spółdzielni wydawniczej "Czytelnik" i innych !Wyda­
wnictw, z licznymi drukarniami, z całym 'budżetem i machiną 
państwową, nastawioną m.in. na upowszechnianie kultury i 
sztuki. A trzeba pamiętać, że w tym czasie skończyły się już 
koniunkturalne, wydęte po zastoju okupacyjnym, nakłady 
książek i ich zbyt powracał do przedwojennej, bardzo ubogiej 
normy. Tylko państwo miało możność rozszerzyć pOjemność 
ryn1ku czytelniczego. 

st. Żólikiewski w swym referacie dał szczegółowy, bardzo u­
jemny bilans OSiągnięć prozy powojennej, zarażonej obcą ide­
ologią, przejawiającą się w formie naturalizmu, psychOlogizmu, 
estetyzmu i jego przeciwieństwa - antyestetyzmu oraz repor­
tażowości. Osobno omówił "agnostycyzm fideistyczny" (katoli­
cy). Pro futuro powiedział m.in., że literatura ma konkretne 
zadanie pcmagania w budowie socjalizmu fW1 Polsce, a spraw-

44) St. Zólkiewski. Przed nowym etapem w polityce kulturalnej. 
"Ku~nica" Nr 50, 1947, oraz poz.: 2, 35, 73, 74, 102, 132, 170, 183, 189, 
197 bibliografii. 

45) st. Zółkiewski. Wrocławski zjazd literatów. "Nowe Drogi" Nr 7, 
1948, str. 253. 
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d~a~em .wa~tości dzieła literackiego będzie jej umiejętność 
wy\v:ązan~a SIę z tego zadania. Dodał jednak, ~ chodzi o two­

. :-zeme dZIeł . doskonałych artystycznie, pięknych, oryginalnych 
I nowatorskIch. 46 ) 

Po .ref€ratach rozwinęła się dYSkusja, w której tylko pisarze 
katollccy (Zawieyski i Turowicz) zajęli stanowisko zasadniczo 
IOpo.z~cyjne. Treść rezolucji zjaz.dowej jest dowodem przynaj­
mmeJ. formalnego zwycięstwa ideologicznego Partii, choć jesz­
cze me pełnego zwycięstwa realizmu socjalistycznego. 47) 

Ponieważ w związku z powstaniem Rady ZWiązków artysty­
cznych przy K.C.Z.Z. (do której weszli przedstawiciele Z.Z. 
L.P,) , interesy zawodowe literatów miała przejąć ta RadlaJ, u­
chwalono na zjeŹdzie zmianę statutowej nazwy zwiazku przez 
wykreślenie z niej słowa "zawodowy". Jak się później okaźe 
szło to po linii generalnej polityki Partii. ' 
Prezes~m związku wybrano Leona Kruczkowskiego - mimo 

(czy n;t0~ z powodu) pierwszej na zjeŹdzie literackim samo­
k~ytyki, Jaką przeprowadził w imieniu w-łasnym i pisarzy le­
Wl~y. Do zarządu wybrano większość lromunistów. Organiza­
cYJne opanowanie Z.L.P. stało się faktem. 

Instytut Badań Literackich 

Instytut Badań Literacki~h j.est rormalnie tylko placówką 
~aukowo-badawczą, ale pomewaz - zgodnie z doktryną mark­
sIstowską. - nie m~ ~cisłej linii podziału pomiędzy historią li­
~eratury I krytyką bIezącą oraz z uwagi na silną indyrwidualność 
l charakter swego twórcy i dyrektora Stefana Żółkiewskiego _ 
I.:S:L. wywiera duży wpływ na kształtowanie twórczości literac­
kieJ. 
Według teks.tu rozporządzenia Rady' Ministrów z dn. 24.VII. 

194~ r. o utworzeniu ~tytutu Badań Literackich (z późniejszą 
zmIaną), Instytut ten Jest podstaW01Wą, samodzielną placówką 
naukowo-b~dawczą, pOd,ległą Ministrowi Oświaty i ma siedzibę 
w WarszaWIe. Do zadan Instytutu naJeży: 1) organizowanie 
pr?wadzenie i J?opieranie .prac badaWCZYCh i publikacji z dzie~ 
dzmy nauki o llteraturze l 2) opracowywanie wzorowych wydań 
tekstów i komentarzy do użytku szkOlnego i oświatowego.4 8 ) 

Instytut rozpoczął pracę dn. 6.XI.1948 r., a w grudniu 1948 r 
dyspono,wał już jednym z najlepSZYCh zbiorów pOlonistycznych 
J'aIOa Michalskiego i, czekając na odbudowanie części własnego 
domu przy ul. Sniadeckich, pracowali w gościnie u ministerstwa 
Kultury i Sztuki, prowadząc prace w czterech sekcjach: 1) za­
kład hi?tJcrii li~r.atury J?olskiej, 2) zakład teorii literatury i me­
tOdologu badan llterackich, 3) zakład bibliografii i 4) pracowniru 
podręcznika szkolnego historii literatury. 

( 
46) S. :2:ólldewski. Aktualne zagadnienia powojennej prozy polskiej 

referat zjazdowy). "Kuźnica " Nr 4, 1949. 
47) R. Matuszewski. Szczecińskie clys!;usje. "Kuźnica" Nr 4 1949 
48) Dz. U.R.P. Nr 37, 1948, poz. 266 i Di.. U.R P. Nr 34, 1949, P~z. 246. 
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w tym początkowym okresie swego istnienia I.B.L. zatrudniał 
stale 12 samodzielnych pracowników naukowych i 11 adiunktów 
i asystentów, stawiając sobie zru główne zadanie w pierwszym 
etapie pracy opracowanie nowego uniwersyteckiego podTęcznika 
historii literatury polskiej. Stworzono od razu trzy kilkuosobowe 
pracownie w Poznaniu, Krakowie i Warszawie. Nadto I.B.L. przy­
stąpił do opracowania podręcznika histo,rii literatury polskiej 
dlru wyższych klas szkoły średniej. Przynajmniej dwa (zbadane 
przez autorów) tomy tego podręCznika noszą datę wydania 1950 
r. Ogółem I.B.L. w początkach swego istnienia zatrudniał< ponad 
108 osób (stale, lub częściowo - prace zlecone), oczywiście sa- ' 
mych marksistów. Wielki nacisk w pracach I.B.L. kładzie się 
na prace /kolektywne, które niekiedy ukazują się nruwet bezi­
miennie pod firmą I.B.L. 

W pierwszej poło,wie 1951 r. I.B.L. miał już IW' swym dorobku 
kilkanaście pozycji wydawniczych, z których przynajmniej jedna 
dotyczyła twórczości bieżącej, gdyż zawierała prace o pisarzach 
współczesnych żyjących.49 ) 

Zjazdy i prace polonistów 

Z uniwersyteckich kół polonistów rekrutują się kadry przysz­
łych pisarzy, na ich zjoa~dach formuje się od kilku lat marksi­
stowska metoda krytyki literaCkiej i z ich szeregów wył !liwia 
I.B.L. swych młodych, podatnych na wpływy, pracowników 
naukowych. 

Do 1951 r . odbyło się pięć zjazdów Naukowego Związku Kół 
Polonistycznych. I-szy wypełniony był walką o metodę badań 
literackich, II-gi poświęcony pozytywizmowi, III-ci i IV-ty -
literaturze " dwudziestolecia", wreszcie v-ty (1951 r.) - ro­
mantyzmowi. Na pierwszych trzech zjazdach rozgrywała się 
ostra walka pomiędzy coraz liczniejszą grupą młodych mark­
sistów a 'Opozycją, którą sprawozdawca "Pamiętnika Literackie­
go" określa kolejno jako W/olenników filologicznej metody ba­
dań, formalistów i eklektyków. Na czwarty zj 'a~d (Warszawa, 
grudzień 1949 r.) zgłoszono już tylko marksistowskie referaty, 
z których część drukowano następnie w "Twórczości".50) 

Zjazdów i prac młodych pOlonistów nie należy mylić z odby­
wającymi się równolegle zjazdami zawodowych polonistów. Naj­
ważniejszy i najliczniejszy z nich (paruset uczestników od pro­
fesorów do studentów włącznie) zorganizowany został (8-12.V. 
1950 r. ) w Warszawie przez Podsekcję Badań Literackich Pierw­
szego Kongresu Nauki Polskiej, Towarzyst wo Literackie im. 
Adama Mickiewicza oraz Instytut Badań Literackich. Wybór 

49) Sto :1:ó łkiewski Instytut Badań I.ite.'I'.1.cll ich. "Kuźnica " Nr 51, 
1948, oraz poz.: 16, 92, 78, 192 i 196 bibliografii. 

50) Zbigniew Wasilewski. Na otwarcie IV zjazdu polonistów. "Twór­
czość " Nr 2, 1950, oraz poz.: 51, 66, 168 i 188 bibliografii. 
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referatów, wygłoszonych na tym zjeździe, wydano w formie 
książki.51 ) 

Impas w twórczości literackiej. Dyskusje, samokrytyki, llal·ady. 

Mimo uchwalenia na IV zjeździe Z.L.P. w Szczecinie bardzo 
wyraźnej, " pozytywnej " deklaracji ideowej, sezon 1949/ 50 nie 
przynosi IW literaturze żadnych poważniejszych osiągnięć. Zwią­
zek Literatów Polskich nie widzi możności przyznania w 1950 r. 
żadnej nagrody literackiej i ogłasza w "Kuźnicy " z dn. 4.I.1950 
r., że żadna z nadesłanych prac nie posiada dostatecznej doj­
rzałości ideowo-artystycznej. W prasie pada nawet słowo 
«kryzys" . 

Wobec tego sięga Partia do nowych środków ksztal towania 
twórczości. Organizuje się studia pisarzy w terenie, na łamach 
prasy literackiej odbywa się !Wielka, połączona z surową samo­
krytyką dyskusja o poezji, stawia się przed 'Oczy literatów go­
towe wzory sowieckie; ba, pojaWiają się nawet d~skretne i 
mniej dyskretne zachęty do reportażu. Punktem kulminacyjnym 
tej Ofensywy jest zorganizowana przez Ministerstwo Kultury i 
Sztuki i Z.L.P. i odbyta (18-19.II.1950 r.) lWI Warszawie wielka 
narada, pisarzy i kierowników życia politycznego (Jakub Ber­
man, S. Jędrychowski), gospodarczego i spOłecznego. OtWierając 
ją, Leon Kruczkowski stwierdza " fakt bezsporny", że twórczość 
pOlska w ciągu 5 lat nie z.dolała w sposób widoczny i sprawdzal­
ny Iwyjść poza deklaratywny stosunek do nowego życia. "Więk­
szość z nas - mówi Kruczkowski - i yje w izolacji 'cd tego, co 
jest treścią tych przełomowych lat. Obserwujemy u naszych pi­
s arzy jakby paraliż woli twórczej " .02) 

V Zjazd Z.L.P., reorganizacja Związku 

Piąty Zjazd Z.P.L., który od'był się we własnej siedzibie Zwią­
zku w odbudowanej rw ramach Trasy W-Z kamienicy na Kra­
kowskim Przedmieściu w Warszawie (24-27.VI.1950 r.) poprze­
dziły dwie ważne wypowiedzi: wywiad z pisarzem sowieckim 
Anatolem Sofronowem iW sprawie organizacji Związku Pisarzy 
Radzieckich53 ) i instruktywny a zarazem samokrytyczny arty­
kuł eksponenta P ar t ii, czł1o'nka zarządu głównego Z.L.P., Juliu­
sza żuławskiego, pt . " Przed piątym zjazdem pisarzy" .54) 

Realizacja t ez zawar tych w tych wypowiedziach nastąpiła na 
zj eździe. Ogólnie zj azd t en można schara1kteryzować jako szczyt 

51) O sytuacji w historii literatury polskiej - wybór referatów wy­
głoszonych. na Zjeździe Polonistów w dn. od 8 do 12 maja 1950 r. 
Kraków, 1950, Państwowy Instytut Wydawniczy, stron 321. 

Por. także poz.: 54. 186 i 195 bibliografii. 
52): Krp. Kronika kulturalna. "Wiedza i Zycie" Nr 4, 1950, oraz poz.: 

4, 25, 46, 62, 76, 103, 148, 151, 173 i 178 bibliografii, 
53) Rozmowa z Anatolem Sofronowem. "Nowa Kultura " Nr 8, 1950. 
54) Juliusz Zuławski. Przed piątym zjazdem pisarzy. "Nowa Kultura" 

Nr 13, 1950. 
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samokrytyki literackiej w okresie powojennym. Silne akcenty 
osobistej samokrytyki zawierała zbiorowa samokrytyka litera­
tury, iWJ'powiedziana w głównym referacie Adama WaŻYka.55) 
Samokrytykę w dziedzinie organizacyjnej oraz program refo.rm 
przyniósł referat prezesa Leona Kruczkowskiego.56) 
Dyskusję w zachodnio-europejskim tego słowa znaczenIu za­

stąpiły liczne wystąpienia poszczególnych pisarzy i wymiana, w 
zasadzie zgodnych i tylko formułujących szczegóły, wypowiedzi 
pisarzy "obozu lewicy".57) 

Jedynym przemówieniem zjazdowym WOlnym 'Od samOkrytyki 
był obszerny referat poety radzieCikiego Aleksego Surkowa. 
Po przestrzeżeniu pisarzy polskich przed trzema pokusami, któ­
rymi "bezzębny, łysy szatan starego świata natrętnie usiłuje 
skusić budowniczych nowej literatury ponętnymi mirażami i 
bajkami, zrodzonymi przez chorą fantazję jego. spróchniałego 
mózgu", a mianowicie, przed bezgraniczną wolnością twórczej 
woli pisarzaJ, przed "czystą sztuką" i przed pokusą "samego tyl­
ko mistrzostwa formalnego i formalnego nowatorstwa" - Sur­
kow wezwał pisarzy polskich do sharmonizowania twórczości z 
planem sześcioletnim, pouczył ich o wielkiej roli społecznej so­
cjalistycznej liryki, po czym, powoławszy się naJ zbawienną rolę, 
jaką odegrała w literaturze radzieckiej krytyka i samokrytyka, 
powiedział>: 

"Niełatwa, lecz heroiczna jest nasza wspólna droga, droga 
poszukiwaczy niewyczerpanych bogactw przyszłej literatury 
bezklasowego, komunistycznego społeczeństwa. Na tej trudnej 
drodze pc~ostaną słabi, 9dejdą na bok neutralni. Z drogi tej 
zrZUCimy wspólnymi siłami tych, którzy będą usiłowali cofnąć 
koł-o historii ". 58) 

U chwalony na zj eździe nowy ' statut poszedł po linii wskazań 
eksponentów Partii. Z.wiązek stał się "twórczym ośrodkiem ideo­
logicznym kształtowania świadomości ideol'Ogicznej pisarzy w 
duchu walki Q postęp społeczny maz rozwijaniaJ jak naj pomyśl­
niej szych warunków moralnych i materialnych dla ich pracy, 
pojętej nie tylko jako zawód', ale i jak'O wysoka funkcja spo­
łeczna" (L. Kruczkowski). 

N'Owy statut stwarza komiSje i sekcje twórcze, 'Odciąża zarząd 
główny 'Od tzw. Spl'aJW bytowych, wyposaża go w większą władzę 
i wprowadza P'Ostanowienia, które "ot;wierają podwoje dla ro­
kujących nadzieję mł'Odych pisarzy, umożliwiają 'Oczyszczenie 

55) Adam Ważyk. Perspektywy rozwojowe literatury polskiej. "No­
wa Kultura" Nr 14, 1950. 

56) Leon Kruczkowski. O roli i zadania.ch Związku Literatów Pol­
skich. "Nowa Kultura" Nr 16, 1950. 

57) Roman Karst. Po zjeździe. " Nowa Kultura" Nr 15, 1950: 
Dowodem, -jak wielką. wagę prZYWiązuje Partia do samokrytyki jest 

fakt, że słynna samokrytyka J. Andrzejewskiego pt. "Wyznania i roz­
myślania pisarza " ukazała się w podręczniku szkolnym. Patrz poz. 16 
bibliografii, tom II, str. 214. 

58) Aleksy Surkow. Literatura w służbie socjalizmu. "Nowa Kultu­
ra" Nr 15, 1950. 
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związku od balastu nietwórczych i nieaktywnych lub wręcz gra­
fomańskich elemen tów ( .. . i) powołuj ą do życia d'Oroczne ple­
narne zebrania zarządu powiększonego o aktyw pisarski".5ll) 
Przewodniczącym Z'M'ządu Głównego wybrano ponownie Le­

ona Kruczkowskieg'O, sekretarzem generalnym - Jer.zego Pu­
tramenta. Do znacznie liczniejszego teraz zarządu me wszedł 
żaden pisarz opozycyjny. 

Wyjazdy w teren, sekcje twórcze 

Okres po piątym zjeźd'Zie :z1.L.P. aż do połowy 1951 r. cechują 
wyjazdy pisarzy w teren i prace sekcji twórczych, powolanych 
przez Zarząd Główny w myśl uchwał zjazdowych i nowego sta­
tutu. Odbywaj ą się talk.że t zw. "żywe recenzj e", w czasie których 
autor opowiada jak tworzył książkę i gdzie szukał do niej ma­
teriału, a słuchacze (zazwyczaj ze środowiska opisanego) zabie­
rają gł'OS i krytykują. 
Kształtowanie twórczości artystycznej uchwyc'Ono w dwóch 

stadiach: zbiera,nia materiału i samego tworzenia. Sekcje twór­
cze, wzorowane ściśle na statucie i praktyce sowieckiego Zwią­
zku Pisarzy, mają na celu - jalk głOSi sowiecki oryginał - twór­
cze współzawodnictwo pisarzy, ;majemną pomoc, dbałość Q 

wzr'Ost sił artystycznych i rozwój form artystycznych na grun­
cie realizmu socjalistycznego. Innymi słowy, jest to próba stwo­
rzeniaJ zbiorowej świadomości twórczej z jednoczesnym pchnię­
ciem jej w określonym kierunku. 

W Ziwiązku Literatów Polskich działają następujące sekcje 
twórcze: prozy, poezji, dramatu, literatury dla dzieci, satyry. 
Brak danych, by istniała sekcja krytyki; najprawdo~odobniej 
nie istnieje, gdyż było by to niezgod~e z praktyką sowlecką· P'O­
siedzenie sekcji rozpoczyna się zwykle referaltem autora lub kry­
tyka, po czym następuj e krytY'ka, a następnie zazwyczaj samo­
krytyka autora. Bywają też pOSiedzenia wspólne różnych sekcji 
i spotkania sekcji z młodymi adeptami sztuki pisarskiej.GO) 

Akcja wyjazdów pisairzy i krytykÓW w teren w celu poszuki­
wania materiałów (przeważnie na dłuższe pobyty) rozpopzęła 
się już wiosną 1950 r. Okoł'O 80 pisarzy iWYjechał-o d'O ośrodków 
przemysłowych, spółdzielni produkcyjnych, państw'Owych gos­
podarstw rolnych, uniwersytetów ludowych, szpitali etc. Tadeusz 
Borowski w "Nowej Kulturze" zapewnia (w lutym 1951 rJ, że 
wyjazdY dały już rezultaty i "przyczyniły się d'o zasadniczego 
zwycięstwa realizmu socjalistycznego". Jak pOdaje Borowski 
(powołując się na bliżej nie sprecyzowaną statystykę), W wy-

59) Roman Karst. Po zjeździe. "Nowa Kultura" Nr 15, 1950. 
60) Józef Spinc. O pracy sekcji twórczych Związku Pisarzy Radziec­

kich ZSRR. " Twórczość " Nr 8, 1951 r. oraz poz.: 21 i 24 bibliografii, 
oraz kronIki tygOdniowe w "Nowej Kulturze", 1951. 
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niku, wyjazd?w n;ożna spodziewać się IW' 1951 r. 38 pówieści, 16 
tomow opowladan, 6 tomów poetyckich i 4 sztuk teatralnych.Gl ) 

Ostatni bilans i spojnenie w przyszłość 

. W ~951 ,;., v: lut~~ zeszycie przejętego przez Z.L.P. mie­
slęcznikru Tworczosc" ukazał' się, wygłclSzony na I Rozszerzo­
nym Plenum Zarządu Głównego Z.L.P., referat sekretarza ge­
neraln~g? J. P.utraI?-enta pt. "Zadania literatury w okresie Pla­
nu SzesclOle~n~ego l ~alki o pokój ". Jest to ostatni bilans lite­
ratury polsklej w kraJu, jaki może być tutaj omówiony 
. W części an.aUtyczz:ej sw~~o ::eferaltu J. Putrament po~edział, 
ze pr~ytłaczaJąca Wlększosc pIsarzy przyjęł-a metodę realizmu 
socjallstycznego, ale są i ta.cy, którzy opierają się lub pozostają 
na U'bocz~. Dł~gotrwała bltwa z formalistami, metafizykami 
psychologlstaml, naturalistami i "eksperymentami sartretyków': 
została w zasadzie wygrana, choć: 

"(...) m~mr i. będzie~y mieli jeszcze do czynienia z próbami 
przeds~aWle~lla Ja.ko dZleł realistycznych utworów nic wspólne­
go z tym me mających (..,.), z wypaczeniami realizmu socjali­
stycznego przez pr~edsta~enie i pojmowanie go w Ciasny, wul­
garny, . doktryners~ . sposob. .(.") Rozproszeni dotąd i niezdccy­
dOW~~,1 przedstaWlclele rea~lzmu. socjalistycznego mogli teraz 
~rzeJsc d~ o!ensywy ideologlczneJ, zdObywając dla sprawy rea­
l~zmu !'oCJallstyczz:ego całą młodzież literacką i znaczną część 
~Iteratow p.r~~dwoJ~nnych, ideologów zaś formalizmu zmusza­
Jąc do rewlZJI sWOlch błędnych pOjęć o literaturze". 62) 

.Częś~ instruktywn~ :ozpoczą~. Putrament od Obszernego na­
WlązanIa do 400-letmeJ tradycJI narodowej literatury polskiej 
po c~ym podał precyzyjnie shierarchizclWany spis tematów któr~ 
nale~y ?oruszac v: ~ziełach i omówił w szczegółach metody po­
głębl·ama zrozumlema socrealizmu przez pisarzy co ma dopro-
wadzić do lepszej jakości ich prac. ' 
. Z ~zęśCi ~rgan~zacyjno-sprawozdawczej referatu dowiadujemy 

Slę, z~ sekCje tworcze Z.L.P. pracowały w 8 ośrodkach. Prócz te­
go, dZ1ałały uruch~mione przez Zarząd Główny Komisje, wśród 
ktorY~h. na szczegolną uwagę zaSługuje komisja k,walifikacyjna,. 
W mI~slącach od wr~śnia do listopada 1950 r. przeprowadziła 
OI;a wIzytac~ę wSZYStkICh ośrodków i skreśliła z listy 29 człon­
kow rzeco/wIstych. i 43 kandydatów, 49 zaś kandydatów uczyniła 
członkamI rze:~stymi.. J.ako powód skreśleń poda~ Putrament 
brak aktywnoSCI hterackieJ fW' ostatnich latach lub nieliteracki 
charakter twórczości. 
Wł 4m80omzłencike, składania sprawozdania (luty 1951 r.) Z.L.P. li-

czy c on ow rzeczywistych i 270 kandydatów. 

61) Tadeusz Borowski. Pisarz w terenie. "Nowa Kultura" Nr 7 1951 
i poz. 77 bibliografii. ' , , 

~2) Jerzy Putrame~t. Zadania literatury w okresie PI~nu Sześciole­
tDIego i walki opokoj. "Twórczość" Nr 2, 1951. 

1 
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Aby powiększyć dopływ nowych talentów, Zarząd Głó~y po­
stanowił uruchomić przy Warszruwskim Kole Młodych Centralną 
Poradnię Literacką, która - !Współpracując z redakcjami naj­
więkSZYCh gazet - będzie ściągać do Warszawy i umieszczać w 
internacie uzdolnionych kandydatów na pisarzy oraz zapewniać 
im szkołę ogólnOkształcącą lub uniwersytet . 
Tytułem eksperymentu stworzono instytucję tzw. aspirantury, 

która polegać będzie na tym, że starsi, doświadczeni literaci 
mają przyjmować pod bezpośrednią 'opiekę jednego lub dwóch 
członków Koła Młodych. Projektuje się stworzenie Instytutu Li­
teraCkiego, który będzie miał zru zadanie szkolenie literaokie i 
ogólne utalentowanej młodzieży, głównie robotniczej i chłop­
Skiej. 

IV. TEATR 

Chaos i pierwszy okres organizacji (1945-48) 

W sierpniu 1944 r. odbyła się w Lublinie pierwsza po wOJme 
publiczna premiera "Moralności Pani Dulskiej" G. Zapolskiej. 
Otwiera ona okres reglamentacji defensywnej teatru i pierw­
szych prób organizowania życia teatralnego przez Ministerstwo 
Kultury i Sztuki. Jest to zarazem okres przypadkowej i Chaotycz­
nej gospodarki w teatrach. 

Pierwszą próbą stwbilizacji stosunków teatralnych lWI skali 
ogólnopcJskiej było utworzenie Departamentu Teatru w Minis­
terstwie Kultury i Sztuki (5.III.1945 r.). Sezon 1945/46 r, stoi 
pod znakiem powstawania pla.cówek teatralnych w każdym wię­
kszym mieście oraz sZikół dramatycznych przy każdym więksZym 
teatrze. Polityka Ministerstwa Kultury i Sztuki, pragnąca "uma­
sowić" teatr fW' Polsce, popiera ten stan rzeczy mimo braku ak­
torów, sal i środków technicznych. Dyrektorami teatrów są 
przedwojenni dyrektorzy i aktorzy, a w mniejszych środowiskach 
c..soby zupełnie przypadkowe. 

Wznawia swoją działalność zawodowy Związek Artystów Scen 
POlskich (ZASP), organizując swój pierwszy zjazd ogÓlnopolski 
(6.VIII.-9.VIII.45 r., Warszawa). Wśród uchwał zjazdu znajdu­
jemy postulat upaństwowienia, teatrów lub nadania im formy 
spółdzielni, albo zrzeszenia.G3 ) 

Dn. 6.VI.1945 r. Rada Ministrów powołuje na stanowisko pod­
sekretarza stanu w Ministerstwie Kultury i Sztukf dramaturga 
Leona Kruczkowskiego (członka P.P.R.), 'który w wywiadzie 
prasowym oświadczył m.in., że przy Ministerstwie powstała, Ko­
misja Repertuarowa, która ocenia wszystkie sztuki i rozsyła je 
teatrom, że Ministerstwo nie zamierza narzucać teatrowi form 
pracy i oczekuje współpracy związków artystycznych. Zapowie­
dział ponadto upaństwowienie teatrów.M ) 

63) Diariusz Kultury Polskiej za rok 1945. "Twórczość" Nr 2, 1946. 
64) Diariusz Kultury Polskiej za rok 1945. "Twórczość" Nr 2, 1946. 
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Dn. 6.VI.1946 r. powstaje przy Ministerstwie Kultury i Sztuki 
Rada Teatralna, w skład której wchodzą przedstawiciele czte­
rech państwoiWych teatrów w większych miastach, reprezentanc~ 
władz i szkolnictwa teatralnego, delegaci Z.A.S.P., Z.Z.L.P., 
O.K.Z.Z., TUR-u i " Wici " oraz zasłużeni artyści i teatrolodzy. 
Przewodniczącym Rady został L. Schiller. 

Zadaniem Rady Teatralnej było przedstawianie Ministrowi 
Kultury i Sztuki wniosków w sprruw1e potrzeb sztuki teatralnej 
i zasad organizacji życia teatralnego, opiniowanie rządowych 
projektów ustruwodawczych dotyczących teatru i wSkazywanie 
środków upowszechnienia i pogłębienia tkultury teatralnej.65) 

W sezonie 1946/47 r. upaństwowiono 5 teatrów w: Warszawie, 
Łodzi, Poznaniu, Wrocławiu i Katowicach (na ogólną liczbę 38 
scen zawodowych) i jeden teatr muzyczny (na ogólną liczbę 9). 

System kontroli repertuaru, wprOiWadzony przez Departament 
Teatru, nie był skuteczny. Ministerstwo zasadniczo mogło cof­
nąć subwenCję teatrowi, który nie złoŻ'ył1' z Początkiem sezonu 
planu repertuaru, pOnieważ jednak teatry uzależnione były fi­
nansowo od frekwencji i gustu wid~ów, dyrektorzy _ wbrew 
planom i zobowiązaniom - wprow-adzali inne pozycj e repertua­
rowe. 

Dalsza ingerencja Ministerstwa Kultury i Sztuki objawiła się 
m.in. w następujących zarządzeniach: kierowników artystycz­
nych i administracyjnych teatrów zatwierdza Ministerstwo w 
porozumieniu z organami samorządu artystycznego lub z zadn­
teresowanymi związkami; w 1946 r. wprowadzono zasadę, że 
każdy teatr zawodowy obok dyrektora artystycznego i admi­
nistracyjnego powinien zatrudniać dramaturga, do którego obo­
wiązków naJeży m.in. uzgadnianie z reżyserem i dyrektorem te­
atru poglądu na id'eologię i formę wystawianych sztuk oraz zdo­
bywanie nowych utworów i materiałów literackich. Wprowadzo­
no sztywną zasadę, że repertuar ma się składać w 3/5 ze sztuk 
polskich, a w 2/5 ze sztuk obCYCh, przy czym po 1/5 w każdym 
dziale ma przypadać na sztuki nowe. 

W ciągu dwóch pierwSZYCh lat swego istnienia KomiSja Re­
pertuarowa, pracując kOlektywnie, oceniła 611 nadesłanych 
sztuk polskich, z czego 142 sztuki zakwalifikowała do wystawie­
nla.6G ) 

Zapowiedzi ofensywy partyjnej 

Liberalna w praktyce polityka Departamentu Teatralnego nie 
atakowała panującego w tych latach (jak i przed lWojną) "ek­
lektycznego teatru repertuarowego". Wielka Swoboda, pozosta­
wiona dyrektorom teatrów w dobieraniu pozycji repertuarowych 
i ich inscenizacji wywołałru ostre ataki prasy marksistowskiej . 

65) Diariusz Kultury Polskiej za rok 1946. "Twórczość " Nr 5, 1947., 
oraz poz. 40 i 118 bibliografii. 

66) M. Rusinek. Teatr powstający na rulnie. "Odrodzenie" Nr 44, 
1947. 
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" Nie prowadzi się żadnej polityki repertuarowej - pisał Wa­
żyk - Departament, dumny z um.asov.:ienia teatru w .Po~s~~, 
ogranicza się do zalecania " arcydZleł lltera,tury europeJskleJ . 
Wielka mi nowość! " 67) • • 

Wrocławskru mowa Bieruta (16 .XI.1947 r .! or.az slerpm0v.:e Ple­
num K.C. P.P.R. otWierają nowy etap polltyki k.ultura~eJ Pa:-­
tU Bierut w mowie swej żąda! od teatru, by dąząc do Jak naJ­
w;ższegO poziomu artystycznego, był tani i nastawiony SW~ tre.­
ścią nie na elitę, lecz na szerokie masy. p;:~bl.emy ~rgam~cJi 
widowni, repertuaru i kadr artystycznych, sWladomle "reallzu­
jących wiedzę o życiu współczesnym ukazan.ą w sz~uce . (typo­
wy termin partyjny) zajmowały łaII~-'y ~ar~sl.sto,:vS~lCh plsm ~a: 
chowych i literackich, jak: "Teatr, Kuzmca, Odrodzeme 
i inne.6S) . . 
Wśród powodzi tych artykułów ~aJwlększą W?'mowę ~~ wy­

wiad wiceministra Kultury i Sztuki, W. Sokorskieg>o, pt. Teat:­
i widz" , naj pełniej formułujący zagadnienia polityki kultural?e~ 
i teatralnej Partii. Nową drogę do upowszechn~ex:ia teatru Wld~ 
Sokorski w normach biletów ulgowych dla sWlata. pracy. (~ 
60% do 80% ogólnej liczby). Za~owiada. rychłe. ~panstwowleme 
24 teatrów oraz otoczenie szczegolną opleką mmlster.st:wa ~eat­
rów dziecięcych i młOdzieżowych. Zasada dł.ugofal~woscl polltyki 
teatralnej będzie realizowana przez orgamzowame stał,y~h ze­
społów teatralnych i ustanow~enie kierownictwa teatro.w na 
czas nieograniczony. Na plan pIerwszy wysuw~ 'V!. SokorsI? w~l­
kę o repertuar, Obrazujący przemiany polsklej r~cz~st?sCi, 
ideowo związany z programem politycznym Partu, wClelaJący 
w życie zasady realizmu socjalistycznego.69) 

1949 - rok "prr.ełomu" 

Rok 1949 rozpoczął się odznaczeniem państwową nagr?dą te­
atrrulną Leona Schillera, którego uczczeniem - lWedług słow pre: 
miera Cyrankiewicza - państwo dało wyraz swemu ~tOSunkOWI 
do postępowych tradycji teatralnych - "do rew~luc.YJn~g7o nur­
tu w teatrze którego Schiller był zawsze uosoblemem . O) 

W 1949 r. ~amy jeszcze dwa zdarzenia o c~ar~kte~ze zasa~'ni­
czym: czerwcową naradę w Oborach. l pa~Zlermkowy zJ.azd 
wyższych szkół teatralnych w ~o~an~u. Tenz~ rok za~knięty 
został w całym kraju przedstawlemaml, zorgamzowanyml przez 
teatry w ramach festiwalu sztuk radzieckich. 

" W Polsce Ludowej - pisał krytyk J. A. Szczepański - byli 

67) Adam Ważyk. Teatr a literatura. " Glos Robotniczy " Nr 309, 1947 
i poz. 18 bibliografii. . "Kuź ' " N 5 

68) Kazimierz Rudzki. Nieporozumiema teatralne. ~llca . r , ' 
1946, oraz poz.: 26, 37, 40, 95, 98, 120, 121, 123, 132, 134, 167 l 182 blblio­
grafii. 

69) " Trybuna Dolno-śląska " Nr 113, 1948. 
70) " Teatr " Nr 2/ 3, 1949. 
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z początku 'W1 teatrze ludzie, którzy opierali się przebudowie te­
atru w duchu służenia prawdZiwemu postępowi. Ci ludzie prze­
grali. W Polsce Ludowej tea.tr w roku 1949 wszedł wreszcie w 
krok społeczeństwa. idącego do socjalizmu. Dlatego wolno nam 
mówić: rok przełomu".71) 

Narada teatralna w Oborach 

Pierwsza krajowa narada teatralna, odbyta w Oborach (18-
19 czerwca 1949 r.) przez pisarzy dramatycznych, ludzi teatru i 
krytyków teatralnych, zapoczątkowała. szereg zjazdów i narad, 
które służyły i służą do kierowania polityką teatralną w Polsce 
i kształtują pracę artystYCIDlą teatru. 

Punktem wyjściowym narady był wstępny referat W. Sokor­
skiego, w którym poruszył on fakt przekształcenia się w1downi 
z drobnomieszczańsko-inteligenckiej na inteligencko-robotniczą, 
którą rozszerzy się niedługo na środowisko wiejskie. Stwierdza­
jąc coraz to większą rozpiętość między potrzebami artystycznymi 
nowej widowni a dotychczasowym repertuarem teatru, przypisał 
ją Sokorski Złemu stanowi kadr artystycznYCh oraz dramaturgii 
polskiej. ,która - jak dotychczas - nie podążał'a,J ani za potrze­
bami teatru i nowego widza, ani za tempem przemian kraju. 

Przedmiotem dyskusji były: konieczność ożywienia polskiej 
twórczości dramatycznej, pozytywne pOdejście dramaturga do 
"prawdziwych konfliktów dramatycznych epoki budowy socja­
lizmu", kouieczność stworzeniru bohatera pozytywnego w utwo.­
rze dramatycznym, postulat podniesienia poziomu krytyki te­
a tralnej i dynamiczność pedagogiki teatralnej. Zamieszczone w 
"Teatrze" sprawozdanie ze zjazdu przyznaje, że niewymieniona 
co do liczebności grupa uczestników sprzeciwiała się marksis­
towskiej tezie o polityczn'Cści tea,tru. Były prezes Z.A.S.P.-u, D. 
Damięcki, wyraził pogląd, że "inne jest widzenie rzeczywistości 
przez polityka, a inne przez człowieka sztuki". Samokrytykę _ 
po raz pierwszy na zjeŹdzie teatralnym - przeprowadZili pisarze 
dramatyczni: A. Ważyk, M. Rusinek i L. Kruczkowski.72) 

Związek Zawodowy Pracowników Kultury i Sztuki 

W międzyczasie stworzono Związek Zawodowy Pracowników 
Kultury i Sztuki, do którego I\veszli wszyscy pracownicy teatral­
ni, zarówno artyści, jak i personel techniczny. Jest to organi­
zacja, licząca około 30.000 członków, oparta o autorytet Central­
nej Rady Związków Zawodowych. 

Upaństwowienie teatrów, likwidacja sezonowości 

Upaństwowienie teatrów i rozszerzenie ich sieci (ogółem w 

71) Jan Alfred Szczepański. Rok przełomu w teatrze polskim "Teatr·, 
Nr 1, 1950. 

72) W. Sokorski. Z problemów polskiej dramaturgii. "Odrodzenie" 
Nr 27, 1949 oraz "Teatr" Nr 9, 1949. 
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1949 r. pracuje w Polsce 45 teaJtrów dramatycznych, 7 teatrów 
dla młOdzieży 9 teatrów muzycznych, 14 teatrów lalek) - oto 
dalsze posunięcia reżimu. Utworzono Generalną DyrekCję Tea­
trów, Oper i Filharmonii, "co-mówiąc słowami jej .nac~e.lnego 
dyrektora Piotra Borowego - pozwala teatrom na bardziej sze­
rokie planowanie 'aJl'tystyczne i gospodarcze, reformę płac i re­
organizację oraz zmniejszy rozrzutność i bezmyślność w ich go­
spodarce ".73) 
Rewolucyjną inowacją była likWidacja sezonowości w teatrach 

i zniesienie konwencji artystycznej Z.A.S.P.-'U w celu skasowa­
nia sezonowych kontraktów z dyrekcjami i aktorami. Od' 1950 r. 
rok teatrailny pokrywa się z rokiem kalendarzowym.H) 

Festiwal poznański, reforma szkolnictwa artystycznego 

W ostatnim tygodniu października 1949 r. odbyły się w Poz­
naniu międzyszkolne popisy państWOWYCh wyższych sz~ół arty.­
stycznych, zorganizowane przez Ministerstwo Kultury i SztukI. 
RównOlegle toczyły się obrady, w których brali udział pedagodz?, 
i młodzież. Referat ideologiczny w dniu otwarcia obrad wygłOSił 
wiceminister Sokors,ki, a projekt reformy szkolnictwa teatral­
nego przedstawił dyrektor programowy Gen. Dyrekcji T.O. i F.E. 
Csato. W referacie swoim, obok ogólnego planu uspołecznienia 
teatru i włączenia jego działalności do Planu SzeŚCioletniego, 
Csato podkreślił dwa postulaty, których rearIizowaniem zajmą 
się energicznie czynniki ofiCjalne wlatac? 1950.-:;1: sprawę tzw. 
warsztatu realistycznego aktora oraz komecznosc klasowego od­
świeżania kadr aktorskich przez napł~w nowych ludzi, rekrutu­
jąCYCh się spośród "niedopuszczanych dotychczas do szkół te-
aJtralnych" mł'odych robotników i chłopóW'. . .. 
Następnie "entuzjastycznie" uchwalono upanstwo~en~e 

wszystkich wyższych uczelni artystycznYCh oraz przestaWIeme 
szkolnictwa teatralnego na dwustopniowe, z wprowadzeniem 
nowej instytucji t2lW'. aspirantury.W) 

FestiWlaI Sztuk Radzieckich 

Ostatnie miesiące 1949 r. stały pod znakiem zorganizowanego 
przez Ministerstwo Kultury i Sztuki konkursu na. wyst~wienie 
sztuk klasyków rosyjskiCh i współczesnYCh dramaturgow ra­
dzieckich. Po konkursie odbył się w Warszawie (15.X.-1.XI. 
1949 r.) festiwal przedstawień nagrodzonych i rwyróżnionych. 
Pisząc o festiwalu, Bohdan Butryńczuk zaznaczył, że wzboga­

ca on repertuar teatrów pOlskich pozycjami realistyczno-socja­
listycznymi, powoduje wniknięcie w naturę tego nowego stylu 
W obliczu publicznOŚCi i jest szkołą pl'aJWdy o Z.S.R.R. "Wygra-

73) Piotr Borowy. Teatr, ale jaki? "Teatr" Nr 12, 1949. 
74) Borowy. Teatr ale jaki?, oraz poz. 187 bibliografii. 
75) Juliusz Kydryński. Młodzież teatralna w Poznaniu. "Twórczość" 

Nr 12, 1949, oraz poz. 22 bibliografii. 
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na została walka z kułactwem kulturalnym" - konkluduje Bu­
tryńczuk.76 ) 

Stowarzyszenie Pol$ich Artystów Teatru i Filmu (SPATiF) 

"W trosce o przekształcenie politycznej i artystycznej świa­
domości polskich artystów teatru i filmu" zwołano w dniach 
11-~2.VII.1950 r .. z~azd ?rgan~zacyjny SPATiF, w którym wzięli 
udzlab przedstawlClele osrodkow teatralnych i filmowych, przed­
st~wiciele K.? P',Z.P.R., Ministerstwa Kultury i Sztuki, zarządu 
głownego ZWlązkow ZawodOWYCh Pracowników Sztuki i Kultury, 
Gene1'alnej Dyrekcji T.O. i F., Dyrekcji "Filmu Polskiego" 
Z.L.P., Związku Historyków Sztuki i delegacje studentów Pań~ 
stwowej Wyższej Szkoły Teatralnej i Państwowej Wyższej Szkoły 
Filmowej. Referaty wygłosili: W. Sokorski, Wł. Daszewski i P. 
Borowy. 
Najważniejsze założenia SPATiF są następujące: Stowarzysze­

nie nie jest kontynuacją dawnego ZASP-u, ani jego restytucją. 
Zrzesza ono reżyserów, aktorów, autorów, scenografów, drama­
turgów, operatorów filmowych i teoretyków twórczości teatral­
nej i filmowej. Jak głosi uchwalona na zjeździe deklaracja ide­
owa, SPATiF nie będzie zajmować się sprawami bytowo-profe­
sjonamymi artystów~teatru i filmu, gdyż sprawy te najeża do 
zakresu działania Związku Zawodowego Pracowników Sztu-kl i 
Kultury. W przeCiwieństwie do ZASP-u nie będzie SPATiF orga­
nizacją apOlityczną, lecz zamierza czynnie współpracować w 
budowie socjalizmu w Polsce. OrganizaCja ta nie będzie obracać 
się "wśród Ciasnych, rzemieślniczo-artystycznych zaintereso­
wań", ale "włączając się w nurt iycia społecznego, Obejmie 
swym oddziaływaniem naj szersze masy społeczeństwa, rozumie­
jąc, że sztuka jest zjawiSkiem społecznym ogólnonarodowym, 
niepomiernie przerastaJjącym problematykę takiego, czy innego 

~~r~~:r~~:~t~~~~:~~~;~w z:~~~:f =t~~:~~~~~~awY ob-

K()nferencja Warszawska 

W dniach 17-19.IX.1950 r. odbyła się w Warszawie konferenCja 
teatralna, w obradach której po raz pierwszy wzięli udział sekre­
tarze podstawowych organizacji partyjnych i kierOWnicy woje­
wódzkich wydziałów Kultury i Sztuki. Konferencja obradowała 
W1 atmosferze dużo bardziej optymistycznej niż zjazd w 
Oborach. 

Wiele czasu poświęcono zagadnieniu polityki oszczędnościo­
wej w teatrac'h. Postanowiono utworzyć centralne pracownie, 

76) Bohdan Butryńczuk. Przed podniesieniem kurtyny. "Teatr" Nr 
lO, 1949. 

Por. K. Puzyna, Milowy kamień. "Twórczość" Nr 4/5, 1950, oraz poz. 
15, 19, 58, '72 (artykuł J. Kreczmara), 128, 129, 164 i 165 bibliografii. 

77) stowarzyszenie Polskich Artystów Teatru i Filmu. "Teatr" Nr 
7, 1950. 
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warsztaty i magazyny teatralne, wprowadzić oszczędności ma­
teriałowe, 'Ochronę narzędzi, współzawodnictwo i socjalistyczną 
dyscyplinę pralCy. 

. Zamykając konferencję, wiceminister W. Sokorski zwrócił 
uwagę na konieczność aktywizacji i usamodzielnienia. się teat­
rów zarówno w sensie programowo-artystycznym (własny pro­
blem artystyczny), jak i gospodarczym. 

.I "Jesteśmy teatrem Polski Ludowej - powiedział Sokorski. -
Stanęliśmy przed nowym zadaniem ( ... ) musimy stać się tea­
trem socjalistycznym".78) 

Festiwal Polskich Sztuk Współczesnych 

PrzeprowaidlZony w 1951 r. FestiiWlal Polskich Sztuk Współczes­
nych poprzedzony był przez konkurs na współczesną sztukę pol­
ską, na który nadesłano kilkadziesiąt utworów, poruszających 
zagadnienia aktualne i obrazujących "współczesny etap walki 
o socjwlizacj ę życia polskiego". Z materiału tego zakwalifikowa­
no do wystawienia około 40 %, co - zdaniem Sokorskiego -
świadczy, że udało się przełamać kryzys IW' polskiej dramaturgii 
i, wprowadzając do teatru problematY'kę współczesną, "uczynić 
z niego trybunę walki o budowę socj alizmu w Polsce, o pokój i 
sprawiedliwość społeczną". 
Dominującym hasłem festiwalu, którego finał odbyb się w lip­

cu 1951 r. w Warszawie, bYflłi iWalka 'O "udoskonalenie teatralne­
go wykonawstwa", "o oparcie odtwórczości scenicznej na za­
sadach socj alistycznego realizmu" .79) 

Organizacja badań nad teatrem 

W 1949 r. powstał' pod kierownictwem M. Rulikowskiego In­
stytut Teatrologiczny, który miał prowadzić prace konserwa­
torskie i naukowo-bada.wcze w zakresie przeszłości teatru w 
Polsce. Instytut ten przekształcił się w czerwcu 1949 r. na stu­
dium teatrologiczne, przenosząc ciężar swej działalności na 
praktyczną pomoc w realizowaniu polityki repertuarowej, a w 
szczególności na "przewartościowanie twórczości" autorów pol­
skich i obcych, zwłaszcza klasyków. Po ,kilku miesiącach pracy 
studium teatrologiczne przekształciło się w Sekcję Teatru w 
Państwowym Instytucie Sztuki. 

Sekcja ta zapoczątkowała gromadzenie zbiorów archiwalnych, 
bibliotecznych i muzealnych. Postanowiono utworzyć centrarlną 
bibliotekę teatralną i w związku z tym zapoczątkowano pracę 
nad katalogiem centralnym IWszystkich teatraliów polskich. Pod­
jęto szeroko zakreślone prace bibliograficzne oraz szereg tłuma­
czeń z języków obcych (głównie z rosyjskiego), które mają po-

78) W. Sokorski. Problematyka współczesnego teatru. "Nowa Kultu­
ra" Nr 27, 1950., oraz poz. 18 i 177 bibliografii. 

79) W. Sokorski. Pofestiwalowe wnioskl "Teatr" Nr 7, 1951., oraz 
poz. 19 i 99 bibliografii. 
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móc w dopełnieńiu wykształcenia 'alktorów i reżyserów. W pra­
cach naukowo-badawczych zastosowano metodę kolektywną. 

SPATiF nakreśliło sobie szeroki plan działania w zakresie gro­
madzenia dokumentacji bieżącej twórczości teatralnej. SPATiF 
zorganizowało talkże cykl wykładów z zakresu przewartościowa­
nia dorobku dramatu 1 teatru polskiego.sO) 

V. SZTUKA LUDOWA 

Państwowy Instytut Badania Sztuki Ludowej 

Państwowy Instytut Badania Sztuki Ludowej powstał w 1946 
r. na .mocy zarządzenia Ministra Kultury i Sztuki, ogłoszonego 
w DZIenniku Urzędowym Ministerstwa Kultury i Sztuki Nr 1 
z tego.ż roku. Program pracy mSL obejmował planowanie ini­
cjowanie, organizowanie, przeprowadzanie i wspomagani~ ba­
dań, dotyczących sztuki ludowej we wszystkich jej przejawach 
a więc w budownictwie, zdobnictWie, malarstwie, rzeźbie, muzy~ 
ce,. tańcu, l~teraturze i ob~zędach. Instytut miał być również 
opIekunem l centralą archIwwlną dla wszystkich prac ze swego 
zakresu. Placówki pmSL działały przy muzeach, szkołach ar­
tystycznych i przy instytucjach pokrewnych. Instytut posiadał 
też sieć informatorów-korespondentów, oraz 'Odrębne zespoły 
badawcze, działające samodzielnie, chociaż JW oparciu o Insty­
tut. 

PIBSL dzielił się na sekCje: literatury i obrzędu, muzyki 
(działająca w Poznaniu), zdobnictwa (Kraków), tańca, malar­
stwa i rzeźby, budownictwa (działająca w ścisłej współpracy z 
Zakładem Architektury Polskiej Polit. WarszaJWskiej). Ponadto 
istniała sekcja wydawnicza (która wydaWała miesięcznik pt. 
"Polska Sztuka Ludowa "), archiwum materiałów do badań sztu­
ki lUdowej, biblioteka 1 pracownia fotograficzna. Centrala In­
stytutu mieściła się w Warszawie. 

... 
Praca PffiSL prowadzona była w oparciu o młodzież szkół 

a;rtystyc~ych i akademickich, która tą drogą nie tylko stykała 
SIę bezposrednio ze sztuką ludową, lecz również zarobkowała.sl ) 

W 1949 r. nastąpiły Zlniany w pl'aJcy Instytutu. SpraWOzdanie 
za ten rok podaje, że "pierwszoplanowym zagadnieniem roku 
spraWOZdawczego było zaPoczątkowanie prac nad metodą bada­
nia sztuki lUdowej opartą na naukowych podstawach filozofii 
marksistowsko-leninowskiej" . 

Z dniem 1.1.1950 r. na podstwwie zarządzenia Ministra Kultu­
ry i Sztuki, Państwowy Instytut Badania Sztuki Ludowej został 

80) Wanda Padwa. O organizacji badań nad teatrem. Materiały do 
studiów i dyskusji. Tom 5, Warszawa, 1951. P. Inst. Sztuki str 363' 
tamże Dr Bohdan Korzeniewski. Zagadnienia nauki o teatrz~ s~. 288 ~ 
Le~n Schiller. Tradycje realizmu w teatrze pOlskim, - tamż~, str. 219: 
Juliusz Starzyński. Badania naukowe nad sztuką polską. "Teatr " Nr 
6, 1951. 

81) "Polska Sztuka Ludowa ". Dział informacyjny. Nr 1/ 2, 1947. 
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włączony w ramy organizacyjne Państwowego Instytutu Sztuki, 
jako Sekcja Sztuki Ludowej Wsi i Miasta.82) 

Wystawy sztuki ludowej 

Z inicjatywy Ministerstwa Kultury i Sztuki wydzia~ /Woje­
wódzkie Kultury i Sztuki, oddziały Zwią~u Samol?omocy Chłop­
skiej i inne organizacje oficjalne urządzaJą (na WIelką skalę do­
piero od 1948 r,) liczne wystawy ,krajowe ?raz ~rzeznaczone dla 
zagranicy. Wystawy te - zdaniem Orga~llzatorow - wy~a~ły, 
że twórczość ludowa, związana z życiem l pracą chłopa, ~Ie Jest 
sztuką ani kOonser.watywną, ani trad'Ycyj~ą, l~cz ~e~a CIągłym 
zmianom zależnie od stanu kultury matenalneJ WSl. Pilną uwagę 
zwrócono na dobieranie eksponatów o wartościach czysto pla­
stycznych zdolnych inspirować twórców sztuki współczesnej .83 ) 

Od 1950' r. w /Wystawach urządzanych pod egidą Państwowego 
Instytutu Sztuki silny nacisk kładzie się na śledzenie rozwoju 
historycznego i WYChwytywanie różnic istniejących w kulturze 
wsi na skutek podziału klasowego jej mieszkańców. 

Konkursy 

Konkursy - jest to inna forma działalności, ściśle mowląc 
kształtowania tej dziedziny sztuki przez Ministerstwo Kultury i 
Sztuki. Nagrody pieniężne wraz z zakupami ministerstwa sta­
nowią pokażną pomoc dla artystów ludOWYCh, a "nagrody h?­
norowe wszelkiego typu, wyróżnienia i dyplomy wZlnagalJą 
współzawodnictwo między poszczególnymi ośrodkami".84 ) 

Wiele konkursów terenowych poprzedziły badania etnograficz­
ne dokonane na zlecenie ministerstwa przez ekipy złożone z ba­
da~zy PffiSL (np. badania tzw. "m~lów:mek dąbrowskicI:"): W 
wyniku innych konkursów organizuJe SIę ,kUrsy reaktYWIZUJące 
zamierające dziedzip.y twórczości ludowej - np. kurs malarstwa 
na szkle w Zakopanem lub kursy przeszkalające hafciarki ka­
szubskie. Kursy te są organizowane przez Departament Twór­
czości Artystycznej Ministerstwa Kultury i Sztuki. 
Charakterystyczną rzeczą jest z.alChęcanie. ar~y~tów h~dowy;h 

do odzwierciedlania w ich utworach rzeczYWlstoscl Polski wspoł­
czesnej. Stąd np. tematyka wycinanki łowiCkiej (tzw. kodry) -
"walka z analfrubetyzmem", "akcja H ", "wal'ka o pokój" i in. 
Artysta ludowy przestaje być uważany za twórcę anonimowego, 
ŻYCiorysy jego publikuje się z okazji wystaw.55) 

82) Sprawozdanie z działalności PlBSL za rok 1949, "Polska Sztuka 
Ludowa" Nr 11 / 12, 1949. • 

83) A. Wojciechowski. Sztuka wsi pols~ieł w lR;~ach 1945-50 •• Myśl 
Współczesna " Nr lO, 1950, oraz po~ . 43 bJ?I!ografu. " . 

84) A WOjciechowski. Sztuka WSI polskIeJ w latach 1945-50. MysI 
WspÓłczesna Nr 10, 1950, oraz poz. 43 bibliografii. 

85) A. Wojciechowski. Sztuka wsi polskiej w latac~ ~945-5~. "Myśl 
Współczesna " Nr lO, 1950 oraz poz.: 43, 44, 45 i 166 ~,~bl1ograf~l. . 

Patrz też reprodukcje w "Polskiej sztuce LudoweJ Rocznik 1949 l 
1950. 
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Centra.la. Przemysłu Ludowego i Artystycznego 

C:ntrala ~rzemysłu LUdowego i Artystycznego współpracuje 
z osrodkaml wytwórczymi w terenie, zajmuje się dostawa su­
r?wców i zakupem' wyprodukowanych już przedmiotów. Instytu­
cJa ta centralizuje sprawy sztuki ludowej i przemysłu artystycz­
nego, pOdejmując także akcję propagowanla wśród społeczeil­
stwa sztuki lUdowej. W ten sposób łączy w sobie funkCje gcspO­
darcze z zadaniem kulturalnym. 

Przenikanie wzajemne sztuki lUdowej i przemysłu artystycz­
nego konieczne jest - mówiąc językiem prasy krajowej - ze 
względu na to, że "przemysł artystyczny boryka się z wieloma 
naleciałościami formalistycznymi. W sztuce ludowej znajdzie on 
niewyczerpane źródło rea,listy<!znej i narodowej sztuki" .86) 

Praca w zespołach świetlicowych 

Praca w teatralnych zespołach świetlicowych ma być 'Cśrod­
kiem ro~~j.u nowej sztuki ludowej. Zespoły świetlicowe zwią­
zane są sClsle z Samopomocą ChłopSką i Związkami zawodo­
wymi ."UZY~,kują~ w teJ? sp.osób ?parc~e ideOlogiczne i podstawę 
materIalną. W mscemzacJach swietllcowych - zdaniem czyn­
ników oficj-ailnych - "należy pOłożyć nacisk na moment spo­
łeczny, na moment różnic klasowych (. .. ) należy otworzyć przed 
nimi nowe drogi poszukiwań, ;wzbudzić zainteresowanie przeja­
wami twórczości socjalistycznej " .. 87) 

Kształtowanie twórczości ludowej i planowanie badań 

Hasło nowej kultury - "SOCjalistycznej w treści, a narodowej 
w formie" spowodowało, że n-w kulturę ludową - zdaniem eks­
ponentów Partii najmniej dotkniętą chorobą kosmopOlityzmu 
- zaczęto zwracać wielką uwagę, dostrzegając w niej możliwość 
szukania punktów wyjściowy<!h dla tego, co określano mianem 
"narodowej formy sztuki". 

W poszukiwaniu tych "najbardZiej pooytywnych osiągnięć 
polskiej sztuki ludowej oraz w walce ze starymi nawykoami my­
śl~wymi i starymi metodami, wywodzącymi się z błędnego, ide­
allstycznego poglądu na świat" Włodzimierz Sokorski wygłosU 
referat programowy w czasie konferenCji w Warszlilwie (28.V. 
1949 r.), omawiających Festiwal Polskiej Muzyki Ludowej. 
Sztukę ludową 'Określił Sokorski jako zjawiSko społeczeństwa 

klasowego, powstałe niby antyteza szlachecJciej, dworSkiej kul­
tury, tym samym sięgające korzeniami społeczeństwa opartego 
na pańszczyźnianej pracy naj szerszych mas chłopskich. 

"Dialektyczna jedność treści i formy - pisze Sokorski _ 

86) A. WOjciechowski. Sztuka wsi polskiej w latach 1945-50. "Myśl 
Współczesna" Nr 10,. 1950. 

87) Jadwiga Siekierska. Ludowość i pseudoludowość. "Kuźnica" Nr 
24, 1949., oraz poz. 72; bibliografii (art. prof. E. Frankowskiego). 
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moie nigdzie indziej nie jest tak ostro zarysowana i uwypuklo­
na, jak właśnie w sztuce ludowej. Jest to bezpośredni rezultat 
jej związania z podglebiem życia, jest to rezultat bezpośrednie­
go przerzutu codziennych przejawów bytu w sferę tańca, pie­
śni, rzeźby, ubioru, wzoru, tkaniny i architektury". 88) 

Sztuka ludowa jest - zdaniem SOkorskiego - określoną zu­
pełnie kategorią historyczną, wkraczającą w nową epOkę jako 
zjawisko nowe, twórcze i kształtujące się wciąż uw nowo. Fe­
stiwal Polskiej Muzyki Ludowej odbyty wiosną 1949 r. w War­
szawie (zainicjowany przez Polskie Radio przy współpracy Mi­
nisterstwa Kultury i Sztuki i Związku Samopomocy Chłopskiej) 
ujawnił wielkie możliwości i perspektywy ro·zwojowe sztuki lu­
dowej, związane w treści i formie z "wiekOWą, historyczną walką 
klasową wsi polskiej". . 

W dalszym ciągu referatu Sokorski wymięnH zadania, które 
stoją przed twórcami i kierownikami zespołów ludowych. Są to: 
przestawienie prac ludowych zespołów Świetlicowych z toru 
"bezdusznej obrzędowości" na tor -"żywej, twórczej, koncepcyj­
nej pracy poszukiwania nowych rozwiązań inscenizatorskich i 
reżyserskich w oparciu o całe bogactwo antydworskiej, ant y­
kapitalistycznej i antykułackiej sztuki ludowej"; oczyszczenie 
sztuki IUdQwej z fałszywej stylizacji formalnej, sięg'a1jącej ko­
rzeniami ka'baretu i "drobnomieszczańskiej, zwyrodniałej kul­
tury"; zagwarantowanie ideOlogicznego, repertuarowego i szko­
leniowego kierownictwa zespołów ludOWYCh przez Główną Ko­
misję do Spraw Kultury przy Radzie Ministrów i Ministerstwie 
Kultury i Sztuki. Dla wykształcenia nowych form organizacyj­
nych będzie powołany do życia Naczelny Komitet do Spraw 
Sztuki Ludowej, na czele którego stanie Minister Kultury i 
Sztuki; przy ministerstwie Kultury i Sztuki zorganizowane zo­
stanie Biuro Twórczości Samorodnej, obejmujące działy progra­
mowo-repertuarowy i świetlicowo-widowiskowy. Zorganizuje się 
także Centralę Teatrów Amatorskich-widowiskowych (z włas­
nym centralnym "teatrem-studio"), jako podstawową bazę, 
wzorzec i rezerwuar kadr instruktorskich. 

Po konferenCji warszaWSkiej prasa fachowa coraz to częściej 
pOdaje- OSiągnięcia sowieckie jako wzory do naśladowania. Za­
raz po wydrukowaniu kwestionariuszy, używanych podczas ba­
dań terenowych, opublilrowano instrukcje i plan badań, opra­
cowany przez badacza sowieckiego O. A. Korbego, przeznaczony 
do użytku na terenie Kazachstanu. Wzorzec sowiecki przesuwa 
centralny punkt zainteresowań z zagadnień historycznych na 
przemiany dokonywujące się w kulturze tradycyjnej w czasach 
najnowszych w związku z realizacją ustroju socjalistycznego.80) 

88) W. Sokorski. O właściwy stosunek do sztuki ludowej, "Polska 
Sztuka Ludowa" , Nr 5, 1949. 

89) Instrukcje i kwestionariusze dla badaczy polskiej kultury ludo­
wej. "Polska Sztuka Ludowa" Nr 1/6, 1950, oraz poz.: 47,79 i 91 biblio­
grafii. 
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Badania sztuki ludowej w ramach Państwowego Instytutu 
Sztuki 

Jako jeden z etapóW przygotowawczych przed Kongresem Na­
uki zorganizowana zostala przez Podsekcję Badań Sztuki oraz 
kierownictwo Państwowego Instytutu Sztuki pierws~aJ ogólno­
polska konferencja naukowa w sprawie badań nad sztuką, któ­
rej obrady odbyły się na Wawelu (1l-17.XII.1950 r.). 

W ramach prac sekcji sztuki ludowej wygłoszone zostały dwa 
referaty. W pierwszym z nich prof. dr Eugeniusz Frankowski 
powiedział m.in., że między sztuką ludową 'aJ nieludową nie ma 
różnic jakościowych, tylko ilościowe, które są następstwem po­
działu społeczeństwa na klasy i następstwem różnego tempa 
rozwoju historycznego. Po dłuższym omówieniu badań sowiec­
kich oraz przemian, jakim twórczość ludowa ulega w społeczeń­
stwie socjalistycznym, referent wskazał na konieczność opraco­
wania podłoża historycznego sztuki ludowej i powiązania go z 
pracami historyków, zmierzaj ącymi do ustalenia nowej perio­
dyzacji historii pOlskiej, opartej o przełomowe momenty prze­
mian formacji społecznych.90) 

Na konferencji yv Jadwisinie, zorganizowanej w dn. 13-15.V. 
1951 r. przez Państwowy Instytut Sztuki dla omówienia spraw 
polSkiej plastyki lUdowej, powzięto konkretne uChwał,y w spra­
wie metod i techniki prac badawczych, a w sprawach dotyczą­
cych kształtowania sztuki ludowej postanOwiono: 1) starać się 
o utrzymanie w terenie punktów wzorcowych, w których istnieje 
dotąd twórcza praktyka i żywe tradYCje ludowej twórczości; 
2) umożliwić bezpośrednią współpracę artystów ludOWYCh i za­
wodowych na zasadach równorzędności wzaj emnej wymiany 
doświadczeń i umiejętności; 3) um'ożliwić szerszą pracę spół­
dzielni, zrzeszających twórców ludOWYCh, m.in. przez zrównanie 
stopy podatkowej zrzeszonych wytwórców ludowych z zawodo­
wymi artystami plastykami; 4) ,wprowadzić studium sztuki lu­
dowej do wszystkich szkół oraz wydziałów uczelni artystycz­
nych.91 ) 

VI. PLASTYKA 

R,ejestracja i zakaz wywozu dzieł plastycznych 

Jednym z pierwszych dowodÓW! zainteresowania reżimu pla~ 
styką był dekret z dn. 1.III.1946 r. o rejestraCji i zaJkazie wy_ 
wozu dzieł sztuki plastycznej oraz przedmiotów o wartości ar-

90) E. Frankowski. Z metodologii badań nad sztuką, ludową. Rozdział 
ksiąZki: Materiały do studiów i dyskusji. Warszawa, 1951, P. Inst. Szt., 
str. 369. 

Por. tamże artykuł Romana Reinfussa, str. 404. 
91) KOnferencja w sprawie aktualnych zagadnień naukowo-badaw­

czych i twórczych polskiej plastyki ludowej. "Polska Sztuka Ludowa" 
Nr 3, 1951. 
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tystycznej, historycznej lub kultul'a1lnej i rozporządzenie Mini­
stra Kultury i Sztuki z dn. 14.VII.1947 r. o wykonaniu tego de­
kretu.92 ) 

Dekret ten i rozporządzenie wykonawcze nakazują powszech­
ną rejestrację i zabraniają wywozu za granicę be~ zezwolenia 
wszelkich posiadanych (nawet z tytułu komisu) dzieł sztuki 
plastycznej 54 wybitnYCh, nieżyjących plastyków polskich, oraz 
przedmiotów o wartości artystycznej, hisooł"ycznej lub kulturM­
nej. Wszelkie tranzakcje tymi dziełami i przedmiotami podle­

.gają też rejestracji. Obowiązek rejestracji i zakaz wywozu nie 
dotyczą przedmiotów sztuki stosowanej, wytworzonych po 9.V. 
1945 r . oraz druków pOChodząCYCh z czasu po 1800 r. Dekret 
przewidUje sankcje karne: więzienia do lat 2, grzywny i kon­
fiskatę dzieł niezgłoszon.ych.93 ) 

Okres pierwS7.Y: wolność twórczości i biedy 

LataJ 1945-48 są okresem wielkiego ożywienia w plastyce pol­
skiej. Już w dn. 28.VIII.1945 r. odbywa się w Krakowie l ogól­
nopolski Zjazd Związku Zawodowego Polskich Artystów Plasty­
ków. Prezesem Zarządu Głównego wybrano st. Teisseyre. 1.1. 
1946 r. ukazuje się w Krakowie pierwszy numer 'Organu Związku 
"Przegląd' Artystyczny". Już przedtem, w dn. 30.X.1945 r., zaczął 
WYChodzić w Warszawie, pod redakcją J. KrzyżanOWSkiego, mie­
sięczni,k "Nauka i Sztuka". B. Bierut otwier'aJ w dn. 20.V.1946 r. 
w Muzeum Narodowym w Warszawie pierwszy po WOjnie ogólno­
polski "Salon Wiosenny". Ministerstwo Kultury i Sztuki i inne 
urzędy i przedsiębiorstwa państwowe rozpisują; niezbyt zresztą 
liczne w tych latach i nieZbyt intratne dla artystów, konkursy. 
Organizuje się mnóstwo wystaw lokalnych, w prasie odbywają 
się ożywione dyskusje na temat plastyki, jej kierunku i zadań, 
ale nie ma żadnej presji W' odniesieniu do samej twórczości, a 
wystawy są Obsyłane dziełami na dobrym poziomie, wyrastają­
cymi z pOlskiej, tkwiącej korzeniami we Francji, tradYCji pla-
stycznej. . 

W dn. 20.II.1945 r. wznawia pracę Akademi1lJ Sztuk Pięknych 
tv Krakowie, w marcu tegoż roku Ministerstwo Kultury i Sztuki 
pOwierza prof. St. Ostoji-Chrostowskiemu zorganizowanie Aka­
demii Sztuk Pięknych w Łodzi. W roku następnym powstają 
prywatne wyższe szkoły sztuk pięknYCh we Wrocławiu i w 
Łodzi. 

Parę cyfr z 1947 r., podanych na III Walnym Zjeździe Zwią­
zku Zawodowego Polskich Artystów PlastykóW (Z.Z.P.A.P.), 
przez dyrektora Departamentu Plastyki w Ministerstwie Kul­
tury i Sztuki, B. Urbanowicza, nieźle Charakteryzuje cały ten 

92) Dz. U. R. P. Nr 14, 1946, poz. 99. 
Dz. U. R. P. Nr 34, 1947, poz. 155. 

93) Diariusz Kultury Polskiej za. lata. 1946 ł 1947. "Twórczość" Nr 
5, 1947 i Nr 12, 1948. 



136 JANUSZ JASIEŃCZYK I OLGA ŻEROMSKA 

okres, nazwany przez nas w tytule "wolnością twórczości i bie­
d~" .. W 1947 ~. było zorganizowanych w Z.Z.P.A.P. 1937 plasty­
kow, odbyły SIę 123 wystawy; na zasiłki wydało Ministerstwo Kul­
tury i Sztuki 840.000 zł. ; na zakup 134 obrazów i grafik oraz 
15 ~ze~b - 2.053.000 zł.; stypendl:ru otrzymało 17 artystów w 
kraju ~ 35 za granicą; w szkolnictwie pracowało 463 plastyków, 
w Ogmskach Kultury Plastycznej - 28, a 130 w zarządach okrę­
gowych i w Zarządzie Głównym Z.Z.P.A.P.94) 

lU Walny Zjazd Delegatów Z.Z.P.A.P. 

.W dniach od 1:--'4.XII.1947 r., a więc już po mowie /Wa."ocławskiej 
BIeruta, odIbył SIę III Walny Zjazd Dedegatów Z.Z.P.A.P. Mi­
nister Kultury i Sztuki, Dybowski, wygłosił przemówienie powi­
talne, oświadczając, że państwo oczekuje od' plastyków sformu­
łowań nie tylko w sprawie ich interesów, ale i interesów odbior­
ców. 

"Dojrzałość wasza, jaką tutaj wykażecie - powiedział mini­
ster - określi ,wasz wpł!yw !liaJ sformułowanie planu na zna­
czenie wasze i stanowisko wobec państwa i sPołeczefIstwa " . 

Sekretarz C.K.Z.Z. Wł. Sokorski unikał w swej mowie sformu­
łowań, które m'Ogłyby budzić podejrzenie, że przychodzi na zjazd 
z planami czy żądaniami jakiejś sztuki postulowanej. Przyznał 
że plastyce naj trudniej znaleźć wyraz dla odbicia przemian sPo~ 
łecznych i historycznych narodu. Należy jednak mieć pewność 
- oświadczył - że nowe treści ucieleśnią się z czasem w no­
wych formach. Trudno wyobrazić sobie, by naturail.izm miał być 
tą formą. 

Wystylizowawszy tak ostrożnie swe wymagania (zwraca uwa­
gę wzmianka o naturaliźmie, przed którym bronili się po.lscy 
plastycy), W. Sokorski oświadczył, 1ie K.C.Z.Z. i TUR rozmyś­
lają o zamówieniach pl-astycznych. "Jeśli - z8lkończył swe prze­
mówienie - przewartościujemy szereg pOjęć zgodnie z duchem 
czasu, wyjdziemy z zaczarowanego koła nędzy plastyków" .95) 
Odpowiedzią na "rady" i obietnice Sokorskiego i na niezbyt 

jasne sformułowania dyrektora departamentu plastyki w Mi­
nistt:rstwie Kultury i Sztuki, Urbanowicza, była zupełnie jasna 
deklaracja ideowa plastyków, uchwalona po dyskUSji. Mówi ona 
m. in.: 
."W~lny Zjazd stwie~za, ~~ jedynie wołny i w pełni odpo­

WIedZIalny za swoją tworczosc artysta zdoła sprostać zadaniom 
jakie stoją przed twórcą w nowej rzeczywistości społecznej i 
kulturalnej Polski. Wolność twórczości to prawo i obowiązek ar­
tysty ud:t1ele1ilLa odpowiedzi na te problemy i pytania, jakie o-

94) Mieczysław Wątorski. 3. Walny Zjazd Delegatów ZZPAP. "Prze­
gląd Artystyczny" Nr 1, 1947. 
Pa~ także głosy w dyskusji o malarstwie: T. Dobrowolski. "Odro­

dzenie ,Nr Nr 23 i 77, 1946; J. Przyboś. "Odrodzenie " Nr Nr 27 30 38 
47 i 51, 1946; J. Katt 1 A. Ważyk. "Kuźnica" Nr Nl' 29 1 34 ]946 óra~ 
poz.: 28, 31, 32 1 33 bibliografii. ' , 

95) Wątorsld. 3. Walny Zjazd Delegatów itd. 
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budzona świadomość mas ludowych stawia artyście C .. ) Wska­
zUjąc na koniec.?Jlość uzgodnienia rytmu twórczości z rytmem 
narastającej aktywności mas ludowych, zdajemy sobie jedno­
cześnie sprawę z tego, że sztuka nie może kształtować się me­
todą zakreślonego z górY' postępowani!8J twórczego, że wspólna 
wszystkim artystom pozytywna postawa w stosunku do życia 
winna załamywać się nieskrępowanie w każdej indywidualności 
że różność ·widzenia i interpretowania świata daje podstawę do 
dYSkusji Ilirtystycznej, stanowiącej nieodzowny postulat rozwo­
ju sztuki". 96) 

Projekt Ludowego Mecenatu Sztuki 

Opierając się jeszcze niezbyt jasno sprecyzowanej presji rzą­
dowej i partyjnej w sprawie treści i formy sztuki, plastycy mo­
gli powołać się na własne, pozytywne projekty. Na III Zjeździe 
Z.Z.P.A.P. rozdano w formie ulotek, a następnie opublikowano w 
"Przeglądzie Artystycznym" opracowany przez Konrada Wink­
lera projekt Ludowego Mecenatu Sztuki. Projekt ten w dn. 
4.XII.1947 r., a więc w 'ostatnim dniu zjazdu został przedysku­
towany w Warszawie na 2. konferencji organizacyjnej delegatów 
zawodowych zWiązków artystycznych z udziaaem ministra Kul­
tury i Sztuki, Dybowskiego, wiceministra Widy-Wirskiego i dy­
rektorów departamentów. Na. konferencji tej projektowi Wink­
lera przeciwstawił W. Sokorski wniosek o utworzenie Rady Ar­
tystycznej przy K.C.Z.Z., co przesądziło sprawę na niekorzyść 
Ludowego Mecenatu Sztuki. 

Narada iWl Nieborowie 

Ministerstwo Kultury i Sztuki zwołało na dzień 12 i 13.II. 
1949 r. do Nieborowa naradę plastyków (także architektów), nie 
uprzedzając nawet uczestników o przedmiocie zebrania. Referat 
zasadniczy wygłosił Juliusz Starzyński, >który w ciągu dwóch i 
pół godziny dokonał metodą marksistowską analizy aktulanej 
sytuaCji sztuki polSkiej, wysuwając na czoło (j-ako /Wzory rea­
listów) nazwiska Brodowskiego i Gierymskiego. 
Spontaniczną odprawę dali J. Starzyńskiemu prof. E. Eibisch, 

Tadeusz Kantor, Maria Jarema, arch. Syrkusowa, marksista Z. 
Dłubak i inni plastycy. Eibisch oświadczył, że najlepszym spo­
sobem zorganizowania mecenatu sztuki jest danie artystom wie­
lorakich możliwości wyboru drogi. Nie można dopUŚCiĆ do me­
chanicznego ujednolicenia twórczości. Ważne jest, by czynniki 
oficj alne nie ufały tym artystom, którzy tylko ze :względów 
Ikoniunkturalnych gotowi są do wykonywania wszelkiego ro­
dzaju zamówień. Tacy ludzie - mówił Eibisch - nie stworzą 
niczego. Należy cenić tych, którzy zachowują zdecydowaną, ja­
sną postawę twórczą. 

Obecny na zjeździe wiceminister W. Sokorski zachowywał się 
bardzo ostrożnie. Zaatakowawszy z lekka naturalizm, zapewnił, 

96) Deklaracja. "Przegląd Artystyczny" Nr l, 1947. 
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że uzyskany w czasie dyskusji materiał będzie w pełni wykorzy­
stany przy organizacji Instytutu Badań nad Sztuką Współczes­
ną (o którym później głucho) .97) 

Narada partyjna plastyków i IV Zjazd Z.P.A.P. 

Porażka, poniesiona przez Partię na III Zjeździe Z.Z.P.A.P. w 
Warszawie, i brak wyników pozyty1wnych w Nieborowie zmu­
siły kierownictwo Partii do przedsięwzięcia środków bardziej 
stanowczych. Dn. 26.VI.1949 r., w przeddzień następnego, IV ' 
Zjazdu ZJ.P.A.P. (już bez przymiotnika "zawodowy", który usu­
nięto, podobnie jak z nazwy Zwią~ku Literatów Polskich) - od­
bywa się w Katowicach pierwsza narada partyjnw plastyków, 
która "ujawniła istnienie konfliktów nurtujących od dłuższego 
czasu organizację partyjną plastyków". 

W naradzie wzięli ud~ał: J. Albrecht, W. Sokorski oraz przed­
stawiciele 'aktywu partyjnego ze Iwszystkich środowisk plastycz­
nych, przede wszystkim z Warszawy i Krakowa. "Narada - jak 
pisze Juliusz Krajewski, - stanowita zasadniczy przełom w sto­
sunkach panujących dotychczas wśród plastyków-członkćw 
Partii w ocenie dróg, którymi idą artyści partyjni w swej pracy 
twórczej" .98) 

Późniejsza o przeszło rok relacja Mieczysława Porębśkiego 
oświetla raz jeszcze lrulisy i sprężyny IV Zjazdu Plastyków. 

"Faktem jest - czytamy w jego pracy lWI "Myśli Współczes­
nej ", - że przezwyciężenie koncepcj i "pokoj owego wzrastania 
w socjalizm" na gruncie politycznym walnie przyczyniło się do 
wyjaśnienia sytuacji na terenie plastyki. Nastąpiło to w ciągu 
1949 r. DOjrzałą do postaswienia okazała się wówczas kwestia 
społecznej przydatności nallzej sztuki, jak i kwestia nowej me­
tody twórczej - socjalistycznego realizmu. Po wyczerpujących 
dyskusjach, jakie miały miejsce w 1949 r. w Nieborowie, Kato­
wicach i Poznaniu, Związek Polskich Artystów Plastyków przy­
stąpił do zorganizowania I Ogólnopolskiej Wystawy Plastyki, 
która miała stać się pierwszą wieliką mobilizacją sztuki polskiej 
na nowej, jasno wytkniętej Q'I"odze - drodze służby dla socj a­
!izmu." 99) 

I OgólnOpolska Wystawa Plastyki w Warszawie 

Zapowiedziana na IV Zjeździe Plastyków I OgólnopolSka Wy­
staswa Plastyki odbyła się w Muzeum Narodowym w Warszawie 
w czasie od 20.III.-7.V.1950 r. Nadesłano na nią 2.700 dzieł. 
Komisja kwalifikacyjna, pod przewodnictwem J. Krajewskiego, 
odrzuciła ponad 2.000, wystaWiono 628 prac malarskich, rzeź­
biarskich i graficznych. 

97) Jerzy Nowosielski. Ze Zjazdu w NIeborowie. "Przegląd Artysty­
czny" Nr 3, 1949, oraz poz. 181 bibliografii. 

98) Juliusz Krajewski. Narada partyjna plastyków. "Nowe Drogi" 
Nr 4, 1949, str. 136 i poz. 57 bibliografiI. 

99) Mieczysław Porębsk1. Nowe drogi plastyki polskiej. "Myśl Współ­
czesna" Nr lO, 1950, oraz poz. 8, 49, 57, 141 i 155 bibliografii. 

. I 
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M. Porębski w miesięczniku "Myśl Współczesna" twierdzi, że 
"to, czego niewątpliwie I Ogólnopolska Wystawa Plastyki do­
konała - i to dokonała w spOSÓb rewolucyjny - to było wyj­
ście z dotychczasowej izolacji. Można przy tym śmiało mówić o 
wyjściu z izolacji podwójnej - zewnętrznej i wewnętrznej ". Wy­
liczając nazwiska 164tu artystów. Poręb~ki pisze, że pozwalają 
one "z całym optymizmem oceniać pierwsze ,kroki naszej plw­
styki na j ej nowej, odpowiedzialnej drodze" .100) 

Ostatnie informacje 

Ollo parę fragmentarycznych danych za 1951 r. Biuro Wystaw 
Objazdowych przy krakowskim Muzeum Narodowym w połowie 
1951 r. przygotowało dwie nowe wystawy pt. "Walki wolnościo­
tWe w dziełach grafiki, rnallarstwa i rzeźby " oraz "średniowiecz­
ny Kraków". 
Zarząd Główny Z.P.A.P. w porozumieniu z Ministerstwem Kul­

tury i Sztuki przystąpił w kwietniu 1951 r. do organizacji II 
OgólnopOlSkiej Wystawy Plastyki. Wystawa ta odbyła się zimą 
1951 r. 

Centralne Biuro Wystaw Artystycznych planowało na rok 
1951 - 250 wystaw stałyCh oraz 150 wystaJW obj'azdowych. 

W dn. 17 i 18.III.l951 r. abradowało w salach Zachęty w War­
szawie Rozszerzone Plenum ZarząPu Głównego Z.P.A.P., które 
omówiło aktualne zagadnienia twórcze i zagadnienia organizaJ­
cyjne. Referat ideowo1Programowy wygłosił Włodzimierz Za­
krzewski, a referat organizac;yjny - Leon Michalski. "W oży­
wionej dyskusji nad obu referatami poruszono przede wszyst­
kim sprawę jak najbardziej czyn!1ego udziału plastyków w wal~ 
ce o pokój i plan sześcioletni i ścisłego, realnego powiązania z 
nowym odbiorcą, szkolenia kadr, usprawnienia i ożywienia prac 
poszczególnYCh sekcji, stworzenia bazy materialnej i organiza­
cyjnej dla realizacji projektowanych prac".101) 

Architektura 

Podczas, gdy w literaturze, teatrze, filmie, m.al:u-stwie, rze~bie 
oraz w sztuce ludowej organizatorzy partYJm, kształtUJący 
twórczość artystyczną w Polsce, mieli już w 1948 r. gotowe wzo­
ry sowieckie (a nawet - jak w literaturze - dość bogate tra­
dycje) - w architekturze było maczej. 

W latach 1946-1949 trwał rw architekturze radzieckiej (czyli 
w praktyce rosyjskiej) wielki ferment. Wykryto tam "odchyle­
nia" w kierunku "bezideowości", "eklektycznego kompilator­
stwa"; stwierdzono "recydywę konstruktywizmu" i "recydywę 
teorii architektury dla architektury" oraz "próby powrotu do 

100) Porębski. Nowa droga plastyki itd., oraz poz.: 52, 55, ll9 07 re­
produkcji), 156 i 161 bibliografii. 

Por. reprOdukcje w "Nowej Kulturze" Nr l i 4, 1950 r. 
101) Z tygOdnia (dział informacyjny). "Nowa Kultura" Nr 12, 1951. 
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form grecko-rzymskich". Musiała wkroczyć Partia: odbyły się 
narady aktywistów-architektów, ale dopiero wystąpienia "Pra­
wdy" i "Kultury i życiaJ" w marcu 1949 r. przeciwko "kosmopoli­
tyzmowi w architekturze" oczYściły atmosferę na terenie Aka­
demii Architektury i jej Rady Naukowej oraz w szeregach Zwią­
zku Architektów Radzieckich.102) 

Na tym tle staje się zrozumiałe, dlaczego Stowarzyszenie Al:­
chitektów R. P. mogło dość długo działać w atmosferze znacznej 
swobody i dlaczego na zorganizowaną w dn. 20-21.VI.1949 r. 
w gmachu K.C. P.Z.P.R. naradę partyjną polskiCh architektów 
przybyli najwyżsi dygnitarze partyjni: B. Bierut, J. Cyrankie­
wicz, J. Berman, J. Albrecht, st. Zawadzki i inni. Na naradzie 
tej Partia w sposób najbardziej kategoryczny wystąpiła prze­
ciwko konstruktywizmowi w architekturze, przeciwko "osławio­
nej teorii domu-maszyny", przeciw "fetyszyzacji tworzywa i 
konstrukcji", przeciw "formalizmowi i abstrakCjonizmowi, re­
formizmowi anglosaskiemu 1 superurbanizmowi Cor.busierow­
skiemu". 
Pisząc o tej naradzie, -arch. Jan Minorski, który odbył uprze­

dnio wraz z l4-ma kolegami-architktami podróż do Rosji, 
ostrzegł przed zamaskowanymi konstruktywistami i formalis­
tami i przed' kampanią przeciwko "krępowaniu swobOdy twór­
czej". Minorski spodziewa się - mimo narady pall'tyjnej - dą­
żności do wypaczenia praktyki i to zarówno w szeregach partyj­
nych, jak i wśród bezpartyjnych architektów. Pisze: 

"Muszą być niezwłocznie wprowadzone w czyn postanowie­
nia szczegółowe. Przebieg wy;konania tych postanowień musi 
być przez Partię nal~życ!e k?~trol~wany. Pod~t~w~ r~k?j!lli re­
alizacji powinno byc rownlez tworcze rOOWlruęcle lllicJatywy 
ogółu architektów, społeczna kontrola masowa w ramach S.A. 
R.P. i nowe nastalWienie kr~yki artystycznej w architektu­
rze".103) 

VII. MUZYKA 

PańSjtwowe instytucje muzyczne 

W kwietniu 1945 r. Ministerstwo Kultury i Sztuki utworzyło 
przedsiębiorstwo państwowe "Polskie WydaJwnictwo Muzyczne" 
z siedzibą w Krakowie oraz Państwową Muzyczną Radę Wy~ 
dawniczą, której UChwały służą ministerstwu do zatwierdzania 
planów wyda-wniczych wszystkich wydawnictw muzycznych w 
Polsce. 

W latach 1945-48 P.W.M. wydało 175 pozycji katalogowych 
(335 zeszytów, razem 10 mil. stron). Budżet tego przedsiębior­
stwa nie był do 1948 r. dostateczny i Państwowa Muzyczna Rada 

102) Jan Minorski. Architektura nowej Warszawy. "Myśl Wsp6ł- ' 
czesna" Nr 10, 1950. 

103) Jan Minorski. Narada partyjna architektów. "Nowe Drogi" 
Nr 4, 1949, oraz poz.: 9, 30, 41, 72 (artykUł J. Minorskiego) , 81, 82, 83, 
130 i 159 bibliografii. 
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WYdawnicza domag·ała się większych dopłat ze skarbu pań­
stwa. 

Od 1947 r. działa również przedsiębiorstwo państwowe pn. 
"Zj ednoczone Zakłady Przemysłu Muzycznego". 

Od lutego 1946 r. działał przy Departamencie Muzyki Minis­
terstwa Kultury i Oświaty Komitet Doradczy. Od Sierpnia tegoż 
roku faChowym organem doradczym ministerstWaJ była Rada 
Muzyczna.104 ) 

Życie muzyczne w okresie reglamentacji defensywnej 

W pierwszych latach po Wjnle krzewi się w Polsce bujnie ży­
cie muzyczne: powstają konser,watoria i szkoły muzyczne, roz­
Poczynają swą działalność trzy teatry operowe (Poznań, War­
szawa, Wrocław), tworzą się towal'zystwa muzyczne w poszcze­
gólnych miastach. Już w 1945 r. odlbywają się koncerty filhar­
monii w Łodzi, Katowicach, KrakowIe i w miastach Wybrzeża, 
Zjazdy delegatów Związku Zawodowego Muzyków, Związku 
Kompozytorów Polskich; poszczególne miasta przyznają nagro­
dy muzyczne. RoZPOCZynlll swą owocną akCję Ludowy Instytut 
Muzyczny. Reglamentacja Ministerstwa Kultury i Sztuki obej­
muje głównie szkolnictwo, tworząc państwowe konserwatoria i 
państwowe wyższe szkoły muzyczne, państwGwe średnie i niższe 
szkoły muzyczne oraz tzw. szkoły umuzykalniające '(luty 
1946 r.) .105 

~ołana przez Ministerstwo Kultury i Sztuki, przy współu­
dziale Centralnego Instytutu Kultury, konferencja w Szklarskiej 
Porębie (18-25.VIII.1947 r.) obraduje w sprawie rozwoju ochot­
niczego ruchu muzycznego. Centralnym referatem na konfe­
rencji ,był referat faktycznej kierowniczki Dep. Muzyki Minis­
terstwa Kultury i Sztuki, dr Zofii Lissy, pt. "Upc.wszechnienie 
muzyki w ZSSR". Wzory sowieckie przedstalWia ona jako jedyne 
gOdne naśladowania. 

Z inicjatywy Ministerstwa Kultury i Sztuki CentraJne Biuro 
Koncertowe wraz ze Związkiem ZaWOdowym Muzyków przystą­
PHo w 1948 r. do organizowania koncertów popularnYCh. Akcjru 
ta objęła wszystkie województwa. Pracę muzyczną w terenie 
PrOWadzono również przez odd7.iały muzyki w Wydziałach Kul­
tury i Sztuki urzędów woj ewódzkich. Wyni'ki tej pracy ostro 
Skrytykowała prasa, zwłaszcza fachowa , atakując przy okazji 
Ministerstwo Kultury i Sztuki. Zbigniew Soja pisał w "Ruchu 
Muzycznym ", że mimo istnienia Ministerstwa Kultury i Sztuki 
mUzyk w Polsce nie jest pewien swego za,w.odu i bytu, a żadna 

104) II Sesja Państwowej Muzycznej Rady Wydawniczej. "Ruch Mu­
zyczny" Nr 9 1948 oraz poz.: 31, 32, 33 bibliografii. 

105) Diari~z Kuitury Polskiej za lata 1946, 1947 i 1948. "Twórczość" 
~r Nr 2, 1946, 5, 1947 i 12, 1948, oraz liczne artykuły w pismach lite­
l.'ackich z lat 1945-48. 
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z istniejących filharmonii nie ma sprecyzowanego położenia 
prawnego.10G) 

Sprawę upowszechnienia muzyki i kultury muzycznej poru­
szano stale na zjazdach kompozytorów, zwłaszcza w przemówie­
niach osób Oficjalnych. Ministerstwo Kultury i Sztuki zwołało 
też iW' 1947 r. pierwszy wspólny zjazd kompozytorów i literatów 
pod przewodnictwem Leona Kruczkowskiego, z udziałem dr Zo­
fii Lissy - celem wypracowania nowych pieśni chóralnych. II 
Zjazd poetów i kompozytorów odbyli się w Nieborowie w marcu 
1948 r. pod przewodnictwem Widy-Wirskiego. Przedmiotem 
obrad była konieczność realizacji "pieśni masowej". Obrady te 
poprzedzone ,były szeregiem referatów, dotyczących pieśni ma­
sowej, drukowanych na łamach prasy, zwłaszcza w "Ruchu Mu­
zycznym" i "Nowych Drogach".1M ) 

Kształtowanie twórczości muzycznej 

Rok 1949 nazwał Kazimierz Wyka "wielkim cyklem zjazdów i 
narad "-. Zadanie upowszechnieniru sztuki staj e się głównym ce­
lem Ministerstwa Kultury i Sztuki. stojąc na stanowisku, że 
"artysta jest inżynierem dusz ludzkich" (słowa Lenina ) i że 
nie ma i nie może być twórczości apolitycznej - ministerstwo 
zaczyna dyktować muzykom polskim jakiego rodzaju twórczość 
potrzebna jest otaczającej ich rzeczywistości społecznej. 

Pod hasłem walki "z tendencj ami formalistycznymi i kosmo­
pOlitycznymi" w muzyce Ministerstwo Kultury i Sztuki zwołało 
konferencję kompozytorów w Łagowie (sierpień 1949 r .). Kon­
ferencja poprzedzona 'była silną akcją prasy marksistowskiej, w 
której atakowano zarówno o~gradzanie się twórczości muzycz­
nej od światru realnego i traktowanie sztuki jako prywatnej spra­
wy artysty, jak i "kontynuowanie przedwojennej tradycji :I bar­
dzo silnymi akcentami formalistycznymi". 

Festiwal POlskiej Muzyki Ludowej, który odbył się óW! maju 
1949 r., miał - zdaniem czynników oficjalnych - przynieść 
kompozytorom nowe, ściśle narodowe motywy dla dalszej twór­
czości. "Zwalczamy - pisze o festiwalu Jadwigru Siekierka -
w walce z bezoj czyźnianym kosmopolityzmem, jako z penetra­
cją zarazków gnijącej kultury kapitaUzmu (. .. ) niewolnicze i 
ślepe formalistyczne tendencje w muzyce (. .. ). W walce tej 
chodzi jednak nie tylkO o negowanie i potępienie, ale też o wska­
zanie żródeł, do których ma sięgnąć sztuka" .108 ) 

Nru czterodniowym zjeździe w Łagowie podstawowy referat o 
zadaniach Związku Kompozytorów Polskich wygłosił Zygmunt 

106) Zbigniew Soja. Z zagadnień działalności muzycznej. "Ruch Mu­
zyczny " Nr 12, 1948., oraz poz.: 31, 32, i 33 bibliografii. 

107) ZYiSmunt MycieIski. Notatnik muzyczny. " Odrodzenie " Nr 1:l/ 14, 
1948, oraz poz. 85 bibliogral11. 

108) Jadwiga Siekierska. l,udowość i pseudoludowość. "Kuźnica '" Nr 
24, 1949, oraz poz.: 68, 113, 114 i 140 bibliografii. 
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Mycieiski, który pow.iedział m.in., że Związek Kompozytorów Pol­
skich odrzuca formalizm i kosmopolityzm. 

."Kompozytor ma tworzyć muzykę polską, przez co nie rozu­
nue się mechanicznie zaczerpniętego cytatu z tematki lUdowej 
lecz tworzenie muzyki, której kontur melodyjny, rytmika, forma' 
szata harmoniczna i ogólny nastrój nadają cechy pozwalając~ 
odróżnić dany utwór, jako przynależny lub rOzwijający nadal 
w t~'órczy sposób charakterystyczne dla polskiej SZkoły muzy­
cznej elementy". 109) 

W czasie trwania konferencji przebywająca w Łagowie Lu­
bUSkim orkiestra Filharmonii Poznańskiej wykonywała codzien­
nie po kilka utworów symfonicznych polskich kompozytorów, 
przy czym fragmenty utworów powtarzano niekiedy po kilka 
razy. Po wykonaniu następował·a. dYSkUSja, w której brali udział 
autorzy, inni kompozytorzy, zaproszeni muzykolodzy i nawet 
członkowie orkiestry. Zaatakowano silnie szereg utworów, m.in. 
nagrOdzoną złotym medalem na Olimpiadzie w 1948 r. "Symfo­
nię Olimpijską" Zbigniewa Turskiego. Inne utwory - jak Z. 
Mycieiskiego "Uwertura", Ekiera "Koncert fortepianowy", "Sin­
fonietta" Bałrda - zdaniem Witolda Rudzińskiego - wymow­
nie świadczyły o tym, że "kompozytorzy ci osiągnęli poważne 
wyniki w walce z formalizmem - ' wyniki naj trudniejsze bo 
osiągnięte w walce z samym sobą". . ' 
~treszczając wyiJ.iki Ikonferencji w Łagowie, Sokorski powie­

dZIał: 

"~agadnienie formalizmu i kosmopOlityzmu w muzyce inte­
res~Je nas. ni~ tylko ja.ko zjawisko artystyczne, a nawet n ie tyl-
ko Jako zJawlsko społeczne, lecz przede wszystkim jako zjawi- • 
sko polityczne, jako specyficzna forma penetracji w dziedzinie 
muzyki Pc;>litrc.znego nihili~~, beznadziej~ości tzw. kultury pan­
ameryk ans kleJ (. .. ) ImpenalIzm amerykanski posługuje się an­
tynarodową i kosmopolityczną muzyką w celu niszczenia twór­
Czości lude,wej i nurtu muzyki narodowej, a tym samym obez­
władniania narodów w ich walce o wolność, o spr,awiedliwość 
Społeczną, o nowy, konstruktywny, jasno sprecyzowany ład so­
Cjalistycznego ustroju". 

Oprócz pierwszego i zasadniczego zadania - walki z forma­
lizmem - widzi Sokorski jeszcze trzy zadania, stojące przed 
kompozytorami pOlskimi: problem narodowej muzyki i jej 
"przeciwstawienie się nihilistycznemu kosmopolityzmowi dzisiej­
~zej muzyki mieszczańskiej, znalezienie własnYCh, realistycznych 
srodków wyrazu naszej socj alistycznej epoki, OTaz problem prze­
lVartcściowania dziedzictwa muzyki przeszłoścL110) 

"Bardzo istotnym punktem zwrotnym - pisze Witold Ru-

109) Zygmunt MycieIski. O zadaniach Związku Kompozytorów Pol­
skich. "Odrodzenie" Nr 37, 1949, oraz poz.: 88,89, 136 138 i 180 biblio-
grafil. ' 

110) W. Sokorski. Ku realizmowi socjalistycznemu w muzyce. "Kuźni­
ca" Nr 36, 1949, oraz poz.: 69 115 i 143 bibliografii. 
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dziński O następnej konferencji muzycznej z 1950 r., - stali 
się odbyty w czenwcu b.r. Zjazd Związku Kompozytorów Pol­
skich. Na zjeździe tym kompozytorzy po raz pierwszy sami prze­
prowadzili szczerą i ostrą krytykę formalistycznego kierunku w 
twórczości muzycznej oraz wysunęli szereg żywotnych zaglad'­
nień. Stały się one podstawą pracy nowego Zarządu Głównego 
ZKP. Przede wszystkiem jest to zachęcenie kompozytorów do 
pracy w zaniedbanych, a ważnych z punktu widzenia zamówie­
nia społecznego - gałęziach twórczości muzycznej, poznanie 
twórczości współczesnych kompozytorów drogą systematycznych 
przesłuchiwań, stworzenie atmosfery życzliwej i skutecznej kry­
tyki, troska o rozwój kadr twórczych przez wychowywanie mło­
dych kompozytorów i naukowców, zbliżanie do Związku kompo­
zytorów twórców samorodnych, wreszcie nawiązanie ścisłego 
kon taktu z terenem". 111) 

Ilustracją wygłoszonego na zjeździe referatu kompozytora ro­
syjskiego Jarustowskiego było wielogodzinne przesłuchiwanie z 
taśm magnetofonowych nagrań socrealistycznej muzyki ra­
dzieckiej. Jarustowski zademonstrował najnowsze utwory Aru­
turiana, Filipienki, Kabalewskiego, Murawlewa, Szostakiewicza 
i żukowskiego oraz szereg nagrań radzieckich pieśni maso­
wych.112) 

Ministerstwo Kultury i Sztuki zwołało raz jeszcze wiosną 1950 
r. do Nieborowa naradę twórczą kompozytorów i literatów, po­
święconą zagadnieniom pieśni masowej. Postanowiono m. in. 
przystąpić do współzawodnictwa na polu tworzenia pieśni ma­
sowej.11a) 

Festiwal Muzyki Polskiej 

W dn. 13.IV.1951 r. rozpoczął się Festiwal Muzyki POlskiej, 
Obejmujący utwory ostatniego sześciolecia, podbudowane daw­
niejszymi (od XV wieku). Biuro festiwalu zatrudniało wielu · 
kompozytorów i muzykologów przy rekonstruowaniu i opraco­
waniu wielu pozycji dawnej muzyki (utwory Milwida, Dankow­
skiego, Kurpińskiego i inne). Kompozytorzy złożyli na festiwal 
320 utworów, w tym 47 kantat, 3 opery i 8 baletów .. Festiwal miał 
być rwwinięclem dyskusji toczonych na zjeździe w Łagowie, a 
potem nru plenum Związku Kompozytorów Polskich Wo 1950 r. 

W pierwszym etapie festiwalu odbyło się w całym kraju około 
1.000 koncertów, które 'WiYkonane były w ośrodkach centralnych: 
w Warszawie i w miastach wo1ewódzkich. 
Uroczystości pierwszomajowe rozpoczęły drugi etap festiwalu, 

który przebiegać miał pod hasłem upowszechnienia muzyki i 
obejmował cały kraj. Największa ilość imprez odbyła się na 
szczeblu powiatowym i gminnym. W ośrodkach robotniczych i 

111) Witold Rudziński. Zagadnienia współczesnej muzyki polskiej. 
"Myśl Współczesna" Nr lO, 1950 r. 

112) Wawrzyniec żuławski. Koncerty zjazdowe. "Nowa Kultura" Nr 
13, 1950. . 

113) Kronika muzyczna. "Nowa Kultura" Nr 13, 1950. 
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wiejskich Odbyło się 16.300 imprez i akademii, w których wy­
konawcami były m.in. zespoły! Zjednoczonych Polskich Związ­
ków śpiewaCZYCh i Muzycznych oraz zespoły ZwiąZków Zawodo­
wych w liczbie około 3.000. Najlepsze zespoły zakwalifikowano na 
eliminaCję trzeCiego etapu festiwalu w Warszawie. W listopadzie 
festiwal krzyżował się z uroczystościami miesiąca przyjaźni pol­
sko-radzieckiej. Poświęcono wiele koncertów muzyce rosyjskiej 
i radzieCkiej i utworom kompozytorów polskich na temat przy­
j aźni polsko-radzieckiej. 
Końcowy etap festiwalu odbył się w grUdniu 1951 r. Wykonano 

wyróżnione utwory współczesnych kompozytorów polskich, a 
przesłuchanie ich planowano powiązać z naradami i walnym 
zjazdem Związku Kompozytorów Polskich.1H) 

Jedyny komentarz 

Wydaje się nam słuszne zakończyć tę pracę słowami pisarza 
dramatycznego J. Wirskiego, które, choć skierowane pod adre­
sem dramaturgów, powinny być rozważane przez myślących lu­
dzi na emigracji: 

"Dla dramatopisarza w dzisiejszej dobie, chOĆby był on nawet 
przeciwnikiem marksizmu, ważne jest poznanie tej doktryny, 
gdyż bez niej nie potrafi on należycie zrozumieć procesów, któ­
re się dziś w Polsce dokonują. Brak studiów naxl: marksizmem 
doprowadza do impotencji myślowej pisarza, który nie wie, co 
o nim sądzić".115) 

Janusz JASmŃCZYK i Olga ŻEROMSKA 

• 

114) Aleksander Jackowski. Festiwal muzyki polskiej. "Nowa Kultu­
ra" Nr 16, 1951, oraz poz.: 202, 203 i 204 bibliografii. 

115) J. Wirski. Protokół obrad narady tea.tra.lnej w Oborach. "Teatr" 
Nr 9, 1949. 
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letniego i walki o pokój. "Twórczość" Rok VII, Nr 2, Warszawa, 1951. 
110. Puzyna Konstanty. Milowy kamień. "Twórczość" Rok VI, Nr 

4/5, Kraków, 1950. 
111. Reinfuss Roman, dr. Po I ogólnopolskiej konferencji naukowej 

w sprawie badań nad sztuką. "Polska Sztuka Ludowa" Rok IV, Nr 
7/12, Warszawa, 1950. 

112. Rozmowa z Anatolem Sofronowem (wywiad redakcyjny). "No­
wa Kultura" Rok I, Nr 8, Warszawa, 1950. 

113. "Ruch Muzyczny", numer specjalny, Rok V, Nr !O, Kraków, 
1949. 

114. Rudziński W. Festiwal muzyki ludowej. "Odrodzenie" Rok VI, 
Nr 21, Warszawa, 1949. 

115. Rudziński Witold. Zjazd kompozytorów w Łagowie. "Odrodze­
nie" Rok VI, Nr 35, Warszawa, 1949. 

116. Rudziński Witold. Współczesna muzyka polska. "Myśl Współ­
czesna" Nr 10 (53), Warszawa-Lódź, 1950. 

117. Rudzki Kazimierz. Nieporozumienia teatralne. "Kuźnica" Rok 
III, Nr S, Łódź, 1946. 

118. Rusinek Michał. 'I:eatr powstający na ruinie. "Odrodzenie" Rok 
IV, Nr 44, Warszawa, 1947. -

119. Samotyhowa Nela. O wystaWie plastyki, 17 reprodukcji "Wie-
dza i Życie", Tom XIX, Nr 6/7, Warszawa, 1950. . 

120. Schiller Leon. Najpilniejsze zadania teatru polskiego. "Myśl 
Współczesna" Rok I, Nr 3/4, Łódź, 1946. . 

12l. Schiller Leon. Teatr demOkracji ludowej. "Łódź Teatralna" Rok 
II, Nr 2, Łódź, 1947. 

122. Schiller Leon. Teatr stary. "Teatr" Rok III, Nr 1/ 2, Warsza­
wa, 1948. 

123. Schiller Leon. Suprema Lex. "Kuźnica" Rok IV Nr 34/35 Łódź 
1948. ' " 

124. Schiller Leon. Współpraca dramatopisarza z artystami teatru 
"Teatr" Rok VI, Nr 6, Warszawa, 1951. . 

125. III Sesja Państwowej Muzycznej Rady Wydawniczej (sprawo­
zdanie redakcyjne). "Ruch Muzyczny" Rok IV, Nr 9, Kraków, 1948. 
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126. Siekierska Jadwiga. Ludowość i pseudoludowość. "Kuźnica " Rok 
V, Nr 24, Warszawa, 1949. 

127. Siekierska Jadwiga. O pracach Komisji Głównej do Spraw Kul­
tury. "Wiedza i Życie " TomXVIII, Nr 8/9, Warszawa, 1949. 

128. SiekiErska Jadwiga. O nowy typ aktora. "Kuźnica " Rok VI, 
Nr l, Łódź, 1950. 
. 129. Siekierska Jadwiga. O teatr twórczej praWdy. "Teatr " Rok V, 
Nr 6, Warszawa, 1951. 

130. Sigalin Józef. Dzień powszedni warszawskiego architekta. "No­
wa Kultura " Rok II, Nr 12, Warszawa, 1951. 

131. SOja Zbigniew. Z zagadnień działalności muzycznej. "Ruch Mu­
zyczny" Rok IV, Nr 12, Kraków, 1948. 

132. Sokorski Włodzimierz. Zagadnienie walki o nową kulturę. "Od­
rodzenie" Rok IV, Nr 32, Warszawa, 1947. 

133. Sokorski Włodzimierz. Twórca - budowniczym nowej kultury 
w Polsce. "Kuźnica " Rok III, Nr 47, ~dź, 1947. 

134. Sokorski Włodzimierz. Teatr i widz. "Kuźnica " Rok IV, Nr 27 
Łódź, 1948. ' 

135. Sokorski Włodzimierz. W obliczu nowych zadań w pracy kultural­
no-oświatowej. "Kuźnica" Rok IV, Nr 45, il,ódź, 1948. 

136. Sokorski Włodzimierz. Formalizm i realizm w muzyce. "Kuźni­
ca" Rok IV, Nr 50, Łódź, 1948. 

137. S~korski Włodzimierz. O sztukę realizmu SOCjalistycznego. "No­
we DrOgI" Rok III, Nr 4, Warszawa, 1949. 

138. Sokorski Włodzimierz. Z zagadnień współczesnej twórczości mu­
zycznej. "Ruch Muzyczny " Rok V, Nr l, Kraków, 1949. 

139. Sokorski Włodzimierz. Planowanie kultury. "Problemy " Rok V, 
Nr l, Warszawa, 1949. 

" 140. Sokorski Włodzimierz. O właściwy stosunek do sztuki ludowej. 
Polska Sztuka Ludowa" Rok m, Nr S, Warszawa, 1949. 
141. Sokorski Włodzimierz. Przeciw kosmopolityzmowi w sztuce. 

"Wiedza i życie" Tom XVIII, Nr 8/ 9, Warszawa, 1949. 
142. Sokorski Włodzimierz. Interesuje nas człowiek. "Kuźnica" Rok 

V, Nr 7, Udź, 1949. 

143. Sokorski Włodzimierz. Ku realizmowi socjalistycznemu w mu­
zyce. "Kuźnica " Rok V, Nr 36, Warszawa, 1949, 

144. Sokorski Włodzimierz. Przeciwko formalizmowi i naturalizmowi 
w filmie. "Kuźnica" Rok V, Nr 49, Warszawa, 1949. 

145. Sokorski Włodzimierz. Nowa literatura w procesie powstawania. 
"Odrodzenie " Rok VI, Nr 5, Warsaawa, 1949. 

146. Sokorski Włodzimierz. Z problemów polskiej dramaturgii. "Od­
rOdzenie" Rok VI, Nr 27, Warszawa, 1949. 

147. Sokorski Włodzimierz. O funkcji kulturalno-wychowawczej pań­
stwa demokratycznego. "Wiedza i Życie " Tom XIX, Nr 5, Warszawa, 
1950. 

148. Sokorski Włodzimierz. Problematyka dyskusji literackich. "Ku­
źnica" Rok VI, Nr 9, Warszawa, 1950. 

149. Sokorski Włodzimierz. Problemątyka współczesnego teatru. "No­
wa Kultura" Rok I, Nr 27, Warszawa, 1950. 

150. Sokorski Włodzimierz. Pofestiwalowe wnioski. "Teatr" Nr 7, 
Warszawa, 1951. 

151. Spinc Józef. O pracy sekcji twórczych Związku Pisarzy Radziec­
kich. "Twórczość" Rok VII, Warszawa, 1951. 
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152. Spinc Józef. Reportaż - pomostem do współczesności. "Odro­
dzenie " Rok VII, Nr 7, Warszawa, 1951. 

153. Sprawozdanie z działalności Państwowego Instytutu Badania 
Sztuki Ludowej za rok 1949. "Polska Sztuka Ludowa" Rok III, Nr 
11/ 12, Warszawa, 1949. 

154. Sprawozdanie z działalności Państwowego Instytutu Badania 
Sztuki Ludowej za rok 1948. "Polska Sztuka Ludowa" Rok III, Nr 1/2, 
Warszawa, 1949. 

155. Starzyński Juliusz. Nowe zadania polskiej sztuki i nauki o sztu­
ce. "Myśl Współczesna" Nr 10 (53), Warszawa-Łódź, 1950. 

156. Starzyński Juliusz. Plastyka w walce o nową treść. "Nowa Kul­
tura" Rok I, Nr 5, Warszawa, 1951. 

157. Starzyński Juliusz. ~adania naukowe nad sztuką polską. "Te­
atr" Rok VI, Nr 6, Warszawa, 1951. 

158. Surkow Aleksy. Literatura w służbie socjalizmu. "Nowa Kul­
tura" Rok I, Nr 15, Warszawa, 1950. 

159. Sysojew P. Walka o realizm socjalistyczny w plastyce. "Myśl 
Współczesna " , Warszawa-Lódź, Nr 8/ 9, 1949. . 

160. Szanter Stanisław. O filmie oświatowym. "Wiedza i Zycie " Tom 
XVIII, Nr ' 12, Warszawa, 1949. 

161. Szanter Stanisław (zebrał). U źródeł realizmu socjalistycznego. 
"Wiedza 1 Zycie" Tom XIX, Nr 6/7, Warszawa, 1950. 

162. Szczepański Jan Alfred. Narada teatralna w Oborach. "Teatr" 
Rok IV, Nr 9, Warszawa, 1949. 

163. Szczepański Jan Alfred. Rok przełomu w teatrze polskim. "Te­
atr" Rok V, Nr l, Warszawa, 1950. 

164. Szczepański Jan Alfred. Z powodu pewnego przedstawienia w 
Szczecinie. "Teatr" Rok V, Nr 6, Warszawa, 1950. 

165. Szczepański Jan Alfred. Festiwal .sztuk radzieckich. "Twór­
czość" Rok VI, Nr 4/5, Kraków, 1950. 

166. Szewczyk Z. Konkurs na malowanki dąbrowskie. "Polska Sztu­
ka Ludowa" Rok II, Nr 11/ 12, Warszawa, 1948. 

167. Szletyński Henryk. Zagadnienia krytyki teatralnej. "Twór­
czość" Rok II, Nr lI, Kraków, 1946. 

168. Wasilewski Andrzej. III Zjazd Naukowy Zwi~zku o.óe Polonis­
tycznych. "Twórczość " Rok V, Nr 12, Kraków, 1949. 

169. Wasilewski Zbigniew. Na otwarcie IV Zjazdu Polonistów. "Twór­
czość" Rok VI, Nr 2, Kraków, 1950. 

170. Ważyk Adam. Niedobry klimat. "Kuźnica " Rok II, Nr 42, 
Łódź, 1947. 

171. WażYk Adam. Teatr a literatura. "Głos Robotniczy " Nr 309, 
1947. 

172. Ważyk Adam. Perspektywy rotwojowe literatury polskiej, refe­
rat wygłoszony na Zjeździe Z.L.P. " Nowa Kultura" Rok I, Nr 14, 
Warszawa, 1950. 

173. WażYk Adam. O właściwe stanowisko. "Kuźnica" Rok VI, Nr 
lO, Warszawa, 1950. 

174. Wątorski Mieczysław. 3. Walny Zjazd Delegatów Z.Z.P.A.P. 
"Przegląd Artystyczny" Rok II, Nr l, Kraków, 1947. 

175. Wertenstein Wanda. Przełom w filmie dokumentarnym. " Kuź­
nica" Rok VI, Nr 8, Warszawa, 1950. 

176. Winklel' Konrad. Projekt Statutu Ludowego Mecenatu Sztuki. 
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Projekt Regulaminu zakupu dzieł sztuki Ludowego Mecenatu Szt uki. 
"Przegląd Artystyczny " Rok II, Nr l, Kraków, 1947. 

177. wj. Konferencja teatralna w Warszawie. "Teatr" Rok V, Nr 
lI, Warszawa, 1950. 

178. Wohl Andrzej. Krytyka i samokrytyka - dialektyczne prawo 
rUchu świadomości. "Kuźnica" Rok VI, Nr lO, Warszawa, 1950. 

179. WOjciechowski Aleksander. Sztuka wsi po~skiej w latach 1945-
50. " Myśl Współczesna " Nr 10 (53), Warszawa-Łódź, 1950. 

180. Woytowicz B. Droga wskazana przez Fryderyka Chopina. "Od­
rodzenie" Rok VI, Nr 9, Warszawa, 1949. 

181. Wróblewski A. Plastyka w Krakowie. "Twórczość " Rok V, Nr 
9. Kraków, 1949. 

182. Wyka Kazimierz. Renesans Zapolskiej czyli omdlenie teatru. 
"Twórczość" Rok II, Nr 3, Kraków, 1946. 

183. Wyka Kazimierz. Dyskusja i zjazdy. "Twórczość " , Rok III, Nr 
12, Kraków. 1947. 

184. Wyka Kazimierz. U plastyków amatorów. "Twórczość " Rok V, 
Nr 6, Kraków, 1949. 

185. Wyka Kazimierz. Geografia i plan. "Twórczość " Rok V, Nr 9, 
Kraków, 1949. 

186. Wyka Kazimierz. Zjazd Polonistów. "Twórczość " Rok VI, Nr 
6, Kraków, 1950. 

187. Zagórski Jerzy. U wrót sezonu teatralnego w Warszawie. " Twór­
czość" Rok V, Nr 11, Kraków, 1949. 

188. Ziomek Jexzy. Czwarty Zjazd Kół POlonistycznych. "Pamiętnik 
Literacki " Nr l, Warszawa, 1950. 

189. żółkiewski Stefan. Kilka praktycznych propozycji. "Kuźnica" 
Rok III, Nr 41, Łódź, 1947. 

190. żó~wski Stefan. Przed nowym etapem w polityce kulturalnej. 
"Kuźnica " Rok III, Nr 50, iLódź, 1947. 

191. Zółkiewski Stefan. Instytut Badań Literackich. " Kuźnica " Rok 
IV, Nr 51, Łódź, 1948 . . 

192. Żółkiewski Stefan. Instytut Badań Literackich. " Życie Nauki" 
Rok IV, Nr 37, Kraków, 1949. 

193. Żołkiewski Stefan. Moment przełomowy w rozwoju kultury pol­
skiej. "Kuźnica " Rok V, Nr l, IU>dź, 1949. 

194 Zółkiewski Stefa.n. Aktualne zagadnienia powojennej prozy pol­
skiej: "Kuźnica " Rok V, Nr 4, IL6dź, 1949. 

195. Żółkiewski Stefan. Metody i warunki planow.ania badań polo­
nistycznYCh. "Życie Nauki" Rok V, Nr 5/ 6, Kraków, 1951. 

196. Żółkiewski Stefan. Badania nad literaturą polską, ~orobek, stan, 
potrzeby, - z prac I.B.L. Państwowy Instytut Wydawmczy. Kraków, 
1951. 

197. Żuławski Juliusz. Z osiągnięć i działalności Związku Zawodowego 
Literatów Polskich. "Kuźnica" Rok III, Nr 26, Łódź, 1947. 

198. Żuławski Juliusz. Listy z Łodzi . "Odrodzenie" Rok IV, Nr 21, 
Warszawa, 1947. 

199. Żuławski Juliusz. Tym razem historia zmyślona. "Odrodzenie" 
Rok IV, Nr 29, Warszawa, 1947. 

200. Żuławski Juliusz. Przed piątym zjazdem pisarzy. "Nowa Kul­
tur " Rok I, Nr 13, Warszawa, 1950. 

201. Zuławski Wawrzyniec. Koncerty zjazdowe. "Nowa Kultura " Rok 
I, Nr 13, Warszawa, 1950. 
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202. !2:uławski Wawrzyniec. Pierwsze koncerty festiwalowe. "Nowa 
Kultura " Rok II, Nr 16, Warszawa, 1951. 

203. Żuławski Wawrzyniec. Z koncertów festiwalowych w Warszawie. 
" Nowa Kultura " Rok II, Nr 19, Warszawa, 1951. 

204. Żuławski Wawrzyniec. Zakończenie pierwszego :etapu festiwalu 
muzyki pOlskiej w Warszawie. "Nowa Kultura" Rok II, Nr 20, War­
szawa, 1951, 

oraz niepodpisane kroniki w wyżej wymienionych czasopismach w 
" Tygodniku Powszechnym" i w "Dziś i Jutro". 

WYKAZ TEKSTÓW PRAWNYCH 

1. Ustawa z dn. 21 lipca 1944 r. o utworzeniu Polskiego Komitetu 
Wyzwolenia Narodowego. DZ.U.R.P. Nr l, 1944, poz. 1. 

2. Dekret POlskiego Komitetu Wyzwolenia NarOdowego z dn. 15 
września 1944 r. o zakresie działania i organizacji Resortu Kultury i 
Sztuki. Dz.U.R.P. Nr 5, 1944, poz. 25. 

3. Dekret P.K.W.N. z dn. 7 września 1944 r. o zakresie działania i 
organizacji Resortu Informacji i Propagandy. Dz.U.R.P. Nr 4, 1944, 
poz. 20. 

4. Rozporządzenie Kierownika Resortu Kultury i Sztuki wydane w 
porozumieniu z Kierownikiem Resortu Administracji Publicznej z dn. 
5 października 1944 r. w spraWie organizacji wydziałów i referatów 
kultury i sztuki. Dz.U.RP. Nr 7, 1944, poz. 37. 

5. Ustawa z dn. 31 grudnia 1944 r . o powołaniu Rządu Tymczasowe­
go. Dz.U.R.P. Nr 19, 1944, poz. 99. 

6. Dekret z dn. 13 listopada 1945 r. o utworzeniu przedsiębiorstwa 
państwowego "Film Polski". Dz.U.R.P. Nr 55, 1945, poz. 308. 

7. Dekret z dn. l marca 1946 r . w spraWie rejestracji i zakazu wy_ 
wozu dzieł sztuki plastycznej oraz przedmiotów o wartości artystycz­
nej, historycznej lub kulturalnej. Dz.UE.P. Nr 14, 1946, poz. 99. 

8. Dekret z dn. 9 kwietnia 1946 r. o zawieszeniu niektórych umów 
wydawnicZYCh w dziedzinie literatury. Dz.U.R.P. Nr 19, 1946, poz. 133: 

9. Dekret z dn. 25 czerwca 1946 r. o utworzeniu przedsiębiorstwa 
państwowego "Państwowe Zakłady Wydawnicze". Dz.U.R.P. Nr 32, 
1946, poz. 201. 

10. Dekret z dn. 5 lipca 1946 r. o utworzeniu Głównego Urzędu Kon­
troli Prasy, Publikacji i Widowisk. Dz.U.R.P. Nr 34, 1946, poz. 210. 

ll. Rozporządzenie Ministra Kultury i Sztuki z dn. 19 sierpnia 1946 
r. w sprawie wykonania dekretu z dn. 6 kwietnia 1946 r. o zawieszeniu 
niektórych umów w dziedzinie literatury. Dz.U.R.P. Nr 36, 1946, poz. 
225. 

12. Rozporządzenie Ministra Kultury i Sztuki z dn. 14 stycznia 1947 
r. o wykonaniu dekr~ tu z dn. 1.III.1946 r. w sprawie rejestracji i zakazu 
wywoZU dzieł sztuki plastycznej oraz przedmiotów o wartości artystycz­
nej, historycznej lub kulturalnej. Dz.U.R.P. Nr 34, 1947, poz. 155. 

13. Dekret z dn. 11 kwietnia 1947 r. o zniesieniu Urzędu Ministra 
Informacji i Propagandy. Dz.U.R.P. Nr 32, 1947, poz. 147. 

14. Rozporządzenie Ministra Oświaty z dn. 24 stycznia 1948 r. wy­
dane w porozumieniu z Ministrem Administracji Publicznej i Minis­
trem Ziem Odzyskanych w sprawie rejestracji bibliotek i wypożyczalni 
książek oraz spraWOZdań z ich działalności. Dz.U.R.P. Nr 5, 1948, poz. 
38. 

15. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 24 lipca 1948 r. o utwo­
rzeniu Instytutu Badań Literackich. Dz.U.R.P. Nr 37, 1948, poz. 266. 
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16. Dekret z dn. 28 lipca 1948 r. o częściowej zmianie dekretu z dn. 
5 lipca 1946 r. o utworzeniu G .U.K.P.P. i W. Dz.U.R.P. Nr 36, 1948, 
poz. 257. 

17. Rozporządzenie Rady Mini~tr~w z dn. 22 kwietnia 1.949 r: w spra: 
Wie określenia kaugOl'jj przedsIęblO~stw ,Przemysłu p.ollgraflCznego J. 

drukarń, przechodzących n a wł!isnoś~ Pa~tw':l oraz tlybu postępowa­
nia przy przekazywaniu drukarn w uzytkowame. Dz.U.R.P. Nr 26, 1949, 
poz. 193. -

18. Rozporządzenie Prezesa Rady Ministrów z dn. 9 maja . 1949 r. 
w sprawie organizacji i właściwości Głównego Urzędu Kontroll Prasy, 
Publikacji i Widowisk oraz urzędów podległych. DZ.UE.P. Nr 32, 1949, 
poz. 241. 

19. Rozporządzenie Ministra Oś.wia.ty. z ~n. 12 maja 1~49 r. w spra­
Wie zmiany rozporządzenia Rady MIU1strow z dn. 24 lIpca 1948 r. o 
utworzeniu Instytutu Badań Literackich. Dz.U.R.P. Nr 34, 1949, poz. 
246. 

20. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 12 J?aja. 1949 1'. :v sprawi.e 
konceSjonowania przedsiębiorstw przemysłu pollgraflCznego l drukarn. 
Dz.U.R.p. Nr 34, 1949, poz. 245. 

21. Rozporządzenie Rady Ministró~ z dn. 30 listopada 1949 r. o utwo­
rzeniu Państwowego Instytutu SztukI. DZ.U.R.P. Nr 61, 1949, poz. 479. 



Przemysł państwowy 

I. STRUKTURA ORGANIZACYJNA 

Centralne Zal"Lądy Przemysłowe 

Pomijam charaJkterystykę organizacji naczelnych organów 
pańsbwowych administracji przemysłowej, jak: Prezydium 
Rzą;du, Państwową Komisję Planowania Gospodarczego oraz 
ministerstwa przemysłowe, i przechodzę odrazu do charakte­
rystyki Centralnych Zarządów Przemysłu. 

Centralne Zarządy Przemysłu obejmują poszczególne grupy 
branżowe. W początkowym okresie organizacyjnym Centralne 
Zarządy Przemysłu wchodziły w skład Ministerstwa Przemysłu 
i Handlu w charakterze tzw. departamentów fachowych. Cen­
tralnym Zarządom Przemysłu podlegały wówczas odpowiednie 
ZjednoczeniaPrzemyslowe, o charaJkterze organów administra­
cyjno-technicznych, tworzone na zasadach branżowych, teryto­
rialnych, względnie branżowo-terytorialnych. Zj ednoczeniom 
podlegały z kolei zakłady (fabryki) , stanowiące trzecie ogniwo 
hierarchii przemysłowej. 

Centralne Zarzą;dy Przemysłowe z dniem 1 stycznia 1947 r. 
zostały wydzielone z administraCji państwowej i ukonstytuo­
wane jako przedsiębiorstwa: skomercjalizowane, które miały na 
celu koordynowanie, nadzorowanie i kontrolę działalności pod­
ległYCh im przedsiębiorstw państwowych, oraz przedsiębiorstw, 
będących pod zarządem państwowym. Centralne Zarządy pod­
legały bezpośrednio Ministerstwu Przemysłu i Handlu, które 
sprawowało nad nimi ogólny zarząd (gestię). 

Centralnym Zarządom Przemysłu podlegały w tym okresie: 
a) Zjednoczenia terytorialne i branoowe, będące organami 

Ikierowniczymi w stosunku do pOdległych im przedsię­
biorstw. 

b) Przedsiębiorstwa usługowe, techniczne i handlowe (biura 
projektowania, konstrukcyjne, centrale zaopatrzenia itp.) 

c) Przedsiębiorstwa tzw. wydzielone, pOdlegające bezpośre­
dnio Centralnym Zarządom Przemysłu (duże fabryki o 
specj alnym znaczeniu). 

Pewna ilość przedsiębiorstw w ogóle nie podlegała Central-
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nym Zarządom i była bezpośrednio podporządkowana mml­
sterstwom. Ponadto, omawiana reorganizacja nie obejmowała 
monopoli, banków państwowych , kolei, poczty, Państwowej 
Wytwórni Papierów Wartościowych oraz przedsiębiorstw zbro­
jeniowych i zakładów wojs.kowych, pracujących wyłącznie na 
potrzeby wojska i 'Władz bezpieczeństwa. 
Podział Ministerstwa Przemysłu i Handlu, przeprowadzony 

" W lutym 1949 r ., spOWOdował, że nadzór nad poszczegÓlnymi 
Centralnymi Zarządami (albo Zjednoczeniami czy przedsię­
biorstwami, które bezpośrednio podlegały ministerstwu) został 
Przekazany Odpowiednim ministerstwom przemysłowym. 
Nową zasadniczą zmianę w organizacji Centralnych Zarzą­

dów wprowadza uchwała Prezydium Rz~du z dn. 25 stycznia 
1951 r. w sprawie włączenia Centralnych Zarządów w skład 
ministerstw. Uchwała ta postanawia, że z dn. 1 stycznia 1951 r. 
Centralne Zarządy wchodzą w skład właściwych ministerstw, 
jako jednostki budżetowe pod nazwą "Centralnych Zarządów" . 
Należy zaznaczyć, że Centralne Zarządy zostały wyłączone spod 
działania dekretu z dn. 26 października 1950 r. o przedsiębior­
stwach państWOWYCh. Dyrektor Centralnego Zarządu podlega 
bezpośredniO ministrowi lub jegQ zastępcy, od których otrzy­
muje zarządzenia i polecenia służbowe. 

W ciągu ostatnich dwóch lat można było zauwa'Żyć nastę­
PUjące tendencje w stmkturze organizacyjnej Centralnych Za­
rządów i podległych im Zjednoczeń i przedsiębiorstw: 

a) Dążenie do likwidacji Zjednoczeń or.az do podporządkO­
wania przedsiębiorstw przemysłowych bezpośrednio Central­
nym Zarządom lub właściwym ministerstwom. Istnienie Zjed­
noczeń obecnie musi być umotywowane specjalną strukturą 
danej gałęzi przemysłu. W wypadku, gdy Centralny Zarząd o­
bejmuje dużą ilość przedsiębiorstw, rozproszonych po całym 
kraju, z wyodrębniającymi się podbranżami, dopuszczalne jest 
istnienie Zjednoczeń, Jako szczebla pośredniegQ pomiędzy Cen­
tralnym Zarządem a przedsiębiorstwem. Zakres działalności 
tych Zjednoczeń może posiadać albo zasięg terytorialny, at.bo 
też ogólno-krajOWY, branżowy 1). 

b) Ziwiększanie się ilości państwowych przedsiębiorstw prze­
mysłowych wskutek stałego przejmowania zakładów prywa­
tnych przez państwo oraz przede wszystkim wskutek tendenCji 
tworzenia: przedsiębiorstw jednozakładowych zamiast dotych­
czasowych przedsiębiorstw wielozakładowych. Należy zazna-

l) Mi'chał Doroszewicz. Organizacja. przedsiębiorstw przemysłu klu­
Czowego. "Gospodarka Planowa", Nr 7, Warszawa 1950, str. 323. 
Według Doroszewicza, istnienie Zjednoczeń należy uważać za zło 

konieczne i rozwiązanie przejściowe. Według tego samego autora, na­
zwę "Zjednoczenie" stosuje się dotYChczas dosyć niejednolicie, gdyż 
o~ok formy "klasycznej, jako jednostki nadzorującej i koordynującej, 
uzywa się jej dla przedsiębiorstw operacyjnych, jak np. Zjednoczenie 
energetyczne lub budowlano-montażowe". 
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czyć, że przedsiębiorstwa przemysłowe, twol':t?cne na podstawie 
dekretu z dn. 3 stycznia 1947 r. , były z reguły wielozakładowe, 
oparte na zasadzie pokrewności branżowej zakładu oraz . ich 
położenia terytorialnego. Ilość zakładów, które wchodziły w 
skład jednego przedsiębiorstwa, wahała się wówczas od dwóch 
do kilkunastu, a nawet więcej, a odlegkść pomiędzy nimi do­
chodziła do kilkuset kilometrów. Z chwilą wprowadzenia zasa­
dy przedsiębiorstw jednozakładowych, znaczna część zakładów 
przemysłowych zqstała podniesiona do kategorii przedsię­
biorstw. Przedsiębiorstwa wielozakładowe powinny (wg ucl'lwa­
ły Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów z dn. 12 maja 
1950 r,) jednoczyć zakłady średnie i małe. Może to następowa-ć 
tylko wówcza~, gdy zaJkłady są blisko siebie położone. Przy łą­
czeniu zakładów w przedsiębiorstwa wielozakładowe obowią­
zuje zasada branżowości. Mogą również istnieć wypadki łącze­
nia zakładów na zasadzie tzw. "pionowej", gdy pewne zakłady 
wytwarzają wyroby, stanowiące półfabrykaty dla innych za­
kładów tego samego przedsiębiorstwa (np. przedsiębiorstwa 
włókien łykowych) . 

c) Inną tendencją strukt.ury organizacyjnej Centralnych Za­
rządów było (począ.woSzy od 1949 r.) wyłączenie central zbytu 
(handlowych) spod nadzoru Centralnych Zarządów i uzależ­
nienie ich bezpośrednio od Ministerstwa Przemysłu i Handlu, 
a następnię od właściwych ministerstw przemYSłowych. . 

d) Jednocześnie daje się zauważyć pOdział dużych, wielo­
branŻlowych Centralnych Zarządów na mniejsze, bardziej je­
dnolite, organizmy gospodarcze. 

ność Centralnych Zarządów, 
podległych ministerstwom przemysłowym 

1947 r. 1949 r. 25.1.1951 r. 

Min. Przem. i Hand. 16 Min. Przem. Ciężko 4 20 
Min. Odbudowy· 2 " Górnictwa 3 4 

" Przem. Lekk. 7 10 
" Przem. Roln. 

i Spoż. 5 7 
" Przem. Chem. - 5 
" Bud. przem.~ 2 \ 

" Bud. Miast 2") 1 
i Osiedli 

R a z e m 18 21 49 

') Ministerstwo Budownictwa. 

W powyższej tablicy nie uwzględniono Zjednoczeń, podle­
głych bezpośrednio właściwym ministerstwom. Różnica pomię-
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dzy Centralnymi Zarządami a tymi Zjednocz~niami polega na 
tym, że dla niewielkiej liczbJl przedsiębiorstw, które posiadają 
odrębny proces teChnologiczny, tworzy się Zjedn.oczenia za­
miast Centralnych Zarządów. 

Ilość zakładów, znajldujących się pod zarządem państwowym, 
wzrosła zna.cwie w ciągu ostatnich 5 lat. Wzrost ten spowodo­
wany był nie tylko rozbudową przemysłu, ale przede wszystkim 
stałym przejmowaniem przez państwo zakładów prywatnYCh, 
lUb będąCYCh pod przymusowym zarządem państwowym. Dłu­
gie listy tych zakładów ogłaszane były regularnie w "Monito­
rze Polskim". Biorąc pod uwagę, ~e chodziło głównie o zakłady 
niewielkie, które liczyły mniej niż 50 pracowników i nie podle­
gały ustawie o nacjonalizacji z dn. 2 stycznia 1946 r., można 
przyjąć, że liczb al podana na dzień 31 grudnia 1946 r . wzrosła 
w tym czasie kilkakrotnie. Charakterystyczne w tym wypadku 
jest oświadczenie Hilarego Minca 2), który stwierdza, że udział 
państwowego przemysłu i rzemi()sła w ogólnej wartości pol­
skiej produkcji przemysłowej i rzemieślniczej IW'Zrósł z 70% w 
1946 r., do 94% w 1950 r . i, że w 1951 r. udział ten powinien 
OSiągnąć 96 % . 

Państwowy przemysł terenowy (miejscowy) 

Drobny przemysł państwowy o znaczeniu lokalnym i nie­
Objęty organizacją Centralnych Zarządów Przemysłu, wrgani­
Zowany został w WojewódZkich Dyrekcjach Przemysłu Miej­
SCowego, które bezpośrednio administrowały zakładami, nale­
żącymi do różnych branż. Dyrekcje te podlegały bezpośrednio 
departamentowi przemysłu miejscowego Ministerstwa Przemy­
słu i Handlu. Po reorganizacji Ministerstwa Przemysłu i Han­
dlu, dyrekcje przemysłu miejscowego w.staty podporządkowa­
ne Ministerstwu Przemysłu Lekkiego. Wojewódzkie Dyrekoje 
Przemysłu Miejscowego były w zasarlzie przedsiębiorstwami 
Wielozakładowymi. które zajmowały się przeważnie produkCją 
artykUłów uzupełniających dla przemysłu kluczowego. 

W latach 1950 i 1951 daje się zauważyć tendencja podporząd­
kqwania państw()weg·o przemysłu miejscowego władwm lokal­
nym. Ustawa z dn. 20 marca 1951 r. nakłada na terenowe rady 
narodowe obowiązek kierowania całokształtem życi al gospodar­
Czego danego okręgu oraz zaopatrywania ludn.ości w artykuły 
masowego spciycia, produkowane przez drobny przemysł tere­
nowy - państwowy i spÓłdzielczy. Uchwała Rady Ministrów 
z dn. 8 listopada. 1950 r. w sprawie zwiększenia prOdukcji arty­
kułów masowego' spożycia, wytwarzanych przez uspołecznione 
zakłady drobnej wytwórczości, nakłada na państwowy prze­
mysł terenowy obowiązek lepszego zaspakajania potrzeb lu­
dności, właściwego wykorzystywania surowców miejscowych i 
Odpadkowych oraz aktywizacji miast i miasteczek g.ospodarcw 

2) "Trybuna Ludu" z dn. 2Z lutego 1951 r. 
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zaniedbanych. Nadzór nad wykonaniem tej uchwały pr3ekaza­
ny został radom narodowym. 
Poważne zmiany w organizacji państwowego przemysłu tere­

nowego -wprowadza uchwała Prezydium Rządu z dn. 3 lutego 
1951 r. Uchwała ta przewiduje trzy grupy przemysł,," miejsco­
wego: 

l ) Państwowy przemysł miejscowy, podporządkowany wła­
dzom p owiatowym lub miejskim. 

2) PaństwowY' przemysł miejscowy, podporządkowany !Wła­

dzom woj ewódzkim. 
3 ) Państwowy przemysł miejscowy, wyodrębniony, podpo­

rządkowany bezpośrednio Centralnemu Urzędowi Drobnej 
Wytwórcl?ości. 

W powiatach lub miastach, liczących większą ilość zakładów 
przemysłu terenowego, można w razie potrzeby utworzyć kilka 
przedsiębiorstw branżowych lub o pokrewnym profilu produk­
cyjnym. Powiatowe i miejskie przedsiębiorstwa przemysłu tere­
nowego są osobami prawnymi i działa.ją na zasadzie pełnego 
rozrachunku gospodarczego. Przedsiębiorstwa te miały być u­
tworzone przez prezydia powiatowych lub miejskich rad naro­
dowych, które miały przejąć do końca 1951 r. poszczególne za­
kłady od dyrekcji przemysłu miejscoweglO. 
Zakłady przemysłowe, które dotychczas podlegały wojewódz­

kim dyrekcjom przemysłu miejscowego, i których produkcjru 
przeznaczona jest na zaspakajanie potrzeb więcej niż jednego 
powiatu, zorganizowane zostały w wojewódzkie przedsiębior­

stwa przemysłu terenowego. Wszystkie inne zakłady, pOdległe 
dotychczas dyrekcjom przemysłu miejscowego, miały być za­
rządzane bezpośrednio przez Centralny Urząd Drobnej Wytwór­
czości, przekształcony później nru odrębne ministerstwo. Lista 
tych zakładów miała być ustalona przez przewodniczącego 
PKPG na wniOSelk Prezesa Centralnego Urzędu Drobnej Wy­
twórczości. 

Zakłady, objęte listą, miały być zorganizowane w zarządy 
branżowe przemysłu terenowego. Pierwszy zarząd branżowy 
(Zarząd Przemysłu Sportowego) państwowego przemysłu tere­
nowego utworzony został uchwałą Pre~ium Rządu z dn. 21 
1utego 1951 r. 3). 

II. SYSTE1\ł KIEROWNICTWA PRZEDSI~BIORSTW AMI 
I ZAKŁADAMI 

W organizacji kierownictwa państwowymi przedsiębiorstwa­
mi i zakładami przemysłowymi należy odróżniać funkcj e orga­
nów państwowych, hierarchicznie podporządkowanych cen­
tralnym władzom przemysłu, od funkcji innych komórek 
współpracujących z tymi organami w różnym zakresie, tzn. 

3) Adam Fonar. Nowa organizacja państwowego przemysłu tereno­
wego. "Zycie Gospodarcze " Nr 8, Warszawa, 1951, str. 461-462. 
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funkcje czynnika państwowego od funkcji tzw. czynnika "spo­
łecznego " . 

Zasady kierownictwa 

W eWOlucji organizacji kierownictwa państwowymi przedsię­
biorstwami i zakładami -przemysłowymi występują trzy zasa­
dnicze fazy: okres bezpośrednio po 'Wojnie, o~res po wprowa­
dzeniu w życie dekretu o(} tworzeniu przedsiębiorstw państwo­
wych z dn. 3 stycznia 1947 r . oraz okres, zapoczątkowany u­
chwałą KERM z dn. 12 maja 1950 r . o strukturze organizacyj­
nej uspołecznionych przedsiębiorstw przemysłu kluczowego, 
CentraJnych Zarządów Przemysłu i Zjeldnoczeń. 

A. Okres od początkU 1945 do końca 1946 r. Organizacja kie­
rownictwa państwowymi przedsiębiorstwami przemysłowymi 
nie była w tym okresie jednolicie ustalona. W praktyce utrzy­
mał się w poszczególnych zakładach i przedsiębiorstwach sy­
stem taki, jaki jstniał w okresie przedwojennym, lub jaki zo­
stał narzucony przez niemieckich okupantów. Cztery zasadni­
Cze systemy kierownictwa były stosowane w tym okresie: linio­
wy (hierarchiczny), funkcj onalny, sztabowy i kolegialny. 

System liniowy polega.ł na skoncentrowaniu w rękach kiero­
wnika danej jednostki .oraz kierowników podległych mu komó­
rek organizacyjnych wszystkich funkcji kierowniczych, konie­
cznych do zarządzania daną jednostką. System ten nie był mo­
żliwy do zastosowania 'W dużych jednostkach -o skomplikowa­
nych, różnorodnych zadaniach i wymagał uniwersamych zna­
jomości od poszczególnych kierowników czy majstrów. 

System funkcjonalny polegał na rozczłonkowywaniu obo­
wiązków na szereg wyspecjalizowanych obowiązków - funkcji 
i na zleceniu każdej takiej funkcji jednej osobie, pOSiadającej 
odpowiednie kwalifikacj e. 
Główna niedogodność systemu funkcjonalnego pOlegała na 

trudności ustalenia wyraźnego zakresu kompetencji <funkcji). 
Konsekwencj ą tego była niemożność wprowadzenia sprężyste­
go kierownictwa, dezorientacja wykonawców, a przede wszyst­
kim brak poczucia odpowiedzialności. W wyniku tego systemu, 
kierownicy zostali w praktyce pozbawieni władzy, gdyż do od­
działów fabrycznYCh często przesyłano zlecenia z pominięciem 
właściwych kierowników. 

System sztabowy polegał na utworzeniu przy kierownikach 
organizacyjnych tzw. "sztabów ", pełniących funkCje doradcze. 
Komórki "sztabowe ", działaj ąc samorzutnie, opanowywały 
często władzę w danej jednostce, dyktując rozwiązania i wy­
dając polecenia, które nie uwzględniały interesów całości. 

System kolegialny polegał na podziale władzy pomiędzy po­
szczególnych kierowników, wykonywujących równOległe funk-
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cje zarządzania. Wspólne decyzje kierowników były podejmo­
wane większością głosów. 

B. Okres od początku 1947 do połowy 1950 r. Reorganizacja 
kierownictwa państwowymi przedsiębiorstwami przemysłowy­
mi rozpoczęta została dekretem z dn. 3 stycznia 1947 r. Art. 2 
tego dekretu postanawiał, że: "dyrekcję przedsiębiorstwa: po­
y.rołuj e i zwalnia właściwy minister". Ilość członków dyrekcj i, 
Ich uprawnienia i obowiązki miały być określone w statucie 
przedsiębiorstwa, nadanym przez właŚCiwego ministra rw poro­
zumieniu z Ministrem Skarbu i Prezesem Centralnego Urzędu 
Planowania. W praktyce, akty założycielskie i statuty przed­
sięlJiorstw, zorganizowanych na podstawie dekretów z dn. 3 
stycznia 1947 r., ustanawiały dyrekcję wieloosobową, tzn. wpro­
wrudzały system zbliżony do kolegialnego. Wpra;wdzie na czele 
dyrekcji stał dyrektor naczelny, ale kierownikiem przedsiębior­
stwa nie była: jedna osoba, lecz ciało zbiorowe, solidarnie odpo­
wiedzialne za prowadzenie przedsiębiorstwa. W wypadlku nie o­
siągnięcia porozumienia przez dyrekcję, decydował głos naczel­
nego dyrektora. 

Wydanie zarządzenia w sprawie postanowień, które powzięła 
?yrekcja, należało do poszczególnych członków dyrekcji; jeśli 
Jednak sprawa dotyczyła całości przedsiębiorstwa lub posiada­
ła charakter zasadniczy, wówczas zarządzenie wydawał naJczel­
ny dyrektor. Każdy z czł-onków dyrekcji odpowiadał przed wła­
dzą naczelną za powierzony mu "pion" działalności. Dyrektor 
naczelny ponosił odpowiedzialność za komórki organizacY'jne 
które ,były mu bezpośrednio podporządkowane, za ko()rdynacj~ 
działalności pozostałyCh "pionów" oraz za ogólny nadzór nad 
działalnością przedsiębiorstwa. 
. Poszczególni człon~'owie dyrekcji przedsiębiorstwa, posiada­
Jąc w danym systemIe de facto dużą samodzielność, wydawali 
własne zarządzenia poszczególnym komórkom w zakładach. 
~ydawanie t~c~ zarządze~ odbywało się najczęściej z pominię­
CIem kierownlkow zakładow, co w konsekiwencji doprowadziło 
d? two~ze?ia się autonomicznYCh "pionów", niezależnych od 
klerownlkow zakładu czY' przedsiębiorstwa. 

Podobna sytuacja wytworzyła> się pomiędzy poszczególnymi 
kon:órkami organizacyjnymi Centralnych Zarządów i Zjedno­
czen a podległymi im komórkami w przedsiębiorstwach. For­
malnie, organem zarząpzającym Centralnych Zarządów lub 
Zj ednoczeń była dyrekcj a, na czele której stał dyrektor na­
czeln~ o:az podlegli mu dyrektorzy, koordynujący pracę kil­
ku dZIałowo pokrewnym zakresie działania. Decyzje zasadni­
cze pOdejmowane były kOlegialnie, yrzy czym dyrektor naczel­
ny miał głos rozstrzygający. Poszczególni członkowie dyrekcji 
mieli prawo wydawania: zarządzeń na pOdstawie wytycznych 
dyrektora naczelnego. W praktyce, poszczególni czł>onkowie 
dyrekc~i udawali się po decyzje bezpośrednio do władzy nad­
rzędneJ, a następnie, zasłaniając się au~orytetem tej władzy, 
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Wydawali zarządzenia, nieskoordynowane z resztą, dyrekcji .~ 
często nawet nie informowali pozostałych członkow dyrekCjI 
o powziętych decyzj ach 4). .,. 

Ponadto słabe przygotowanie orgamzacYJne I brak dosta­
tecznej iloŚci kadr technicznych w pr~dsiębiorstwie ~owodował, 
że Centralne Zarządy czy Zjednoczema brały w swoJe ręce za­
rządzanie i inicjatywę w przedsiębior~twach, co ~pr?wadzało. do 
pozycji wykonawców organy zarządzające przedsIębIOrstwamI. 

C. System jednoosobowego kierownictwa,. wprowadzony 
uchwałą KERM z d.n. 12 maja 1950 r. ZasadaJ Jednooso~)Qw~go 
kierownictwa (system koncentryczny) polega na tym, ze kie­
rownik każdej komórki organizacyjnej otrzymuje wszelkie 
uprawnienia do zarządzania daną jednostką lub komórką, po­
nosząc przy tym całkowitą odpowiedziaIność za wszystkie spra-
wy podległego mu odcinka pracy 5) . . .• 
Zasadę jednoosobowego kierownictwa mozna wyrazlC na-

stępująco: ,. ." t. 
1) Na czele każdej jednostki lub komorki orgamzacYJneJ s Ol 

tylko j eden kierownik. . .,. 
2) Każdy pracownik podlega tylko Jednemu kIerownikowI. 
3) Każdy pracownik otrzymuje poleceni9.1 służbowe tylko od 

jednego kierownika. 
4) Każdy pracownik, bez względu na zajmowane stanowisko 

(kierownicze czy wykonawcze), Odpowiada za wszystkie 
sprawy i za całokształt działu, który mu powierzono. 

Kierownicy ci mogą pooiadać aparat pomocnic;zy, zwany "funk­
cjonalnym ". Aparat ten nie bierze jednak bezpośredniego 
udziału w zarządzaniu i nie może wyctawa'Ć zarz~dzeń służbo­
wych ani pracownikom innych komórek w tej ~amej jedno­
stce organizacyjnej, ani kierownikowi i pracowmkom podleg­
łyCh ogniw organizacyjnych. Polecenia takie mogą być wyda­
wane tylko przez naczelników jednostki naczelnej naczelnym 
kierownikom jednostki bezpośrednio jej pOdległej. 

Jednolity system zarządzania (uchwała z dn. 12 maja 1950 r.) 
Obejmuje uspołecznione przedsiębiorstwa przemysłu kluczowe­
go, Centralne Zarządy Przemysłu i Zjednocze~ia. Ust~lo~o ra­
mowe typy schematów struktury wewnętrznej przedSIębIOrstw 
(jednozakładowych - typy dużego i małego - oraz wieloza-
1kładowych) Centralnych Zarządów Przemysłu i Zjednoczeń. 

Zasada jednoosobowego kierownictwa o?Owiązuje na wszy­
stkich szczeblach organizacji przemysłowej. Praktyka lub od­
powiednie przepisy dopuszczają wyjątki od tej zasady. 
Uchwała z dn. 12 maja 1950 r. wprowadza następujące roz­

różnienie personelu w przemyśle: a) zarząd, b) ruch, c) koQ­
mórki pozaprodukcyjne ('Żłobki, stołówki, przedszkola itp). 

4.) Doroszewicz. Organizacja prLedsiębiorstw itd., str. 326. 
5) Michał Doroszewicz. Zasada jednOOSobowego kierownictwa w 

prLedsiębiorstwie. "Gospodarka. Planowa." Nr 1, Warszawa, 1951, str . 
323 i nast. 
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yv~zySCY pracownicy fizyczni i umysłowi, techniczno-inżynie­
rYJnI, ekonomiści i ogólno-administracyjni, zatrudnieni sta­
l: v.: komórkach produkcyjnych, stanowią tzw. "ruch" przed­
sl.ęblOrstwa i obciążają koszty produkcji. Wszyscy pracownicy, 
nI,:zareżnie 00 ich kwalifikacji i zawodu, którzy pracują w Jw­
morkach zarządu, działających przy dyrektorze i jego zastęp­
cach, stanowią zarząd przedsiębiorstwa i obciążają koszty 
ogólno-administracyjne. Osobną grupę stanowią pracownicy 
pozaprodukcyjni, zatrudnieni w komórkach, związanych z za­
spakajanIem potrzeb pracowników w dzied'Zinie społecznej, kul­
turalnej i żywienia zbiorowego. 

Udział "czynnika społeC7alego" w kierownictwie 

Obok właŚCiwej 'administracji państwowej istnieje w przed­
siębiorstwach i zakładach przemysłowych szereg komórek spo­
łecznych lub pseudo-społecznych, współpracujących w ich kie­
rownictwie. 

A. Rady Nadzoru Społecznego, komórki partyjne i związko­
Wje oraz wytwórcze. Dekret z dn. 3 stycznia 1947 r. o tworzeniu 
przedsiębiorstw państwowych przewidywał wart. 10 tworzenie 
przy> kaŻdym przedsiębiorstwie obok dyrekcji Rad Nadzoru 
Społecznego. Rada NaJdzoru Społecznego miała mieć charak­
ter niezależnego organu nadzorczego, kontrolującego i opinio­
dawczego i podlegała nadzorowi prezydium krajowej Rady Na­
rodowejt (później Rady Państwa). W przedsiębiorstwach o zna­
czeniu miejscowym funkcje Rad Nadzoru Społecznego mogły 
być pełnione przez wojewódzkie raJdy narodowe. W latach 
1947-1950 wszystkie r02porządzenia o utworzeniu lub reorga­
nizacji przedsiębiorstw państwowych przewidywały utworzenie 
Rad Nadzoru Społecznego. Instytucja ta została uchylona de­
kretem z dn. 26 paźdZiernika 1950 r. o przedsiębiorstJwach 
państwowych. 

Najważniejszą komórką "społeczną" jest w przedsiębior­
stwie organizacja partyjna. Według Doroszewicza 6) " .. . ko­
mórka pOdstawowej organizacji partyjnej otrzymała prawo 
kontrolowania działalności kaŻdego przedsiębiorstwa gospodar­
,ki uspołecznionej". Poza kontrolą, komórka partyjna wykonuje 
- według tego samego autora - również funkcje "doradcze" 
w stosunku do kierownika zakładu lub przedsiębiorstwa, do któ­
rych jest powołana, d'Zięki swej " ... znaj omości zagadnień spo­
łeczno-politycznych i stałej współpracy z masami pracujący­
mi". W rzeczywistości, organizacje partyjne zagarniały nie­
które uprawnienia dyrektora, jak to przyznaje wyraźnie pra­
sa krajowa: " ... Zdarza się nieraz, że organizacje związkowe 
i partyjne zamiast pomagać kierownictwu - zastępują je, 
przejmują część funkcji, uprawnień i odpowiedzialności dyrek-

6) Doroszewicz. Zasada. jednoosobowego kierownictwa. itd., str. 323 
i nast. 

PRZEMYSŁ PAŃSTWOWY 165 

tora, a tym samym podważają zasadę jednoosobowego kierow­
nictwa" 7) • 
Jedną z głównych form, w których objawia się współpraca 

różnych komórek "społecznych" w kierownictwie zakładu, po­
winny być "narady wytwórcze". W rzeczywistości narady ta­
kie sprowadzają się, z jednej strony - do dyktanda dyrek­
cji, z drugiej zaś - do "dobrowolnego." przyjmow.ania ~;>rze.~ 
różne komórki "społeczne" zobowiązan w spraWIe agltaCJl 
wśród robotników o wykonanie planu i wzmożenie wydajności, 
ujawniania "ukrytych rezerw" itp. 

B. Rady Zakładowe. Ustawodawstwo o radach zakładowych 
przeWidywało, że w zakładach, pozostających pod z·arządem pań­
stwa lub samorządu, w których zarząd ,był wieloosobowy, przed­
stawiciel rady zakładowej powinien być dopuszczony do bez­
pośredniego udziału w zarządzaniu odnośnym .zakładem. Za­
sada ta przestała być aktualna, gdy zostało wprowadzone kie­
rOVvmictwo jednoosobowe. 
Według dekretu z dn. 16 stycznia 1947 r., obowiązkiem pra­

codawcy jest odbywanie stałych narad z radą zakładową w 
sprawie podniesienia wydajności i dyscypliny pracy, higieny 
pracy, nowych ulepszeń technicznych i organizacyj~ych. Dy­
rekcja obowiązana jest składać radzie zakładowej raz na 
kwartał sprawozdanie ze stanu działalności zakłaJdu. Ma.teriały 
na wspólpe narady z dyrekcj ą oraz na narady techniczne i 
wytwórcze przygotowuje komisja techniczno-ekonomiczna ra­
dy zakładowej. 

W praktyce, rola rady zakładowej we współzarządzie spro­
wadza się do tego, że jest ona instrumentem wywierania pre­
sj i na robotników o zwiększenie wysiłku. Rola ta została na 
nowo zaakceptowana przy sposobnOŚCi wprowadzenia na po­
czątku 1951 r. w większych przedsiębiorstwach umów zakła­
!lowych pomiędzy dyrekcj ą a załogami 8) . 

Projekt umowy opracowywany jest wspólnie przez kierowni­
ctwo zakładu i radę zakładov,.~ na podstawie umowy wzorco­
wej ustalonej przez odnośne ministerstwo w porozumieniu z 
Zar~ądem Głównym Związków Zawodowych. 

Przedmiotem umowy jest całokształt stosunków między kie­
rownictwem i załogą. Biorąc pod uwagę, że zasadnicze wskaź­
niki wydajności pracy, rodzaju i jakości produkcji czy wyso­
kości uposażenia ustalane są na szczeblu władz zwierzchnich, 
i że, z drugiej strony, rada zakładowa nie może uchylić się 
od zawarcia takiej "umowy", jasne jest, że umowa zakłado­
wa jest w rzeczywistości instytucją, mającą na celu stworze­
nie pozorów inicjatywy indywidualnej czy spOłecznej dla im­
peratywnych zarządzeń władzy państwowej. W umowie zakła-

7) Wzmocnić kierownictwo przedsiębiorstw. "życie Gospodarcze" 
Nr 19, Warszawa, 1950, str. 978. 

8) Dr Czesław Kulikowski. Zakładowe umowy zbiorowe czynnikiem 
realizacji pla.nów. "Gospodarka Planowa" Nr 6. Warszawa, 1951, str. 21. 
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d owej szczególny nacisk kładzie się na zobowiązania załogi 
do wzmożenia 'WYdajności pracy i udoskonalenia jakości pro­
dukcji. Wzamian za zobowiązania załogi dyrekcja zobowiązu­
je się do świadczeń socjalnych. 

Omawiane umowy wprowadzają element elastyczności do na­
leżnych robotnikom świadczeń socjalnych, a mianowicie 1lza­
leżniają te świadczenia od codziennych wyników pracy po­
szczególnych brygad, zespołów, czy pojedyńczych pracowników. 

Ciekawe jest, że zobowiązania, zawarte w umowach zakła­
dowych, nie stanowią wcale górnej granicy wysiłków, wyma­
ganych od pracowników za pośrednictwem rad z3lkładowych. 
Kulikowski we wspomnianym artykule zauważa, że: ... sformu­
łowanie w umowie zakładowej corocznych zobowiązań produk­
cyjnych nie organicza możliwości podejmowania przez załogę 
zobowiązań dodatkowych, np. przy okazji wielkich wydarzeń w 
życiu państwa i klasy robotniczej". 

Rada zakładowa wykonuje pomocniczo również funkcje kon­
trolne. W tym celu reprezentanci Najwyższej Izby Kontroli za­
praszają przedstawiciela rady zakładowej do udziału w kon­
troli, przeprowadzanej w zakładzie pracy, i informują go o jej 
wyniku 9). 

III. SYSTEM GOSPODARKI PLANOWEJ W PRZEMYŚLE 

Kompetencje władz naczelnych 

Ustawa z dn. 10 lutego 1949 r. o zmianie organizacji naczel­
nych władz gospodarki narodowej i wydany na jej podstawie 
Regulamin KERM 10) precyz;ują i W' pewnej mierze rozszerza­
ją kompetencje KERM w zakresie planowania. W szczególno­
ści do KERM należało ustalanie zasad i planowanie gospodar­
czego, uchwalanie wytycznych dla projektów narodowych pla­
nów gospodarczych, zatwierdzanie projektów przedkładanych 
Radzie Ministrów, zatwierdzanie planów szczegółowych, opraco­
wanych na podstawie ustawy o planie oraz zatWierdzanie spra­
wozdań z wykonania planów. 

Przekazanie dekretem z dn. 21 października 1950 r. kompe­
tencji KERM Prezydium Rządu nie wprowadza żadnych zmian 
w zakresie działania dotychczas ustalonym, a ..przenosi jedynie 
odnoone decyzje na wyższy szczebel hierarchii państwowej. 

Zakres działania Państwowej Komisji Planowania Gospo­
darczego, która przejęła właściwości Centralnego Urzędu Pla­
nowania, wskutek zmian w organizacji naczelnych władz go-

9) Uchwała Rady Państwa z dn. 1 lutego 1950 r. w sprawie wydania 
instrukcji o zakresie i spoSObie współdziałania Najwyższej Izby Kon­
troli z organami kontroli społecznej rad narodowych, radami zakłado­
wymi i Komisją, Specjalną do Walki z Nadużyciami i Szkodnictwem 
Gospodarczym. "Monitor Polski" Nr A-15, 1950, poz. 152. 

10) Uchwała Rady Ministrów w sprawie Regulaminu Komitetu Eko­
nomicznego Rady Ministrów. "Monitor Polski" Nr A-28, 1949, poz. 433. 

PRZEMYSŁ PAŃSTWOWY 167 

spodarki narOdowej z dn. 10 lutego 1949 T., został poważnie 
rozszerzony 11) . . 

O ile chcdzi o planowanie gospodarcze, to .PKPG ma powle~ 
rzone "kierowanie całokształtem spraw panstwoweg? plan~­
wania gospodarczego" w miejsce ściśle określonych .1 ogram­
czonych kompetencji Centralnego Urzędu Plano;:vanla. PKP~ 
wykonuje funkcje koordynacyjne W stosunku. do gosp~~arczeJ 
działalności wszystkich działów zarządu panstwowego .' po~­
czas, gdy Centralny Urząd Pla~owania koordynował Jedyme 
gospodarczą działalność ministrowo . . 

W stosunku do przemysłu państwowego uprawmema PKPG 
pOlegają przede wszystkim na: . 

a) opracowywaniu struktury kosztow własnych, cen i taryf, 
wytycznYCh w sprawie kontro.li. koszt?w wł~sny.ch i rentowno­
ści oraz rozpatrywaniu i opmlOwamu wmoskow resortowych 
w sprawie cen i taryf; . . . 

b) opracowywaniu zasad i wytycznych w zakresle polltykl za-
trudnienia, płac, normowania i organizacji pracy~ ". 

c) opracowywaniu wytycznych struktury organlzacYJneJ, 
d) koordynacji w zakresie planowania finansowego, a w 

szczególności nadzorze nad opracowYW~iem .resor~owych pla­
nów finansowych przedsiębiorstw oraz bllansow zblOrczych. 

Pewne koncepcje, nie należące dotychczas do Centralnego 
Urzędu Planowania, zosta~ wyraźnie przek~zane PKPG. Z 
punktu widzenia kierowama przemys~em panstw~w~ szcze­
gólne znaczenie posiadają kompetencJe w zakresle Jnerowni­
ctwa sprawami planu technicznego, które P?legają na: a) opra­
cowywaniu projektów planu postępu technlCznego i prac n~u­
'kowo-badawczych oraz kontroli wykonania. tych plano:v! 
b) opracowywania wytycznych w sprawie rozwoJu ;wyn~lazczoscl 
i racjonalizacji, c) czuwaniu nad sprawami patentów, wzo­
rów użytkowych i znaków towarowych o.raz .d) .oprac0"W!­
waniu norm i standartów. PKPG spra~J~ rowmez z:adzor 
nad wojev,:ódzkimi i powiato~i k~misJaml planowama go­
spodarczego, którym. zlec~ .opmi?wame planów gospodarczych 
dla, przemysłu wielklego l srednlego 12). . 

Pewna część kompetencji PKPG w dzi?dzinie fin~sow:J ~~­
stała przekazana z początkiem 1950 r. Mmlstrowi Fmansow ). 

W dziedzinie upl)awnień PKPG pozostało opracowanie pIa-

lI) Zakres działania PKPG ustalony został ustawą, z ~. 10 luteg? 
1949 r. o zmianie organizacji naczelnych władz gospodarki n.arodoweJ, 
Oz.U.R.P. Nr 7, 1949 r., poz. 43, i sprecyzowany rozporz~dze~em Rady 
Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r. w sprawie zakresu dzlałarua PKPG. 
Dz.U.R.P. Nr 26, 1949, poz. 190. • . . 

12) Zarządzenie Przewodniczącego. ~KPG. z do. 25 p~zdzlern.ąta !950 
r w sprawie organizacji wewnętrzneJ I podZiału czynnosci w wOJewo.dz­
k'ich oraz powiatowych komisjach planowania gospodarczego. "Morutor 
Polski n Nr A-1l7, 1950, poz. ~459. • . 

13) Rozporządzenie Rady Ministrow z. dn. 1 kwietrua 1950 r. ": spra.­
wie zakresu działania Ministra Finansow i zmiany zakresu dZIałania 
PKPG. Oz.U.R.P. Nr 22, 1950, poz. 188. 
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nów fin~nsowych, a zwłaszcza problemu wzajemnego stosun­
Ik~ ~oszto:,:" w~asnych, cen i taryf; następnie, opracowywanie pl a­
no~ obmzama kosztów własnych oraz opracowywanie wnio­
skow ": ~r~s~e rozliczeń w gospodarce uspołecznionej. Do 
uprawnlen Mlmstra Finansów naleiy przede wszystkim kon­
trola ~ospodarki finansowej (kontrola realizacji planowanej ren­
t?wnc.sci, zobowiązań finansowych, przewidzianych w budże­
cle, .. akuI?ulacji środków obrot owych itp.) , normowanie ope­
racJI, z:vrązanyct: ~ plan~mi .kasowym i kredytowym oraz nor­
mo:v~m~ czynno:'Cl w dZledzmie rachunkowości i sprawozdaw­
CZOSCI fmansoweJ . 

Po ~o?ziale Ministerstwa Przemysłu i Handłu na poszczegól­
ne mmlsterstwa przemysłowe, zakres działania tych mml­
st~r~tw . został określony odnośnymi rozporządzeniami Rady 
Mmlstr~w14L. ~ompetencje te są podobne w odniesieniu do 
wSZystkICh mmlsterstw i obejmują: 

1) Planowanie gospodarcze i politykę inwestycji. 
2) Kierowanie działalnością pOdległych przedsiębiorstw pań­

stwowy~h oraz pozos~ających pod zarządem państwowym. 
3) Ustal~llle kierunku l nadzorowanie dZiał<alności przemy­

słoweJ, central spółdzielni, central spółdzielczo-państwo­
wych i spółdzielni. 

4) Nact.zór .nad urządzeniami technicZIlymi. 
5) Arbltraz w sprawach majątkowych między przedsiębior­

stwami i instytucj ami podległymi ministerstwu. 
6) Sprawy kadr oraz współdziałania z właściwymi władzami 

w sprawach zatrudnienia. 
7) ?rgani~owanie badań naukoWYCh, publikacji wydawnictw 

l nadzor nad instytucjami naukowo-badawczymi 
8) Inne sp:awy, zastrzeżone dotychczas w prawie przemy­

słowym l innych przepisach Ministrowi Przemysłu i Han­
dlu. 

J~k ~ pc.wyższego widać, uprawnienia te w znacznej mierze 
obejmują kom?etencje zastrzeżone PKPG. W związku z tym 
za?ewn~ w kazdym z rozporządzeń, określających uprawnienia 
mmistro:" przemysł0:"Ych, powiedziane jest, że fun1kcje swoje 
będą om wykonywah z zachowaniem właściwości PKPG. 

.14) Rozporz~zeni.e RlI:d~ Ministrów z dn. 18 marca 1949 r. w spra­
WIe zakresu dZJałarua Ministra Przemysłu Rolnego i Spożywczego D 
U.R.P. Nr 18, 1949, poz. 122. • z. 
Rozporządzenie Rady Ministrów z dn 4 kwietnia 1949 r w s i 

zakresu działania. Ministra Przemysłu Lekkiego Dz U R P 'Nr 23
Pra

l94
w 

g
e 

poz. 154. . .. . . , , 

Rozporzą~zeni.e Rad~ Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r. w sprawie 
zakresu dZJałarua Mirustra .GÓrnictwa i Energetyki In UR P N 26 
1949, poz. 192. • . .. r , 
Rozporządze~e Radł' Ministrów z dn. 22 kwietnia 1949 r. w sprawie 

~~~e::1.działama. Ministra Przemysłu Lekkiego. Dz.U.R.P. Nr 23, 1949, 

i
Ustawa z dn. 30 grudnia 1950 r. o urzędzie Ministra Przemysłu Che­

m cznego. Dz.U.R.P. Nr 58, 1950, poz. 522. 

PRZEMYSŁ PAŃSTWOWY 169 

Pod.zirul prac W dziedzinie planowania 

Wytyczne. Prace nad planem gospodarczym rozpoczynają się 
od opracClWania wytycznych, które przygotowuje PKPG i prze-
syła je do za1:lwierdzenia Prezydium Rządu. Na podstawie wy­
tycznych PKPG poszczególne ministerstwa, Centralne Zarządy, 
Zjednoczenia i przedsiębiorstwa opracowują szczegółowe wytycz­
ne dla jednostek niższegu rzędu. W 1951 r. tego rodzaju wytycz­
ne zostały wydane jedynie przez PKPG i ,były stosowane bezpo­
średn~o przez przedsiębiorstwa przemysłowe15 ). 

Sporządzanie proj,ek.tu planu. - Wytyczne, ustalone przez 
władze naczelne, stanowią podstawę do opracowania projektu 
planu. Zasadniczo, podstawową komórką planowaniajestprzed­
siębiorstwo, w którym :(J.pracowuje się plan techniczno-ifinan­
sowo-przemy.słowy. Praca ta jest wykonywana przez dział pla­
nowania przedsiębiorstwa, który - na podstawie wniosków 
działów funkcjonalnych (działu techniczno-:produkcyjnego, 
głównego mechanika i energetyka, działu organizacji pracy, 
płac, zaopatrzenia, zbytu, inwestycji i finansowo-księgowego) 
_ ustala zdolność prOdukcyjną wszystkich wydziałów i oddzia­
łów prOdukcyjnych, opracowuje plan wskaźników technicznych, 
usprawnień techniczno-organizacyjnych, kosztów własnych, pro­
gram produkcyjny wyrobów gotowych, produkcji niezakończonej 
i usług produkcyjnych, plan gatunkowości i obniżenia braków 
oraz zestawia plan pracy i funduszu płac. 

Jak zaznacza Doroszewicz 16), udział wydziałów ruchowych, 
a w szczególności wydziałów produkcyjnych, w procesie opra­
cowywania planu jest bardzo duży. Do kompetencji komórek 
planowania wydziałÓW należy opracowywanie wydziałowych 
planów techniczno-przemysłowych, które obejmują wszystkie 
części planu, z wyjątkiem części finansowej. W wypadku przed­
siębiorstw wielozakładowych poszczególne zakłady opracowują 
również plan'Y' finansowe oraz własne wnioski do planu inwe­
stycyjnego. 

Ograniczenia roli przedsiębiorstw w pracach nad opracowa­
niem projektu planu głównie jednak pOlegają na tym, że plan, 
'sporządzony przez przedsiębiorstwo, jest tyle razy poprawia­
ny i zmieniany, ile szczebli organizacyjnych dzieli dane przed­
siębiorstwo od PKPG. Organizacja prac nad sporządzeniem 
planu jest podobna na wszystkich szczeblach hierarchicznie 
wyższych cd przedsiębiorstwa. Dział planowania w Central­
nych ZarządaCh czy Zjednoczeniach lub departament plano­
wania w ministerstwie otrzymują plany techniczno-finansowo-

15) Jerzy Bolkowski i Roman Zalewski. O usprawnienie planowania 
w zakładach i centralnych zarządach przemysłowych. "Gospodarka 
Planowa" Nr l, Warszawa, 1951, str. 15. 

16) Michał Doroszewicz. Organizacja służb planowania i sprawozdaw­
Czości w przemyśle. "Gospodarka Planowa" Nr 7, Warszawa, 1951, 
str. 20. 
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przemysłowe, sporządzone przez dział planowania jednostki niż­
szego rzędu, przeprowadzają wstępną ich analizę, poczem dzie­
lą go na części funkcj onalne i przesyłaj ą do właściwych dzia­
łów czy departamentów do szczegółowej analizy. Poszczególne 
komórki funkcjonalne wprowadzają zmiany i uzupełniają na 
podstawie własnych prac. Wszelkie dane, dotyczące możliwo­
ści uruchomienia nowych rodzajów prod'Ukcji, analiza zużycia 
surowców, wykorzystania rezerw, normy zużycia; materiałów, 
wskaźniki wydajności pracy itp. są na nowo opracowywane na 
każdym szczeblu hierarchicznym organizacji przemysłu pań­
stwowego. Po opracowaniu odnośnych wniosków przez działy 
funkcjonalne, dział (departament) planowania opracowuje osta­
teczną redakcję zbiorczego, techniczno-finamsowo-przemysło­
wego planu danej jednostki organizac'Y'jnej. 

Projekt planu, który przeszedł -wszystJkie wskazane ogniwa 
organizacyjne, przedstawiany jest przez dane ministerstwo 
przemysłowe PKPG. 

Wyznaczanie Qladań planowych. Wyznaczanie konkretnych 
zadań planowych poszczególnym jednostkom przemysłowym 
staje się możliwe z chwilą uchwalenia przez Sejm Ustawo­
dawczy ustawy o narodowym planie gospodarczym. Ustawa o 
planie gospodarczym zawiera zasadnicze dane ilościowe, jak: 
cyfry prOdukcyjne, liczby zatrudnienia, funduszu płac, nieza­
końcwnej prOdukCji i nakładów prOdukcyjnych, oraz dane ja­
kościowe, jak: wydajności pracy, średniej płacy poszczególnych 
kategorii pracowników, normy zużycia materiałów, pracochłon­
ności wyrobów, kosztów własnych i rentowności. Rolą aparatu 
administracji przemysłowej jest rozdział zadań pomiędzy po­
szczególne jednostki organizacyjne, oraz rozbicie ich na; krót­
sze okresy czasu ( 'kwartał z podziałem na miesiące), 

W procesie rozdziału zadań planowanych na poszczególne 
jednostki organizacyjne rozróżnić należy plan techniczno-prze­
mysłowo-finansowy od planów operatywnych (wykonaw­
CzyCh)17) , 

Plan techniczno-przemysłowo-finansowy za'Wliera w sobie WS7:y­
stkie zadania odnośnej jednostki organizacyjnej, Najniższą ko­
mórkę, dla której plan ten jest opracowany, stanowi oddział 
produkcyjny lub oddział pomocniczy zakładu przemysłowego. 

"'Plan ten jest zasadniczo planem rocznym, rozbitym na kwar­
tały i miesiące. Plan oddziałowy obejmuje zasadniczo ten sam 
zakres, co plan ogóltio-zakł,adowy, z tym, że w tym wypadku 
odpada plan finansowy, plan współpracy z innymi zakładami 
oraz plan kosztów axlministracyjnych, 

Plany operatywne pOlegają na rozdziale zadań, ustalonych w 
planaCh techniczno-przemysłowo-finansowych, na krótsze okre­
sy czasu: miesiąc, dekadę, tydzień, dobę, zmianę lub godzinę. 
Sporządza się je zarówno dla oddziałów fabrycznych, jak i dla 

17) Adam Wang. O planowaniu wewnątrzzakładow~, "Gospodarka 
Planowa" Nr 4, Warszawa, 1951, str. 3-16. 
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części oddziałów, ja.k brygady, grupy .r cbocze, a nawe~ P?szcze­
gólne stanowiska pracy. Plany operatywne dla oddZlał~w .fa­
brycznych sporzą'dza dział planowania zakładu (pr~dsiębi.O~­
stw ) . dstawia je do zatwierdzenia dyrektorOWi, RozbiCie 
Pla~ó: :;~~ałOWYCh na poszczególne odc~ki odd~~ł~ fa~r~cz­
nego i na stanowiska robocze oraz na krotsze, ~mz~li mieSiąc, 
Okresy czasu (plany operatywne odd~ioa~owe o?eJm'!Ją z reguły 
okres miesiąca), przeprowadzają plamsCl oddZ1ałowl. 

Rozrachunek gospodarcz.y 

Pojęcie rmrachunku gospodarczego, Pojęcie rozrachun~u ~o.­
spodarczego jest podstawowym pojęciem w .nauce sOWle~leJ. 
Definicje autorów pOlskich opierają si~, na hterat~ze ~oWle:= 
kiej, Termin "rozrachunek gospodarczy ma odpowiadac rosYJ 
skiemu terminowi "chozraszczot". 
Według Edwarda Lipińskiego 18), ".. . rozr~ch~ek gospodar­

czy jest to socj alistyczna metoda gospoda:rowania,. opar~a na 
ŚCi;łym porównywaniu pieniężnych nakładow z wynikami pro: 
dU1kcji". Lipiński doda}e, że rozrachunek gospodarczy stanOWi 
połączenie centralnego planowego zarządzani.a z. zasaxlą wyko­
nawczej samodzielności przedsiębior~tw~, obeJmUJe sto~unek do 
budżetu państwa i do innych przedsięblO~St,W (stosowme ~o ~a­
wartych umów), realizuje zasad~ .kontroll przy pomocy piemą­
dza oraz zasadę sprawozdawczosCl. 

Marek Grabania 10) określa rozrachune~ gospo~arczy Jako 
podstawową metodę planowanego kierowaIlla przed~iębiorstwe~ 
przemysłowym, zapewniającą st.ały wzrost produkCJi przy naJ-
mniej szych nakładach, ., o ,. 20· 

W ar. 11 uchwały Rady MlnlStrow z dn. 17 kWletma 1950 r. ) 
znajlujemy następujące zasady pełnego rozrachurlku gospo-

darczego: . d . l o i k 
_ korz stanie z pełnej operatywneJ s~mo Zie nosc w w:' 0-r dan° :mvTIi'kaJ'ących z planow gospOdarczych, naniU za , -".1 00 

• t h d o 
h d . w stosunki umowne dla wykonama; yc za an - wc O zenie . ' . " 

z ion mi przedsiębiorstwami l OrganizacJam~, . , 
Yd . pełneJ' rachunkowości (samodZlelny bilans l - prowa zeme 

rachunek wYniKów); . 
_ posia.danie rachunku operaC')"Jnego w banIku finansującym 

eksploatację; 

d d L' iiiski Jeszcze w sprawie słownictwa. gospodarczego. 
" 18). E war lP.. Nr -4 Warszawa, 1950. 
:l;li~~~s~~t;i~je tłUm'aczen~,e sowieckiego słoWa "chozraszczot " 

p "rozrachunek gospodarczy . , , 
rf~~ Marek Grabania. Rozrachunek gospodarczy w przedsięblOrstwle 

ł wyro "Gospodarka Planowa" Nr 6, Warszawa, 1951, str. 24. 
p~~m~c~wał~ Rady Ministrów z dn, 1'1 kwietnia 1950 r. w, sprawie 

)d "i finansowej i systemu finansowego przedslębiorstw 
zasil, orgaJUZacJ t in "M'to Polski" Nr 
państwowych, objętych budżetem cen ra ym. om r 
A-55, 1950, poz. 630. 



172 STEFAN WIKTOROWrcZ 

- korzystanie bezpośrednio ze środków Planu Inwestycyjne­
go; 

- rozliczani~ się .bezpośrednio z. b}ldżetem państwa; 
- korzystame z mnych uprawmen, przewidzianych w prze-

pisach szczegółowych. 
Stosowanie zasad rozrachunku gospodarczego na poszczegól­

nych szczeblach organizacyjnych przemysłu państwowego. Wo­
bec tego, że przedsiębiorstwo spełnia często rolę pośrednią, jak 
gdyby ogniwa w zarządzaniu przemysłem państwowym, logicz­
ne było wprowadzenie zasad rozrachunku gospodarczego na róż­
nych szczeblach organizacyjnYCh przemysłu państwowego. W 
tym celu uchwała RadY' Ministrów z dn. 17 kwietnia 1950 r. 
przewiduje trzy rOdzaje rozrachunku gospodarczego: 

1) Pełny rozrachunek gospodarczy. 
2) Wewnętrzny pełny rozrachunek gospodarczy. 
3) Wewnętrzny ograniczony rozrachunek gospodarczy. 

Pełny rozrachunek gospodarczy. Zasady rozrachunku gospO­
darczego, sprecyzowane w par. 11 . uchwały Rady Ministrów z 
dn. 17 kwietnia 1950 r., odpowiadają pełnemu rozrachunkowi 
gospodarczemu. Zasady te mogą być zrealizowane jedynie' w 
przedsiębiorstwie, ponieważ wymagana jest zarówno osobowość 
prawna, jak i rozliczenie bezpośrednie z budżetem państwa, 
których poozczeg'ólne zakłady, wchodzące 'W' skład przedsię­
biorstw, nie posiadają. 

Wewnętrzny pełny rozrachunek gospodarczy. Celem umożli­
wienia wprowadzenia zasad rozrachunku gospodarczego do 
wszystkich zakładów przemysłowych, par. 12 uchwały Rady Mi­
nistrów z dn. 17 kwietnia 1950 r. postanawia, że poszczególne 
zakłady przedsiębiorstw wielozakładowych działają na zasadzie 
wewnętrznego pełnego lub ograniczonego rozrachunku gospo­
d~cz~go. W par. 13 tej samej uchwały znajdUjemy, że zakłady, 
dZIałające na pOdstawie wewnętrznego pełnego rozrachunku go­
spodarczego, prowadzą gospodarkę finansową na takich samych 
zasadach, jak przedsiębiorstwa. Według Doroszewicza21) zakła­
dy, działające na podstawie wewnętrznego pełnego rozrachun­
ku go~poda.rczego, posiadają własny rachunek w banku, spo­
rządzaJą własny odrębny plan techniczno-przemysłowo-finanso_ 
wy, bilans i rachunek wyników. Zarząd zaś przedsiębiorstwa 
sporządza zbiorowe plany i zamknięcia rachunkowe na podsta­
wie opracowań zakładów, należących do przedsiębiorstwa. Jed­
nak dyrektor przedsiębiorstwa jest dysponentem majątku całego 
przedsiębiorstwa mi zewnątrz i zarządza wszystkimi zakła­
dami. Natomiast kierownik zakładu działa w ramach pełnomoc­
nictwa, Udzielonego mu przez dyrektora przedsiębiorstwa, i za­
rządza bezpośrednio wszystkimi sprawami swego zakładu. Zda­
niem Doroszewicza, postanowienia uchwały KERM z dn. 12 
maja 1950 r., które mają na celu tworzenie przei:Isiębiorstw jed-

21) Doroszewicz. Organizacja przedsiębiorstw itd., str. 328. 
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nozakładowych, ws~azują na to, że w przyszłości zakłady, dzia­
łające na zaslłidzie wewnętrznego pe~eg? rozrachunku go~po­
darczego, przekształcą się na przed\slę.t)lOr~twa v.:yodrębmone, 
gdy tylko' ich przygotowanie organizaCyjne l techmczne pozwo­
li na usamodzielnienie. 
Wewnętrzny ograniczony rozrachunek gospodarczy .. W:­

wnętrzny ograniczony rozrachunek g.ospodarc~y stanowI mI­
nimum samodzielności organizacyjnej zakładow w p:~dsi.ę­
biorstwach wielozakładowych. Według uchwały .~ady ~mst~ow 
z dn. 17 kwietnia 1950 r. podobną samodzielnosc or~amzacYJną 
powinny stopniowo otrzymywać wydziały> lub oddZIały przed~ 
siębiorstw i zakładów. . 

Jednostki, działające na zasrudach ogramczonego rozrach~nk~ 
gospodal'czego, nie korzystają (par. 13 ust. 2. 'Yspom~lla~eJ 
Uchwały Rady Ministrów) z niektórych uprawmen, do. Jak!~h 
upoważnia rozrachunek gospodarczy. Według I?oroo~ewlCza -), 
ograniczenia te polegaj ą na braku własnych srodkow. obroto: 
wych braku uprawnień do sporządzania odrębnego ~)llansu I 
do ra'chunku wyni1ków oraz na niemożności sporządzama odręb-
nego planu techniczno-przemysłowo-finansowego. . 

Wprowadzenie zasad rozrachunku gospodarczego .do zakładow 
przedsiębiorstw wielozakładowych w prak~yce wy'dZIela z pr~d­
siębiorstwa każdy zakład produkC'!'jny, ktory pO~Iada odpOWIed­
nie warunki gospodarcze i ~echmczne, pOYlOduJąc automatyc~­
nie decentralizację aparatu fina.nsowo-lksIęgowegO. Decentrall­
zacja ta przerzuciła w znacznej mierze na: kierownic~wo .zakła­
du odpowiedzialność za gospodarkę finansową, ogramczając ro­
lę dyrekcji przedsiębiorstwa do funkcji, jaką p.osiadało pOJ?rzed­
nio Zjednoczenie, a więc zbiorowego planowama, nadzoru I kon-
~~. . 

Najbardziej istotną konsekwencją .wprc-wadzer:Ia zasad ~oz­
rachunku gospodarczego do poszczegolnych kon:or~k organ~a­
cji wewnątrz przedsiębiorstwa .jest jednak prz:(JęCle odpOWIed­
niego systemu kontroli pienięzno-~ac~~koweJ ~obe~ pods~a­
wowych komórek organizacyjnych, JakImI są ocdzlał.y l wyd~la: 
ły produkcyjne. Kontrola ta p.ozwala. na ~prawdzeme w ka~d:J 
chwili wysiłków kierownictwa l zał~g~ , mających na c.elu os~ąo­
nięcie jak największych oszczędnc~Cl w dysponowaruu maJąt­
kiem państwowym. 
Przedsiębiorstwa budżetowe. Według de~etu z dn. 26 pa~­

dziernika 1950 r. o przedsiębiorstwach panstwowych, zasadnI­
czą formą prowadzenia przedsiębiorstw państwowych jest roz­
rachunek gospodarczy (art. 3). Ust. 2 art. 3 dodaje, że jeżeli 
działalność przedsiębiorstw państwcwych wymaga unieza]eż­
nienia ich wydatków od dochodów lub, jeżeli działalność ta 
nie powinna z innych powodów. opierać się na zasa?a::h roz­
rachunku gospodarczego, to wo.wc~as dane p.rZtedsIęblO~stwo 
ma być prowadzone jako przedslęblOrswro bUdzetowe, ktorego 

22) Doroszewicz. Organizacja przedsiębiorstw itd., str. 328. 
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dochody i wydatki objęte są budżetem państwa - centralnym 
lub terenowym. Przekształcenie przedsiębiorstw państwowych, 
Q-.?:iałających na z-asadach rozrachunku gospOdarczego, na 
przedsiębiorstwa 'budżetowe i vice versa może następować wy_ 
łącznie W tym samym trybie, co utworzenie przedsiębiorstw 
państwowych. Podział na przedsiębiorstwa, działające na za­
sadach rozrachunku gospOdarczego, i przedsiębiorstwa budże­
towe wprowadzony został uchwałą Rady Ministrów z dn. 17 
kwietnia 1950 r. 

W latach 1947-1949 szereg przedsiębiorstw przemysłowych, 
podporząd1kowanych innym ministerstwom niż Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu, posiadało charakter przedsiębiorstw bud.­
żetowych, a więc budżet państwa obejmował zarówno ich wy­
datki, jak i dochody (nie tylko wyniki). BUdżety z lat 1950 i 
1951 są zbyt mało szczegółowe, by można było na ich pod­
stawie określić, które przedsiębiorstwa prowadzone s~ obecnie 
jako budżetowe. Przedsiębiorstw, które w latach 1947-1949 po­
siadały charakter bud~etowy, nie można nadal uważać za 
budżetowe, ponieważ wiele z nich zmieniono w latach 
1949-1951 na przedsiębiorstwa, dZiałające na zasadach rozra­
chunku gospodarczego (np. Polskie Linie Lotnicze "Lot", Przed­
siębiorstwa Chłodnicze itp.). 

Charakter przedsiębiorstw bUdżetowych posiadają Centralne 
Zarządy Przemysłu. Zostało to wyraźnie stwierdzone w par. 9 
uchwały RadY' Ministrów z dn. 17 kwietnia 1950 r ., który gło­
si, że jednostki organizacyjne, pełniące wyłącznie funkcje kie­
rownictwa, koordynacji, kon'troli i nadzoru Objęte są budżetem 
państwa. Wyjątek stanowi~ ogniwa pośrednie pomiędzy przed­
siębiorstwami i Centralnymi Zarządami (np. Zjednoczenia). 
Również uchwała Prezydium Rządu z dn. 23 grudnia 1950 r. w 
sprawie włączenia Centralnych Zarządów Przemysłu w skład 
ministerstw stwierdza wyraźnie w par. l, że z dn. 1 stycznia 
1951 r. Centralne Zarządy wchodzą w skład ministerstw jako 
jednostki budżetowe 23) . 

Umowy planowe 

Przepisy w sprawie umów planowych ' pochodzą li dwóch 
okresów: sprzed i po wydaniu ustawy o umowach planowych w 
gospodarce socj alistycznejU). 

a) Przepisy, dotyczące umów pomię«bJy przedsiębiorstwami 
przemysłu państwow.ego w latach 1945-1949. W pierwszych la-

23) Julian Rataj. Prowizorium budżetowe. "Zycie Gospodarcze ~ Nr 
2, Warszawa, 1951, str. 85. 

Rataj zaznacza w swoim artykule, że w 1951 r. po raz pierwSllY zo­
stałY włączone do budżetu wydatki i dochody Centralnych Zaraąd6w 
Przemysłu oraz AkCji SoCjalnYCh przedsiębiorstw państwowych. 

24) Ustawa z dn. 19 kwietnJa 1950 r. o umowach planowych w go­
spodarce socjalistycznej. Dz.U.R.P. Nr :n, 1950, poz. 180. 
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tach po <wojnie obowiązywały formalnie w dziedzinie umów 
pomiędzy przedsiębiorstwami przemysłu państwowego przed­
Wojenne przepisy Q dostawach i robotach, zawarte w rozpo­
rządzeniu Rady Ministrów z dn. 29 stycznia 1937 r. W praktyce 
jednak przepisy te były stosowane z uwzględnieniem potrzeb 
gOspodarki planowej 25). Pierwsze przepisy, które regulowały 
całokształt zaga'Clnień dotyczących zasad udzielania zamówień 
i form obrotu ha.ndlO~egO, związanych z tymi zamówienia~i w 
gospodarce uspołecznionej i w sektorze prywatnym, okreslon~ 
zostały ustawą z dn. 18 listopada 1948 r. or.az, opartym na tej 
ustawie rozporządzeniu Rady Ministrów z dn. 19 lutego 1949 r. 
'W spra~ie dostaw, robót i usług na rzecz Skarbu Państwa, sa­
lIlorządu oraz niektórych kategorii osób prywatnych 26 ) . 

Formalnie przepisy te stosunek pomiędzy zamawiającym a 
Wykonawcą zamówienia opierały na zasadach prawa cywilne­
go. Ten (cywilno-prawny) charakter umów wyrażał się w rów­
nouprawnieniu stron umownych, któremu powinna odpowia­
dać równowartość wzajemnych świadczeń. W praktyce jednak 
już w tym okresie umowy w znacznej mierze zostały podpo­
rządkowane normom prawa publicznego, ograniczającym swo­
bodę stron umawiających się. Ograniczenia polegały na wpro­
wadzeniu zasady nieprze}traczaln.ości obowiązujących cen, je­
dnolitego systemu rozliczeń, standaryzacji towaru, reglamenta­
cji obrc.tów podstawowymi surowcami oraz podporządkowaniu 
interesu wykonawcy interesowi zamawiającego 27). Zwłaszcza, 
znaczne ograniczenia cywilno-prawnego charakteru umów, za­
wieranych pomiędzy jednostkami, objętymi gospodarką uspo­
łecznioną, wprowadza dekret z dn. 5 sierpnia 1949 r. o państwo­
Wym arbitrażu gospodarczym 28). 

Państwowa Komisja Arbitrażowa ma za zadanie orzekanie w 
sprawie treści umów, zawieranych w związku z wykonaniem 
zadań narodowego planu gospodarczego (tzw. sporów przed­
UlIlownych) ,Qra-z w sprawie ustalenia stosunku prawnego lub 
prawa. 

b) Umowy planowe, zawierane na podstawie ustawy z dn. IS 
kwietnia 1950 r. żadne istotne części umowy planowej nie są 
PozooStawione do decyzji stron. Umowa planowa jest środkiem 
Wykonawczej konkretyzacji zadań planu gospodarczeg,Q. Dlate­
go stosunki umowne, powstając€ na pOdstawie umów plano­
wych, nie mogą posiadać elastyczności cywilno-prawnej. 

25) Tadeusz Raabe. Zagadnienie umowy w sektorze uspołecznionym. 
"Zycie Gospodarcze" Nr l, Warszawa, 1950, str. 16. 

26) Ustawa z dn. 18 listopada 1948 r. o dostawach 1 usługach na 
rzecz Skarbu Państwa, samorządu oraz nJektórych kategorii osób pra­
lVDych Dz.U.R.P. Nr 63, 1948, poz. 494. 
RozporząchenJe Rady Ministrów z dn. 19 lutego 1949 r. w sprawie 

dostaw, robót i usług na. rzecz Skarbu Państwa, samorządu oraz nie­
których kategorii osób prawnych. DZ.U.R.P. Nr 12, 1949, poz. 73. 

27) Par. 54 ust. 1 rozp. Rady Ministrów z dn. 19 lutego 1949 r. 
28) Dekret z dn. 5 sierpnia 1949 r. o państwowym arbitrażu gospodar­

CNtym. Dz.U.R.P. Nr 46, 1949, poz. 340. 
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Stronami w. umowach planowych są nie tylko przedsiębior­
stwa, lecz takze zakłady. Mają .one obowiązek zawierania umów 
pla~owych. Pr:zewo~niczą~y PKPG może ponadto rozciągnąć ' 0-

b~Wląze~ za:wlerama umow planowych na urzędy i instytucje 
n.le posIadające osobowooci prawnej, co oznacza, że do zawar­
CIa um~wy planowej nie jest potrzebne posiadanie osobowości 
prawneJ .. Wystarcza fwkt wyodrębnienia organizacyjnego da­
n?go ogmwa aparatu przemysłowego. Należy zaznaczyć, że prze­
pIsom .ustawy o umowach planowych nie pOdlegają umowy pla­
nowe Jednorazowe, umowy specjalne lub sezonowe, które nadal 
są regulowane przepisami ustawy z dn. 18 listopada 1948 r. o 
dostawach, robotach i usługach na rzecz Skarbu Państwa sa-
morządu Hp. ' 
Treść. umów p1anO:W'Ych. Treść umów planowych ustalana jest 

planamI zaopatrzema, zbytu i przewozów danego ogniwa gos­
podar~i. ~onie.waż jednak plany gospodarcze są zawsze mniej 
lub, WIęcej ~golne, dlatego umowa planowa powinna precyzo­
wac. prze~n:lOt dostawy, terminy, miejsce dostawy itp. 

Nlezal:zme od postanowień planów zaopatrzenia, zbytu i 
~rzew?zow, s~oboda stron w zawieraniu umów planowych mo­
ze ~YC .ograruczona: ogólnymi warunkami dostaw oraz wzorami 
um o,,: tYPowych, określonymi przez przeWOdniczącego PKPG. 

Ogolne .warunki dostaw 29) ogłoszone zostały w "Biuletynie" I l 
przewodmczącego PKPG z dn. 25 sierpnia 1950 r. • 

Wspomniane ogólne warunki dostaw obejmują wszystkie pro­
dukty pOds~awow~, jak węgiel kamienny, brykiety i ~oks, wY'­
.twory hutnictwa zela~ego .1 urządzenia hutnicze, podstawowe 
artykuły elektrotechmczne l chemiczne, materiały budowlane 
drewn~, artY.kuły. włókienni?ze, skórzane, gumowe, papier, cu~ 
kier, sol, zboze, p.leczyw~, mIęso, owoce i warzywa, nabiał, ryby, 
pr~e~ory rybne l~d. Ogolne warunki dostaw różnią się w zależ­
nos~l Od. poszc~-egolnych towarów. Dotyczą one zamówień, prze­
dml?tu .1 termmu dcstawy, jakości towaru, opakowania, ceny i 
ro~~czen, ?bezpieczenia, odlbioru teChnicznego, wysyłki itp. 
Jesll chodzI o ceny, to przypominam, że art. 11 ust. 5 ustawy 
o umo:vach .planowych wyraźnie wypowiada zasadę, że stro­
nom nie słuzy prawo umownego ustalania ceny. Tryb ustala­
nla cen uregulc·wany został uchwałą KERM z dn. 12 lipca 
1949 r. 

Inne .ograniczenia swobody stron w zawieraniu umów plano­
wych wynikaj ~ z t:eści wrwrów umów generalnych, szczegóło­
wych i bezposrednlCh, zarządzonych przez przewodniczącego 
PKPG.30) 

29) Jan Topiński. Ogólne warunki dostaw. "Państwo i Prawo" War-
szawa, marzec 1951, str. 461-494. ' 

30) Z~rządzenie Przewodniczą.cego PKPG z dn. 26 czerwca 1950 r. 
w ~~raW1e wzoru umowy generalnej o dostawę towarów. "Monitor Pol­
ski Nr A-78, 1950, poz. 913 . 

. Zarządzenie ~rzewodni~zącego PKPG z dn. '7 sierpnia 1950 r. w spra­
~le w.zoru umow szczegółowych i bezpośrednich o dostawę towarów. 

Momtor Polski" Nr A-92, 1950, poz. 1146. 
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ROdza.je umów planowych. Trży typy umów planowych prze­
widziane są w ustawie z dn. 19 kwietnia 1950 r., a więc: umowy 
generalne, umowy szczegółowe i umowy bezpośrednie. 
Umowę generalną zawierają Centralne Zarządy PrzemysłU. 

Precyzują one w tych umowach prawa i obowiązki stron, 
wChodzacych w stosunki umowne w umowach szczegółcwych. 
Tymi stronami są ogni·wa aparatu przemysłowego, który pod­
lega danym Zarządom Centralnym. . 

Umowa generalna przewiduje, między innymi: 
_ strony, czas i miejsce zawarcia umowy szczegółowej; 
_ przedmiot dostawy i przewozu z oznaczeniem ilości i ja­

k!coŚci towarów poszczególnych rodzajów; 
_ terminy dostaw lub przewozu oraz sposób oznaczania 

cen; 
_ podporządkowane jednostki gospodarcze zobowiązane do 

zalwarcia umowy szczegółowej; 
- kary umowne. 
TJmowy generalne dotyczą w każdym wypadkU tylko jedne-

go towaru lub tylko jednej grupy towarów. Umowy generalne 
podpisują łącznie z Centralnymi Zarządami Przemysłu właś­
ciwe centrale handlowe.3l) 

Wobec tak dokładnego ustalenia treści umowy przez strony, 
zawierające umowę generalną, stronom zawierającym umowę 
szczegółową pOlZostaje jedynie bliższe określenie jakości do­
starczanego materiału (gatunek, asortyment), czasu i miejsca 
dostawy, sposobu odbioru itd,. 

Umowy bezpośrednie zawierane są albo w wypadkaCh, gdy 
Jedna ze stron nie podlega: Zarządom Centralnym, zobowiąza­
nym do zawierania umów generalnych (np. jeśli chod21 
o prżedsiębiorstwa pOdporządkowane bezpośrednio minister­
stwom), albo w wypadku, gdy dany towar nie zootał objęty u­
mowami generalnymi. 

Tryb zawierania. umów planfrwych. Ustawa reguluje szcze-
gółowo tryb zawierania umów planowych. Dostawca jest obo­
wiązan'Y' do wystąpienia z inicjatywą zawarcia umowy. Jeśli 
tego nie czyni, wtedy odbiorca powinien podjąć inicjatywę· W 
wypadku niemożności porozumienia, sprawa kierowana jest 
na drogę arbitrażu gospodarczego. Na tej również drodze nal­
stępuje modyfikacja umów już zawartych, a mianowicie, pod 
kątem widzenia "ogólnych interesów gospodarki narodowej i 
rozrachunku gospodarczego". 

Moc obowiązująca. umów planowych. Strony nie mają wpły-
wu .na treść już zawartej umowy planowej. Może być ona roz­
wiązana lub zmieniona tylko za zgodą organów zwierzchniczych 
stron, które ją zawarły, a w br,ruku takiej zgody, mocą orzeczenia 
Państwa,wej Komisji Arbitrażowej. W procedurze zawierania 
umów planowych przewidziane są kary umowne, które nie są 

31) Jan Topiński. Organizacyjne założenia. systemu umownego w 
ustawie o umowach planowych. "Zycie Gospodarcze " Nr 10, War­
szawa, 1950, str. 487 i nast. 
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jednak namiastką wykonania. umowy, lecz środkiem wzmacnia­
jącym szanse jej wykonania. KierO'WlIlictwo organów admi­
nistracji przemysłowej jest ponadto osobiście odpowiedzialne 
za naruszenie obowiązków, wynikających z ustawy o umowach 
planowych. Przewidziane kary porządkowe może nałożyć Ko­
misja Arbitrażowa. Może ona również przekazać sprawę na 
drogę odpowiedzialności karnej i dyscyplinarnej. 

System organizacji przemysłu w Polsce jest jeszcze ciągle 
w stadium kształtowania się, które polega na przenoszeniu na 
grunt polski wzorów, zaczerpniętych z organizacji przemysłu 
w Rosji. Równolegle do zmian w organizacji przemysłu na­
stępują zmiany w systemie umów planowych. 

Stefan WIKTOROWICZ 

ZA.ł.4CZNIK 

ORGANIZACJA PRZEMYSŁU 

Poniższe zestawienie zawiera dane z początku 1951 r. Posiada 
ono charakter orientacyjny. Ma służyć orientancji w sposobie 
budowy maszyny administracji przemysłowej. Poszczególne 
ogniwa tej administracji zostały usystematyzowane według mi­
nisterstw, którym są podporządkowane. 

Ministerstwo Przemysłu Ciężkiego: 

1. Centralny Zarząd Przemysłu Obrabiarek i Narzędzi 
2." " " Maszyn Rolniczych 
3. Włókienniczych 
4. " Elektrycznych 
5. Teletechnicznego 
6. " Kablowego 
7. Budowy Maszyn Ciężkich 
8. OgÓlnego Budownictwa Maszynowego 
9. Przemysłu Taboru KOlejowego 

10. " Motoryzacyjnego 
11. " Hutniczego 
12. " Metali Nieżelaznych 
13. " WyrObów Metalowych 
14. Kopalnictwa Rud Zelaznych 15. Przemysłu Materiałów Ogniotrwałych 
16. Energetyki 
17. Przemysłu Okrętowego 
18. " Urządzeń Mechanicznych 
19. " Sprzętu Komunikacyjnego 
20. Budownictwa Zakładów Przemysłu Ciężkiego. 

Mlnisterstwu Przemysłu Ciężkiego pOdlegają ponadto bezpo-
ś~ednio przedsiębiorstwa produkcyjne i USługowe, których wykaz 
me został ustalony do dn. 25 stycznia. 1951 r. Pomiędzy tymi 
przedsiębiorstwami należy wymienić: 

Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych II Elektromontaż" 
Zjednoczenie Budowy Nowej Huty 

PRZEMYSŁ PAŃSTWOWY 

Ministerstwo GórnictWla: 

1. Centralny Zarząd Przemysłu Węglowego 
2." "Budownictwa Węglowego 
3. PrzemysłU Naftowego 
4." "Gazownictwa 
5. Przemysł Torfowy . 
6. Zjednoczenie Geologiczno-Poszuki~awcze 
7. Przedsiębiorstwo poszukiwań GeoflZycznych 
8. Dyrekcja Budowy Zakładów Soli Potasowych 
9. Polski Monopol Solny 

10 Centralne Biuro Projektów Przemysłu Węglowego 
11: Biuro Budowy Urządzeń Koksowniczych "~ukoks" 
12. Centralne Biuro Konstrukcji Maszyn Górmczych 
13. Centrala Dostaw Dtzewnych dlp. Przemysłu Węglowego 
14. Centrala Zbytu Węgla. 

MinistersbwO Przem.y$I Lekkiego: 

1. Centralny Zarząd Przemysłu Bawełnianego 
2." " " W~łnianego 
3 ~eralnego 
4' DzieWiarskiego 
5' Jedwabniczo-Galanteryjnego 
6' Włókien ł..ykowych 
7' Odzieżowego 
8: Skórzanego 
9 Drzewnego 

10' Ceramiki Budowlanej 
11'" " " Szklarskiego i Ceramicznego 
12: ZjediJ.oczenie 'PtzemyshI G.uzikarsko-Galanteryjnego 
13. Filcowel?io 
14 "Roszarmczego 
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15::: "Artykułów i. Tkanin Technicznych 
16. Przedsiębiorstwo Remontowo-Montazowe Przemysłu Lekkiego 
17. Biuro Projektów Przemysłu ~ekkiego. . 
18. Biuro Projektowania Zakładow Włókienmczych 
19. Biuro Sprzedaży ArtykułÓW i Tkanin Technicznych 
20. Państwowy Monopol Zapałczany . . 
21 Centrala Zaopatrzenia Materiałowego Przemysłu Włókienmczego 
22: Centrala Odpadków Użytkowyc~. . 
23 II Spółka Akcyjna do EksploatacJl Panstwowego Monopolu Zapał­

. czanego w Polsce" (Przedsiębiorstwo pod państwowym zarządem 
przymusowym) . 

Ministerstwo Przemysłu Roln,ego i Spożywczego: 

l Centralny Zarząd Przemysłu Tłuszczo~ego 
. Cukrowmczego 
~." " " Fermentacyjnego 
4' Ziemniaczanego 
5· Cukierniczego 
6· " Mięsnego 
7: " "" Gorzelń Rolniczych 
8. Zjednoczenie Przemysłu Surogatów Kawy Namiastek Spożyw-

czych żd. 
9. Zjednoczenie Przemysł.u Dro zowego 

10 Polski Monopol Ty tomowy 
11: Państwowy Monopol Spirytusowy . 
12. Przedsiębiorstwo Remontowo-Montazowe Przemysłu Rolnego i 

Spożywczego 
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13. Centralne Biuro Projektowania Przemysłu Rolnego Spożyw-
czego 

14. Centrala Zielarska 
Ministrowi Przemysłu Rolnego i Spożywczego pOdlegały po­

nadto w zakresie działalności przemysłowej: 
Centrala Spółdzielni Spożywców "Społem" 
Centrala Rolnicza Spółdzielni "Samopomoc Chłopska" 

Ministerstwo Przemysłu Chemicznego: 

1. Centralny Zarząd Przemysłu Chemicznego 
2. .. Papierniczego 
3... .. Państwowych Zakładów Graficznych 
4. Zjednoczenie Przemysłu Nieorganicznego 
5. Centralny Zarząd Przemysłu Gumowego i Tworzyw Sztucznych 
6. Zjednoczenie Przemysłu Włókien Sztucznych 
7. .. Kosmetycznego 
8. Zakładów Przemysłu Farb l Lakierów 
9... .. .. Materiałów Wybuchowych 

10. Przedsiębiorstwo Eksploatacji Zużla Wielkopiecowego i Kotłowego 

Ministerstwo Budownictwa Przemysłowego: 

1. Centralny Zarząd Państwowych Przedsiębiorstw Budowlanych 
2... .. Budownictwa Przemysłowego 
3. Państwowe Przedsiębiorstwo Miernicze 
4. Fotogrametrii i Kartografii 
5... .. Geodezyjne 
6. Zakłady Prefabrykacji 
7. Dyrekcja Miejscowych Przedsiębiorstw Budowlanych 
8. Centralne Biuro Projektów Architektonicznych i BUdowlanych 

Ministerstwo Budowy Miast i Osiedli: 

1. Centralny Zarząd SpOłecznych Przedsiębiorstw Budowlanych 
2. Dyrekcja Miejscowych Przedsiębiorstw Budowlanych 
3. DyrekCja Odbudowy Zamku Warszawskiego (nadzór łącznie z Mi­

nisterstwem Kultury i Sztuki) 
4. Centrala SpÓłdzielni Mieszkaniowych (nadzór w zakresie działal­

ności przemysłowej) 

Ministerstwo Przemysłu Drobnego i Rzemiosła: 

1. Centrale Przemysłu Ludowego i Artystycznego (Centrala Spół­
dzielczo-Państwowa) 

2. Centrala Rzemieślnicza (Centrala Spółdz.-Państwowa) 
3. Państwowy Przemysł Terenowy. 

Uchwałą Rady Ministrów z dn. 13 września 1950 r. w sprawie 
ustalenia spiSu przedsiębiorsUw, podległych Centralnemu Urzę­
dowi DrObnej Wytwórczości, nadzorowi C.U.D.W. pOddane zo­
stały DyrekCje Przemysłu Miejscowego. Wobec zniesienia Dyrek­
cji Przemysłu Miejscowego, (uchwała Prezydium Rządu z dn. 
3 lutego 1951 r.) Państwowy Przemysł Terenowy podlega Mi­
nistrowi Przemysłu Drobnego i Rzemiosła. 

Minister Przemysłu DrObnego i Rzemiosła (łącznie z Central­
nym ZWiązkiem SpÓłdzielczym) sprawuje również nadzór nad: 
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Związkiem Spółdzielni Pracy (przedsięb~orstwo SPółdzi-el~ze) 
Centralą Spółdzielni Inwalidów (przedSiębiorstwo spółdzielcze). 

Państwowa Komisja Planowania Gospodarczego: 
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l Biuro Dokumentacji Technicznej . 
2' Biura Projektów i Studiów Budownictwa SpecJ~lnego ł 3: Centralne Biuro Studiów i Projektów Budowmctwa Ptzemys o-

wego . 
4. Centralne Biuro Obrotu Maszynami 
5. Polskie Wydawnictwa Gospodarc~e 
6 Państwowe Wydawnictwa Techmczne . 7: Przedsiębiorstwo Upłynnienia Remanentow 

Prezes Rady Ministrów: 

1. Zjednoczone Wytwórnie Sprzętu .Spor!,<>w~~o . . 
2, Państwowe Przedsię.biorstwo ~adlOfomzacJI KI aJu . 
3. Zakłady Graficzne l Wydawmcze (Dom Słowa polskiego) 

Ministerstwo Komunikacji: 

l Centralny Zarząd Przedsiębi~7stw R<?bót KOmU~acyjnych 

~: ~~~~~~~g~g~~~:g ~~*~~:g:: ,,~i~~~n~ro1f:~~~~e i Studiów Komu-
o • h" 

4. ~~~!{~~~rstwo Państwowe "Wydawnictwa Komunikacyjne " 

Sprawy budownictwa kolei żelaznych i dróg lądowych z~stały 
wyłączone spod zakresu działania Ministerst~a B~owm~twa 
Przemysłowego i przydzielone do zakresu dZlałanla MinIStra 
Komunikacji. 

Ministerstwo Poczt i Telegrafów: 

Przedsiębiorstwo Robót Telekomunikacyjnych 

Ministerstwo żeglugi: 

Dyrekcja Budowy Bazy Rybackiej w świnoujściu 

Mini&terstwo Leśnictwa: 

Centralny Zarząd ~zemys~y::re~~Oego i 12 r6żnych przedsiębiorstw 
(Obejmuje. 37 rejokn kW IPrf-zO~ii i terpentyny, fabryk sklejek itp.). - destylarm, fabry a a 

Ministerstwo Handlu Wewnętrznego: 

1. Centralny Zarząd Przemysłu Gastronomicznego 
2. Centralny Zarząd Przemysłu Chłodniczego 

Ministerstwo Kultury i Sztuki: 

1. Polskie Wydawnictwo. Muzyczne 
2. Dyrekcja Filmu polskiego 
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ta~~~:~jaJ~z~~~wuje nadzót: na~: Wytwórnią Filmów Dokumen­
Bydgoskińti Zakł d ~a:ładaml Kmotechnicznymi, Warszawskimi 
RozPOWSZeChnianfa ~~\ oto chemicznymi, Centralami Zaopatrzenia i 

Ministerstwo Oświaty: 

Państwowe Zakłady Pomocy Szkolnych 

Ministerstwa Obrony Narodowej i Bezpieczeństwa p bl' • u lcznego: 

Ministerstwo Obrony Narodowej p j d Zarządem Przemysłu ZbrojeniOWegO
S o~~~un;'dnab zdór n.adt Centra~nym wym, u owmc wem wOJsko-

d 
M~isterstwo Bezpieczeństwa Publicznego sprawuJ'e nadzór nad bu­

owmctwem na potrzeby tego resortu. 

• 
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Handel pa~stwowy 
,I' 

UWAGI WSTJ:;PNE 

Celem tego opracowania jest charakterystyka organizacji 
państwowego aparatu handlowego oraz zasad jego działalno-
ści. 

Spotykamy się często z terminem "uspołeczniony" zamiast 
"państwowy ". podział gospodarki polskiej na trzy tzw. sekto­
ry, a mianowicie: państwowy, spółdzielczy i prywatny, był sto­
pniowo zastępowany podziałem na sektor uspołeczniony i ka­
pitalistyczny, przy czym do sektora uspołecznionego zalicza 
się .obecnie dawne sektory - państwowy i spółdzielczy. Zmia;­
nie tej odpowiadają ustawowe zmiany struktury przedsię­
biorstw spółdzielczych; upodobniono ją do struktury przedsię-
biorstw państwowych. 

W danych, które odnoszą się do badanego przez nas tema-
tu, nie istnieje już przeważnie rozróżnienie pomiędzyelemen ... 
tem spółdzielczym a elementem państwowym. Stanowią one 
w Polsce jedną grupę danych, dotyczących handlu uspołe-
cznionego. 
Pragnę zaznaczyć, że ze względu na; ramy, które tej pracy 

z góry zostały zakreślone, ,byłem zmuszony pominąć omówie­
nie organizacji handlu zagranicznego. 
Omawiając handel wewnętrzny, {wyodrębniłem okres do 1950 

r., w którym - o ile chodzi .o trzy ostatnie lata - realizowa­
ny był Plan 3-letni, oraz lata 1950 - 1951, pierwsze lata rea­
lizacji Planu 6-letniego. Likwidacja handlu prywatnego przy­
pada głównie na lata, poprzedzające rok 1950. Po 1950 r. li­
kwidowane są resztki tego handlu. stosownie do tego kształ-
tUje się rozwój handlu państwowego. 

l. HANDEL WEWNJ:;TRZNY DO 1950 R. 

ChllIrakter przemian 

W początkowym okresie działalności reżimu komunistycz­
nego w Polsce handel państwowy obejmował1 zbyt i zaopatrze­
nie przemysłu oraz częściewo aprowizację ludności (wojsko, 
administracja, pracownicy ważniejSZYCh gałęzi gospodarki na­
rOdowej). Wskutek znacznego obniżenia produkcji, któr!IJ w 
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styczniu 1945 r. wynosiła 15%, a w grudniu tegoż rQlku - 60% 
przeciętnej produkcji przedwojennej, obroty Ibyły niewielkie. 

Od tych skromnych początków aparat handlu państwowego 
stale się rozrasta, rozszerzając swoją działalność na wszystkie 
dziedziny wymiany gospodarczej t ak, iż w 1949 r. obejmuje on 
(wraz z handlem spółdzielczym ) blisko 100% obrotu hurtowe­
go i 55% obrotu detalicznego, oraz całość Zbytu i zaopatrzenia 
przemysłu uspołecznionego l) . 

Wkrótce po wojnie Prezes Naczelnej Rady Zrzeszeń Kupiec­
kich mógł powiedzieć: 

"Handel państwowy jest kontrolerem handlu prywatnego i 
spółdzielczego i winien zatrzymywać się na pierwszych szcze­
blach i rozprowadzać towar na poszczególne rynki poprzez spół­
dzielnie i handel prywatny" 2). 

W rok później Plan 3-letni przewidywał, nie wprowadzając 
zasadniczo pomiędzy sektorami zmiany w sieci rozdzielczej, 
usprawnienie przedsiębiorstw handl!e,wych, szkolenie kadr, 
budowę --urządzeń technicznych, ustalenie zasad organizacji 
hurtu i detalu, opartej na dostosowaniu się handlu państwo­
wego, spółdzielczego i prywatnego do planowania zbytu, li­
kwidację handlu pOkątnego i okrężnego, budowę domów to­
warowych i hal targowych, wreszcie eliminacj ę nadmiernych 
kosztów pośrednictwa i przestrzeganie ustalonych cen i marż 
pośrednictwa 3). 

Ogloszony w trzy lata później Plan 6-letni pozwala na u­
przytomnienie sobie zmian, jakie dokonały się w międzycza­
sie. 

Jednym z zasadniczych celów państwa SOCjalistycznego jest: 

"okiełznanie i ograniczenie elementów kapitalistycznych w 
tych dziedzinach naszej gospodarki, w których jeszcze one 
występują, oraz dalsze ich stopniowe 'W~pieranie, a następnie 
i likwidowanie jako klasy . .. " Realizacja tych zadań w dziedzi­
nie handlu wymaga., by: "zapewnić dalszy rozwój sieci i obro­
tów socjalistycznego handlu, systematycznie wypierając ele­
menty kapitalistyczne; zapewnić racjonaln~ e.rganlazcję-, 
Właściwy układ sieci handlovrej oraz jej unowocześnienie".). 

Tak więc, w ciągu pięciu lat handel państwowy przeszedł 
ewolucJę, prowadzącą od sytuacji pewnej równorzędności w 
stosunku do pozostałych sektorów do sytuacji wyłączności w 
organizowaniu wymiany t owarowej. Ewolucja ta byla reali­
zowana prZY' pomocy następujących metod: rozszerzania za-

1) Ustawa z dn. 21 lipca 1950 r. o G-letnim planie rozwoju gospodar­
czego i budowy podstaw socjalizmu w latach 1950-1955. DZ.U.R.P. Nr 
37, 1950, poz. 344. 

2) L. R. Przemysł prywatny i handel w planie inwestycyjnym. 
"Rzeczpospolita" Nr 210, Warszawa, 194G. 

3) Ustawa z dn. 2 lipca ]947 r. o Planie Odbudowy Gospodarczej. 
Dz.U.R.P. Nr 53, 1947, poz. 285. 

4) Ustawa o G-letnim planie, j .w. 1). 
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kresu działalności a.paratu państwowego na Wszyst~ie działy 
. mu towarzyszył ilościowy wzrost placowek tego wymlany, cze . . . b d' J' bez-

handlu i jego obrotóW" coraz silnleJszego l coraz ar zle .. dk nia wymiany gospodarce plano-
posredmego podporzą ,owa . rkwidacji handlu pry-
wej i urzędom centralnym; wreSZCle - l 
watnego. 

Zaopatrzenie przemysłu 

Zadania, jakie stanęły przed aparatem handlu pańs~w{)We­
go w dziedzinie zaopatrywania przemysłu uspołecznl~neg~, 
b ł stosunkowo skromne. Ogranicza~ ~ię ~ne d? orgamzacJ~! 
y y . kontroli norm zuzycla srodlkow produkCjI magazynowama, . t . 

b' lizacji rezerw materiałów i manewrowanIa :yml re-
~~~~~. lpe.wodem tego były przeważnie. sz:t~e ceny zaku­
py.wanych czynników produkcji oraz to,. ze zrodło zakupu st~­
nowiły przedsiębiorstwa państwowe, kto:'Ych plan prOdUkCYJ~ 
ny był uzgodniony z planem produkCYjnym zaopatrywanyc 
zakładów przemysłowych 5). .... t i 
Pragnę przede wszystkin:: zaznac~yc, ze uzywaJąc . erm. n~ 

"zbyt" dla oznaczenia ogruwa wy~any! m~m na mysli pler 
gniwo organizacji handlowej, cdbleraJące towar od pro­wsze {) " 

ducenta po zakończeniu produkCJI. 

Zbyt 

Przejmując zakłady przemysłowe, pa~stwo przejęło również 
problemy zbytu wytworów tych ~ak~adow. , _ 
Początkowo państwowe przedslęblOrstwa pr.zemysłov.e po 

siadały tendencj ę do rozwiązYJrVania ~agadnien zbytu w ra,­
mach własnej organizacji handlowej. Rez~tatem ~ego, tj. 
podporządkowania aparatu Zlbytu a~aratoWI .. w~t:vorczen::u, 
było określanie zbytu raczej na mlarę mo~llwosCI wytw~r­
czych przemysłu niż na miarę za~otrzebowa:r:la rynku .. Istm~-
ł . kłonności do wytwarzama produktow, na .iktore me y WIęC s t . '1' 
było należytego pC'Pytu na rynku, lub ?O wy warzama w l os-
ciach przekraczających zapotrzebowame rynko:ve, . . 

N , ł l'e lat 1946 i 1947 snrawy zbytu umezalezmono od a prze om · - . . . 
przemysłu. Biura sprzedaży ~tr~Y.I?ałY o~rębną orgamzacJę m~= 

l · h central i miały zaJ ąc Slę anahzą rynku z punktu Wl za eznyc . . . . . . k . . r 
dzenia jego zapotrzebowama 1losclOw.egdo tll.Ja osclO'~ego, po ~-
tyką cen wobec handlu hurtowego. l e a l~~gO I wreSZCie 
sprzedażą artykułów o małym popyCle na ryn u . 

5) Konferencja Central. zaopatrzenia Minjs,~erstwa Przemysłu i Han­
dlu "Rzeczpospolita i DZlenmk Gospodarczy ,:orr 262, Warszawa! 1947. 

G) Mgr Stanisław Bagiński. Rola handlu p~.nstwowego w z~ycle ar­
tykułów przemysłOWYCh. "Zycie Gospodarcze Nr 5, KatowlCe, 194G, 
str. 221-223. iz j' ł d podar­

Inż. Władysław Biernacki. Jeszcze o <!rgan ac l waz gos 
czych. "Zycie Gospodarcze" Nr 24, KatowlCe, 194G, str. 943-944. 
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Popyt na poszczególne artykuły przemysłowe był ustalany 
przez Centrale Zbytu na podstawie analizy rynku (cena przesta­
je być ,wskaźnikiem zmian zapotrzebowania w stosunku do po­
daży7). 

Informacj~! dostarczane przez Centrale Zbytu, stały się pod­
stawą deCYZJI w sprawie rozmiarów produkcji przemysłu8). 

Wobec dużej chłonności rynku na produkty przemysłowe oraz 
wobec tego, że przy szacunku popytu nie 'brano pod uwagę ce­
ny, Centrale Zbytu prowadziły najczęściej politykę rozdzielni­
ctwa zamiast kierowania produkcją zgodnie z potrzebami ryn­
ku: Te niedociągnięcia, dotyczące samego założenia, na którym 
opIerała się praca Central ~bytu, sprawiały dużo kłopotu wła­
dzom gospodarczym 9) . 

Handel hurtowy 

Upańst.wowienie przemysł,u oddało równocześnie w ręce pań­
stwa .zarown~ z~yt produktow tego przemysłu, jak i jego zaopa­
trzeme. A!e Juz dalsza dy~trybucja rynkowa produktów prze­
mysłu panstwowego była Jeszcze domeną działalności handlu 
prywatnego. Tak więc, aparat handlu hurtowego - pośrednik 
pomiędzy państwowym aparatem zbytu a handlem detalicz­
nym - był w rękach prywatnYCh w okresie przejmowania wła­
dzy przez administrację warszawską. 
Pa~stwowy aparat hurtu w grudniu 1947 r. posiadał 1.900 a 

w 'koncu 1949 r. - 2.400 placówek 10). 

Ten stosunkowo szybki rozwój państwowego aparatu handlu 
hurtowego dokonał się wskutek polityki przedSiębiorstw pań­
stwo~ch i spółdzie.l.czych, które, regulując zbyt uzależnionej 
od SIebie produkCJI, przeprowadzały równocześnie selekcję 
przedsiębiorstw handlu hurtowego 11). 

Niemałą rolę w likwidacji prywatnego i w rozwoju państwo­
wego ap~ratu handlu hurtowego odegrał również fakt, że umo­
wy pOmIędzy handlem hurtowym a państwową organizacj ą 
Zbytu podlegały zatwierdzeniu Ministerstwa Przemysłu i Han­
dlu, które eliminowało placówki prywatne a na ich miejsce po­
woływało placówki państwowe i spółdzielcze 12), 

Dość chaotyczny rozwój państwowego i spółdzielczego apa-

7) Mgr Włodzimierz Kaszuba. Zasady dystrybucji towarów w gospo­
darce planowej. ":!:ycie Gospodarcze" Nr 24, Katowice, 1946. 

8) Mgr Jan Hupert. Uwagi na temat planowania zbytu. "Zycie Go­
spodarcze" Nr 5, Katowice, 1948, str. 230-231. 

9) Mgr Józef Zawa.dzki. Zagadnienie planowania w handlu państwo­
wym, lIodległym MIDJsterstwu Przemysłu i Handlu. "życie Gospodar­
cze" Nr 3, Katowice, 1948, str. 137-139. 

10) Tadeusz Sapociński. Rozwój handlu uspołecznionego w Planie 
G-letnim. "Gospodarka Planowa" Nr 12, Warszawa, 1950, str. 670-673. 

11) M. Korolewicz. Organizacja i zadania central handlowych. "Go-
spodarka Planowa" Nr 3, Warszawa, 1948, str. 78 i nast. ' 

12) Jan Tąsior. Rola Central Zbytu. "Rzeczpospolita i Dziennik Go­
spodarczy" Nr 129, Warszawa, 1947. 
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ratu handlu' hurtowego, będący konsekwencją szybkości jego 
powstawania, prowadził do marnotrawnego używania środków 
teChnicznych, jak magazyny i środki transportowe oraz stwa­
rzał warull'ki, które utrudniają analizę rynku 13). 

Handel detaliczny 

Technika opanowywania aparatu handlowego, oparta na wy­
zyskaniu przewagi dostawcY, mogła być zastosowana przez 
państwo w dziedzinie handlu detalicznego. dopiero po opano­
waniu handlu hurtowego. Dlatego opanowywanie przez sektor 
uspołeczniony aparatu handlu detalicznego było nieco powol­
niejsze: udział jego w całości obrotów handlu detalicznego w 
1946 r. wynosił 22% , a w 1949 r. - 55% 14). 

W końcu 1949 r. udział spółdzielczości w obrotach uspołecz­
nionego handlu detalicznego wynosił już około 75% 15). 

Z tego wynika, że detaliczny handel państwowy sensu stricte 
obejmował około 14% obrotów całego handlu detalicznego. W 
dziedzinie handlu detalicznego polityka gospodarcza prowadzi­
ła więc do faworyzowania spółdzielczości, co było spowodowa­
ne także większym doświadczeniem spółdzielczości w tym za­
kresie oraz większą łatwością znajdowania przez spółdzielczość 
odpowiednich pracowników. 

Skup ziemiopłodów i aprowizacja. 

Powstanie Funduszu Aprowizacyjnego, a następnie wyspecja­
lizowanych Central (Polskie Zakłady Zbożowe, Centrala Mię­
sna, Centrala Rybna) dało początek organizacji aparatu han­
dlowego w dziedzinie artykułów rolniczych i aprowizacji. Cen­
trale te finansowały akcję skupu artY'kułów rolniczych, prowa­
dząc ją przeważnie za pośrednictwem placówek państwowych 
i spółdzielczych. 

Od jesieni 1944 r. zastosowano metodę przymusowego ściąga­
nia wyznaczonych kontyngentów, za które producenci otrzy­
mywali bardzo niskie ceny. Po 1 lipca 1946 r. Fundusz Aprowiza-
cyjny przeszedł na skup wolnorynkowy 16). . 

W tym drugim etapie istniały warunki, w których opłacało 
się rolnikom dokonywanie tranzakcji za pośrednictwem giełd 
zbożowo-towarowych. Na giełdach następowało równocześnie 
rozdawnictwo bonów na artykuły przemysłowe na potrzeby rol-

13) T. Chęciński. Handel spożywczy na nowym etapie. "życie Go­
spodarcze" Nr 5, Warszawa, 1950, str. 227 i nast. 

14) Hilary Minc. Zadania. gospodarcze na rok 1951. "Nowe Drogi" 
Nr l Warszawa, 1951, str. 49 i nast. 

15)' Stefan Surzycki. Z zagadnień rozwoju uspołecznionego handlu 
detalicznego. "Gospodarka Planowa" Nr 4-5, Warszawa, 1950, str. 182 
i nast. 

16) Polityka aprowizacyjna w latach 1945-1947. "Rocznik Polityczny 
i Gospodarczy na rok 1948", Warszawa, 1948, str. 588-599. 
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n~ctwa. Była tu przeprowadzana selekcja kupujących z tend'en­
~Ją fav.:0ry~owania mandatariuszy Funduszu Aprowizacyjnego, 
j ak ZWiązek Spółdzielni Spożywców "Społem" i Państwowa 
Centrala Handlowa 17). 

W krótkim czasie, a mianowIcie, na przednówku 1947 r., 
wprowadzono przymusową sprzedaż zbóż i artykułów zbożo­
wych, lecz po żniwach tegoż roku ponownie wrócono do wolne­
go handlu 18). 

Nazywając powyżej stan rzeczy, jaki istniał w dziedzin"ie o­
brotów artykułami rOlniczymi, "wolnym handlem", trzeba jed­
nak ~dawać sobie sprawę z tego, że ten "wolny handel" był 0-
gr~mczony szeregiem zarządzeń, wśród których należy wymie­
nic: uspołecznienie giełd zbożowo-towarowych, ustanowienie u­
rzędu Pełnomocnika do Spraw Składowania Zboża i Przetwo­
ró~. Zbożo~ch, któremu podlegało magazynowanie i przemiał 
zboz, wreszcie powołanie do życia Polskich Zakładów Zbożo­
wych (PZZ) z prawem wyłączności w dziedzinie skupu, prze­
miału i magazynowania zbóż i zaopatrywania ludności w pro'­
dukty zbożowe 19) . 

Prowadzona polityka pozwoliła na opanowanie aparatu sku­
pu, ni; zagwarantowała jednak dOpływu masy towarowej od 
rolnikow. Skierowanie ziemiopłodów na tory aparatu państwo­
weg~ nastąpiło ~a drodze uznania ich za obowiązujący i jedy­
ny srodek płatmczy przy pobieraniu opłat za przemiał zboża 
w młynach oraz przy regulowaniu części podatku gruntowe~ 
go 20). 

~ozdział artykułów. ~pożywczych pierwszej potrzeby, podle­
gaJących reglamentacJI, Odbywał się drogą przydziałów. Ogni­
wa organizacji handlu hurtowego znajdowały się w rękach 
Państwowej Centrali Handlowej i Związku Spółdzielni Spożyw­
ców "Społem", a rozdział detaliczny dokonywany był przez 
spółdzielczość i skiepy prywatne 21) • 

Centralizacja aparatu handlowego 

Plan 3-letni dąży do zmiany sieci rOt,?;dzielczej, ograniczenia 
handlu pokątnego, okrężnego, jarmarcznego oraz do zastąpienia 

17) ASP. Znaczenie giełd zbożowych. "Rzeczpospolita i Dziennik Go­
spodarczy" Nr 103, Warszawa, 1947. 

18) Polityka aprowizacyjna w latach 1945-1947, j.w. 16). 
1~) ~iełd~ zbożowo-towarowe pod nowym zarządem. "Rzeczpospoli­

ta l J?zlenmk Gospodarczy" Nr 319, Warszawa, 1947. 
Hal~a Brzeska. Usprawnienie rynku zbożowego. "Rzeczpospolita i 

Dziennik Gospodarczy" Nr 112, Warszawa, 1948. 
20) Rozporządzenie ~nistra Aprowizacji oraz Ministra Przemysłu i 

Handlu z dn. 22 grudnia 1947 r. o opłatach przemiałowych w naturze. 
Dz.U.R.P. Nr 25, 1948, poz. 35. 
.Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 14 kwietnia 1948 r. o obo­

Wiązku uiszczania przez niektóre kategorie gospOdarstw rolnych po­
datku gruntowego w ziemiopłodach. Dz.U.R.P. Nr 25, 1948, poz. 169. 

21) Polityka aprowizacyjna w latach 1945-1947, j,w. 16). 
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tYch form handlu przez hale targowe i domy towarowe. Poza 
tym dąży on do podporządkowania przedsiębiorstw handlowych 
planowi zbytu, ustalanemu przez Centrale ~bytu. PocząwsZ}" od 
1948 r. Centrale Zbytu określają sieć handlu hurtowego i deta­
licznego, ustalają ogólny plan zapotrzebowania, opracowują t&­
renowy plan zbytu (podział masy towarowej na poszczególne 
obszary), plan zaopatrzenia wszystkich ogniw: handlu i plan fi­
nansowo-gospodarczy (zapotrzebowanie na środki finansowe, 
transportowe, magazyny itp.). Plan zbytu musi być zatwierdzo­
ny pr~e~ Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów 22). 

W 1949 r. plan towaro.wy handlu obejmuje, poza określeniem 
ilości, jakości i cen, sprawę określania sposobu i metody do­
staw i sprzedaży, sprawę starannego dobierania gatunków ar­
tykułów, planowania zapasów oraz programu oddziaływania 
na rejony zacofane 23). 

Centralizacja dyspozycji 

Poważnym ograniczeniem swobody państwowych przedsię­
biorstw handlowych jest fakt, że ustalanie cen na artykuły 
przemysłowe oraz wysokości opłat za usługi należy do władz nad­
rzędnYCh. Wyjściowe ceny artykułów przemysłoWych (loco za­
kład wytwórczy), ceny hurtowe oraz ceny detaliczne ustalane 
są w cennikach central, zatwierdzonych przez Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu. Ceny na główne artykuły sp oży'Wcze , któ­
re stanowią przedmiot obrotów aparatu państwowego, wyzna­
cza Biuro Cen Ministerstwa Przemysłu i Handlu 24). 

Od połowy 1949 r. przedsiębiorstwa sektora uspołecznionego 
obowiązane są do brania udziału w obrocie bezgotówkowym. 
Oznacza to, że wszystkie płatności w wysokości ponad 30.000 
złotych (sprzed reformy walutowej w 1950 r.) muszą być dO'­
konywane na drodze przelewów bankowyćh. W kasie przedsię-

22) Mgr Jan Hupert. Uwagi. na temat planowania zbytu, j.w. 8). 
Planowość obrotów, dostateczne rezerwy i kontrola cen uzdrowią 

handel państwowy. "Rzeczpospolita i Dziennik Gospodarczy" Nr 257, 
Warszawa, 1947. 

23) Wilhelm Jampel. Rola i znaczenie planowania w obrocie towaro­
wym . .. Gospodarka Planowa" Nr 8, Warszawa, 1949, str. 425 i nast. 

24) Dekret z dn. 24 września 1947 r. o ustalaniu cen w przedsiębior­
stwach, prowadzonych przez Państwo lub samorząd. Dz.U.R.P. Nr 61, 
1947, poz. 337. 
Rozporządzenie Ministra PrzemysłU i Handlu z dn. 5 sierpnia 1947 r. 

w sprawie ustalania maksymalnych cen hurtowych i detalicznych na 
towary, wytwarzane przez przedsiębiorstwa państwowe lub będące pod 
zarządem państwowym. Dz.U.R.P. Nr 61, 1947, poz. 346. 
Rozporządzenie Ministra Przemysłu ł Handlu z dn. 20 września 1947 

r. w sprawie ustalania wykazu artykułów sPożywczych pierwszej po­
trzeby, na które mogą być wyznaczone maksymalne ceny sprzedaży 
nurtowej i detalicznej i o dopuszczalnej wysokości zysku brutto dla 
tych artykułów. Dz.U.R.P. Nr 65, 1947, poz. 396. 
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biorstwa nie może znajdować się więcej niż 100.000 zł. Reszta 
musi być przelewana do banku, wyznaczonego przez władze~). 

W ten sposób wszystkie większe operacje państwowego przed­
siębiorstwa handlowego mogą być łatwo kontrolowane: 

" ... obrót bezgotówkowy w gospcd arce SOCjalistycznej stwa­
rza podstawę dla jak najwszechstronniejszej ewidencji kon­
troli przebiegu wykonania planu gospodarczego " 26) . 

ll. ORGANIZACJA I STRUKTURA 

APARATU HANDLU WEWNĘTRZNEGO W 1951 R. 

Charakterystyka ogólna 

"Otóż całość gospodarki socjalistycznej w naszym kraju 
można porównać do ogromnych zakładów, prowadzących setki 
naj rozmaitszych działów produkcyjnych. Komórką synchroni­
zującą i kierującą pracą wszystkich działów jest PKPG, opra­
cowująca wytyczne kierunków rozwojowych poszczególnych 
działów, tak alby można było zapewnić jak najwiękSZY rozwój 
całości gospodarki narodowej i podnieść coraz bardziej stopę 
życiową ludności" 17). 

Aparat handlu wewnętrznego stanowi niejako wiązanie 
i komunikaCję wewnętrzną tej ogólnopaństwowej całości. 
W końcu 1951 r. aparat detaliczny sektora uspołecznionego miał 
objąć 97 % ogółu obrotów detalicznych; wszystkie inne działy 
handlu były już całkowicie opanowane przez sektor uspołecznio-

' ny. Możemy więc stwierdzić, że proces stopniowej likwidacji ka.­
pitalistycznych przedsiębiorstw handlowych jest już praktycznie 
ukończony. 

Naj;'ardziej cha.rakterystyczną cechą aparatu handlu uspo­
łecz . .'1ionego, lub - mówiąc krócej - w ogóle handlu w dzi­
siejszej Polsce, jest fakt, że ośrodki wielu decyzji, typowych dla 
przedsiębiorcy Vf handlu, leżą poza obrębem aparatu handlowe­
go. Co więcej, ośrodki wielu decyzji przesunięte są na szczyty 
władz państwowych. Na przy>kład, jest rzeczą normalną, że wła­
'dze państwowe regulują ceny surowcó'W' i artykułów powszech­
nego spożycia vr okresach wyjątkowych, jak w czasach wojny 
itp. Nie jest - w perspektywie naszych ocen - rzeczą normal­
ną, gdy władze centralne z reguły ustalają ceny wielu artyku­
łów W' czasie pokoju. 

W systemie wolnorynkowym aparat handlowy spełnia dwo­
jakie funkcje, które splatają się ze sobą w sposób, utrudnia­
j ący w praktyce rozróżnienie ich charakteru, a mianowicie: 

25) Ustawa r; dn. 1 lipca 1949 r. o obowiązku uczestniczenia w obro­
cie bezgotówkowym. Dz.U.R.P. Nr 41, 1949, poz. 294. 

26) N. Szabanowa. Właściwości i zalety radzieckiego systemu rozra­
chunku bezgotówkowego. "Gospodarka Planowa" Nr 6, Warszawa, 1951, 
str. 58. 

27) Janwm Litwin. ABC Planu Sześcioletniego. Warszawa, 1951, 
str. 92. 
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funkcje ekonomiczne i techniczne. Centralna pozycja apa.ratu 
hand,lowego w mechanizmie cen, która decyduje o właściwej dy­
strybucji czynników wytwórczych i o wł,aściwym zatrudnieniu 
aparatu produkcji, jest typem funkcji ekonomicznych. Zwykłe 
dostarczanie towarów odbiorcom jest typem funkcji technicz­
nych. 
otóż w Polsce dzisiejszej odebrano aparatowi handlowemu je'­

go funkcje ekonomiczne. O cenach decydują, jak powiedziałem, 
najwyższe organy władzy państwowej. Aparat handlowy został 
ograniczony do technicznego 'Wykonywania decyzji ekonomicz­
nych, które do niego nie należą· 

Hierarchia organów, które pOdejmują decyzje ekonomiczne w 
dziedzinie wymiany, jest odpowiednikiem hierarchii w struktu­
rze organizacyjnej władz planowania. 

Natomiast aparat handlowy, czyli aparat techniczny dystry­
bucji, można podzielić na trzy kategorie placówek, a mianowi­
cie: placówki zbytu na szczeblu zakładu wytwórczego, placówki 
dystrybucji hurtowej oraz placówki dystrybucji detalicznej. W 
ten sam, mniej więcej, spOSÓb może być podzielony aparat han­
dlowy, zajmujący się slkupem i kontraktacją. Aparat w tej dzie­
dzinie musi jednak działać bardziej elastycznie, ponieważ ma 
do czynienia z producentami, którzy przeważnie gospodarują na 
zasooach gospodarki indywidualnej i prywatnej. 
Przechodzę obecnie do kolejnego pmówienia instytucji, do któ­

rych należą decyzje o znaczeniu ekonomicznym, oraz do przed­
stawienia ogniw, do których należy techniczne wykonanie 
wspomnianych decyzji. 

Rząd 

Rada Ministrów pOSiada prawo wglądu w całość prac poszcze­
gólnych ministerstw. Mianowicie, osoby, mianowane przez Pre­
zesa Rady Ministrów, stanowią wraz z ministrem (w tym wry'I­

padku chodzi o Ministra Handlu We\vnętrznego) kOlegium, 
'które rozpatruje wszelkie ważniejsze problemy, sprawozdania 
i decyzj e danego resortu. Chociaż decyzj a ministra nie jest skrę­
powana opinią kolegium, to jednak wypadki braku zgodności 
pomiędzy ministrem i kolegium podawane są do wiadomości 
Rady Ministrów, która podejmuje decyzję definitywną w da­
nej sprawie 28) . 

W ten spOSÓb każda decyzja ministra wymaga co najmniej 
pośredniej aprObaty Rady Ministrów. GCzywiście, istnieje po­
nadto normalna (czyli ta'ka, do której jesteśmy przyzwyczaje­
ni w systemie rządów gabinetowych) droga kontroli i współ­
pracy pomiędzy ministrami, jak wspólne omawianie proble­
mów na posiedzeniach Rady Ministró'W'. 

Niektóre sprawy handlu wewnętrznego są na stałe zastrze-

28) Dr Ludwik Bar. Uchwala Rady Ministrów o kolegiach ministe­
rialnYCh. "Gospodarka Planowa" Nr 3, Warszawa, 1950, str. 151. 
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żone do kompetencji Rady Ministrów. Należy do nich sprawa 
zaliczania artykułów handlu do kategorii artykułów podsta­
wowych dla życia gospodarczego. Rada Ministrów wyznacza 
również ceny na te artykuły 20). 

Dalej, Rada Ministrów uchwala, na wniosek Państwowej Ko­
misji Planowania Gospodarczego, wytyczne planów gospodar­
czych. Następnie, w ramach ustalonego planu, określa ona wy­
tyczne planów szczegółowych 30) • 

Rada Ministrów posiada dlatego duży wpływ na gospOdarkę, 
a więc również i na sto.sunki w <iziedzinie wymiany, ponieważ 
wydaje ona akty prawne (rozporządzenia Rady Ministrów), 
rozstrzygające najważniejsze problemy. Na przykła<i, organi­
zacja i sposób <iziałania kolegiów ministerialnych, o których 
'byłru już mowa, oraz zakres planowania terenowego, o czym 
będzie mowa, zostały ustalone przez Radę Ministrów. Podob­
nie szeroki zakres decyzji posiada Prezydium Rządu, które jest 
powołane do ;kierowania gospodarką narodową 31). 

Państwowa Komisja Planowania GospodarczeglO 

Jak wyjaśnia cytata, zamieszczona na początku tego roz­
działu, PKPG jest kierowniczą komórką planowania gospodar­
czego. Przewodniczący PKPG jest jednocześnie wicepremierem 
i niej ako przewodzi zespołowi ministrów gospodarczych. 

PKPG kieruje całokształtem planowania gospodarczego. 
Opracowuje instrukcje w ~rawie sposobu sporządzania pro­
jektów planów, projektuje wytyczne planu, opracowuje sam 
plan na podstawie tych wytycznych, sprawdza plany wycin­
kowe poszczególnyc;h ministerstw oraz kontrOluje wykonanie 
planu. 
Koordynując działalność gospodarczą wszystkich działów za-

_ rządu państwowego, PKPG ma prawo wpływać na oóJ."ganizo­
wanie nowych przedsiębiorstw (zgoda PKPG jest konieczna' 
do utworzenia przectsiębiorsbwa) i kształtowanie cen przez mi­
nistrów. PKPG decyduje o tym, które artY'kuły należy uważać 
za reglamentowane, co w konsekwencji pociąga za sobą zmia­
nę warunków obrotów danym artykułem. 

Jeśli ponadto uwzględni się, że komisje arbitrażowe, upra­
wnione do zmieniania i anulowania umów planowych, któ­
re są podstawą prawną i normatywną dystrybucji masy to­
warowej pomiędzy przedsiębiorstwami uspołecznionymi, uza­
leżnione są od PKPG, która może uchylać wyroki Głównej Ko-

29) Dekret z dn. 24 września 1947 r. o ustalanIu cen w przedsię­
biorstwach prowadzonych przez Państwo lub samorząd. DZ.U.R.P. Nr 
61, 1947, poz. 337. 

30) Dekret z dn. 1 października 1947 r. o planowej gospodarce na­
rodowej. DZ.UE.P. Nr 64, 1947, poz. 373. 

31) Dekret z dn. 21 września 1950 r. zmieniający ustawę o zmianie 
organizacji naczelnych władz gospodarki narodowej. DZ.U.R.P. Nr 44, 
1950, poz. 400. 
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misji Arbitrażowej, to przekonam~ się, .że PKP~ posiad~ ogrom­
ny wpływ na han<iel nie tylko Jako mstancJa planUJąca, lecz 
również jako instancja kontrolująca hand'el32

).. 

Ministerstwo Handlu Wewnętrznego 

Zakresem działalności tego ministerstwa jest handel wewnętrz­
ny 33) . W szczególności Ministerstw? Han<i1u; W~~ętrznego 
(MHW) planuje politykę inwestycYJną w dZledzl.~lle handlu 
wewnętrznego, posługuj ąc się 'w ~ych sprawac~ BlUrez.n ~o­
gramów Inwestycyjnych, regulUJe ~aop~trzem~, spozyCle 1 
handel oraz ma: pieczę nad rezerwami pl~nowym:. ~ orga­
nizuje sieć handlową i wyko~uje. nad m~ nadZ?r, a ~~c za­
kłada przedsiębiorstwa, nadaje kierunek ich dZlała~o~Cl oraz 
organizuje arbitraże pomiędzy podległym~ mu pr~dslęblOrst;wa­
mi. MHW wyznacza ceny na towar~, mezastr~~zone pod tym 
względem Radzie Ministrów, i okresla wysokosc zyskU brutto 
na poszczególnych szczeblach handlu 34). 

Przykładem drobiazgowej reglament~cji ~ ~ooe być cen­
nik zwrotów opakowań szklanych, kt.ory rozro~a ,;z~ery "typy 
butelek po winie oraz <izieli słoiczki po kremle Nlvea na 
słoiczki z pokrywkami i bez pokrywek 35). .' 

MHW ustala technikę handlu, normy i st~darty me~torych 
produktów oraz nadzoruje urządzenia techniczne: Dla zilustr~­
'Wania charakteru normalizac~i wart? .przy~ocz~c przykład, ze 
przepisy MHW w dziale wyrobow wędl1marskich l konser~ mięs­
nych rozróżniają 64 gatunki proo~tów .. A oto normy Jednego 
z nich, a mianowicie serwelatki miękkieJ: 

"Sur<lwce (ilości i charakterystyka): 
1) Mięso wołowe II klasy . . ......... . 
2) Mięso wieprzowe II kI. ......... . ... . 
3) Mięso wieprwwe III kl .......... . . . 
4) Tłuszcz ........................... . 

40 kg 
20 " 
25 " 
15 " 

----
Razem 100 kg 

32) nzURP Nr 64 1947, poz. 373, j.w. 30). 
U tawa: z · d~.·10 lutego 1949 r. o zmianie organizacji naczelnych władz 

s od' DzURP Nr 7 1949, poz. 43. 
g0:6e~:~ ~:~ 26°';~idzie~ik~ 1950 r: o przedsiębiorstwach państwo-
wych Dz U RP. Nr 49, 1950, poz. 439. .. . • • 

Dekret ~ dn. 5 sierpnia 1949 r. o reglamentacJI mektorych surowcow, 
'łfab katów i wyrobów gotowych. Dz.U.RP. Nr 46, 1949, poz. 341. 

po ustar;a z dn. 19 kwietnia 1950 r. o umowach planowych w gospo-
darce socjalistycznej. DZ.U.RP. Nr 21, ~950, poz. 180. . . 

Dekret z dn. 5 sierpnia 1949 r. o panstwowym arbitrazu gospodar-
czym. nz.U.RP. Nr 46, 1949, poz. 3~0. 

33) Dz.U.RP. Nr 7, 1949, poz. 43. J":'. 32) . 
34) Dz.U.R.P. Nr 61, 1947, poz. 337, ł'w, 29). 

Dz U R P Nr 61 1947, poz. 346, J.w. 24). 
35) za:rząd~e'nie M~istra Handlu ~ewn~trznego w sprawie zwrotu 

OPlI:kowań szklanych. "Monitor Polskl " , Sena A, Nr 93, 1950, poz. 1179. 
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Przyprawy i materiały pomocnicze: 
1) Przyprawy: 

1) Sól kuchenna . . . . . .... .... . .. .... 
; ) Saletra . . .. ... . ....... . . . . . ....... . 
4 ~ Pieprz .. . ........ . ....... . ... . ... . . 

Papryka .......................... . 
5) Cukier .................. . ....... . . . 

II) Osłonka: 
jelito wołowe, środlkowe lub przełyk 

Postać mięsa; i tłuszczu: 
Całość mielona przez siatkę 5 mm 

Wydajność: 

Przeciętna 87 % 
Granica dopuszczalnych wahań 85-90 % 

2,60 kg 
0,07 " 
0,10 " 
0,10 " 
0,25 " 

Zawart.ość wody w gotowym produkcie do 57%" 3 G). 

WreSZCIe, 'kompetencji MHW podlegają sprlliwy zatrudnienia i 
kadr handlu wew:nętrznego, wystaWY' i targi w handlu wewnętrz-
nym oraz badama naukowe w dziedzinie handlu wewnętrzne­
go37). 
. MHW bierze udział w planowaniu, nadsyłając zbiorczy pro­
Jekt planu dla całego resortu i rozpracowując definitYlWllY 
plan w swoim zakresie 38) . 

W wypadku uznania jakiegoś artykułu za reglamentowany 
MH~ (o ile ~any wypadek nie podlega kompetencji inneg~ 
minIstra) okresla zasady przeróbki, przewozu, obrotu i groma­
d~nia t~gO 3;r~ykułu. Wyznacza on także przedsiębiorstwa, 
ktore maJą ~llec wyłączne prawo do obrotów tym artykułem. 
Po~ad~o m~ze on wyznaczyć przedsiębiorstwa państJWowe, 
spółdZlelcze I prywatne, które obowiązane są do użyczania za 
Odpłatą, swoich . śr~dków tra~sport0'Yych, magazynów i u~ług 
w celu usprawniema obrotu l prze rob ki owego artykulu 30) . 

Planowanie terenowe 

K?nsek'~encją biurokratyzacji aparatu handlowego i scen­
trahzo~a~a ~YSpozycji w dziedzinie obrotów handlowych mu­
szą byc. zJa~lska marnotrawstwa. Występuje więc marnotra­
wstwo srodkow. trans~ortowych, pojawia się wiele niepotrzeb­
~ych formalnosci, ktore prowadzą do zwiększania personelu 
l wzrostu kosztów. Z drugiej strony, aparat handlowy, przy-

. 36) Zarządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego z dn. 7 kwietnia 
195~ r. w sprawie ustalenia rodzajów i gatunków oraz określenia skład­
nUI:O~ "wędJ.U:1, wyrobów wędliniarskich i konserw mięsnych. "Monitor 
PolskI , Sena A, Nr 43, 1950, poz. 500. 

37) Rozporządzenie Rady Minist rów z dn. 11 lutego 1949 r w spra­
wie zakresu działania Ministra Handlu Wewnętrznego. Dz.U.R.P. Nr 
10, 1949, poz. 62. 

38) Dz.U.R.P. Nr 64, 1947, poz. 373, j .w. 30) 
39) Dz.U .R.P. Nr 46, 1949, poz. 341, j.w. 32)'. 
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zwyczajony do otrzymywania przydziałów, nie szuka miejsco­
twych źródeł zaopatrzenia. 

Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów (instytucję tę zastą-
piło Prezydium RządU) uchwałą z dn. 7 sierpnia; 1950 r. wpro­
wadza terenowe plan~ zbytu. Zgodnie z tymi planami, nie­
które produkty danego terenu mają być użyte na miejscu 40). 

Poza rzemieślniczymi spółdzielniami pracy i rolniczymi spół­
dzielniami produkcyjnymi, plan terenowy obejmuje również 
zakłady przemysłowe, wytwarzające na potrzeby miejscowej 
ludności oraz nw potrzeby przemysłu kluczowego, kierowanego 
centralnie, lecz znajdującego się na danym terenie. 

Terenowe plany zbytu uchwalają wojewódzkie rady naro­
dowe na wni,osek prezydiÓW tych rad. Natomiast ramowe za­
dania planów terenowych ustalane są w Narodowym Planie Go­
spodarczym. Planom terenowym podporządkowany jest aparat 
handlu detalicznego poza powszechnymi domami towarowymi 
oraz poza aparatem dystrybucji detalicznej, który należy do Cen­
trali Technicznej, Centrali Produktów Naftowych, państwowe­
go przedsiębiorstwa, które zajmuje się handlem dziełami sztu­
ki i ustalaniem cen na dzieła sztuki, oraz aparat żywienia 
zbiorowego, wreszcie wagony restauracyjne i bufety wagono­
we 41). 

Aparat handlu detalicznego, pOdporządkowany planowaniu 
terenowemu, otrzymuje towary do rozdziału albo z hurtowni, 
kierowanych centralnie (przy czym rozdzielnik ustalany jest 
w planie terenowym), albo z zakładów przemysłu lub rzemio­
sła terenowego. 

Organy wojewódzkie i powiatolWe 

Wojewódzkie i powiatowe władze gospodarcze nie są więc 
tylkO wykonawcami poleceń władz centralnych, lecz same pro­
wadzą planową politykę gospOdarczą w określonych ramach 
i zgodnie z ogólnymi tendencjami planu ogólnokrajowego. 

Jednym z wydziałów w prezydium każdej WOjewódzkiej, ra­
dy narodowej jest wydzfał handlu. Jego Oddziały są odpowied­
nikami departamentów w Ministerstwie Handlu Wewnę-
t rznego 42) • 

Plany, dotyczące handlu hurtowego oraz plany, dotyczące 
Powszechnych Domów Towarowych, obj ęte są planowaniem 
centralnym. Są one jednak opiniowane przez wojewódzkie ko-

40) Józef W anago. Rola handlu w planowaniu drobnej wytwórczo­
ści. "2ycle Gospodarcze " Nr 8, Warszawa , 1951, str. 463 i nast. 

41) Dr H alin a Donathowa. Zakres planowania terenowego na rok 
1952. " Gospodarka Planowa" Nr 9, Warszawa, 1951, str. 7. 

42) Uchwała Rady Ministrów z dn. 10 maja 1950 r. Instrukcja Nr 8 
w sprawie organizacji wewnętrznej i etatów wydziałów prezydiów rad 
narodowych. " Monitor Polski" , Seria A, Nr 70, 1950, poz. 814. 
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misje planowania gospodarczego 'W' porozumieniu z wydziałem 
handlu wojewódzkiej rady narodowej 43). 

. Wo]e.wódzkie komisje planowania gospodarczego zajmują się 
rowmez opra~o~aniem woj ewódzkiego bilansu zasobów go­
sl!0darczych. W bIlansach tych kładzie się nacisk na wykaza­
n~e. stanu lokalnych sił wytwórCZYCh. Mają one być przewod­
mkiem ~la terenowych organów handlowych w ich wysiłkach 
zmierzaJ.ących do na:viązania bezpośredniego kontaktu pomię~ 
~~ ~~~Jscową wytworczością a miejscowym handlem detalicz-

.Jak dotych?z.as, plany powiatowe nie są przewidziane. Po­
~Iau;>we komISJe planowania gospodarczego, które opracowu­
Ją bilanse ~wego terenu, są - jak się wydaje - zaczątkami 
g~spodarczeJ organizacji powiatu, a może i planowania po­
wIatowego. 

IWntrola aparatu handlowego 

Państwowa ~P~kcj~ Handlowa jest urzędem, który podle­
ga MHW. zaJmu~e SIę ona inspekcją całego aparatu handlu 
w.ewnętrznego. Głowny. ~pek~or. mianowany jest bezpośred­
mo przez MHW, a WOJ~wodzkle l powiatowe inspektoraty _ 
prze~ ~ w porozumIeniu z odpowiednimi radami narodo­
"'7ml. Pa~stwowa InspekCja Handlowa czuwa nad dystrybu­
cJą tow~row, ich ~akośc!ą, cenami, marżą zysków oraz nad 
sprawnoscią obsługi. Pans.twow~ Inspekcj a Handlowa, prowa­
dz!j,c kontrol~, pO~ługUJe. SIę,. mIędzy mnymi, materiałem, któ­
ry dostar~zaJą kSIęgi zazalen oraz wiadomościami, dotyczący­
mi . reakCJI władz poszczególnych przedsiębiorstw na te zaża­
len~a;. Wszystkie ~sięgi, dokumenty 1 urządzenia są do dyspo­
ZYCJi przedstawicIela PIH. W razie stwierdzenia jakiegoś prze­
stępstwa, org:my PIH mają prawo natychmiastowego zamknię­
cia przedsiębIOrstwa. Jeśli jednak nie ma podstaw do tak dra­
styc~eg~ zarządzenia, wówczas Państwowa Inspekcj a Handlo­
wa 'kIeruJe ~prawę na drogę sądową. Należy zaznaczyć, że kon­
trola PIH Jest uzupełnieniem kontroli wykonywania planu 
prze~rowadzanej na drodze sprawozdawczości "wewnątrzresor~ 
toweJ" 45). 

stan i sposób wykonywania planu może być takie sprawdza­
ny przy pon:OC! dokładnej kontroli stanu kasy i ruchu gotów­
ki w przedSIębIOrstwach uspołecznionych. Głównym kontrole-

d 43
k
) Józef Zar,?Dba. Planowanie terenowe na nowym etapie. " Gospo­

ar a Planowa Nr 7, Warszawa, 1950, str. 314-323. 
44) Uchwał~ Rady ~in~~t!ÓW z dn. 12 kwietnia 1950 r. Instrukc'a 

Nr 6 w spraWIe organU3CJl 1 zakresu działania wojewódzkich oraz ~_ 
A
wiatowych komisji planowania gospodarczego. "Monitor Polski" Seria 

, Nr 57, 1950, poz. 658. 
45) Dekret z dn. 21 września 1950 r. o Państwowej Inspekcji Hand-
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rem w tym zakresie jest Narodowy Bank Polski, a narzędziem 
tej kontroli _ przymus obyatu bezgotówkowego 46) • 

Trudno ocenić, jak dalece ta kontrola handlu jest skuteczna. 
Następująca relacja z "Trybuny Ludu" może świadczyć, że czyn­
niki, sprawujące kontrolę, skłonne są do zbywania swoich zadań 
przez formalizowanie. . 

W jednym z zwkla!dów żywienia zbiorowego podano w dniach 
1, 2 i 3 października wędzonkę z robakami. Tak br.zmiała skarga 
stołownika. Bliżej niesprecyzowany organ kontroll bada sprawę 
i nie odpowiada. Na powtórne zapytanie poszkodowanego daje 
odpowiedź, że skarga została oddalona jako nieaktualna, ponie­
waż obecność robaków stwierdzono tylko w kiełbasie, a nie 'W 

wędzonce i to w kiełbasie, podanej nie pomiędzy 1 a 3 paździer­
nika, ale w dniu 30 września 47). 

Tru<1'no jest uogólniać przytoczony fakt. Ale czyż zdenerwowa­
nie autora. artykułu nie jest pewnym symptomem reprezenta­
tywności zjawiska? 

Przedsiębiorstwa i ich struktura 

Zanim przejdę do opisu strumieni wymiany w gospodarce pol­
skiej, chciałbym zatrzymać się nad charakterystyką podstawo­
wego ogniwa łańcucha wymiany, jakim jest przedsiębiorstwo 
handlowe. 
Przedsiębiorstwa handlu wewnętrznego powoływane są do ży-

cia. przez MHW w celu wykonania zadań, wynikających z naro­
dowego planu gospodarczego (dlatego wymagana jest zgoda 
PKPG). 

Istnieją dwa typy przedsiębiorstw państwowych, a więc i han­
dlowych, które interesują nas w tej pracy. Różnica pomiędzy ty­
mi dwoma typami polega na różnym rejestrowaniu w budżecie 
państwa ich działalności. Pierwsze z nich związane są z bud­
żetem państwa tzw. rozrachunkiem gospodarczym, co znaczy, że 
do budżetu państwa wchodzą tylko wyniki ich działalności go­
spodarczej, wyrażające się w zyskach lub stratach. Drugi typ 
Obejmuje tzw. przedsiębiorstwa budżetowe. W tym :"'YPadku do­
Chody i wydatki przedsiębiorstw wchodzą do budzetu. 
Zarząd nad przedsiębiorstwem sprawuje dyrektor, który jest 

mianowany i zwalniany przez MHW 48). 
wymieniony dekret ustala zasadę jednoosobowegO kierownic­

twa przed'Siębiorstwem. poprzednio stosowano zasadę kolegialno­
ści a mianowicie dyrekcja była ciałem zbiorowym, złożonym z 
ki~rowników działów; zbh .. rowa była również odpOWiedzialnOŚĆ za 
przedsiębiorstwo. Kierownictwo jednoosobowe wprowadzono na 

lowej. Dz.U .R.P. Nr 44, 1950, poz. 396. 
46) Dz.U.R .P . Nr 41, 1949, poz. 294, j.w. 25>-
47) Krytyczne sygnały punktem wyjścia. " Trybuna Ludu" , W ar-

iZawa, 22 grudnia 1950. 
48) Dekret z dn. 26 października 1950 r. o przedSiębiorstwach pań-

stwowych. Dz.U.R.P. Nr 49, 1950, poz. 439. 
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przełomie lat 1950 i 1951. Zasada kierownictwa jednoosobowe­
go oznacza, że każdy dział posiada tylko jednego kierownika, 
każdy pracownik podlega tylko jednemu kierownikowi i odbie­
ra p olecenia tylko od jednego kierownika: oraz, że każdy pra­
cownik jest sam, bezpośrednio odpowiedzialny za pOwierzone mu 
sprawy. Zasada ta oznacza również, że gradacja z punktu wi­
dzenia stopnia kwalifikacji zawodowych pOkryw·a: się z hierar­
chią z punktu widzenia decyzji w zarządzaniu przedsiębior­
stwem. Dotychczas brak było współzależności pomiędzy t ymi 
dwiema skalami zaszeregowania personelu przedsiębiorstw 49) . 

W ten sposób zrealizowano zasadę, o której mówi Lenin: 

" Wszelki duży przemysł maszynowy wymaga istnienia jednej 
woli kierownika, któremu w procesie produkcji powinnY' być pod­
porządkowane setki i tysiące ludzi, cały kolektyw pracowni­
ków danego przedsiębiorstwa. Ani kolej żelazna, ani transport, 
ani ciężkie maszyny i przedsiębiorstwa w .ogóle nie mogą pra­
widłowo funkcjonować, jeśli nie ma jedności woli, 'Wiążącej 
ogół pracujących w jeden organizm gospodarczy, pracujący z 
dokładnością mec1n.anizmu zegarowego " 50). 

Zasada jednOOSObowego kierownictwa jest także narzędziem 
walki z kapitalistycznymi predyspozycjami 'VI' psychice pracow­
ników. O tym aspekcie jednoosobowego ,kierownictwa tak mówi 
Lenin: 

" . .. zarządzaj bez najmniejszego wahania, Z2.rzą<lzaj silniej 
niż przed tobą zarządzał kapitalista. W przeciwnym razie nie 
pokonasz ~o" 51). 

Tylko w jednym ze znanych mi tekstów prawnych jest mowa 
o funkcji ciY.rektora przedsiębiorstwa. W danym wypadku cho­
dzi o funkcje dyrektora przedsiębiorstwa Miejskiego Handlu 
Detalicznego. "Dyrekcja uprawniona: jest do wykonywania 
wszystkich czynności, związanych ze zwykłym zarządem. In­
ne czynności mogą być wykonywane tylko za zgodą Ministra 
Handlu Wewnętrznego" 52). 

W przedsiębiorstwach państwowo-spółdzielczych uwzględ­
niooOY jest pewien wpływ organizacji spółdzielczych na struk­
turę i zadania tych przedsiębiorstw. Działalność ich znajduje 
się pod n adzorem MHW 153). 

49) Michał Doroszewicz. Zasada jednoosobowego kierownictwa w 
przedsiębiorstwach gospodarki planowej. "Gospodarka Planowa " Nr 
l, Warszawa 1951, str. 20-29. 

50) W.I. Lenin. Dzieła. Wyd. rosyjskie, T. XXVII, str. 186. 
51) W.I . Lenin. Dzieła. Wyd. rosyjskie, T. XXVII, str. 45. 
52) Zarządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego z dn. 27 maja 1958 

r. w sprawie utworzenia przedsiębiorstw Miejskiego Handlu Detalicz­
nego. "Monitor Polski " Seria A, Nr 68, poz. 811. 

53) Ustawa z dn. 21 maja 1948 r. o centralach spółdzielczo-państwo­
wych. Dz.U.RP. Nr 30, 1948, poz. 201. 

Ustawa z dn. 21 maja 1948 r. o przedsiębiorstwach państwowo-spół­
dzielczych. Dz.U.RP. Nr 30, 1948, poz. 202. 
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Umowy planowe i komisje arbitrażowe 

. . . t społecznione mają obowiązek 
W.szyst~ie pr~edslęblOrs w~ ~tóre precyzują ilość, jakość i 

zaWIerama umow plan.oWY~ "U na przykład, przedsiębiorstwo 
termin dost awy towarow. . es , ma rzekazać placówkom 
handlu hurtowego, handlufącl~ s~~~~' Skór: określoną ilość skó­
handlu detalicznego z cen ra l ~ wa dotycząca t ej operacji, 
ry w ciągu roku, . t o um~wa ~s~~uj~ konkretnych detalistów 
precyzuje dokładme termmy, filie centrali Zibytu. Umowy pla~ 
oraz konkretne m~gazyny czy t warów. Mają one powodowac 
nowe dotyczą takze przewozu o 

d . dzinie t ransportu oszczędności w Zle . ~ów planowych utworzo-
Jednocześnie z 'Y'?rowa~ze.r:lem ch które mogą zmieniać za­

no instytucję ~OmlsJI a~bltr::zo7Jb .;. ogóle anulować jej waż~ 
warte <W umOWIe . ZOb?Wl~Za;uana sprzeczna z postanowieniaml 
ność, o ile uznaJą, ze Jes o o Komisje arbitrażowe zale:i'J­
narodowego planu g~sPodar~:~ekwenCji, system umóW plano-
ne są od PKPG, a WięC, w G 54) 
wych znajduje się pod nadzorem PKP . 

Skup i kontraktacja. 

. t . . a na celu ściągnięcie ziemio-
Akcja. skuP:U l kOlntrll:k ~aCJ\c~ na potrzeby przemysłu i zao-

płodów ze WSl w ce u uzyc., ' 
t nia miast w artykuły zy.wnosciewe. . . _ 

pap~~~YdiUm Rządu ustala ;orocznie plan ~!~ir~~~~~ ~:~u 
czając kontyngenty ~Oj~~os~~ie. ~e:e~iosek wojewódzkich 
Skupu i K<lntraktacJl ( . - . towe plany skupu. Wo-

d wych - zatWierdza powła. .. to 
rad naro o . CUSK zatwierdzają wnioski pOWIa -
jewódzCY pełnO~lOCm~y dotyczące podziału kontyngentów sku­
wych rll:d naro o~~ 6lne gminy. Wreszcie, gminne rady na ­
pu pomlędtZYI ?OSk

Z 
WO;y i terminy sprzedaży dla poszczególnych 

rodowe us a aJą 

gospOdarstw: . Same mocy Chłopskiej wraz z Cen-
Spółdziel:ue gm:X:~zielni '~amopomoc Chłopska" wykony-

tralą Rolmczych po należy planowanie, organizacj a: i 
wuj ą plan skupu. Do C:!~~ 
nadzór nad całością akCJI. ) 

Zbyt artykułów żywnościOWYCh 

nizac·i zbytu artykułów spoż;y1V!czych mo­
W str~~u:~e o:gdn

a 
eJ· si rony biura i dyrekcje l'Jbytu central-

żemy odrozulc, z Je , 

dn 19 kwietnia 1950 r. o umowach planowych w gos-
54) Ustaw,a ?' ' . U R P Nr 21 1950, poz. 180. . 

podarce SOCJahstycz~ei. ~ :Mbu~trów z' dn. 23 lipca. 1951 r. w spraWIe 
55) Rozporządzetnie p~anowym skupie zbóż. Dz.U.RP. Nr 39, 1951. 

wykonania dekre u o 
poz. 299. 5' 1951 r o utworzeniu Centralnego Urzędu Sku-
puu~t~t~~:~~:ji.~i.t .R.P. Nr 30, 1951, poz. 234. 
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nych zarządów przemysłów spożywczych (Zbyt pr.cduktów 
przemysłu spożywcz-ego) orez, z drugiej strony, - Polskie Za­
kłady Zbożowe (zbyt zboża). 

PZZ Skupiają w swych rękach obroty, magazynowanie i prze­
twórstwo zboża. POdlegają im młyny handlOWe (które stano­
wią własność PZZ lub znajdują się pod ich zarządem), dokony­
wujące przemiału dla PZZ, oraz młyny gospodarcze, które są 
upoważnione do przemiału tyl>ko dla określonYCh kategorii osób, 
jak producenci rolni, członkowie spółdzielni prOdukcyjnych i 
OSOby, które otrzymują zboże w charakterze wynagrodzenia za 
pracę· Ministerstwo Handlu Wewnętrznego ustala normy prze­
miału, rozkurzu i manca or,az wyznacza opłaty w naturze za 
przemiał. Zakaz magazynowania zboża w młynach g.ospodar­
czych oraz ograniczenie kategorii osób, do tego upra.-wnionych, 
kompletuje system kontroli nad obrotem Zbożowym 56). 

Hurt i detal artykułów żywnościowych 

Zbyt obu typów (przemysł spożywczy i PZZ) dzieli się po­
między dwa główne trzony org·anizacji hurtu spożywczego: 
miejski i wiejski. Pierwszy jest w rękach Centrali Spożywczej, 
która na początku 1950 r. liczyła 142 hurtownie i 148 filii. 
Wiejski hurt spożywczy oddano w ręce Centrali ROlniczo-Spół­
dzielczej "Samopomoc Chłopska" 57). 

Każda hurtownia ma prZYdzieloną na stałe grupę detalistów, 
których za.-opatruje 58) w miarę swych możliwości, uwzględnia­
jąc 2lapotrMbowanie w następującej kolejności, a więc: zakła­
dy wyżywienia zbiorowego, pieka.rnie, inne wytwórnie wyrobów 
mącznych, uspołecznione <Jrganizacje handlu detalicznego i 
prywatne sklepy rozdzielcze. Wszyscy detaliści, poza sklepami 
prywatnymi, wciągnięci są do kartoteki hurtowni. Mają oni obo­
wiązek stałego informowania hurtowni o wysokości przewidy­
wanego za.potrzebowania. Hurtownia ma prawo modyfikować 
tego rodzaju przewidywania. 

Na wsi detal spożywczy reprezentuje sieć spółdzielni gmin­
nych, w mieście zaś - wydział spożywczy P,owszechnych Domów 
Towarowych (PDT), sklepy spożywcze Miejskiego Handlu Deta­
licznego, sklepy wzorcowe Centrali Spółdzielni oraz spółdzielnie, 
zrzeszone w Związku Spółdzielni Spożywców 59). 

56) T. Chęciński. Handel spożywczy na nowym etapie. "Zycie Go­
spodarcze" Nr 5, Warszawa, 1950, str. 227 i nast. 
Rozporządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego z dn. 2 listopada 

1950 r. w sprawie obrotu zbożem i głównymi przetworami zbożowymi. 
OZ.U.R.P. Nr 2, 1951, poz. 15. 
Zarządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego o Polskich Zakładach 

Zbożowych. "Monitor Polski" Seria A, Nr 88, 1950, poz. 1109. 
Rozporządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego z dn. 30 listopada 

1950 r. w sprawie przemiału zbóż. OZ.U.R.P. Nr 2, 1951, poz. 16. 
57) Chęciński. Handel spożywczy itd., j.w. ,56). 
58) Dz.U.R.P. Nr 2, 1951, poz. 15, j.w. 56). 
59) Chęciński. Handel spożywczy itd., j.w. 56). 
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Zbyt artykułów nieży;wnościowych 

t kże centralami zbytu) dysponu-
Centrale handlow~. (zwan~ .: nży przemysłu. Jeśli przemysł 

ją całością produkcjI ?'aneJ ra, . artykułów wówczas powsta.­
produkuje kUka zasa~mc~ych t~~~ odstępov.:ane są jakiejś in­
je kilka central lub me~tore ~r l handlowe istnieją równoleg­
nej branżowej centrali. ce,n ra e mysłów wobec których re­
le do centralnych zarządow .~rz;;płyWając w ten sposób ~a 
prezentują p~~zeby konsumc~owe mają możność nie prZYJ­
plan produkcJI, ~entral: h~e odpowiadają obopólnie ustalo­
mowania artykułow, ktore 

nym planom. dl składa się zarząd główny, który 
Na centralę han OWi t ę z wytwórni i załatwia for­

podpisuje kontra~ty na os aw ej przez placóWki terenowe. 
malności sprzed~zy, dOk~YWpi~granicza się do wykonywania 
Rola tych ostatruch w Za! u 00 
kontraktu, za.wartego przez centralę ). 

Hurt i detal artykułów nieiywnościowych 

( odkreślam że terminem "zbyt" 
W prżeciwieństwie do zbytu, tP UJ'ące be~pośrednio po wypro-

. . gniwo wymiany nas ęp 
obeJmUJę. o ) kt 'ry 'jest jednolicie zorganizowan-y; w, ~en­
dukowamu towaru, o. 'i detalu Występuje większa rozno­
trale handlowe, w .c.rg~mza~ dlu detalicznego są: spółdzielnie 
rodność. Na wsi. ~pa.l"aDem a~owarowe; w miastach: placówki 
gminne oraz WIeJskIe omy hnych Domów Towa-

H dl Detalicznego i Powszec . 
Miej&kiego ano u.. we sklepy central i zakłady zy-
rowych oraz społdzlelme, wzorco 

wlenia zbiorowego ... kim istnieje powiązanie organizacji zb'y-
O 11: ":' handl~ WleJS , stanowią hurtownie Związku s~oł­

tu z SIeCIą detalIczną, które dl iejskim brak jest ogmwa 
dzielni gminr:ych~ o ~~e wa h~fęc uo~iWO najbliższe produkcji, 
hurtu. ?rgamzacJe z raf'handlu hurtowego. ponieważ, są one 
posia~aJ ą . Wł~S~y d ap~ranżowymi, sklepy detaliczne, kt~r~ :~­
orgamzac~aml,. Je ~o muszą zaopatrywać się w duzeJ ilC6-
prowadzaJą rozn~. 0V:'ar

y
, na s rawności miejskiego handlu de­

ci hurtowni. OdbIJa .SI~ to kosity Minister Handlu Wewnętrz­
talicznego i podn~sl J~go ł w dyskusji w sprawie Planu 6-le­
nego, Dietr~ch, z.abl~raJąc : ~elobranżOwego hurtu miejskiego, 
tniego, stWlerdZlł, ze bra ratu handlowego (1). 

stanowi jedną z bo~ączek ~:ówienia najbardziej charaktery-
Przechodzę obec~l~ . do handlu detalicznego w miastach, 

styczn'Ych form dZISIeJ~Zeg~ Domów Towarowych, Miejskiego 
a. mianowicie powszecr:ZY~zw ~ywienia zbiorowego. 
Handlu Detalicznego o . 

. '~ac'a i zadania central handlowych. "00-
60) M. Korolewl~z. OrgaDl~ Jawa 1948, str. 78 i nast. . . 

spodarka Planowa Nr 3, Wa!,sz os' odarki i budowy podstaw socJali-
61) Sześcioletni plan. r~NoJu gO:ogi" Nr 4, Warszawa, 1950, str. 7 

zmu w polsce. DyskUSJa. owe 
i nast. . 
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PDT są to wielkie magazyny, obliczone na obsłużenie dużej 
ilości iklijentów i posiadające dużą różnorodność towarów. W 
związku z tym zakupy ich są masowe i dlatego PDT są wyłą­
czone z orbity planowania terenowego. 

W przeciwieństwie do PDT Miejski Handel Detaliczny jest ty­
powym przedstawicielem planowania terenowego. Duże zróżni­
czkowanie sklepów (sklepy spożywcze, komisowe, domy dziecka, 
sklepy z półfabrykatami gastronomicznymi, magazyny opałowe, 
sklepy z przyborami gospodarstwa domowego itd.), ich stosun­
kowo skromne rozmiary, lizależnienie zarówno od miejskich 
rad narodowych, jak i od organów centralnych - oto ich ce­
chy cha.rakterystyczne. Na poc~tku 1950 r. liczba sklepów MDH 
wynosiła o,koło 2.0006~). 

Żywienie zbiorowe obejmuje .!tołówki, bary, jadłodajnie, ka­
wiarnie, pomocnicze zakłady przetwórcze. Zakłady te pOdpo­
rządkowane są radom narodowym i obj ęte terenowymi planami 
zbytu. Celem ich jest odciążenie kobiet w gospodarstwie domo­
wym, tak aby mogły one poświęcić się pracy w przemyśle i han­
dlu. 

Na zakończenie dodam, że w maju 1950 r. uspołeczniony han­
del detaliczny posiadał ponad ~.OOO '<li hurtowy - około 3.000 
placówek (3). 

Uwagi ogólne na temat handlu wewnętrznego 
\ 

Wysiłek kierowników oaparaill handlowego - zgodnie li pla­
nem na rok 1951 - zmierzał do obniżenia kosztów. W planie 
na rok 1951 przewidziane było następujące obniżenie kosztów 
handlu detalicznego, wyrażone w stosunku procentowym do 
kosztów na początku realizacji tego planu: iW' PDT - 11.7%, w 
MEn - 16,3 %, w Związku Spółdzielni Spożywców - 15,6 % i w 
spółdzielniach "Samopomocy Chłopskiej" - 6.1 %. Obniżenie 
kosztów nie było jednak jedynym hasłem tego ploanu. Hilary 
Minc, wzywając do obniżki kosztów własnych, nie ograniczył 
się tylko do karcenia niegospodarności i rozrzutności. Podkreślił 
on bardzo mocno, że zarówno organy partyjne, jak i organy 
administracji gospodarczej nie zwraca,ją dostatecznej uwagi na 
usprruwnienie i unowocześnienie techniki handlu64). 

62) Dekret z dn. 28 października 1949 r. o utworzeniu przedsiębiorstw 
Miejskiego Handlu Detalicznego. Dz,U.R.P. Nr 55, 1949, poz. 433. 

M.H.D. na usługach świata pracy. "Zycie Gospodarcze" Nr 3, War­
szawa, 1951, str. 162 i nast. 

Stefan Surzycki. Z zagadnień rozwoju uspołecznionego handlu deta­
licznego. " Gospodarka Planowa " Nr 4-5, Warszawa, 1950, str. 182 1 
nast. 

63) Tadeusz Sapociński. Rozwój h~dlu uspołeCZnionego w planie 
sześcioletnim. "Gospodarka Planowa ' Nr 12, Warszawa, 1950, str, 
670 i nast . 

64) Hilary Minc. Zadania gospodarne na 1951 rok. "Trybuna Ludu " 
Nr 53, 1951. 
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I ., . i handlu i obniżenie kosztów pośredni-
Usprawmen.Ie ~echnik ł zadań polityki gospodarczej w dzie­

ct:va: wysuwaJ ą SIę na ~zo °tym zadania analizy! rynkU, ~tóre są 
dZIDle handlu. Lączą Sl.ęl z przez kierownictwo POlitykI gospo­
również mocno podkres ane 
darczej. 

Władysław KOWALCZ.YK 
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. d t t ne rezerwy i kontrola cen uzdro-
36. PlanoWOŚć obrot0v.:~ os a ecz lit . Dziennik Gospodarczy" Rok 

wią handel państwowy. Rzeczpospo a l 
IV Nr 257 Warszawa, 194'1. 

, , . latach 1945-1947. "Rocznik Polityczny 
37. polityka aprOWlZaclY948jn';1: wczytelnik Warszawa, 1945. 

i Gospodarczy na rok., . 
ój handlu uspołecznionego w planll~ .. 6-

3S. sapocińskid' Tkadeusplz'n~~~ Rok V Nr 12, Warszawa, 1950. 
letnim. "Gospo ar a a, . 

. d Regulowanie płatności w obrOCie z za-
39. Sieben€lChen 4~~~n~~ny w Polsce. "Rzeczpospolita i Dzien­

granicą. Cleariną, r~~k VI Nr lS, Warszawa, 1949. 
nik Gospodarczy, . 

adnień rozwoju uspołeczruonego handlu 
40. Surzycki Stefan. Z z~ranowa" Rok V, Nr 4-5, Warszawa, 1950. 

detalicznego. "Gospodarka 
Ś· ś ' i zalety radzieckiego systemu rozra-

41. Szabanowa N. Wła ~~~spc~darka Planowa" Rok VI, Nr 6, War­
chunku bezgotówkowego. 
szawa, 1951. . . 

dnienia walki o realizaCJę planu 
42. Szyr Eugeniusz. Niekt~:~ ~:aDrogi" Rok IV, Nr 2, Warszawa, 

gospodarczego na. rok 1950. o 

1950. . n Rola Central Zbytu. "Rzeczpospolita i Dziennik Go-
43. TąSI~rRJOak'IV Nr 129 Warszawa, 1947. spodarczy , , 

Józef Rola handlu w planowaniu drobnej wytwórczości. 
44 .. wanagodarcze·" Rok VI Nr S, Warszawa, 1951. "ZycIe Gospo ' , 

. . powołanie Pelnomocnika do Spraw Składowa-
45. WOdZICki E., mgr·l·t i Dziennik Gospodarczy" Rok IV, Nr 319, nia Zbóż. "Rzeczpospo l a 

Warszawa, 1947. 
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d 4~ z~emba Józef. Planowanie terenowe na nowym etapie "Gospo-
ar a anowa" Rok V, Nr 7, Warszawa, 1950. - . 

47. Zawadzki Józef, mgr. Zagadnienie planowania w handlu ań 
~twow~~Ro' podległym Ministerstwu Przemysłu i Handlu. "Zycie GO~po= 

arcze k m, Nr 3, Katowice, 1948. 

~z TEKSTÓW PRAWNYCH 

l. Ustawa z dn. 2 lipca 1947 r. o Planie Odbud 
Dz.U.R.P. Nr 53, 1947, poz. 285. owy Gospodarczej. 

2. Rozporządzenie Ministra Przemysłu i Handl " ~947 r., wydane w porozumieniu z M ' . ' . u z. dn:. 5 slerpma 
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fów, Skarbu i Zdrowia w sprawie ustal .' w~aty, Poczt l T elegra­
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1947, poz. 346. pans wowym. Dz.U.R.P. Nr 61, 

194
3. Rozporządzenie Ministra Przemysłu i Handlu z dn 20 ś . 
7 r., wydane w porozumieniu z Mini tr . '.. wrze ma 

ustalenia wykazu artykułów SPoŻYWCZYChsp?m Ap:owlzacJI w sprawie 
mogą być wyznaczone ks l erwszeJ potrzeby, na które 

~~~{}~k1 o N~o~~,szlc:4~~~;~~~~ś~r ;;~u s6:~~~ażcha h~~~W:~t~k~~~~~ 
4. Dekret z dn. 24 września 1947 r t l' . 

stwach, prowadzonych przez Państw~ ~u~ a am~ Cd en w przedsiębior-
1947, poz. 337. samOlzą . Dz.U.R.P. Nr 61, 

5. Dekret z dn 1 października 1947 l . 
wej. Dz.U.R.P. Nr 64, 1947, poz. 373. r. o p anoweJ gospodarce narodo-

6. Rozporządzenie Ministra Aprowiz r . 
Handlu z dn. 22 grudnia 1947 r o oPł:fa l horaz ~nistra Przemysłu i 
Dz.U.R.P. Nr 5, 1948, poz. 35. . c przeffilałowych w naturze. 

cYI~y~t~~arozk ~~48~~~~~~~P~~~ ~2, °19~:,ń~t~~~~ planie inwesty-

8. Ustawa z dn 9 marca 1948 r d . 
na rok 1948. Dz.U.R.P. Nr 19, 1948,oP~:.r~3~~m plame gospodarczym 

9. Rozporządzenie Rady Mini tró - " 

~!€~~u ;;:~!~ ~z~e~f~pk~g~~cfat~~u~ieR14pgo~~~~t~I~;~~~yC~ o~~= 
. z. ... Nr 25, 1948, poz. 169. 

10. Ustawa z dn 21 maja 1948 t " 
wych. Dz.U.R.P. Nr 30, 1948, poz.r20°1. cen raiach społdzielczo-państwo-

11. Ustawa z dn 21 maja 1948 d' . spółdzielczych. Dz.U.R.P. Nr 30, 1~48~ :;:.e 2~~.blOrstwach państwowo-

R P
12. NDekr52et 1Z94dn. 25 października 1948 r. o reformie bankoweJ' .. r , 8, poz. 412. . Dz.U. 

Wł~~ u:~spoaw~ z~. 10 dluteg? 1949 r. o zmianie organizacji naczelnych 
ar nar o owej. Dz.U.R.P. Nr 7, 1949, poz. 43. 

14. Rozporządzenie Rady Ministró dn 11 l 
zakresu działania Ministra Handl w ~ . t utego 1949 r. w sprawie 
1949 r., poz. 62. u ewnę rznego. Dz.U.R.P. Nr lO, 

15. Rozporządzenie Rady Ministrów z dn 8 194 . 
~~~,e~z~zJ~ania Ministra Handlu Zagra:nic:~~~~ DZ.~~.;. s~a~~~ 
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341. 
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Polski" Seria A, Nr 43, 1950, poz. 500. 

22. Uchwała Rady Ministrów z dn. 12 kwietnia 1950 r. Instrukcja 
Nr 6 w sprawie organizacji i zakresu działania wojeWÓdzkich oraz po­
Wiatowych komisji planowania gospodarczego. "Monitor Polski " Seria 
A, Nr 57, 1950, poz. 658. 

23. Ustawa z dn. 19 kwietnia 1950 r. o narodowym planie gospodar­
czym na rok 1950. Dz.U.R.P. Nr 21, 1950, poz. 179. 

24. Ustawa z dn. 19 kwietnia 1950 r. o umowach planowych w go­
spodarce socjalistycznej. Dz.U.R.P. Nr 21, 1950, poz. 180. 
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26. Zarządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego z dn. 27 maja 1950 
r. w sprawie utworzenia przedsiębiorstw Miejskiego Handlu Detalicz­
nego. "Monitor Polski ", Seria A, Nr 68, 1950, poz. 811. 

27. Ustawa z dn. 21 lipca 1950 r. o 6-letnim planie rozwoju gospodar­
czego 1 budowy podstaw socjalizmu w latach 1950-1955. Dz.U.R.P. Nr 
37, 1950, poz. 344. 

28. Dekret z dn. 21 września 1950 r. o Państwowej Inspekcji Handlo­
wej. Dz.U.R.P. Nr 44, 1950, poz. 396. 

29. Dekret z dn. 21 "wrZEśnia 1950 r., zmieniający ustawę o zmianie 
organizacji naczelnych władz gospodarki narodowej. Dz.U.R.P. Nr 44, 
1950, poz. 400. . 

30. Dekret z dn. 26 października 1950 r. o przedsiębiorstwach pań­
stwowych. OZ.U.R.P. Nr 49, 1950, poz. 439. 

31. Rozporządzenie Ministra Hr.ndlu Wewnętrznego z dn. 2 listopada 
1950 r. w sprawie QJ:2.rotu zbożem i głównymi przetworami zbożowymi. 
Dz.U.R.P. Nr 2, 1951, poz. 15. 

32. Rozporządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego z dn. 30 listo­
pada 1950 r. w sprawie przemiahl zbóż. Dz.U.R.P. Nr 2, 1951, poz. 16. 

33. Zarządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego w sprawie zwrotu 
opakowań szklanych. "Monitor Polski", Seria A, Nr 93, 1950, poz. 1179. 

34. Zarządzenie Ministra Handlu Wewnętrznego o Państwowych Za­
kładach Zbożowych. "Monitor Polski", Seria A, Nr 88, 1950, poz. 1109. 

35. Ustawa z dn. 25 maja 1951 r. o utworzeniu Centralnego Urzędu 
Skupu i Kontraktacji. Dz.U.R.P. Nr 30, 1951, poz. 234. 

36. Rozporządzenie Rady Ministrów ~ dn. 2.3 lipca 1951 r. w sprawie 
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Prywatny pr%emysł, handel i r%emiosło 

I. PRYWATNY PRZEMYSŁ, HANDEL I RZEMIOSŁO W 1948 R. 

"Sektor pryWatny" 

"Czy chcesz utrwalenia w przyszłe' k t t·· . d~rczego, zaprowadzonego przez ref~r~~r~~~JI.ustrOJu ~osI?o­
me podstawowych gałęzi gospodarki kroj . l unaro o~le­
ustawowych uprawnień inicjatywy prywa~:ejJ?,,~ zachowaruem 

d 
~ak30brzmiało drugie pytanie referendum które odbyło się 'W' 

mu ~zer.wcru 1946 r Odz' . dl ł ' t . WlerCle a o ono proponowaną wów 
~:~~o~ukptaurn' ętgOSPOdar~łi-c~łOŚCi, na którą składałyby się trz; 

• ~ • S wowy, spo dZlelczy i pryw t M' , 
trzema sharmonizowanymi formami dZi!ł ny: lały byc one 
zgo.~ego z interesem warstw, zdefiniow~~~hgo.s~:odarCZego, 
R:zlm wygłaszał wówczas opinie o możliwości WS~Ół ludowe. 
~lędzy, poszczególnymi elementami gospodarki zastrz~:~·t:c po­
ble ogolne kierownictwo. Pod kierownictwem 'państwa' so­
mach współpra . . l W ra­m' ł d ,cy z mnyml sektorami gospodarka prywatna 

la a o egrac taką .oto rolę: 

pr:~d~a!:~~ti~~~~iębiorców prywatnych winna się kierować 
a) tych dziedzin g?SP.odar'ki, które zorganizowane w formie 

~~~b~~ęhkiPr~ed~lęblOr~tw dają najlepsze wyniki gospodar-
. ' ,e as ycznosci i bezpośredniemu udziałowi 

dZlałalnos~i gospodarczej prywatnego właściciel-a' w 
b) wytwórczosci, uzupełniającej i pomocniczej dia "wielkiego 

przemysłu panstwowego. 
Dla . z~iZOWiania. c~łoś~i zamierzeń Planu pionierska ini­

~~:m a przedslęblOrcow prY.Wia,t?ych winna być czynni­
piana PC!zytywnd k~' w ~Ycl,l dZledzmach, które nie są obj ęte 
. mI prl? u CJI Wlelklego przemysłu (a więc w zakre-

Sle dPr<ld~CF dla. zaspokojenia potrzeb dalszych rzędów i 
pro ukCJl meserYJnej) 1) ". 

Tak formułuje to XXII teza Narodowego Planu Gospodar­
czego. 

n~ -r:~~ye~i~z GKOłodZdlej. ":~półpraca pFZemysłu państwowego z prywat-
. ospo arcze , Nr l, Katowice, 1947, str. 13. 
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Sektor prywatny był pod wrażeniem nacjonalizacji, którą ad­
ministracja warszawska przeprowadziła po przejęciU władzy. 
Trzeba było czegoś więcej, aniżeli tylko określenia miejsca i za­
dań sekto['a prywatnego w gospoc1a.rce. To też Hilary Minc, za­
interpelowany w tej sprawie przez przedstawicieli Stronnictwa 
Demokratycznego, zachęca przedsiębiorców do współpracy. 
Sprawozdawca gospodarczy "RzeczPospolitej" tak to stresz-
cza: 

"Chodzi przecież w planie inwestycyjnym o całokształt po­
czynań przemysłu wszel'kich ka,tegorii dla podniesienia gospo­
darstwa krajowego. Przemysł prywatny wielu gałęzi niejedno­
krotnie nie zabiegał dotychczas o wzmożenie swej produkcji, 
obawiając się - mimo wyrażnego brzmieni~, odnośnych ustaw 
_ przejęcia przez Państwo przedsiębiorstw. Oświadczenie mi­
nistra Minca raz jeszcze rozwiewa te podejrzenia, wykazuje ich 
bezpodstawność. Rząd pl'la,gnie wszechstronnego udziału sekto­
ra prywatnego w akcji odbudowy Kraju. Pragnie wzmożenia 
jego produkcji i gwarantuje ciągłość prowadzenia przedsię­
biorstw drobnego przemysłu i rzemiosła, j ak również przedsię­
biorstw kupieckich, powołanych do rozprowadzania wytworów 
przemysłu i rzemiosła. Rząd pragnie popierać inicjatywę pry­
watną i pragnie wzmożenia jej aktywności, ab'Y' przedsiębior­
czość prywatna mogła spełnić wyznaczoną j ej rolę rw. ogólnym 
państwowym planie inwestycyjnym. Przemysł" prywatny i rze­
miosło nie może wahać się czy ociągać z przystępowaniem do 
inwestycji, z rozruszaniem produkcji" 2). 

Cytowane tutaj poglądy. stały się podstawą stosunku państwa 
i czynników blisko niego stojąCYCh do sektora pryw.a:.tnego na 
przeciąg paru lat, co najmniej do drugiej połowy 1948 r. Przed­
sięoiorczość prywatna włożyła wiele wysiłku, by odzyskać rów­
nowagę po wojnie i po zmianach, dokonanych przez reżim. 

planowanie a gospodarka prywatna 

pl,anowanie wyraża się w Narodowych Planach GospOdal"­
czych 3), które określają podstawowe zadania gospodarki pol­
skiej i stanowią "zespół wiążących dyrektyW! gospodarczo-po­
litycznych, określających treść 1 kierunek działalności społecz­
nej w celu pomnożenia gospodarstwa nar<ldowego, stałego pod­
noszenia poziomu materialnego i kulturalnego mas pracujących, 
zwiększania zdolnooci obrony kraju i przebudowy ustrojowej.4)" 

Zrozumiałe jest, że stosunek przedsiębiorczości prywatnej do 
systemu decyzji, zwanego planowaniem, jest decydujący z 
punktu widzenia rzeczywistej roli, znaczenia i stopnia uzależ-

2) L. R. stały rozwój pryWatnej przedsiębiorczości. "Rzeczpospolita", 
Nr 170, Warsz~a, 1946, str. 5. 

3) Dekret z dn. 1 października 1947 r. o planowej gospodarce naro-
dowej. Dz.U.R.P. Nr 64, 1947, poz. 373. 

4) Bronisław Minc. Wstęp do nauki planowania gospodarki narodo­
wej. Tom I, polskie Wydawnictwa Gospodarcze, Warszawa, 1950, 

str. 55. 
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nienia sektora prywatnego od ' 
ogólne ramy w J'akl'ch zn l łPanstwa. Łatwo sobie wyobrazić 

. . ' a az a się go -d k ' wl~dUJemy się, że "zas ok{):' spo ar a prywatna. Do-
społdzielczej i prywatn~j" ~e:s~e ~otrzeb go~p~darki publicznej, 
ulltalonej w planie" 5). ąpl według hIerarchii potrzeb, 

J~okkolwiek plan ustali zasadnic t . . 
sektorami i nakreśli hierarchię wa:~o:c~SU~kl . pO~lędzy trzema 
podarce, to jednak w stosunku d kt () oWIązuJących W gos­
s~sowana pOlityka nie przymusow~g S\. ora pr~atnego będzie 
ma takich warunków by gospod k o lerowama, lecz stwarza­
państwową Ta ro'zn' '. ar, a pryw,atna szła "w krok" z . lca w ustosunko . . 
prYTWatnej była, według Bronisław 'Yamu ~lę do gospodarki 
planowania pOlskiej demokracji l : MJ?ca, Slg~w:n specificum 
nowania SOwieckiego 6). U oweJ, w odrozmeniu do pla-

P~mysł i jego organizacja 

Przemysł prywatny w koń 1947 . 
zorganizowanych w Izbach ~u r hczył 18.199 7) zakładów, 
nlach przemysłowych. Izby pr:;m;sł owo-Handlowych i zrzesze­
osobą prawa publiczne o .: y y organem samorządowym 
Oto ich zad~nia. g , dbaJącą o dobro całej gespodarki: 

"Izby Przemysłqwo-Handlowe: 
a) wspÓłdziałają w stanowieniu 

!ub opz:acowywanie projektów ust ?raw przez ,opiniowanie 
l~ te~esow ,ogólno _ gOSPOdarCZYC~W t l krc:zpoz:ządz~n s':lb specie 
slęblOrczosć prywatna; , a Jak Je pOJmuJe przed:-

b) wykonują czynności admin' t· . zleconych przez Rząd bądź . lm s racyJne bądz w formie zadań 
nia; ,\\e w snym, stałym zakresie działa-

c) wspÓłdziałają nad ro . . . 
cjo.wanie i OrganiZOWanie~~;~Z:Jl~ ~osPCdarC~ego przez ini­
ogolnym, jak np. chłodni mag !lIC urzą,dzen o znaczeniu , azynow, bOCznIC itp. " 8). 

Zrzeszenia przemysłu pr t wymi, mają char.akter osór:'a nego są instytucja~i branżo-
specyficznymi zagadnieniami p;;;:o Pdr~łatne~o; zaJ~ując się 
P.H. " Zla u, me zalezą ,od l2!b 

" Zrzeszenia: 
1. ~ażają pogląd ~a~teresowanych przedsiębiorców 
~~n~r~~~nf~~unlęCla, kierując się przy tym in~!fs~~ 

2. bromą interesów danej branży; 

5) Ustawa z dn. 2 lipca 1947 r PI' Dz.U.R.P. Nr 53, 1947, poz. 285. • o anie Odbudowy Gospodarczej. 
6) Bronisław Minc O pl . t I t . 7) Ignacy Osipow No ::e rzy e .mm. Warszawa, 1947, str. 32-33 

Gospodarcze" , Nr 9a, ;:towi:e,r~~:JU tprz;mysłu prywatnego. "2YCi~ 
8) Mgr Tadeusz Kolodzi . I b ,s r. . 

przemysłu. .. życie GOsPOda~cze~' YN~r9zemKYSłOtWO~Handlowe i zrzeszenia. a, a oWlce, 1948, str. 4. 
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3. czuwają nad racjonalizacją i usprawnieniem warsztatów 
pracy, prowadząc akcję dydaktyczną i informacyjną oraz 
współdziałając przy organizowaniu konkretnych imprez u­
sprawniających, np. biur wspólnych zakupów itp. - tutaj 
na szczególne podkreślenie zasługuje funkcja zrzeszeń, po­
legająca na koncentracji potencjału pr<;ldukc:yjnego człon­
kowskich warsztatów pracy, tj. na zaWleramu np. z Cew-' 
tralnym Zarządem Przemysłu umów na dostawę wyrobów, 
wytwarzanych przez przemysł prywatny danej branży " 9). 

Każda firma, musi należeć do odpowiedniego zrzeszenia oraz 
do właściwej Izby P.H. 

Z przegl!!!du zadań tych instytucji widać wyrażnie (szczegól-
nie w wypadku zrzeszeń), iż rola ich w dużej mierze ma pole­
gać na centralizowaniu niektórych funkcji przedsiębiorstw pry­
watnych oraz na. wiązaniu ich tą drogą z sektorem państwo-
wym. 

Udział przemysłu w gospodarce planowej 

Bezpośrednie uzależnienie przemysłu pry,watnego od gospo­
darki planowej nastąpiło drogą udzielania koncesji lub zezwo­
leń na prowadzenie przedsiębiorstw, lecz środkiem najczęściej 
użJ'lWanym była polityka surowcowa, uzależniająca każdego pro­
ducenta, od dysponenta surowcami, którym jest państwo. 

Przemysb prywatny zawierał umowy wiązane z państwowymi 
dysponentami w sprawie zaopatrywania się w surowce i ma­
szyny, oddając wzamian instytucjom i przedsiębiorcom pań­
stwowym (poprzez centrale handlowe przemysłu prywatnego) 
artykułY przez siebie wyproduko~ne. Poza narzuceniem prze­
mysłowi prywatnemu ogólnyCh wytycznych 1 stypulacji umóW 
wiązanych, ponadto kierowano nim przy pomoCY' odcinkowych 
planów międzysektorowych (długoterminowe umowy pomiędzy 
przedsiębiorstwami różnych sektorów, oparte na zadaniach 
planowych) . Władze państwo,we, chcąc możliwie naj pełniej wykorzystać 
te narzędzia wpływania na, przemysł prywatny, nałożyły szereg 
zobowiązań na zrzeszenia przemysłu prywatnego. A więc: obo­
wiązek prowadzenia dokładnej, ewidencji wszystkich zakładów 
przemysłOWych. ze szczególnym uwzględnieniem ich stosun­
ków z sektorem uspołecznionym, i umożliwianie zaopatrywania 
przemysłu państwcweg'o przez koncentrowanie stosunków z 
przemysłem prywatnym w jego ośrodk!ach centralnych. 

Ze swej strony przemyst prywatny, ograniczony przez zalece­
nia ogólne, warunki dostaw surowców, koncesje, ścisłą ewi­
dencję i centralizację stosunków wymiennych, prowadzi pra­
cę nad planowaniem "oddolnym". Nazwą tą określa się sze­
reg wysiłków, które zmierzają do racjonalizacji produkcji, 
oszczędnego użycia siły r Oboczej, taniego inwestowania, na-

9) Mgr Tadeusz Kołodziej. Izby Przemysłowo-Handlowe itd., str. 4. 
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stawiania się w produk " i t t 
cjalizacji, wspÓlnej ak~~~ np~Z:d~i n:icir°irze?y, po~łębiania spe­
dania pomocniczych zakładów ę s w l wspolnego zakła­
współprac z inn' " przemysłowych oraz bliskiej 

. y yml gałęzlaml przemysłu i rzemiosła 10) . 
. Zespoł tych wszystkich ś.rodkÓWo i metod nie j est WS~_,l • .;. 

rownoznaczny z planowanlem . . ~e 
przemysłu prywatnego plan nie pom~~az w odniesieniu do 
tywnego, lecz jest _ zatwierdzon POSl~ a ch~rakteru normaJ­
dywaniem rozwoju 11). ym P zez panstwo - przewi-

Rzemi~""~ l' • ""'1" J,ego. organizacja 

O ile przemysł prywatny . 
warszawską po prostu za e~:r:.zany był prze~ a~inistmcję 
nej, o tyle rzemiosło było uznaw:! :~sf::rki ~apltal~~ycz­
spodarczej, najbliższą Chłopu i robotnikowl' ę ~ZlałallnOscl go-
marn t 

. ,ruema za syna 
o roB,wnego sektora socJ alistycznego 12) • 

Wobec tego powinowactwa pomięd . 
darką SOCjalistyczną, rzemiosło miało ~ r:em~~sł;m a gospo­
dar'ki socjalistycznej I tak il " ę t o~Jac obok gospo­
l ich zatrudnienie wYnosiły:' osc warsz atów rzemieślniczych 

1938 r. 
1946 r. 

Dość wal'$tatów 

550.000 
198.000 

a następnie, miały wynieść w: 

1947 r. 
1948 r. 
1949 r. 

234.000 
262.000 
290.000 

Zatrudn~eni 
(na dawnym 

obszarze) 
1.300.000 

593.000 

725.000 
812.000 
920.000 Ul) 

Rzemiosłu wyznacza się także istotną rolę w a araci 
darczym, a mianowicie uzupełnianie przemysłu :ańst;o!~~~~-

:'Państwo, kierujące przemysłem ma moŻIloś" ... 
dZlałalności przemysłu w' t h d ! d . c . me rOZWlJ ac 
jest dłu~oletnia tradycja i ~~ecy~~ ~:~~~nfa.dz~ . V:'Ym~gana 
~~ł~o! ze w naszym ustroj u gospoda.rczym obr~sta~I~ e ;i~)k\~~ 
ślni~ze~~r~.~~e~r~~~dl~h t;c~r~!~~~J;-stra z i ~akł~dY rzemie: 
wspołpracUJące, dokonywa się dzięki obecnej pOlil~~ ~ad~~~~:; 

10) Dr Roger Battaglia. Planowani 'l 
Gospodarcze" Nr 9a, Katowice 1948 e s~ P7~;:YS e prywatnym. ":.!:ycie 

11) Bronisław Minc O l .' t' '. . 12) Zb' i . P ame rzyletrum. Warszawa 1948 str 90 
sPodarcz~~n -J': 7!hri~~~~~eRZ1e:~OSł~ '; Polsce Ludo~ej. ,,'ZYCie Go-

13) Bronisław:Mm O i . ,s r. '. 94, 96. c. p ame trzyletrum. Worszawa, 1948, str. 91, 
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i rozbudowy gospodarki... opierającej się na prywatnej inicjaty­
wie rzemiosła, ZWiązanej z rozwojem wielkiego przemysłu" -. 

tak brzmiałO' sprawozdanie z mowy Minca14
). , 

Początkowo organizacja rzemiosła wzorowała się na formach 
przedwojennych i polegaŁ9J na łączeniu w cech rzemieślników 
tego samego zawodu. Zadaniem cechu była opieka nad członka­
mi i obrona ich interesów gospodarczychI Cechy łączyły się w 
Wojewódzkie Związki Cechów lub też w Izby Rzemieślnicze. Te 
ostatnie współpracowały z władzami państwowymi w dziedzinie 
opiniowania zarządzeń i ustaw oraz przedstawiania 'Wniosków 
i życzeń rzemiosła. Centralnym organem Izb Rzemieślniczych 
był z.wiązek Izb Rzemieślniczych R.P.15). 

priymus należenia rzemieślników do cechów oraz powoływa­
nie cechów nie przez rzemiosło, a przez wojeWÓdzkie władze 
przemysłowe, stanowiły novum wobec przedwojennego stanu 
rzeczy 16). 

Izby Rzemieślnicze roztoczyły nadzór nad cechami 17). 
Równocześnie z tymi przekształceniami, które samorząd rze­

miosła zmieniły w aparat administracyjny, powstały Rzemie­
ślnicze Centrale Zaopatrzenia i Zibytu, które zajęły się kalkula­
cją cen i kosztów wyrobÓW rzemieślniczych oraz zmonopolizo­
wały w swych rękach kontakt 'handlowy rzemiosła z przemy­
słem i handlem państwowym. Państwowy aparat gospodarczy 
i administracyjny mógł już łatwo w odniesieniu do rzemiosła 
stosować własną politykę gospodarczą18). 

Planowanie w rzemiośle 

Zadania gospodal'lki planowej w rzemiośle dzielone są na be:i­
pośrednie i pośrednie. 

Pierwsze pOlegają na podniesieniu stanu ilościowego rzemio­
sła, wzroście ogólnej wartości jego produkcji oraz nasyceniu ilo­
ściowym i jakościowym poszczególnych terenów warsztatami 
rzemieślniczymi. 

Natomiast drugie - pośrednie - polegają na kierowaniu pro-
dukcją rzemieślniczą przez dobór przydzielanych surowców, roz-

14) L. R. Rząd wobec rzemiosła. "Rzeczpospolita" Nr 201, Warsza­
wa, 1946, str. 4. 

15) Mgr Tomasz Roszkowski. Struktura organizacyjna samorząd· 
rzemiosła i organizacje rzemieślnicze. "Zycie Gospodarcze" Nr 7a, 
Katowice, 1948, str. 5-8. 

16) Dekret z dn. 3 kwietnia 1948 r. o częściowej zmianie prawa prze-
mysłowego. Dz.U.R.P. Nr 18, 1948, poz. 130. 

17) Dekret z dn. 21 kwietnia 1948 r. o zmianie ustawy z dn. 19 lipca 
1939 r. o izbach rzemieślniczych i ich związku. Dz.U.R.P. Nr 23, 1948, 
poz. 155. 

18) Mgr Tomasz Roszkowski. Cele i zadania Rzemieślniczych Central 
Zaopatrzenia i Zbytu. " :.!:ycie Gosp()tl,arcze " Nr 7a, Katowice, 1948, 
str. 5-8. 

Mgr Wł. Smoleński. Problemy, związane z zaopatrzeniem rzemiosła. 
"Zycie Gospodarcze " Nr 7a, Katowice, 1948, str. 24-26. 
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ciąganie na rzemiosło obowiązujących norm produkcyjn~h (np 
proporcji metali w stopach, obowiązkowych typóW wyrabianych 
przedmiotów), oraz wiązanie zakładów rzemieślniczych lub ich 
grup z państwowymi zakładami przemysłowymi, których plan 
produkcyjny staje się podstawą decyzji w rzemiośle. 

Handel prywatny na tle gospodarki 

Od samego początku władze gospodarcze administracji war­
szawskiej do handlu prywatnego odnosiły się z nieufnością. o­
ficjalnie oskarżany o powodowanie drożyzny, spekulację i wy_ 
zysk warstw pracujących, handel prywa.tny nie tylko nie miał 
perspektyw rozwojowych lub choćby jakiegoś miejsca w gospo­
darce planowej, lecz tylko tak długo był tOlerowany, j ak długo 
handel państwowy i spółdzielczy nie były w- stanie go zastą­
pić 19). 

Już od tzw. "bitwy o handel", rozpoczętej w maju 1947 r:, 
szereg zarządzeń zmierzało do ograniczenia handlu przez uza­
leżnienie wykonywania czynności handlowych od ,zezwolenia ad­
ministracyjnego oraz do bardzo ściSłej kontroli 20). 

Handel hurtowy, jako bliższy przemysłu, operujący większymi 
zakładami i nie utrzymujący bezpośredniego kontaktu z konsu­
mentem, mógł być szybciej przejęty przez państwo. Natomiast 
prywatny handel detaliczny dokony·wał w 1948 r. ponad połowę 
obrotów Z1) • 

Wobec tych tendencji - pomimo wysiłków Naczelnej Rady 
Zrzeszeń Kupieckich i Izb P.H., by ustalić udział handlu pry_ 
watnego w dostawach dla instytucji publicznych i sektora pan­
stwowego oraz określić marże zysku brutto dla handlu (różnica 
pomiędzy ceną zakupu i ceną sprzedaży w przedsiębiorstwie 
handlowym), - nie istniał zorganizowany udział handlu pry­
watnego w gospodarce planowej22). 

Zarówno produkty przemysłu, jak i rolnictwa, były przedmio­
tem obrotów handlu prywatnego. Państwo czuwało jednak nad 
poziomem cen przy pomocy urzędów i komisji kontrolujących. 
Poza tym wykonywanie czynności handlowych uzależniono od 
posiadania zezwolenia władz administracyjnych 23). 

Osobne zezwolenia były wymagane dla kaŻdego zakładu 
przedsiębiorstwa oraz na rozszerzenie lub zmianę przedmiotu 

19) Bronisław Minc. O planie trzyletnim. Warszawa, 1948, str. 122-
126 i 162-167. 

20) Marian Kalita. Przed zjazdem kierowników handlu państwowego. 
"Zycie GospodarczE''', Nr 17, Katowice, 1947, str. 7l3-7l4. 

21) Janusz Litwin. ABC Planu Sześcioletniego. Warszawa, 1951, str. 
46. 

22) L. R. Praca organizacyjna w prywatnym handlu hurtowym. 
"Rzeczpospolita" Nr 202, Warszawa, 1946, str. 6. 

23) Ustawa z dn. 2 czerwca 1947 r. o zezwoleniach na prowadzenie 
przedsiębiorstw handlOWYCh i zawodowe wykonywanie czynności hand­
lowych. Oz.U.R.P. Nr 43, 1947, poz. 220. 
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. wiednie oozwolenie powinni by-
działalności handloweJ .. O?PO . nabywcy konceSjonowanych 
li posiad~ć również dZH~r~woC~z~mania zezwolenia było p~zy­
przedsięblOrstw. Waru~kle l ., za przestępstwa popełmone 
gotowanie fachowe, n~:kara nosC ślne przestępstwa skarbowe 

. dla zyskU, niekaralnosc z~. rozmy zbyt wielka ilość zakła-
i etyka kupiecka. Z drugleJ ~tro~!, z planem mogły stanowić 
dów danej branży lu~ niezgo tO~C Warunki te dawały orga­
przeszkodę w uzyskamu zez~o ~m~:.vobodę. Zezwolenia mogłiy 
nom państwowym bardzo uZłyą że któryś z powyższych wa­
być cofnięte, gdy władz~ uzr;~ , 

runków nie zos~ał spełmony ). nienia przystąpiły do szybkiej 
Władze uZJbroJone w te ~p~a;kwidacji było tak duże, naw7t 

likwidacji handlu. Te~po .eJ l pewnym momencie nazwał Je 
w oczach Hilarego Mmca, ze w" Według jego własnych słó.w 
"awanturnictwem gospodarczym: t "nie rozumieć, że pan­
awanturnictwem gosI?odarCzyma/:kach dopuszcza do działal­
stwo ludowe na okr~sl~nych w " usiłować likwidować te ele­
ności elementy kaPlt~ll~t:czn~~:j wtedy, -kiedy nie ma ku te­
men ty w d"rod~e adnU~llslnry~~J i ekonomicznych warunków 25). 

odpOWlect.mch sOCJ a 
mu " ały ceny zanotowane przez 

Jeśli chodzi o .ceny , to ObOW~:~roduktów przemysłU pa~-
komisje notowan, a Wst~~: doliczenia zysków brutto do ?fl­
stwowego - ceny, tPOW h 26) Przestrzegania tych cen mlała 
cjalnych cen ?~r OWyc. . inst tucja wyposażona w pr~­
-pilnować KO~lSJa SP;cJaln~, bie ~r~śPieSZOnym i osadzama 
wo wydawarua wyrokow w .ry P magały jej w tym społeczne 
w obozie pracy przymusoweJ. o 
komisje kontroli cen 27). 

. . m stu i Handlu z dn. 22 sieTpn~a 
24) Rozporządzenie M~mstra przek iu zezwolenia na. prowadzenie 

1947 r. w sprawie oboWlązk1;l UZy~ a e ~kOnYWanie czynności band­
. biorstw handlowych I zawo ow 

:prz~~ę Dz.U.R.P. Nr 57, 1947, poz. ~Oi Handlu z dn. 22 siErprun. 1947 
l°';lozp~rządzenie Minis~ra. prze~ Administracji Publi9zncj i l\Ii~. 

d ne w poroZUlDlemu z.. . dz rzemysłowych oraz o trybie 
r.! wy tdz skanych o właściwo~Cl wł~ow~dzenie przedsiębiorstw hand­
~Ie~unka~h udzielania zezwole~ n~z~ośCi handlowych. Dz.U .R.P. Nr 
I wa h . zawodowe wykonywame lowyc I 
57, 1947, poz. 31~. . Cla. i plany gospodarcze. Warszawa, 1949, 

25) Hilary Mmc. OSlągmę . . ; 
6 walczaniu drozyzny I nadm.er-st~6)5 Ustawa z dn. 2 ~zerwc~ 1~. ~:'UR.P. Nr 43, 1947, poz. 218 .. 

Dych zyskÓW w. obrOCie ha;n 'sfrów ~ dn. 10 czerwca 1947 r. W spr~Wl: 
RozporządzenIa. Rady }\fiID. komisji cennikowych. Dz.U .R.P. Nr 4 , 

. cJ'i i zakresu dZiałania organlza . . 
1947, poz. 230. . 1945 r. o utworzeniu i za~eSle dzla-

27) Dekret z dn. 16 li.stopada1ki" nadużyciami i szkodnictwem gos­
. .. S eCJ'alneJ do wa z 

łania KomiSJI P 53 1945 poz. 302. wie 
podarczym·dDz.y.Rlad~rMin'istró~ z dn. 1~ ~zerwct ~4~e~ wD:~~.P. 
Rozpo~ą . zenie . cji społecznych konuSJI konro . 

powołama I orgaOlZa 
Nr 44, 1947, poz. 228. 



220 WŁADYSŁAW KOWALCZYK 

II. SZKIC SYTUACJI W 1951 R. 

Likwidacja struktury trójs.ektorowej 

~o okresie planu trzyletniego r . tro~sektorowej nastąpił okres la: az z: ~once?cJą gospodarki 
WOJU gospodarczego i budowy ~ d ~ szesCl~le~mego, planu roz­
wym okresie usuwa się wsz o s aw .socJalIzmu. W tym no­
Bierut formułuje to tak: ystko, co Jest obce socjalizmowi. 

"I?e.mokracja ludowa nie . t . wspołzy?ia różnorodnych usd~~· formą syntezy czy trwałego 
mą wYPIerania i stopniowej lik~~:f ~~ołlecznyc~, lecz jest for­
nyc?, a zarazem formą rozwi'ani a.cJI e em~nt~w kapitalistycz­
szlej gospodarki SOCjalistycznJej ":S/ umacmama podstaw przy-

~est rzeczą charakterystyczn' . . ~ma wprost o gospodarce p ą,: .~lan szesclOletni nie wspo-
Istnienia przez tu i óWdzie:;wa eJ, pO~:v~la domyślać się jej 
naniami całej gospodarki a dzn:czon~ r~znICę pomiędzy doko­
nego 29). o onanIamI sektora uspołecznio-

Poniżej pOdaję udział procento 
dukcji lub obrotach całości d wy ~e~tora prywatnego w pro-
1~50 r. włącznie oparte są na ru;efo t zIału .~o~P?darki. Dane do 
wIdywaniach 30). s a ys yce, poznleJsze - na prze-

W % % całości obrotów 
lub produkcji 

194tJ 1949 1950 1951 1955 

iPrzemysł i rzemio-
sło prywatne 21 11 6 

Przemysł prywat~y': 14 6 
(-) 1 

Prywatny handel de-
(-) (-) (-) 

tal1czny .......... 78 45 15 3 (-) 

( ) brak danych. 

Spośród trzech działów gos oda k patr~jemy, rzemiosło uznawate . r i pry~atnej,. które tu roz-
nadaje się do uspołecznienia u~es.t z~ d~ał, ktory najbardziej 

. aza SIę, ze rzemiosło pOwinno 

28) Bolesław Bierut Pod ta Nr l, Warszawa, str. 3'1. s wy ideOlogiczne partii. "Nowe Drogi " 
29) Ustawa z dn 21 li 195 darczego i budo . dstpca O ~. o 6-letnim planie rozwoju 

Nr 37, 1950, poz~4f.o a\v socjahnnu w latach 1950-1955. DZ~~ 
30) Mgr Jan Marzec Gospod k . . . 

"Gospodarka Planowa '" Nr 7 v:r a narodowa z perspektywy 6 lat. 
Hilary Minc. Zadania o ' arszawa, 1950, str . 298--309. 

Wyszawa, 1951, str. 49. g spodarcze na rok 1951. "Nowe Drogi " Nr l, 
anusz Litwin. ABC Planu SzeScioletniego. Str. 46-47. 
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przekształcić się w spółdzielnie. " Znakomita większość zakła­
dów rzemieślniczych dojrzała już w chwili obecnej do prze­
kształcenia w spółd,zielnie, czy to pracy, czy też typu usługo­
wego" 31) Tak pisano już w 1949 r. A niedawny głos wtóruje, 
że " . .. na odcinku rzemiosła rozwój idzie w kierunku uspołecz­
nienia rzemiosła in dywidualnego, co się łączy niewątpliwie z 
postępem technicznym i silną mechanizację rzemiosła" 32). 

Charakterystyczne jest, że badania nad tym problemem po­
wierzono instytucji, zwanej Centrum Doskonalenia RzeII'josła. 

Ilustracją różnego położenia rzemiosła oraz przemysłu i 
handlu może być lista zadań Centralnego UrzędU DrobneJ Wy_o 
twórczości (istniejącego przed utworzeniem Ministers;;wa Prze­
mysłu Drobnego _i RzemioSła), który m. in. przewiduje rozwój 
drobnego przemysłu państwowego i rzemiosła; przemysł prywat-
ny ma być tylko nadzorowany33). 

Proces uspołeczniania hamowany jest przez brak kadr, któ­
ry Bierut uważa za powód upadku wielu projektów gospodar-

czych. 
" Jeżeli ro1..w1j a się w szybkim tempie nasz handel socj ali­

styczny, wy~rając handel prywatny, to rzecz jasna, że od­
czuwamy coraz ostrzejszy brak wykwalifikowanych i kierowni­
czych kadr, nadających się i przystosowanych do pracy w no­
wych i trudnych warunkach handlu usp<>!ecznionego" 3.). 

Opinia ta stosuje się rówrueż do innych dziedzin gospodarki. 

Chal'akter i zakres dzia3'ania gospodarki prywatnej 

Władze gospodarcze są przekonane, że produkcja wyrobów 
nieseryjnych, przystosowana do potrzeb ludności, rozwój pro­
dukcji miejscowej, aktywizacja życia gospodarczego na tere­
nach mało ożywionych oraz produkcja pomocnicza dla przemy­
słu _kluczowego wymagają istnienia drobnej wytwórczości, re­
prezentowanej przez drobny przemysł państwowy, spółdzielnie 
pracy, rzemiosło i przemysł prywatny 35). 

Tak określonej roli w produkcji rzemiosła i przemysłu pry­
watnego odpowiada zależność od Ministerstwa Przemysłu Drob­
nego i Rzemiosła, kt óre sprawuje ogólny nadzór oraz admini­
strację centralną działalności przemysłowej 36). 

31) Kazimierz Gadomski. Drobna wytwórczość spółdzielcza i prywat­
na w gospodarce narodowej Polski. " życie Gospodal'cze" Nr 18, War-
szawa, 1949, str. 745. 32) Antoni Szczygieł. Niektóre zagadnienia terenowego rozmieszcze-
nia rzemiosła. " życie Gospodarcze" Nr 17, Warszawa, 1951, str. 969-971. 

33) Ustawa z dn. 7 marca 1950 r. o Centralnym Urzędzie Drobnej 
Wytwórczości. Dz.U.R.P. Nr 10, 1950, poz. 104. 

34) Bolesław Bierut. Sytuacja i zadania na odcinku kadr gospodar­
czyCh. "Zycie Gospodarcze" Nr 11, Warszawa, 1950, str . 537-540. 

35) Daniel Lwowski. Niektóre zagadnienia planowania w drobnej 
wytwórczości. " Gospodarka Planowa " Nr 12, Warszawa, 1950, str. 
673-676. 36) Ustawa z dn. 25 maja 1951 r. o urzędzie Ministra. Drobnego Prze-
mysłu i Rzemiosła. Dz.U.R.P. Nr 32, 1951, poz. 247. 
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Prywatny przemysł i rzemiosło mają być włączone do plano­
wania terenowego (por. artykuł o handlu państwowym) . W ra­
mach tego planowania mają otrzymywać zarówno surowce, jak 
i zamówienia. Korzystają z obsługi aparatu handlowego władz 
terenowych. 

Stosunki pomiędzy dwiema częściami drobnej wytwórczości -
uspołecznioną i prywatną - nie są oparte na zasadzie równo­
uprawnienia. Mianowicie, przepisy przewidują, że w wypadku 
dostaw, robót czy usług dla instytucji państwowych i sektora 
uspołecznionego zaangażowanie przedsiębiorstw prywatnych 
może nastąpić tylko wówczas, jeśli przedsiębiorstwa uspołecz­

nione nie są w stanie sprostać zadaniu ai). Przedsiębiorstwa, 
które są elementem gospodarki planowej, a więc, praktycznie 
biorąc, są częścią składową sektora uspołecznionego, mogą po­
nadto przejąć, na drodze wywlaszczenia, każdą nieruchomość, 
która mogłaby służyć lepszemu wykonaniu planu (co jest rów­
noznaczne z lepszymi warunkami produkcji tych przedsię­
biorstw). Ponieważ odwołania od' tego rodzaj u decyzj i załatwiaj ą 
władze państwowe z PaństJwową Komisją Planowania Gospodar­
czego w ostatniej instancji, prze.d~iębiorca prywatny może co 
najwyżej odwlec termin przejęCia przez państwo ~o przedsię­
biorstwa 38). 

Po zUkwidowaniu Izb Przemysłowo-Handlowych na wiosnę 
1950 r., jedyną reprezentacją przemysłu pozostały zrzeszenia 
przemysłu prywatnego wraz z ich organem nadrzędnym, a 
mianowlCle, Komisją Koordynacyjną Zrzeszeń Prywatnego 
Przemysłu. O składzie zarządów decyduje Ministerstwo Prze­
mysłu Drobnego i Rzemiosła .. Zrzeszenia, poza dotychczasowy­
mi uprawnieniami i zakresem działania, przej ęły niektó­
re czynności zlikwidowanych izb, a. więc: opiniowanie proj ek­
tów ustaw i składanie wniosków, wyznaczanie delega.tów do 
komisji i ciał zbiorowych oraz prowadzenie rejestru umów o 
naukę 311). 

Handel prywatny zorganizowany jest w zrzeszenia., pOdlegające 
Naczelnej Radzie Zrzeszeń Prywatnego Handlu i Usług. Jest 
to organiza.cja działu tolerowanego z musu, którego rola w go­
spodarce nie pOlega na posiadaniu jakiejś skromnej, ale orga­
nicznie uzasadnionej funkcji w gospodarce. Brak aparatu, 

37) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 19 lutego 1949 r. w sprawie 
dostaw, robót i usług na. rzecz Skarbu Państwa, samorządu oraz niektó­
rych kategorii osób prawnych. Dz.U.R.P. Nr 12, 1949, poz. 73. 

38) Dekret z dn. 26 kwietnia 1949 r. o nabywaniu i przekazywaniu 
nieruchomości niezbędnych dla realizacji narodowych planów gospo­
darczych. Dz.U.R.P. Nr 27, 1949, poz. 197. 
Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 2 sierpnia 1949 r. w sprawie 

przekazywania nieruchomości niezbędnych dla realizacji narodowych 
planów gospodarczych. Dz.U.R.P. Nr 47, 1949, poz. 354. 

39) Rozporządzenie Przewodniczącego Państwowej Komisji Planowa­
nia Gospodarczego z dn. 15 grudnia 1950 r. w sprawie określenia orga­
nów i instytucji, które przejmą niektóre sprawy należące dotychczas 
do zakresu działania izb przemysłowo-handlowych. D)!:.U.R.P. Nr 9, 
1951, poz. 71. 
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t dziś który mógłby całkowicie zastąpić handel prywatny, jes 
jedynym uzasadnieniem jego bytu. . 

Gospodarkę prywatną hamują ponadto - poz~ przeJmow~.­
niem przedsiębiorstw przez pa~stwo; wyd~w~mem. kon~esJI, 
Olityką surowcową czy przepIsamI admmlstraC~JnymI -

~ównież ograniczenia na rynku, odgórne kszta~towa~le elemen­
tów przedsiębiorstwa prywatnego i wkraczame w Jego struk-
turę wewnętrzną· .. . ~ ł 
Przeglądem tych dwóch typów ingerencJI panscwa uznpe-

nię dotychczasowe rozważania. 

Rynek 

Przedsiębiorstwa prywatne mogą być z góry odsunięte od 
zajmowania się przeróbką lub obrotem, czy nawet magazy­
nowaniem jakiegoś artykułu, gdy zostanie on uznany za arty­
kuł reglamentowany. Fakt uznani~ jaki.egoś dobra za. r~gla: 
mentowane ogranicza prawo posladama obrotu,. zuzycla. I 
przeróbki tego dobr!ll wyłącznie do wyznaczonych mstytucjI 
przedsiębiorstw 40) • . ••. • 

Zakres tego ograniczenia mozna zrozumlec dopIero wow-
czas, gdy przejrzy się listę artyk~łów reglamentowany?h .. ~a­
leżą do nich: papier do druku, zelastwo, zło~ ~etalI me~e­
laznych, zwierzęta gospodarskie, produkty U?oJ~ I od~adkI z 
uboju, mięso i przetwory mięsne; t~uszcze, skory I obuwIe, dru­
karnie i wydawnictwa, kolportaz pIsm, wełna owcza, złom wy­
robów ogniotrwałych, nie!ttóre nasion~ oleiste, ;wyroby gar­
barskie, materiały drzewne, zboże, skory futerkowe, metale 
nieżelazne. 

NaleŻY' dodać, że artykuły, produkowane przez sektor uspo-
łeczniony, na liście tej nie figurują· 

Jeśli do wymienionych powyżej artykułów dołączy się je­
szcze wyroby przemysłu państwowego, łatwo będzie zdać so­
bie sprawę z rzeczywistego zakr.esu ry~ku reglamentowanego, 
na który inicjatywa prywatna me ma zadnego wpływu. 

Tam, gdzie przedsiębiorstwa ~rywa~e zaopatr~~ne są w:a~ 
z przedsiębiorstwami uspołec~..rllOnymI, co ma mleJs~e chocby 
w centralach rozdzielczych, me są one ~rak~o,,:,ane rowno~zęd­
nie. Np. hurtownie rozdzielcze prze~w~row ~Do~ow~ch pOSIada­
ją w kartotekach wszystkich detal.lstow z :VYJątkiem prywat­
nych. Kartoteki te służą do stałeJ t kon~roh stanu ~odPattrze­
nia poszczególnYCh detalistów i s anowlą .~arancJ~ .os aw. 
Nieumieszczenie odbiorców prywatnych na ~lsci7 ~araza .Ich na 
braki w zaopatrywaniu w towar, a co naJmmeJ na meregu-
larność dostaw 41). 

40) Dekret z dn. 5 sierpnia. 1949 r. o reglamentacji niektórych surow­
ców półfabrykatów i wyrobów gotowych. Dz.U.R.P. Nr 46, 1949, poz .. 341. 

4i) Rozporządzenie Ministra Ba.ndlu. W~wnęt~ego z dno 2 bs~o­
pada 1950 r. w sprawie obrotu zbozem 1 głownYml przetworami zbOZII­
wymi. Dz.U.R.P. Nr 2, .1951, poz. 15. 
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Poza ograniczeniami, przytoczonymi powyżej, przedsiębior­
stwa prywatne mogą nabywać i sprzedawać różne artykuły. 
Sprzedaż ograniczona jest obowiązkiem przestrzegania ustala­
nych cen 42). 

Rynek pracy jest ściśle reglamentowany przez urzędy zatrud­
nienia, które centralizują w swych rękach zarówno popyt, jak 
i podaż 43 ). 

Płace robotników i pracowników umysłowych zakładów pry­
watnych określone są przez ogólnopolskie umowy zbiorowe, któ­
re posiadają moc obowiązującą, nadaną im przez Ministra Pra­
cy i Opieki Społecznej. Wszyscy pracownicy otrzymują płacę 
w wysokości 106,85% normy pOdstawowej pracowników przed­
siębiorstw państwowych, przy czym robotnicy otrzymują 
10-25%, a pracownicy umysłowi - 50% premii 44). 

Wszystkie najwaŻlli€jsze elementy rynku są więc albo usta­
lone w sposób sztywny, albo uzależnione od decyzji innych niż 
decyzje przedsiębiorców prywatnych. 

Przeds,iębiorstwo 

Każde przedsiębiorstwo, przemysłowe, rzemieślnicze lub też 
handlowe, posiada jakiś lokal. Kierownik przedsiębiorstwa pry­
watnego nie jest jednak jego dysponentem, bo, jak już wspom­
niałem, nieruchomość może być przejęta przez państwo w celu 
wykonywania planu gospodarczego. Ale nawet jeśli lokal ni€ 
jest zajęty, podlega ograniczeniom miejskiej rady narodowej, 
która zajmuje się planem rozmieszczania przedsiębiorstw45). W 
praktyce oznacza to, że miejska rada narodowa, kierując się za­
sadami ogólnymi, ustalonymi przez Państwową Komisj ę Pla­
nowania Gospodarczego i Ministerstwo Gospodarki Komunal­
nej, określa obowiązujące normy powierzchni dla biur, zalda­
dów i innych lokali użytkOWYCh. Części lokali, które przekra­
czają te normy, pOdlegają miejskim władzom kwaterunkowym. 
Jednocześnie zakazuje się przedSiębiorcy zmiany charakteru 
użytkowania lokalu bez zgody wojewódzkiej ~(JIffiisji lokalowej. 
Uniemożliwia to jednocześnie wprowadzenie zmian w produkcji, 
badania próbne oraz stosowanie metod produkcyjnych, które 
wymagałyby więcej miejsca, aniżeli metody przyjęte przez wła­
d2e, jako typowe i obowiązujące 46). 

42) Dekret z dn. 21 kwietnia 1948 r. o ustalaniu cen na niektóre ar­
tykuły w przemyśle prywatnym i spółdzielczym. Dz.U .R.P. Nr 23, 1948, 

poz. 157. d" URP 43) Dekret z dn. 2 sierpnia 1945 r. o urzędach zatru mema. Dz. . . . 
Nr 30, 1945, poz. 162. 

44) Systemy płac. Kalendarz robotniczy na rok 1951. Warszawa, 1951, 
str. 255-258. l kal . 

45) Dekret z dn. 21 grudnia 1945 r. o publicznej gospodarce o anu 
i kontroli najmu. DZ.U.R.P. Nr 4, 1946, poz. 27. . 

46) Dekret z dn. 21 grudnia 1948 r. o publicznej gospodarce lo~ala~. 
_ Obwieszczenie MinistJra Gospodarki Komunalnej z dn. 16 Slerpma 
1950 r. Dz.U.R.P. Nr 36, 1950, poz. 343. 
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Przepisy normalizacyjne nie ogranicza.ją się tylko do określa­
nia powierzchni lokalu, lecz również dotyczą metod pracy i 
sposobU produkcji. przedsiębiorca. nie tylko ~e~t ogranic.~ony w 
sposobie produkowania, ale i w mtensywnosCl. p:odukcJl, a to 
wskutek uprawnienia, jakie posiadają pr~edslęblOrstwa u~po­
łecznione a mianowicie do składania zeznan o maszynach meu­
żywanYCh lub niewykorzystywanych należycie przez przedsiębior­
stwa prywatne. W wypadku wpłynięcia tak~eg~ zgłoszenia wraz 
z zapotr zebowaniem maszyny przez przedslęblOrs~wo usp~lecz­
nione, władze przejmują maszynę za ?dszkodo.wanl~m. Jesll ma­
szyna nie była zarejestrowana, konflskata me daJ.e prawa do 
odszkodowania. Stopień należytego wykorzystarua maszyny 
ustala zarządzenie Państwowej Komisji Planowania Gospodar­
czego 47). 

Posiadanie środków transportowych przez przedsiębiorstwa 
prywa t ne jest również ograniczone. Np. nie mogą. one posia­
dać ciężarówek o nośności powyżej 3,5% t. Wszystkle samocho­
dy osobowe muszą mieć dobrze działające liczniki. Samochodom 
ciężarowym nie wolno wyjeżdżać dalej niż na odległość 50 km, 
a osobowym - nie dal€j niż 20 km od miejsca, w którym sa­
mochód jest zarejestrowany 48). 

Ponadto samochody przedsiębiorstw prywatnych muszą być 
w każdej chwili do dyspozycji władz (wraz z materiałem pęd­
nym), za odpłatą, na takie cele, j ruk: transport ziemiopłodów, 
rozładowywanie zatoru wagonów kolejowych, akcję walki z 
chorobami roślinnymi, odśnieżanie itp 49 ). 

Jak już mówiłem, wybór pracowników odbY'Wa się spośród 
kandydatów monopolisty siły roboczej, jakim jest urząd zatrud­
nienia. Natomiast przyjęci€ lub zwolnienie pracownika może 
nastąpić po wspólnej decyzji przedsiębiorcy oraz reprezentacji 
pracowników, którą jest Rada Zakładowa lub Delegat Zakła­
dów. W tymże składzie ustala się regulamin pracy, który stanowi 
podstawę stosunków z pracownikami. Reprezentacja pra.cowni­
cza zakładu, poza sprawami pracowników, zajmuje się także 
ulepszaniem procesów prcdukcyjnych, zaopatrywaniem, maga­
zynami, urządzeniam.i ~e~hni~znymi itd: Bar~zo silną. pozycj ę 
robotników w przedslęblOrstwle powodUJ e takze fakt, ze urzę~ 
dy zatrudnienia mogą związko~ za~odowym przek~zyw~ć 
swoje uprawnienia, dotyczące posrednlctwa przy zaWleramu 
kontraktu o pracę. Ponadto, społeczna Inspekcja Pracy, któ-

47) Usta.wa z dn. 20. lipca. 1950 r. o rejestracji maszyn i przymusowym 
wykupie nie czynnych maszyn przemysłowych. Dz.U.R.P. Nr 31, 1950, 
poz. 285. . 
Rozporządzenie Rady Ministrow z dn. 31 marca. 1951 r. w sprawie try-

bu i zasad postępowania przy przymusowym wykupie nieczynnych ma­
szyn przemysłowych. DZ.U.R.P. Nr 19, 1951, poz. 155. 

48) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 8 stycznia 1951 r. w spra­
wie zakazu lub ograniczenia. używania niektóryCh pojazdów mecha­
nicznych. Dz.U.R.P. Nr 4, 1951, poz. 29. 

49) Rozporządzenie Rady Ministrów z dn. 5 września 1951 r. w spra­
wie świadczenia usług tra.nsportowych na. niektóre cele ogólnospo­
łeczne. Dz.U.R.P. Nr 49, 1951, poz. 359. 
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ra za.jmuje się przestrzeganiem praw, bezpieczeństwa i higie­
ny pracy oraz zwalczaniem chorób zawodowych, ":Ykonywa­
na jest na terenie zakładu przez samych pracownikow. W ten 
sposób pracownicy często mają okazję reprezentowania władz 
państwowych wobec pracodawcy pryw~tnego ~O). • • . 

Podatki które są elementem kosztow naJczęscIeJ znanym 
przedsiębiorcy z góry (po ogłoszeniu przepisów podat~owych), 
'\VI prywatnym prżedsiębiorstwie nie stanowią p~z~cJi na~~t 
względnie stałej. Przy urzędach skarbowych istmeJą kOmISje 
podatkowe, które przY' pomocy sieci lustraOOró~. społecznych 
badają sytuację przedsiębiorstwa i poprzez kOmISje odwoła:v­
cze mają duży wpyw na; ustalaI?-ie podstawy opodatkowan.la. 
W komisjach odwoławczych przedstawiciele gospodar~ me­
uspołecznionej nie są reprezentowani i dlate?o tak .w~zna dla 
obliczania kosztów pozycja, jak podatek, moze zalez€c od ele­
mentów w ogóle obcych gospOdarce prywatnej Gl.). 

Przegląd ważniejszych czynnOŚCi przedsiębiorcy. zda.j~ ~i~ 
wskazywać na to, że jeśli nawet są mu pozostaWIone Jakl:s 
decyzje, to zakres ich jest stale zwężany prze~ zarządzema 
władz i w każdej chwili może być zmieniony bądz to 1()d wew­
nątrz przedsiębiorstwa przez pracowników, zorg.anizowanych 
w związku zawodowYm, bądź też przez organy panstwowe. Do­
kładnemu poznaniu iWszystkich czynności prYWll:tnego pr~ed­
siębiorcy służy nastawienie kontrolujące. WS~yst~lCh. placowek 
władz, sektora uspołecznionego, czy tez orgam~acJi społ~cz­
nych, działających w duchu ideologii, wyznawanej przez rezim. 

Kontrola 

Poza lustratorami społecznymi, którzy obserwują przed~i~­
biorstwo z punktu widzenia skarbowe.go, d~i~ła ko~trola MInI­
sterstwa Handlu Wewnętrznego, a mIanOWICIe, Panstwowa In­
spekcja Handlowa. Bezpośrednio zajmuje się on~. tylko han~:­
lem, badając cenY' i jakość towarów, legaln?sC tran~k~JI, 
sprawność obsługi konsumenta i ~t~n dystrybu.CJI. Jedna~e In­

teresowanie się cenami i legalnosclą tranz~kcJi powoduJ~ bar­
dzo często kontakty z przemysłem i rzem:osłem .. W. raZIe wy­
krycia przestępstwa, PIH może zarząd~ic ?O~ęcIe n~tych­
miastowych środków zaradczych, do zamkmęcIa przedsIę?io~­
stwa włącznie. Ingerencj a PIH sięga bardzo głęboko w zyCIe 

50) Dekret z dn. 6 lutego 1945 r. o utworzeniu Rad . Zakładowych. Dz. 
U R.P Nr 8, 1945, poz. 36. 9 kwi tni 

'RozPorządzenie Ministra Pracy i Opit;ki Społec.mej z dn. 2 e a 
1946 r. o trybie przekazywania czynnosci urzędow za~rudnienia orga­
nom samorządu terytorialnego i pracowniczym orgamzacjom zawodo­
wym. Dz U R P Nr 22, 1946, poz. 145. U.R.P 
Ustaw~ z· cbt: 4 lutego 1950 r. o Społecznej Inspekcji Pracy. Dz. . 

Nr 6, 1950, poz. 52. -'_ł_ 1948 rga 
51) Rozporządzenie Ministra SkM"bu z do. 27 grDwu<o • r. o o -

nizacji i zakresie działania komisji odwoławczych przy IZbach skarbo-
wych. OZ.U.R.P. Nr 62, 1948, poz. 489 . . 
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przedsiębiorstwa. Jednym z głównych źródeł informacji, za­
strzeżonym ustawowo, jest wgląd w księgi zażaleń przedsię­
biorstwa i kontrola reakcji kierownictwa na te zażalenia. Do­
kładne przeglądanie ksiąg, zakładów i towarów odbywa się, IW' 

miarę możności, w obecności przedstawiciela placówki kontro­
lowanej 52). Przemysł i rzemiosło kontrolowane są przez Mini­
sterstwo Przemysłu Drobnego i Rzemiosła oraz agendy tereno­
wych władz gospodarczych. 
Przedsiębiorstwa prywatne, prowadzące księgi, obowiązane są 

do uczestniczenia w obrocie bezgotówkowym, co oznacza, że sto­
sunkowo minimalne sumy mogą znajdować się w kasie przed­
siębiorstwa, 'a zasadniczo wszystkie operacj e powinny być do­
konywane za pośrednictwem wyznaczonego banku. Jeśli chodzi 
o przedsiębiorstwa prywatne, to jest to Bank Rzemiosła i Han­
dlu, który zajmuje się finansowaniem działalności gospodar­
czej prywatnego przemysłu, rzemiosła i handlu i jednocześnie 
kontrOluje swych klientów. Kontrola jest łatwa, ponieważ ope­
racje finansowe przedsiębiorstwa, z wyjątkiem małych opera­
cji, nie mogą odbyć się bez wiedzy banku 58). 

Wobec tego, że bardzo wielu niefachowców zajmuje się kon­
trolą z ramienia tej lub innej ,wład~ i w tym lub w innym 
charakterze, przedsiębiorstwa zostały zobowiązane do bardzo 
szczegÓłowego uwidoczniania swej sytuacji gospodarczej. Z ksiąg 
handlowych powinno wynikać codzienne sprawozdanie fi­
nan~owo-gotówkowe, uzgodnione z kasą przedsiębiorstwa . 
Komeczne jest załączanie wszystkiCh dowodów, przy czym 
przedsiębiorstwa, które dokonywują obrotów, nieuwidocznio­r:ych w rachunkach, przy każdej sprzedaży muszą posługiwać 
SIę bloczkami kasowymi 54). Przedsiębiorstwa, które sprzedają 
swe produkty za pośrednictwem kelnerów, obowiązane są do 
stosowani~ systemu J;>ardzo dokładnej kontroli kelnerów. Roz­
porządzema ministerIalne przewidują cztery typy rozliczeń 
kelnerami, 3i mianowicie za pomocą: sztonów, bloczków kel~ 
nerskich, maszyn kasowych i rachunków, wystawianych przez 
kelnerów. Sprawozdania dzienne powinny uwzględniać bilan­
se d~ienne rozliczeń z kelnerami 55 ) . Zakupy zakładu muszą 
,być notowane bardzo szczegółowo. Na przykład, przedsiębior­
stwa cukiernicze mają obowiązek ro.zróżniania 23 kategorii za­
kupów, przy czym sery i twarogi zaliczone są do innej kate-

52) Dekret z dn. 21 września 1950 r. o Państwowej Inspekcji Hand­
lowej. Dz.U.R.P. Nr 44, 1950, poz. 396. 

.53) Rozporządzenie Mini~t~a Skarbu z dn. 19 grudnia 1949 r. w spra­
wie rozpoczęcia dzlałalnoscl Banku Rzemiosła i Handlu. Dz U RP 
Nr 63, 1949, poz. 505. . . . . 

54) Rozporządzenie Ministra Skarbu z dn. 17 grudnia 1949 r. o księ­
gach handlowych i podatkowych. Dz.U.R.P. Nr 63 1949 paz 502 

.55) Rozporządze!lie ~inistra S!mrbu z dn. 6 g;Udni~ 1949 r. ~ obo­
Wlązku prowadzerua ksiąg szczegolnego typu przez pOdatników prowa­
:::'CYCh przedsiębiorstwa gastronomiczne. DZ.U.R.P. Nr 62, 1949, p~z. 
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gorii niż śmietana i krem, kawa znajduje się w innej katego­
rii produktów niż herbata 56) . 

Ta drobiazgowfll sprawozdawczość wymaga wiele wykwalifi­
kowanej pracy wewnątrz przedsiębiorstwa. ścisłość kontroli 
jest jeszcze jednym powodem do włączania się w system gc­
spodarki planowej i podporządkowania jej wymaganiom. 

Władysław KOWALCZYK 

56) Rozporządzenie Ministra Skarbu z dn. '1 maja 1~49. r. o obowią­
zku prowadzenia ksiąg szczególnego typu przez podat.nik~w prowadzą­
cych przedsiębiorstwa cukiernicze i cukierni~zo:kawla~n!ane, wydane 
co do par, par. 23-29 ust. 1-3 i 5 w porozumieDlu z Mirustrem Hand­
lu Wewnętrznego. Dz.U.R.P. Nr 34, 1949, poz. 250. 
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- organizacja zbytu na szczeblu 
-zakładu przemysłowego 189-
190. ' 

- Państwowa Komisja Plano­
wania Gospodarczego (zakres 
deCYZji w sprawach handlu) 
196-197. ' 

-plan na 1951 r. (zadania) 
206-207. ' 

- planowanie, 192-193. 
- przedsiębiorcy decyzje, 193-

195. 
- przemysłowymi artykułami, 

205-206. 
(a) rady wojewódzkie i po­
wiatowe, 199-200. 

-rolniczy, 191-192, 203-204. 
-rozwój ogólny, 187-189. 
- rządu zakres decyzji w spra-

wach handlu, 195-196. 
- s t r u 1{ t u r a przedsiębiorstw, 

201-202. 
- terenowe planowanie handlu 

198-200. ' 
- umowy planowe, 203. 
- zaopatrywanie przemysłu. 189. 
- żywnością, 191-192, 203-204. 

Handel prywatny, 218-219. 
- zob. również Prywatna gos­

pOdarka w przemyśle, handlu 
i rzemiośle. 

Konstytucja (projekt), 5-18. 
- bibliografia, 18. 
- podział władz, 6. 
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- prawa obowiązki Obywateli, 
14-17. 

- Rada Państwa, 8. 
-rady narodowe, 10-11. 
- Rząd, 9-10. 
- sąd i prokuratura, 13-14. 
-Sejm, 7-8. 
- ustrój społ€czno-gospodarczy, 

11-13. 
Lądowe wojska, 62-65, 90-92. 

- zob. również Armia Polska. 
- geneza, 62-65. 
- organizacja i stan, 90-92. 
- szkoln!ctwo, 93. 

Literatura, 100-110, 114-123, 146-
155. 

- bibliografia, 146-154. 
- etapy postępów reglamentacji 

i kształtowania (a n a l i z a 
szczegółowa), 114-123. 

- etapy postępów reglamentacji 
i kształtowania (ogólna cha­
rakterystyka1, 100-110. 

- Instytut Badań Literackich, 
117-118. 

- wykaz tekstów prawnych, 154-
155. 

Lotnictwo, 65, 72-73, 94. 
-zob. również Armia Polska. 
- geneza, 65. 
- reorganizacja przez Rokos-

sowskiego, 72-73. 
- szkolnictwo, 94. 

Marynarka wojenna, 65, 92, 93-94. 
- zob. również Armia Polska. 
- geneza; 65. 
- reorganizacja przez Rokos-

sowskiego, 92. 
- szkolnictwo, 93-94. 

Muzyka, 140-145. 
- zob. również Sztuka. 

Pancerna. broń, 72-73. 
- zob. również Armia Polska. 
- reorganizacja przez Rokos-

sowskiego, 72-73. 
Państwowa. Komisja Planowania 

Gospodarczego, 166-168. 
- rola w planowaniu przemy­

słowym, 166-168. 
Paramilitarne organizaCje, 78-79. 

Partia komunistyczna, 20-24, 34-
56, 59-61. 

- bibliografia, 59-61. 
- biurokracja partyjna, 50-56. 
- centralizm demokratyczny, 

34-39. 
-dokumenty (wykaz), 61. 
- dyscyplina partyjna, 39-43. 
- liczebność, 50-56. 

- organizacyjna struktura, 34-
38. 

-rola w świetle doktryny leni-
nizmu-stalinizmu, 20-24. 

- społeczny skład PZPR, 50-56. 
- transmisja do mas, 43-50. 
- uchwały (wykaz), 61. 

Planowanie 
- zob. P r z e m y s ł państwowy, 

Handel państwowy, Państwo­
wa Komisja Planowania Go­
spodarczego. 

Plastyczne sztuki, 134-140. 
- zob. również Sztuka. 

Prywat na gospOdarka w przemy­
śle, handlu i rzemiośle, 212- ' 
214, 220-233. 

- zob. również Przemysł pry­
watny, Rzemiosło, Handel 
prywatny. 

- bibliografia, 229-230. 
- teksty prawne, 230-233. 

Przemysł państwowy, 156-186. 
- bibliografia, 183-184. 
- centralne zarządy przemysłu, 

156-159, 178-182. 
- kierownictwo (zasady) przed­

siębiorstwami i zakładami, 
160-164. 

-metoda planowania, 169-171. 
-organizaCja (wykaz), 178-182. 
- organy planowania (kompe-

tencje) przemysłowego, 166-
168. _ 

-rozrachunek gospodarczy, 171-
174. 

- teksty prawne (wykaz) 184-
186. ' 

- terenowy, 159-160. 
- udział czynnika społecznego 

w kierownictwie przedsiębior­
stwami i zakładami, 164-166. 

- umowy planowe, 174-178. 
Przemysł prywatny, 214-216. 

- zob. również Prywatna gos­
podarka w przemyśle rze-
miośle i handlu. ' 

Przemysł wojenny, 73. 
PZPR 

- zob. Partia komunistyczna. 
Rozrachunek gospodarczy. 

-zob. Przemysł państwowy. 
Rzemiosło, 216-218. 

- zob. również Prywatna gos­
pOdarka w przemYŚle rze-
miośle i handlu. ' 

Sztuka, 100-114, 123-145, 146-155. 
- zob. również Film, Muzyka, 
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Sztuka ludowa, Sztuki plas­
tyczne, Teatr. 

- bibliografia, 146-154. 
- ~tapy postępów reglamentacji 

l kształtowania (ogólna cha­
rakterystyka), 100-110. 

-ludowa, 130-134. 
- plastyczne sztuki, 134 -140. 
- teksty prawne (w~kaz) 15-4-

155. ' 
Sztuka ludowa, 130-134. 
Teatr, 123-130. 

- zob. również Sztuka. 
- etapy postępów reglamenta-

cji i kształtowania, 123-130. 
Umowy planowe 

- zob. Przemysł państwowy. 
Wojskowa służba, 77-78. 

- zob; również Przysposobienie 
wOJskowe. 

Wojskowe przysposobienie, 73-77. 
Wojskowe wyższe szkolnictwo 94-

95. ' 
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